
Szafy, garderoby, wnęki, wystrój wnętrz Najniższe ceny 
LUBIN LEGNICA LEGNICA

D H "PRYMUS" D.H. "MEGASAM", ul. Najśw. Marii Panny 9 MERC“S'“L
ul. Armii Krajowej 9a. tel. (076) 841-14-83 tel. (076) 862-90-81 854-12-65

Zabudowy typu KOMANDOR - ostatnia szansa na odpis podatkowy 99 r.
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►MEBLE GABINETOWE
► MEBLE PRACOWNICZE
► KRZESŁA I FOTELE
► ŚCIANKI DZIAŁOWE
► ARANŻACJA GRATIS I

BREMMAK
59-220 Legnica ul. M. Rataja 28, tel./fax 076/ 856 00 60(20 linii)
50-527 Wrocław, ul. Dawida 28/6, tel. (071) 78-18-034

INSTALACJE: 
grzewcze, sanitarne 

GRZEJNIKI:
PURMO, CONVECTOR 

PROJEKTOWANIE - SPRZEDAŻ
- MONTAŻ - SERWIS

Legnica, ul. Bagienna 1, tel. 86-26-420

TA N 10
WYNAJMIEMY 
MAGAZYNY, BIURA 
LEGNICA Wałbrzyska 4 
POWIERZCHNIE OD 100-4000 m2

WROCŁAW Opolska 178 
MAGAZYNY, BIURA, PLACE 

tel. (076) 862 26 60 
0601 72 76 83

FARBY - LAKIERY
CHEMIA BUDOWLANA

♦ Farby Ftalowe, Emulsyjne
♦ Farby Akrylowe
♦ Chlorokauczuki
♦ Kleje do glazury, Gipsy
♦ Narzędzia Malarskie

ul.Poznańska 29k
Tel. 856 55 89 
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Jednym zdaniem
• Od 1 września w ramach Miej­

skiego Ośrodka Pomocy Społecz­
nej w Legnicy rozpoczął działalność 
Ośrodek Interwencji Kryzysowej, 
oferujący pomoc psychologiczną, 
pedagogiczną i prawną.

• W legnickim ratuszu spotkali 
się prezydent Ryszard Kurek i am­
basador Wielkiej Brytanii i Irlandii 
Płn. John MacGregor.

• Wystawa prac artystów z le­
gnickiego Satyrykonu gości w Na­
rodowym Muzeum Sztuki w Kow­
nie.

• Za dwa tygodnie przy złoto- 
ryjskim dworcu PKS otwarta zo­
stanie nowa stacja benzynowa.

• Złotoryjska część gruntów jest 
już gotowa do włączenia ich do 
Legnickiej Specjalnej Strefy Ekono­
micznej, niezbędna jest tylko decy­
zja KERM-u.

• Stworzenie warunków do 
zwiększenia liczby gospodarstw 
powyżej 15 ha, opracowanie pro­
gramu socjalnego dla rolników', 
określenie statusu gospodarstwa 
rodzinnego i wstrzymanie prywa­
tyzacji przemysłu rolno-spożyw­
czego na dotychczasowych zasa­
dach - proponuje Zarząd legnickie­
go powiatu w uchwale przedsta­
wionej premierowi.

• Legnicki oddział Dolnoślą­
skiej Regionalnej Kasy Chorych roz­
począł realizację Programu Promo­
cji Zdrowia.

• W gminie Świerzawa rozpi­
sane zostanie referendum w spra­
wie odłączenia się od powiatu zło- 
toryjskiego i przyłączenia się do 
powiatu jeleniogórskiego.

• Władze Legnicy podpiszą 
porozumienie z Generalną Dyrek­
cją Dróg Państwowych w sprawie 
budowy obwodnicy zachodniej.

<pp

Miedziowe wieści
• Wysokie są notowania mie­

dzi na Londyńskiej Giełdzie Metali. 
W miniony poniedziałek przekro­
czyły one 1757 USD za tonę. Na 
początku tego tygodnia średnia 
cena września wynosiła ponad 1732 
USD/t, a średnia roczna -1499,46 
USD/t. Przypomnijmy, że swój te­
goroczny plan finansowy Polska 
Miedź oparła o średnią cenę roczną 
1450 USD/t. Plan ten zakłada ry­
gorystyczne oszczędności.

• Henryk Radek został odwo­
łany 10 bm. ze stanowiska dyrek­
tora Jednostki Ratownictwa Górni­
czo-Hutniczego KGHM Polskiej 
Miedzi SA. Jego miejsce zajął Jerzy 
Likus, dotychczas kierownik kopal­
nianej stacji ratowniczej w ZG „Rud­
na". Mimo dymisji, H. Radek wyje­
chał 12 bm. wraz z ratownikami 
Polskiej Miedzi na Międzynarodo­
we Mistrzostwa USA Drużyn Ra­
towniczych w Luisville. W skład 
polskiej ekipy wchodzą: Henryk Ra­
dek (kierownik drużyny), Andrzej 
Czerniawski, Jerzy Chyliński, Józef 
Omatowski, Rafał Wiciak, Piotr Ar- 
kulowicz, Stanisław Wałowski, Ro­
bert Podolski (inspektor OUG we 
Wrocławiu, sędzia zawodów). Dru­
żyna powróci 25 września.

• Związek Zawodowy Pracow­
ników Dołowych KGHM zwrócił się 
do prezesa Polskiej Miedzi Maria­
na Krzemińskiego o przywrócenie 
Wiktora Blądka, do niedawna dy­
rektora technicznego ZG „Polkowi- 
ce-Sieroszowice", na to stanowisko. 
Związkowcy stwierdzają, iż wybie­
rając Wiktora Blądka do Rady 
Nadzorczej załoga głosowała na nie­
go jako na dyrektora technicznego.

(ch)

Most na Kaczawie gotowy

Fot. WINCENTY KOŁODZIEJSKI

Wreszcie legniccy kierowcy odetchnęli z ulgą. Most na ulicy Ja­
worzyńskiej po ponadpółrocznym remoncie oddano do użytku. Do 
rogatek miasta i autostrady można już dojechać bez uciążliwego prze­
jazdu przez centrum miasta.

Trzysta metrów sześciennych betonu i 170 ton stali zużyto na 
przebudowę mostu. Inwestycja kosztowała blisko 2,5 min zł. Pienią­
dze pozyskano z budżetu miasta Legnicy, budżetu państwa i Mię­
dzynarodowego Banku Odbudowy i Rozwoju. Teraz będą mogły 
tędy przejeżdżać auta o masie nawet 50 ton. Z pewnością odciąży to 
ulice w centrum, eksploatowane przez pojazdy ciężkie.

(b)

„Hanka” uratowana
Władze Zakładów Dziewiar­

skich „Hanka" SA podpisały po­
rozumienie z wierzycielami do­
tyczące spłaty długów. To dla 
zakładu szczęśliwy finał postępo­
wania układowego, które toczy­
ło się od miesięcy.

- Udało się nam zredukować 
wysokość zadłużenia o 40 proc., 
wierzyciele zgodzili się na roczną 
karencję spłaty. Zgodzili się również 
na rozłożenie spłaty zadłużenia na 
12 miesięcy - mówi Anna Jankow­
ska, dyrektorka do spraw finanso­
wych Zakładów „Hanka" SA.

Stało się tak dzięki realizacji 
programu naprawczego. W 
sierpniu przedsiębiorstwo odno­

towało wysoki dodatni wynik fi­
nansowy. Podpisało także kil­
ka nowych kontraktów oraz ma 
szansę na następne umowy - na 
sprzedaż bielizny zimowej.

- Duże zainteresowanie tym 
asortymentem bielizny odnoto­
waliśmy w tym roku na Targach 
Poznańskich, gdzie prezentowa­
liśmy ofertę - mówi Anna Jan­
kowska. - Był to nasz pierwszy, 
po rocznej przerwie, pokaz. Od­
nieśliśmy sukces.

Dzięki podpisanemu porozu­
mieniu przed zwolnieniami uda­
ło się uratować ponad 700 pra­
cowników.

(kar)

Strajiłicie?
Polska Miedź ogłosiła pogotowie strajkowe w głogowskiej hucie. 

Spór zbiorowy między dyrekcją zakładu a związkiem zawodowym 
dotyczy zmniejszenia wymiaru dodatkowych urlopów.

Pomysł ograniczenia urlopów za pracę w uciążliwych warun­
kach powstał w maju. Warunki na wielu stanowiskach się poprawiły, 
a dodatkowy urlop przysługuje w przypadku uciążliwości pracy - 
tłumaczyła dyrekcja huty. Związki zawodowe były innego zdania i 
w czerwcu zorganizowały pikietę pod siedzibą firmy. Po wstępnych 
rozmowach z dyrekcją zakładu większość związkowców zgodziła 
się na zmiany. Wspólnie ustalono, że listę stanowisk, na których doj­
dzie do ograniczenia urlopów, opracuje specjalna komisja.

Efekty pracy komisji nie zadowoliły Polskiej Miedzi. Kilkuset 
hutników będzie miało krótszy urlop, wprowadzono także nieko­
rzystne warunki zwolnień chorobowych. Jeżeli dyrekcja zakładu 
pozostanie przy tych ustaleniach, przeprowadzimy strajk ostrzegaw­
czy - mówią związkowcy. Związek zamierza zorganizować również 
referendum i zapytać pracowników huty o metody protestu.

(oba)

0 budownictwie 
na telefon

Mgr inż. arch. Małgorzata Weidl 
będzie pełnić dyżur przy redakcyjnym 
telefonie (tel. 856-02-26). Wkaafy po­
niedziałek od godz. 12 do 13 odpo­
wie na pytania Czytelników związane 
z prawem budowlanym i realizacją 
budów. 

Jubileusz
W niedzielę legnickie koła Unii 

Wolności uczciły 10. rocznicę po­
wołania rządu Tadeusza Mazo­
wieckiego turniejem piłkarskim, 
projekcją filmu „Co mi zrobisz, 
jak mnie złapiesz?" oraz wspo­
mnieniową biesiadą przy piwie i 
kiełbaskach. Na zamku piastow­
skim styropianowe czasy wspo­
minali głównie przedstawiciele 
młodego pokolenia, którzy wów­
czas mieli nie więcej niż 15 lat.

(jom)

Miasto na debecie
Doświadczenia pierwszych 

ośmiu miesięcy tego roku nie 
napawają optymizmem - twier­
dzą członkowie Zarządu Miasta 
Legnicy, którzy w ubiegłym ty­
godniu skarżyli się dziennika­
rzom na złą sytuację budżetu 
miasta. Według ustawy, powiat 
powinien otrzymać dotacje z 
budżetu państwa, jednak od po­
czątku roku odczuwalny jest nie­
dobór pieniędzy, niezbędnych 
do realizacji zadań wykonywa­
nych przez różne służby powia­
towe. Środki przekazywane 
przez wojewodę dolnośląskiego 
wpływają z dużym opóźnieniem 
i na raty. Powoduje to koniecz­
ność zaciągania komercyjnych 
kredytów w bankach, co z kolei 
pogarsza sytuację. Gdyby nie 
pożyczki, nie byłoby pieniędzy

na działalność komend miej­
skich Policji i Państwowej Stra­
ży Pożarnej oraz Stacji Sanitar­
no-Epidemiologicznej.

Przykładowo na funkcjono­
wanie placówek kultury, przeję­
tych przez miasto 1 stycznia br., z 
należnych ponad 3.334 tys. zł wo­
jewoda przekazał jedynie 1.473 
tys. Nie wiadomo, kto zapłaci 
odsetki bankowe, które za sier­
pień wyniosły 25 tys. zł. W trak­
cie roku wojewoda zmniejszył 
dotacje na legnicką opiekę spo­
łeczną. Według prezydentów w 
dramatycznej sytuacji znajduje się 
oświata i inwestycje oświatowe. 
Problemy te powodują, że budżet 
miasta, nie z własnej winy, zna­
lazł się w bardzo trudnej sytuacji 
- skarżą się władze Legnicy.

(jom)

Nie tędy
Znana złotoryjska 

ruina, na miejscu której 
miała stanąć nowa sie­
dziba Banku Zachod­
niego, otrzymała nowe 
ogrodzenie. Wprawdzie 
estetyczniejsze jest od 
starego, ale czy aby na 
pewno tędy droga...
FoŁ KRZYSZTOF MACIEJAK

‘W.J.

Pogromcy Parto 
szerszeni w zespół

W pobliżu Turowa lubińska 
straż pożarna wyratowała z opre­
sji chłopaka zagrożonego przez 
szerszenie. Po wejściu na wyso­
kie drzewo chłopiec zobaczył, że 
pod nim, w dziupli, znajduje się 
gniazdo szerszeni. Bał się, że 
owady go zaatakują.

Pomoc nadeszła z Lubina. 
Strażacy z rozproszonego stru­
mienia wody utworzyli zasłonę i 
dzięki temu chłopiec bezpiecznie 
mógł zejść na ziemię. Dla niego i 
dla strażaków przygoda z szer­
szeniami skończyła się bez użą- 
dleń.

- Ten rok - powiedział nam 
Henryk Duszeńko, komendant 
Powiatowej Straży Pożarnej w 
Lubinie - należał do wyjątkowo 
spokojnych. Mieliśmy zaledwie 
kilkanaście interwencji związa­
nych z osami i szerszeniami. W 
ubiegłym roku było ich kilka­
dziesiąt.

(emka)

Wojewoda połączył pięć dol­
nośląskich parków krajobrazo­
wych w Dolnośląski Zespół Par­
ków Krajobrazowych z siedzi­
bą we Wrocławiu. Ma to ułatwić 
ich zarządzanie oraz zmniejszyć 
biurokrację. W skład dolnoślą­
skiego parku weszły m.in, 
„Chełmy" oraz Przemkowski 
Park Krajobrazowy.

Oba parki tworzą oddział z 
siedzibą w Przemkowie. Jego 
dyrektorem został Marek Cie­
ślak - dotychczas szef odwoła­
nego zarządu przemkowskiego 
parku. Tym samym park w Cheł­
mach, oddalony od przemkow­
skiego o 70 km, został nieco zde­
gradowany.

Wkrótce oddział zostanie 
przeniesiony do Piotrowic od­
ległych kilka kilometrów od 
Przemkowa. Tam otrzymał od 
gminy budynek po dawnej szko­
le, w pięknej okolicy i bliżej 
lasu. Będzie w nim działała pi­
lotażowa, ekologiczna kotłow­
nia.

(don)

Przywrócono nich
Po otwarciu mostu na ulicy 

Jaworzyńskiej w Legnicy MPK 
przywróciło tu komunikację au­
tobusową. W związku z tym 
zmieniły się rozkłady jazdy au­
tobusów nr 3, 9,18 i nocnego nr 
2. Wydłużono również niektóre 
kursy autobusów linii’nr 10, do 
Lisowic. Informacje o zmianach 
umieszczono na rozkładach jaz­
dy na przystankach.

(pm) 

Opel nn 100-lecie 
17-19 września br. to dni, w których nada­

rza się niepowtarzalna okazjo, by obej­

rzeć nowe, limitowane wersje samocho­
dów marki Opel, wyprodukowane z oka­

zji stulecia firmy. Zapraszamy do naszych 
salonów na Dni Otwarte Opla 

w czasie których 

...nie zamykamy drzwi 

P-H.„UNIMO”Sp.zo.o.
Legnica - Rzeszotary, tel. (076) 856-04-53 

łubin, vl. Śdnawska 49, tel (076) 844-25-65
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aktualności

KOMINKI
KOMINEX S.C.
Legnica, ul. Chojnowska 54, tel./fax (076) 862-58-12

Sprzedaż i montaż

• kominków mieszkaniowych
• pieców z wkładem żeliwnym firmy

CHEMINEES PHILIPPE
PROFESJONALNA OBSŁUGA I MONTAŻ

Lubin, ul. Ścihawska 49 

tel./fax (076) S44-25-6S 
salon

Fot. GRZEGORZ SPALA

Szekspir na Chlebie
Dziesięć tysięcy bochenków chleba z piekarni „Na Rogu" przy 

ulicy jaworzyńskiej w Legnicy zaopatrzonych będzie w naklejkę in­
formującą o przedstawieniu „Koriolan". Na pomysł tak oryginalne­
go reklamowania sztuki, odgrywanej w pruskich koszarach przy ul. 
Nowy Świat, wpadł Przemysław Bluszcz - aktor Teatru im. Modrze­
jewskiej w Legnicy i współwłaściciel agencji „Wieczur Bluszcz - pro­
jektowanie czasu i przestrzeni".

(b)

Zmiany w AWS
Helena. Hatka, radna po­

wiatu lubińskiego, zrezygno­
wała ze swojego mandatu. Już 
od pewnego czasu była zwią­
zana z województwem lubu­
skim. Najpierw tworzyła tam 
kasę chorych, a ostatnio zosta­
ła dyrektorem generalnym 
Urzędu Wojewódzkiego w Zie­
lonej Górze. Prawdopodobnie

zastąpi ją Andrzej Maślejak. 
Ostateczna decyzja należeć bę­
dzie do komisarza wyborcze­
go-

Ponadto z pełnienia funkcji 
przewodniczącego Klubu Rad­
nych AWS Powiatu Lubińskiego 
wycofał się Jan Zimroz. Zastąpi 
go Artur Dubiński

(emka)

Zginął spadochroniarz
Dwudziestoletni lubinianin Arkadiusz M. zginął w niedzielę na 

lotnisku Aeroklubu Zagłębia Miedziowego. Spadochroniarze wyko­
nywali rutynowe skoki z wysokości około 1200 metrów przy bez­
wietrznej i bezchmurnej pogodzie.

Około godziny 18 trzech chłopców wykonywało rutynowe skoki w 
krótkich odstępach. - Jeden z nich wylądował na ziemi bez szwanku - 
informuje Krzysztof Olszowiak, rzecznik Powiatowej Komendy Policji 
w Lubinie. Drugi, 23-letni Marcin G., zdążył otworzyć spadochron za­
pasowy, ale lądując doznał poważnych urazów. Trzeciemu - Arkadiu­
szowi M. nie zadziałał spadochron i chłópak zginął na miejscu.

O szczegółach zdarzenia szef szkolenia nie chce rozmawiać: - Je­
steśmy stroną w tej sprawie i do czasu ostatecznego wyjaśnienia przy­
czyn tragedii nie wolno nam się wypowiadać o zdarzeniu - tłuma­
czy Marcin Bulanda. Ale nieoficjalnie, jeszcze tego samego dnia po 
wypadku, mówiło się o tym, że skoczkowie zaplątali się we własne 
spadochrony. Wyjaśnianiem przyczyn niedzielnej tragedii zajmuje 
się lubińska prokuratura oraz Główna Komisja Badania Wypadków 
Lotniczych.

(emka)

Festyn (nie)zdrowia
Tylko refleks dziennikarza 

„Gazety Wrocławskiej" sprawił, 
że nie doszło do skandalu w 
trakcie sobotniego festynu 
„Zdrowa Polska Jesień". Impre­
za, zorganizowana na legnickim 
Rynku przez Dolnośląską Regio­
nalną Kasę Chorych, miała m.in. 
wieńczyć plebiscyt gazety na naj­
sympatyczniejszego lekarza re­
gionu i najlepszą placówkę służ­
by zdrowia. Po przeliczeniu ku­
ponów stwierdzono, że czytelni­
cy wybrali Ryszarda Kępę i Szpi­
tal Zakaźny w Legnicy. Kiedy na 
estradzie pojawił się przedstawi­
ciel kasy chorych, okazało się - 
ku zdumieniu redakcji i głosują­
cych - że dysponuje zupełnie in­
nymi wynikami.

GazetaLmiłosiernie przemil­
czała" ten nietakt - powszechnie 
skomentowany polityczną za­
grywką - i podała własne wyni­
ki. Przewodniczący DRKCh, 
Piotr Rojek, stwierdził, że to naj­
prawdopodobniej media się nie 
dogadały i być może stąd to za­
mieszanie. Na pytanie, jak to się

Zwycięzca plebiscytu gazety - 
Ryszard Kępa.
dzieje, że niedofinansowaną 
kasę chorych stać na całodniowe 
fety z udziałem gwiazd disco- 
polo, polityk Unii Wolności 
stwierdził, że zdecydowaną 
większość wydatków pokryli 
sponsorzy.

(jom)

OPEL —100 lat firmy Opel.

ZAPRASZAMY

P. H. „UNIMO”

DNI OTWARTE
17-19 WRZEŚNIA

Legnica - Rzeszotary 
uL Legnicka 1 
salon (076)856-04-58 
serwis (076) 862-37-77 
części (076) 862-37-71

PREZENTUJEMY
NOWE SAMOCHODY!

Jubileuszowa seria „100” 
z okazji stulecia firmy Opel!

OPEL CZASEM MARZENIA SIĘ SPEŁNIAJĄ.

konkrety i ludzie

W nowych 
dekoracjach

Człowiek lubi czasem ode­
rwać wzrok od telewizora, a na­
wet od własnej żony. W tym celu 
idzie ze znajomymi do pizzerii, 
która ostatnio staje się gastro­
nomią modną i odwiedzaną. Nie 
mam nic przeciwko pizzeriom, 
ponieważ przynoszą powiew kul­
tury śródziemnomorskiej, w któ­
rej tkwią nasze korzenie. A ko­
rzenie, jak wiadomo, po upal­
nym i suchym lecie, wymagają 
wzmocnienia.

Moje ostatnie odwiedziny w 
pizerii w samym centrum Głogo­
wa zaowocowały refleksjami, 
niestety, oddalonymi od śród­
ziemnomorskich łagodności i fi­
lozoficznej głębi. Sobotni wie­
czór, ładny lokalik w szpaner- 
skiej części miasta. Wchodzi 
dwóch młodych, kilkunastolet­
nich chłopaków, z których jeden 
ledwo się trzyma na nogach. Za­
mawiają piwo i oczywiście do- 
stają je. Po chwili ten bardziej 
słabowity opada całkiem z sił i 
układa głowę na blacie stolika. 
Śpi sobie spokojnie, nie prze­
czuwając, że jego chwile w lo­
kalu są policzone. Kelnerka 
woła dryblasa o kwadratowej 
budowie - zarówno tułowia, jak 
i głowy. Całość ozdobiona ko­
mórką. Sterydziarz, ochroniarz 
czy ktoś taki.

| Dryblas tylko czekał na sy­
gnał. Zagadał coś do nastolat­
ka, a ten niczym porażony prą­
dem nagle wstał i skierował się 
szybko do drzwi. Świadkom tej 
scenki wydawało się, że już po 
wszystkim. Tymczasem dryblas 

i złapał wychodzącego z lokalu 
chłopaka za rękaw i z całej siły 
kopnął go w miejsce, gdzie ple- 

. cy tracą swoją szlachetną na- 
!

W innych okolicznościach 
scena mogłaby konkurować z 

! gagami z filmu Chaplina. Tym | 
; razem nikomu nie było do śmie- i 
■ chu. Konsumenci zamarli nad \ 
' swoimi pizzami, wstrząśnięci \ 

brutalnością i agresywnością 
i kwadratowego dryblasa z komór­

ką. Poczuli się niczym w dawnej, 
wiejskiej spelunie, gdzie żegna­
no gości nie zawsze przyjemnie, 
mając stuprocentową pewność, 
że jeżeli tylko nie połamie się

> im nóg, to następnego wieczora 
i tak przyjdą się tu upić i zosta­
wić ostatni grosz.

A zatem rzeczywistość ma­
terialna zmienia się nam błyska­
wicznie. Pizzerie i puby rosną 
jak grzyby po deszczu. Ale przy­
najmniej w niektórych mamy 
wciąż tylko stare chamstwo w 
nowych dekoracjach.

Adam Spychała
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premierzy Polski i Czech w Jaworzei UŁuuii u uanuiŁu m |MI

Bratanie przy Chlebie i piwie

Premierzy degustowali piwo i chleb 
ze smalcem.

Zdjęcia WINCENTY KOŁODZIEJSKI >

EKĆ ;--------------------------------------------——,■ -----------

Premier Jerzy Buzek oblegany przez dziennikarzy.

Premier Jerzy Buzek z komitetem powitalnym.

Tyle nam zostało? Spotkanie w cztery oczy.

Uściskom i objęciom nie było końca.

i Premier Czech Miłosz Zeman z pre- 
: mierem Polski Jerzym Buzkiem wi-
■ tają jaworską publiczność.

Każdy wystawca chciał gościć pemiera.

Wizyta premierów rządów
Polski i Republiki Czeskiej 

była główną atrakcją trzecich Mię­
dzynarodowych Targów Chleba 
w Jaworze. Spotkanie polityków 
miało charakter roboczo-kurtu- 
azyjny. Mówiono o znakomitej 
współpracy i przyjaźni pomiędzy 
naszymi krajami. Jerzy Buzek i 
Miłosz Zeman unikali jak ognia 
politycznych pytań. Woleli mówić 
o chlebie i... kawiorze.

Premierzy przyjechali do Ja- 
wora z Wałbrzycha. Na miejscu 
witał ich tłum mieszkańców oraz- 
targowych gości. Wizyta rozpo­
częła się od rozmów obu polity­
ków w Muzeum Regionalnym 
Ziemi Jaworskiej. Po dłuższej niż 
planowano rozmowie premie­
rzy wygłosili oświadczenia dla 
mediów. To, że nie będą odpo­

wiadać na pytania, nie zdziwiło 
polskich i czeskich dziennikarzy. 
- Obaj panowie mają poważne 
kłopoty w rządzie i dzisiaj każde 
pytanie jest dla nich szczególnie 
niewygodne - skomentował sy­
tuację korespondent czeskiej te­
lewizji publicznej CT1.

Premier Jerzy Buzek stwier­
dził, że stosunki pomiędzy Repu­
bliką Czeską a Polską układają się 
bardzo dobrze. - Nasze rozmo­
wy dotyczyły dwustronnej współ­
pracy i sytuacji międzynarodo­
wej. Jeśli chodzi o inwestycje, roz­
bawialiśmy o budowie autostra­
dy Al, łączącej północ z połu­
dniem, i o zagospodarowaniu 
Odry. Mówiliśmy też o uspraw­
nieniu przejść granicznych - po­
wiedział Jerzy Buzek. Miłosz Ze­
man stwierdził z kolei, że ze 

względu na to, iż stosunki są do­
bre i nie ma konfliktów - musimy 
kontynuować dobrą współpracę. 
Premier Czech również mówił o 
konieczności poprawy sytuacji na 
przejściach granicznych. Podzię­
kował polskiemu premierowi za 
miłe przyjęcie. Dodał, że przyje­
chał do Jawora ze względu na 
święto chleba. Gdyby zaproszo­
no go na imprezę, na której po­
dawano by kawior i szampana, 
nie przyjąłby zaproszenia.

Po wyjściu z muzeum premie­
rzy poszli do ustawionego na środ­
ku rynku namiotu targowego. 
Podczas zwiedzania ekspozycji 
wystawcy częstowali ich piwem, 
chlebem i smalcem. Wewnątrz 
przygrywały kapele ludowe. Pre­
mierzy witali się z wystawcami, 
gratulowali im okazałych wypie­

ków i życzyli powodzenia. Ge­
stom przyjaźni, uściskom i pozdro­
wieniom nie było końca.

Po obejrzeniu wystawy pre­
mierzy weszli na estradę. Tam 
przywitali najpierw jaworzan i 
zaproszonych gości, a następnie 
wręczyli nagrodę Piekarza Roku, 
która tym razem przypadła Sta­
nisławowi Furtakowi. Znany ja­
worski piekarz otrzymał bochen 
chleba z piaskowca. Premier Je­
rzy Buzek, gratulując tytułu, po­
wiedział, że od dziś wiadomo, że 
o chlebie wiedzą wszystko w Ja­
worze, a nie w żadnej Warsza­
wie. Przy okazji pochwalił wła­
dze miasta i gospodarzy targów 
za pomysł organizacji święta 
chleba. - To dobrze, że spotyka­
my się w miejscowościach nie­
wielkich, ale wspaniale się roz­

wijających. Takich, gdzie ludziom 
nie. brakuje ciekawych pomy­
słów - chwalił Jerzy Buzek, który 
cieszył się, że z czeskim kolegą 
(którego nazywał drogim Miło­
szem) nie spotkał się w stolicy 
albo innym mieście wojewódz­
kim. Miłoszowi Zemanowi tłu­
maczył również, że w Polsce 
chleb, podobnie jak przyjaźń, jest 
najwyższą wartością.

Wizyta obu premierów była 
znacznie dłuższa niż przewidywał 
program. Politycy rozmawiali 
jeszcze w ratuszu, a później zjedli 
kolację w jaworskiej restauracji. 
Po wysłuchaniu fragmentu kon­
certu w wykonaniu cygańskiej 
kapeli premier Jerzy Buzek spo­
tkał się, na krótko, z przedstawi­
cielami jaworskiej AWS.

Joanna Michalak

16 września 1999 konkrety



WHH

Zmiana warty. Ubiegłoroczna Miss Bernadetta Skotnicka dekoruje 
swoją następczynię.
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Tegoroczne laureatki Wyborów Miss Ziemi Jaworskiej: (stoją od le­
wej) Agata Podolska - II Wicemiss, Aneta Gilewicz - I Wicemiss, 
Daria Szemet - Miss Publiczności, Patrycja Potocka - Miss Gracji. 
Na tronie siedzi Miss Ziemi Jaworskiej, Miss Foto i Miss Chleba w 
jednej osobie - Doriana Grabarek.

promocja 

reklama 

serwisy WWW 

media

AXOM Zjednoczone Media Sp. z O.O. 
076 86)34 51 
WWW.ax0n.te9nica.pl 
mailgaxon.legnica.pl

Miss ziemi 
i Chleba

Tegoroczne wybory Miss 
Ziemi Jaworskiej pierwszy raz 
zorganizowano w czasie Targów 
Chleba. Jurorzy wybrali również 
Miss Chleba. Tytuł zdobyła 17- 
letnia jaworzanka Doriana Gra­
barek. Uczennica I LO w Jawo­
rze została także Miss Foto i... 
Miss Ziemi Jaworskiej.

Do rywalizacji o miano naj­
piękniejszej w regionie stanęło w 
tym roku czternaście dziewcząt. 
Piękne panny zaprezentowały 
się publiczności na jaworskim 
rynku, w strojach kąpielowych, 
sportowych, w sukniach balo­
wych i przybrane w zbożowe 
wianki. Jurorzy, wśród których 
znaleźli się między innymi zna­
ni aktorzy - Irena Kareł i Woj­
ciech Siemion - mieli trudne za­
danie. Miss Gracji została Patry­
cja Potocka, tytuł II Wicemiss 
przyznano Agacie Podolskiej, a 
pierwszą, po najpiękniejszej w 
ziemi jaworskiej, wybrano Ane­
tę Gilewicz. Faworytką publicz­
ności była Daria Szemet.

w najbliższym piątkowym magazynie proponuje 
Fałszywe nlklfory, wltkace, kossakl

Fałszerze sztuki pod koniec XX wieku są szczególnie niebezpieczni, nigdy bowiem dotąd nie dys­

ponowali taką wiedzą i takimi możliwościami technicznymi. To, oraz wzrost cen w antykwariatach i na 

aukcjach, uruchomiło produkcję falsyfikatów na masową skalę.

Praeśiadowania pana Franka
Franciszek N. z Jeleniej Góry od ośmiu lat walczy we wszystkich możliwych sądach o odszkodowanie 
za represje, jakie miały go dotknąć w 1945 roku ze strony Informacji Wojskowej. I być może by coś 
wywalczył, gdyby sam nie pracował w tymże 1945 roku w zwalczającym podziemie Korpusie 

Bezpieczeństwa Wewnętrznego. Pomóc próbował mu nawet Rzecznik Praw Obywatelskich.

Polsklę słirogl 2
Tragiczny 17 września 1939 roku w opowieściach Kresowiaków, mieszkających dziś na Dolnym 

Śląsku

Obiekty napędzane antygrawltacja
Nie ma zjawiska antygrawitacji - twierdzi kategorycznie wielu uczonych. Zadziwiająca jest niewiedza 
współczesnej nauki o samej sobie. Tymczasem to czego dzisiaj dowiadujemy się z literatury i filmów 

science-fiction, jutro może stać się rzeczywistością.

Trzech takich, co spadną w kajaku
Ich trzech i morski kajak. Dzisiaj po południu zamierzają pobić rekord świata w skokach na gumie, 
nie byłoby w tym nic nadzwyczajnego, gdyby nie to, że zamierzają skakać w kajaku. Polecą w dół 

około pięćdziesięciu metrów.

Czytaj piątkowym magazynie „Słowa " 
jedno Słowo i wiesz wszystko

(O) B,UB0 
ORBIS P0DR0^

TRAVEŁUC

LEGNICA Ul. WROCŁAWSKA 10 
teł. (076) 36-273-05, 

86-282-43, 86-605-54
LEGNICA, RYNEK 29 (śiedziówki) 

tel. 851-22-80, www.orbis.icgnko.pl

BILETY LOTNICZE, PROMOWE, 
AUTOKAROWE WCZASY KRAJOWE

I ZAGRANICZNE WYCIECZKI UBEZPIE­
CZENIA GERLING, POLISA PZU ■ WIZY

WYNAJEM AUTOKARÓW OBSŁUGA 

K0NFERENG1 BUSINESS TRAVEL

LAST MINUTĘ

■ TUNEZJA: wylot i Wroctawro. 29.09,13.10

■ I.S40rf(2 lyg.)
■ KRETA: wylot 30 09 -1.450 zł(tydz.1, 1.700 zl 

(2 tyg.)
■ CYPR: wylot 25.09, 2.10 ■ 1.529 zł (lydz.).

2.032 zl (2 tyg.)
■ RODOS: wyłoi 1.3.10 -16-10 zl (tydz.), 2.220 il 

(2 tyg.)
■ MAJORKA: wylot 23.09 - 2.620 zl (2 tyg.)
■ PORTUGALIA: wylot 19,26.09, oport. 520 USD

(2 tyg.)
■EGIPT: wylot 25.09,2.10 - 2.140 zl (rydz ).

2.710 zl(2ryg.)

WYCIECZKI OBJAZDOWE

■ WIOCHY 25.09-1.10 - 899 zl 
■WIEDEŃ 25.09 1.10 - 545 zl

■ HISZPANIA 25.09 8.10 -2.195 zl

■ HISZPANIA ■ PORTUGALIA 25.09-8.10
- 2.495 zl

■PARYŻ 6 dni-840 zl

W SPRZEDAŻY SYLWESTER 20001

■ RZYM 29.12 3.01 (1.155 zł) ■ WENECJA 29.12 
3.01 (995 dl ■ BRUKSELA 29.12-3.01 (995 zl) 
■LONDYN 29.12-2.01 (1.099 zl) ■ PARYŻ 22.12- 

3.01 (930 zl) • WIEDEŃ 29.12 3.01 (995 zl) ■ BU­

DAPESZT 29.12-3.01 (799 zł) ■ TUNEZJA 27.12- 
3.01 (930 DM)« MAJORKA 31.12-7.01 (985 HM) 
■PORTUGALIA 29.12-5.01 (1.040 OEM) ■ EGIPT 
28.12-4.01 (1.011 OEM)" GRAN CANARIA 27.12- 
3.01 (1.376 OM) ■ LANZAROTE 28.12.-4.01 (1.316 

OM)

http://WWW.ax0n.te9nica.pl
mailgaxon.legnica.pl
http://www.orbis.icgnko.pl


Liczcie 
na siebie

skrzydeł dawnej inwestycji pro­
wadzonej w ramach tzw. zbior­
czych szkół gminnych chcieliby- 
śmy przekazać na jego potrzeby. 
Ale sami sobie nie poradzimy. W 
tym roku jeszcze, w przyszłym - 
może, ale za trzy lata nie damy 
rady...

Mieczysław Słonina, wójt 
gminy Zagrodno:

- Zagrodno to gmina typo­
wo rolnicza, objęta struktural­
nym bezrobociem. Nie mamy 
żadnych złóż naturalnych, poza 
żwirem koło Radziechowa. 
Mamy sporo zabytków, w tym 
zamek w Grodźcu. Z oporem idą 
sprawy gospodarstw agrotury­
stycznych. Ludzie są biedni. Ban­
ki bez zabezpieczenia nie dadzą 
pieniędzy. Skutecznie likwiduje­
my zapóźnienia cywilizacyjne. 
Poza lotniskiem w Łukaszowie, 
gmina jest w 100 proc, zwodo- 
ciągowana. Planujemy rozbudo­
wę centrali telefonicznej. Osią­
gamy w tej sferze europejskie 
wskaźniki.

Popieram wniosek Piel­
grzymki w sprawach powodzio­
wych. To właśnie do nas, ze Sko­
rą, idzie wysoka fala. Budowa 
zbiornika w Jastrzębniku odcią­
ży nas, gminy Chojnów i Miłko­
wice, a nawet Legnicę.

Henryk Skaradziński, bur­
mistrz Wojcieszowa:

- Osią Wojcieszowa jest Ka­
czawa. Nie ma żartów, gdy Ka­
czawa zaczyna przenosić potęż­
ne głazy. Szkody są spore. Tak­
że na drodze wojewódzkiej nr 
370.. Niszczone są zwłaszcza 
mury oporowe. Miasto nie jest w 
stanie podołać kosztom zabez­
pieczenia. Na budowę metra 
muru trzeba wydać ok. 1 tys. zł. 
Wystarczy przeliczyć. Droga w 
mieście ma 8 km. Do umocnie­
nia są dwa brzegi... Do tego 
mamy sporo mostów (5 na dro­
dze wojewódzkiej, 22 własne) 
oraz 17 kładek). Jak na 4.200 
mieszkańców - to. dużo. Jest po 
czym przechodzić, ale i co re­
montować. Są problemy ze 
strukturalnym bezrobociem. 
Swego czasu zakłady wapienni­
cze, główny pracodawca dla 
Wojcieszowa i okolicznych miei- 

Wiesław Gajewski f
chody własne stanowiły ok. 70 
proc. Na przestrzeni lat poziom 
tych dochodów znacznie spadł, 
a zwiększyła się rola subwencji 
i dotacji. To niezbyt korzystna 
tendencja. Ograniczana jest na­
sza samodzielność. Do najwięk­
szych problemów zaliczam 
m.in. wysokie bezrobocie. Nie­
gdyś ok. 60 proc, użytków rol­
nych należało do sektora pań­
stwowego. W tej chwili grunty 
te są w rękach prywatnych. Pro­
gram restrukturyzacji tego sek­
tora przewidywał, że powstaną 
jakieś gospodarstwa, ale i będą 
do nich przypisani ludzie. Nie­
stety, ziemia znalazła nabyw­
ców, ale mieszkańcy wsi nie do­
stali zatrudnienia. Stopa bezro­
bocia osiąga ok. 27 proc. Jest jed­
ną z najwyższych w powiecie 
złotoryjskim. Pomysły rozwojo­
we? - Na pewno nie te związa­
ne z rolnictwem, dla którego 
dwa ostatnie lata były bardzo 
niekorzystne. Rolnicy nie są w 
stanie płacić w terminie podat­
ków. Odbija się to na docho­
dach. W tym roku nasza gmina 
straciła płynność finansową. Po 
to, żeby na bieżąco funkcjono­
wać, musieliśmy zaciągnąć kre­
dyt bankowy w wysokości 200 
tys. zł. Jaka przyszłość? Szansę 
widzę w turystyce. Ale turyści, 
oprócz bazy, muszą mieć trochę 
grosza w kieszeni. Istotna jest 
budowa zbiorników przeciwpo­
wodziowych. Od 1977 r. gmina 
została zalana cztery razy. Stra­
ty po ostatniej powodzi wyno­
szą 3 min zł. W większości na­
prawiliśmy szkody.

- Ale, panie wojewodo. Jeśli 
nie przystąpi się do budowy 
zbiorników przeciwpowodzio­
wych w górnych częściach rzek, 
to pieniądze, które teraz wyda­
liśmy na usuwanie skutków po­
wodzi, mogą pójść na marne. 
Mamy taki wybór: albo podwyż­
szać gdzieś niżej wały, które i tak 
.mogą, nie wytrzymać naporu 
wody, albo wybudować zbior­
nik i mieć problem rozwiązany.

Borykamy się z bazą dla 
szkolnictwa. Mamy gimnazjum, 
w którym uczy się 84 dzieci (do­
celowo ponad 200). Jedno ze 

scowości, zatrudniały ok. 1200 
pracowników. Dziś 180. Szansę 
widzimy m.in. w turystyce, w 
wykorzystaniu walorów krajo­
brazowych. Ale to wymaga 
środków i inwestycji. Tu chciał- 
bym prosić pana wojewodę o 
ewentualne wsparcie na styku 
gmina - Agencja Własności Rol­
nej Skarbu Państwa. Mamy pięk­
ny stok narciarski, na który lu­
dzie znający się na rzeczy mó­
wią: - To jest prawie Nosal. 
Mamy jednak problem z tere­
nem. I nie chodzi tu o narciar­
stwo dla wyczynowców, ale o 
ośle łączki. Nimi dysponuje 
Agencja.

Wiesław Gajewski, prze­
wodniczący Rady Miasta i Gmi­
ny Świerzawa:

- Miasto i gmina Świerzawa 
to największa jednostka w po­
wiecie złotoryjskim. Naszym 
problemem jest bezrobocie. Dziś 
borykamy się z oświatą. W cią­
gu dwóch lat zlikwidowaliśmy 
cztery szkoły, do których uczęsz­
czało 20-25 dzieci. Ten rok szkol­
ny rozpoczęliśmy w dwóch 
szkołach 4 września. Dlaczego? 
- Brak środków na gimnazjum. 
Otrzymaliśmy je na papierze 14 
sierpnia. Zdążyliśmy wyremon­
tować tylko część klas. Kolejny 
problem to dowożenie dzieci z 
12 miejscowości do gimnazjum. 
Apeluję do pana wojewody o 
autobus. Pewnego dnia staniemy 
przed faktem, że nie będziemy 
mieli czym dowieźć dzieci. Do 
tego dochodzi zły stan bazy. 
Chcerny wybudować halę gim­
nastyczną, ale sami nie podoła­
my. W lipcu dwukrotnie jedna 
wieś została dotknięta oberwa­
niem chmury - na granicy Woj­
cieszowa i Dobkowa. Wystąpili­
śmy o środki. I co? - Brak środ­
ków. Tymczasem potok Bukow- 
nica zmył sześć mostów i przy 
głe drogi. Coś trzeba z ty111 zr0" 
bić. Liczymy na pomoc.

Jerzy Kluż, burmistrz 
toryi:-------------- ---------- ' .

- Złotoryja to najstarsze mra 
sto na Dolnym Śląsku. Ma zale­
ty, ale i niesie poważne kłopoty- 
Mam na myśli starą zabudowę- 
Od wielu lat miasto walczy z tym 
problemem, z różnym skutkiem- 
Ze względu na brak pieniędzy- 
Złotoryja powinna mieć czteroki- 
lometrową obwodnicę, bo chwil1 
miasto się dusi. Nasi poprzedni­
cy mieli kłopoty z konserwatorem 
zabytków. Zabytki odczuwają 
skutki wywoływane przez ciężk1 
transport. Koszt inwestycji obli­
czono na ok. 10 min zł. Taka kwo­
ta jest poza naszymi możliwo­
ściami. Jeżeli byłaby szansa sko­
rzystania z pomocy pana woje­
wody, to serdeczny apel.

Witold Krochmal przyznał 
że nie ma rezerwy, z której mógł­
by wspierać różnego typu inicja­
tywy. Ale obieca! pomoc w in­
nych dziedzinach, nie związa­
nych z finansami.
_________Krzysztof Macigii^

Na spotkaniu w Złotoryi wojewoda Witold Krochmal 
powiedział, że po wydarzeniach w Ministerstwie 

Spraw Wewnętrznych i Administracji wołał nie pukać 
do drzwi tego resortu po pieniądze. Wie, że remont 
budynku starostwa jest ważny, ale nie w tym tkwi 

problem współczesnej Rzeczpospolitej.

Zlotoryjskie starostwo, przy­
najmniej na razie, nie może 

liczyć na pomoc wojewody wro­
cławskiego przy remoncie siedzi­
by urzędu powiatowego. Pod­
czas spotkania w Złotoryi woje­
woda Witold -Krochmal stwier­
dził, że po ostatnich wydarze­
niach w Ministerstwie Spraw 
Wewmętrznych i Administracji 
wołał nie pukać do drzwi tego 
resortu po pieniądze. Ponadto 
powiedział:

- Budynek starostwa jest bar­
dzo ważny, ale nie w tym tkwi 
problem współczesnej Rzeczy­
pospolitej. Dwa lata wcześniej 
czy później - nie ma znaczenia. 
Ja wiem, że pan starosta chciał- 
by wcześniej...

' Starosty Ryszarda Raszkie- 
wicza zapewne nie ucieszyły te 
słowa, zwłaszcza że już niedłu­
go rozpocznie się remont siedzi­
by, a każdy dodatkowy grosz się 
liczy.

Po spotkaniu w starostwie 
wojewoda Krochmal wziął 
udział w rozmowach z przedsta­
wicielami gmin powiatu zlotoryj- 
skiego.

- Mamy bezpieczeństwo ze­
wnętrzne kraju, lecz wewnątrz 
sami musimy sobie wszystko po­
układać - mówił wojewoda. - Z 
jednej strony powiat złotoryjski 
jest regionem bardzo ładnym, z 
drugiej jest powiązany z prze­
mysłem miedziowym. Związki te 
będą coraz luźniejsze. Niedługo 
wygasną całkowicie. Trzeba 
więc myśleć, co dalej - apelował 
wojewoda. - Rolnictwo jest takie, 
jakie jest, i musimy pogodzić się 
z myślą, że będzie ono odgrywa­
ło coraz mniejszą rolę w życiu 
gospodarczym. Trzeba szukać 
alternatyw. Nikt za was, za wła­
dze lokalne, tego nie zrobi. Ad­
ministracja państwowa może 

tylko pomóc w niektórych spra­
wach. Chciałbym poznać pro­
blemy waszych gmin.

Włodarze złotoryjskich sa­
morządów nie tylko żalili się 
wojewodzie, ale także wskazy­
wali na konkretne rozwiązania, 
mające na celu rozwój regionu. 
Nie ukrywali, że mają sporo pro­
blemów.

Maria Leśna, wójt gminy 
Złotoryja:

- Jestem wójtem ósmy rok. 
Musimy myśleć i spoglądać w 
przyszłość przez pryzmat 6-10 
lat. Nasz budżet ratują kamienio­
łomy bazaltu. Trzeba znaleźć al­
ternatywę głównie dla ludzi 
związanych do niedawna z rol­
nictwem. W popegeerowskich 
miejscowościach panuje duże 
bezrobocie. Latem staramy się je 
zmniejszać przez organizowanie 
prac interwencyjnych.

- Udało nam się poprawić 
standard życia mieszkańców 
gminy. Dziś żyje się łatwiej. Ni­
welowana jest przepaść pomię­
dzy życiem na wsi i w mieście. 
Mamy wodę, kanalizację, gaz i 
telefony. Dzięki temu szybciej 
można znaleźć przedsiębiorców, 
nawet małych. Myślimy też o 
turystyce: pieszej jedno- i dwu­
dniowej, m.in. w oparciu o Park 
Krajobrazowy "Chełmy". Jakie 
mamy problemy? Przydałby się 
nam inwestor, który mógłby za­
gospodarować produkty, rolne. 
Wysłałam ostatnio do pana wo­
jewody pismo o pomoc dla gmin­
nych zakładów opieki zdrowot­
nej. Spory kłopot sprawia oświa­
ta. Wprawdzie udało nam się to 
wszystko poukładać, ale jak bę­
dzie dalej?

Stanisław Grzyb, wójt gmi­
ny Pielgrzymka:

- Pamiętam mój pierwszy 
budżet w 1993 r., w którym do-
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z poselskiej ławy

Rozbieżność 
interesów

Jak nie ma chleba, trzeba dać 
ludziom igrzyska. Była dekomu­
nizacja, lustracja, teraz będzie 
reprywatyzacja. Rządowy pro­
jekt ustawy przewiduje, że byli 
właściciele, którym odebrano 
majątki z naruszeniem ówcze­
śnie obowiązującego prawa, lub 
ich spadkobiercy otrzymują 50 
proc, wartości utraconego mie­
nia. Tam, gdzie to możliwe, 
zwrot majątku nastąpi w natu­
rze. W innych przypadkach po­
szkodowani otrzymują bony re­
prywatyzacyjne, za które moż­
na kupić nieruchomości pań­
stwowe czy np. wykupić miesz­
kanie. Lasy nie będą zwracane w 
naturze. Byli właściciele nie 
mogą domagać się zwrotu utra­
conych korzyści. Państwo nie 
interesuje się tym, czy majątek 
był zadłużony.

Dziś w Polsce decyzji o re­
prywatyzacji nie da się uzasad­
nić na podstawie ocen i analiz 
prawnych. Jest jedno zasadne 
pytanie: czy zwracać majątek 
tym, którzy nie zapracowali na 
niego ani godziny i nie mają żad­
nej zasługi w jego zdobyciu czy 
wypracowaniu, w sytuacji gdy 
miliony ludzi w Polsce cierpią 
skrajną nędzę bez przyszłości i 
nadziei?

Reprywatyzacja zgodna z 
przyjętym przez rząd projektem 
będzie minimalnie kosztować 
120 mld zł. Czy stać kraj na ta­
kie koszty?

Konieczność wydania stu 
kilkudziesięciu miliardów zło­
tych może zrujnować Polskę.

Uważa się, że nieprzeprowa- 
dzenie reprywatyzacji opóźni 
nasze wstąpienie do Unii Euro­
pejskiej - gdy w istocie, w ocze­
kiwaniach pod adresem Polski, 
sformułowanych przez UE, nie 
jest wymieniony nakaz reprywa­
tyzacji.

Unia Właścicieli Nierucho­
mości uznała, że ustawa nie po­
winna być uchwalona, bo oferu­
je za mało. Ja również uważam, 
iż ustawy nie należy przyjmo­
wać. Oferuje bowiem stanowczo 
za dużo.

(tekst sponsorowany)

Jak inflacja zmieniła sołtysa

czą na pokrycie wszystkich kosz­
tów doprowadzenia gazu. Liczy­
liśmy jeszcze na dotacje od pań­
stwa - mówi Małgorzata Stan­
kiewicz. - Mimo to po zebraniu 
pieniędzy wraz z kilkoma oso­
bami zaczęliśmy działać. Zamó­
wiliśmy rury w hucie im. Sędzi­
mira. Po jakimś czasie dostali­
śmy wiadomość, że pociąg z za­
mówionym towarem już jedzie. 
Do Legnicy jednak nigdy nie 
przyjechał. Za to po tygodniu 
dostaliśmy wiadomość, że huta 
się prywatyzuje i musimy pocze­
kać. Był to 1989 rok. Zrobiło się 
wielkie zamieszanie. Byliśmy 
zmuszeni przerwać inwestycję. 
Zebrane pieniądze w porozu­
mieniu z mieszkańcami wpłaco­
ne zostały do Banku Spółdziel- 
czego w Miłkowicach — mówi 
była sołtys, trzymając w ręku 
dowód wpłaty pięciu milionów 
złotych z datą 30.12.1989 r.

- Dlaczego inwestycja zosta­
ła przerwana? Po prostu ci, któ­
rzy nią kierowali, po przełomie 
poszli, tak jak wielu innych, na 

nia sołtys przegrała wybory z 
kretesem. Funkcję tę powierzo­
no Barbarze Armacie.

- Wynik wyborów był taki, 
bo

Ponad dziesięć lat temu 
w Rzeszotarach powoła­

no do życia społeczny 
komitet gazyfikacji wsi.

Postanowiono nie czekać 
na łaskę władzy i spra­

wę wziąć we własne 
ręce. Ludzie chętnie 
wpłacali pieniądze, 

ciesząc się, że to koniec 
utrapienia z butlami 

gazowymi.

W 1988 roku mieszkańcy 
Rzeszotar i Dobrzejowa 

postanowili sami rozwiązać pro­
blem gazyfikacji wiosek. Zorga­
nizowano zebranie mieszkań­
ców. Wyłoniono społeczny ko­
mitet gazyfikacji Rzeszotar i Do­
brzejowa. Od początku w spra­
wę zaangażowała się ówczesna 
sołtys obu wiosek Małgorzata 
Stankiewicz. To właśnie jej po­
wierzono zbieranie pieniędzy. 
Dokonano wstępnych szacun­
ków. Na ich podstawie wyliczo­
no, że chętni na gaz mają wpła­
cić po 50 tys. zł.

Zrzutka na gaz
- Pamiętam, że wtedy dobra 

pensja wynosiła około 12 tys. zło­
tych. Dla niektórych wpłata na 
gaz była równa półrocznym po­
borom - mówi obecna sołtys Bar­
bara Armata.

Na budowę gazociągu złoży­
ło się stu mieszkańców Rzeszo­
tar i Dobrzejowa.

- Wielu zaciągnęło kredyt w
banku, by móc wpłacić składkę. 
Jeden z rolników sprzedał nawet 
trzydzieści arów zasianych ru­
miankiem, by nie zadłużać się w 
banku - wspomina gminny 
urzędnik:--------

Zebrano pięć milionów zło­
tych. Miało to wystarczyć. Kasę 
trzymała sołtys Małgorzata Stan­
kiewicz, która pełniła tę funkcję 
od lat. Ludzie ją znali i jej ufali.

- Od razu było powiedziane, 
że zebrane pieniądze nie wystar-

zieloną trawkę. Skończyły się 
stare układy, a zarazem sprawa 
gazu dla Rzeszotar i Dobrzejowa 
- mówi mieszkaniec Rzeszotar. 
Chce zachować anonimowość, 
bo - jak mówi - tu się wszyscy 
znają, a potem trzeba z ludźmi 
jakoś żyć.

Gdzie są pieniądze?
Lata mijały, a pieniądze cze­

kały w banku. Temat gazyfikacji 
i pieniędzy co jakiś czas odżywał 
ha wiejskich zebraniach.

- Pani Stankiewicz mówiła 
nam na zebraniach, że koszta 
budowy gazociągu są zbyt duże. 
O pieniądze kazała się nie mar­
twić, bo są oprocentowane i na 
inflacji nie stracimy - opowia­
da Barbara Armata.

Z roku na rok atmosfera ro­
biła się coraz gorsza. W obu 
wioskach aż huczało od plotek. 
Podejrzewano kilka osób, że 
budują się za zebrane pienią­
dze, że nimi obracają itp. Spra­
wująca funkcję sołtysa nie­
przerwanie od dwudziestu 
ośmiu lat Małgorzata Stankie- 
wicz stała się. adresatem licz­
nych zarzutów. W grudniu 
ubiegłego roku doszło do no­
wych wyborów sołtysa Rze­
szotar i Dobrzejowa. Długolet­

ludzie stracili zaufanie
Jak tylko wychodził temat pie­
niędzy, sołtys zmieniała temat. 
Postanowiliśmy, że trzeba lu­
dziom zwrócić pieniądze. Oka­
zało się, że na koncie jest 1.259 
złotych. Wychodziło na to, że 
każdy otrzyma po dwanaście 
złotych i pięćdziesiąt groszy. 
Wybuchł skandal - mówi soł­
tys Barbara Armata.

Zaczęto snuć domysły. 
Gdzie przez dziesięć lat były 
pieniądze? - pytano. Przez 
mieszkańców obu wsi przema­
wia gorycz. Jedni nie wierzą, 
że ich pieniądze przez cały ten 
czas leżały na koncie w banku. 
Drudzy uważają, że ochłap - 
jak nazywają sumę, jaką odzy­
skali - to skutek złego uloko­
wania pieniędzy.

- Niepotrzebnie tak długo 
leżały w banku. Z tego, co 
wiem, nie było podpisanej żad­
nej umowy między komitetem 
gazyfikacji wsi a bankiem. Nic 
dziwnego, że dostaliśmy takie 
pieniądze, skoro leżały na naj­
niższym procencie. Początko­
wo zresztą w ogóle nie były 
oprocentowane - twierdzi po­
szkodowana mieszkanka, 
szybko zastrzegając sobie ano­
nimowość.

- Z takimi zarzutami sta­
nowczo nie zgadza się była 
sołtys. - To bzdura! Pieniądze 
przez dziesięć lat leżały na 
koncie i nie były ruszane. Moż­
na to sprawdzić w banku. Ta­
kie było oprocentowanie. Lu­
dzie nie potrafią zrozumieć, że 
ich wkłady zniszczyła inflacja. 
Na zebraniach wielokrotnie to 
tłumaczyłam. Na jednym z 
nich robiła to nawet pracowni­
ca banku. Jak jednak widać - 
bez skutku. Po dwudziestu 
ośmiu latach społecznej pracy 
taką mam zapłatę. To bardzo 
przykre. Na szczęście jest jesz­
cze kilka osób we wsi, które to 
rozumieją.

Tymczasem gazociągu nie 
ma ani w Rzeszotarach, ani w 
Dobrzejowie. Ludzie nie odzy­
skali swoich pieniędzy. Zmienił 
się tylko sołtys.

Sołtys Rzeszotar i Dobrzejowa Barbara Armata

_______________ Paweł Jantura

Zdjęcia GRZEGORZ SPAŁA

■ .KONKRETY 16 września 1999



997

NAPAD NAPKS-ie
W ubiegły czwartek na dwor­

cu PKS w Legnicy dwóch niezna­
nych mężczyzn, grożąc pobiciem, 
usiłowało wymusić od piętnasto­
letniego legniczanina pieniądze. 
Chłopak nie miał przy sobie go­
tówki, bandyci zabrali mu legity­
mację szkolną. Napastnicy mieli 
około siedemnastu lat, stu osiem­
dziesięciu centymetrów wzrostu, 
ubrani byli w bluzy sportowe.

NAPASTNICY ARESZTOWAŃ!
Sąd Rejonowy w Lubinie na 

wniosekpolicji i prokuratury wy­
dał nakaz aresztowania dwóch 
mężczyzn, którzy 2 września pobili 
mieszkańca Lubina. Napad miał 
miejsce na ul. M. Skłodowskiej- 
Curie. Poszkodowany stracił 380 
zł oraz przedmioty wartości 300 zł.

CZOŁOWEZDERZENE
W ubiegły czwartek na trasie 

Legnica - Złotoryja kierujący sa­
mochodem marki Audi 80,55-let- 
ni Kazimierz M. w trakcie wyprze­
dzania zderzył się czołowo z sa­
mochodem marki Tico, prowadzo­
nym przez 19-letnią Paulinę Ż. 
Kierowca audi ma złamany kręgo­
słup. Pasażerka samochodu do­
znała urazu klatki piersiowej, na­
tomiast kierująca tico z podejrze- 
niemzłamania miednicy, jak wszy­
scy poszkodowani -została odwie­
ziono do szpitala chirurgicznego w 
Legnicy.

ZNALEZIONO SAMOCHODY
Lubińska policja znalazła dwa 

porzucone samochody. Przy ul. 
Rzeźniczej znaleziono forda orio- 
na, którego skradziono w nocy z 3 
na 4 bm. zul. Sportowej. Drugie 
auto, fiata 125 p, znaleziono w 
lesie przy trasie Lubin - Polkowi­
ce. Skradziono go z ul. Małomic- 
kiej.

(pj>

Wybuchowe zastraszanie?

Fot. GOLDmedia

Pirotechnik w specjalnym kombinezonie zbliża się do podejrzane­
go ładunku

- Był środek nocy, potworny 
huk - mówi mieszkaniec osiedla 
Nad Zalewem w Złotoryi.

O godz. 1.05 nastąpiła deto­
nacja na balkonie jednego z bu­
dynków na I piętrze - wyjaśnia 
Jan Tokarski, szef Komendy Po­
wiatowej Policji w Złotoryi. - Nic 
więcej nie powiem.

Nic dziwnego, że policjanci 
nie chcą mówić o szczegółach 
zdarzenia. Rzecz może dotyczyć 
znanych w miasteczku przedsię­
biorców związanych ze sprawą, 
prowadzoną przez złotoryjską 
prokuraturę.

- Spaliśmy - mówi właści­
cielka mieszkania. - Pojemnik 
uderzył w szybę i spadł na bal­
kon, tu eksplodował. Na szczę­
ście nie wleciał do wnętrza...

Pojemnik, który wpadł na 
balkon, był prawdopodobnie 
pojemnikiem po gazie lub dez­
odorancie. Godzinę po tej eksplo­
zji do mieszkania zadzwonił 
mężczyzna mówiący charakte­
rystycznym wschodnim akcen­

tem. Groził i żądał pieniędzy. W 
tym czasie w domu była policja. 
Dalsza część nocy minęła spo­
kojnie. Piekło niepewności roz­
pętało się od rana. Były biznes­
men zauważył, że pod jego sa­
mochodem , przy lewym tylnym 
kole, leży dziwny pojemnik. Po­
wiadomił policję. Wezwano gru­
pę pirotechniczną z Wrocławia. 
Na osiedlu Nad Zalewem poja­
wiły się wszystkie służby - poli­
cja, straż pożarna, pogotowie ra­
tunkowe, pogotowie gazowe i 
energetyczne.

- Wszystko zgodnie z proce­
durami - wyjaśnia Roman Mo­
krzycki, zastępca komendanta 
Powiatowej Straży Pożarnej. - 
Ogrodzono parking. Z mieszkań 
i ze strefy potencjalnego rażenia 
ewakuowaliśmy blisko 100 loka­
torów.

Do godz. 10 czekano na fa­
chowców od materiałów wybu­
chowych. Pirotechnicy od razu 
wzięli się do pracy. Po wstępnej 
analizie jeden z nich zbliżył się

„Bomba” w szkole
W ubiegłą środę kobieta telefonicznie poinformowała oficera 

dyżurnego policji o podłożeniu bomby w Zespole Szkół Budowla­
nych przy ul. Murarskiej w Legnicy. Na miejsce przybył patrol roz­
poznania minerskiego. Ewakuowano uczniów i nauczycieli. Następ­
nie przeszukano wszystkie pomieszczenia budynku. W działaniach 
udział brało również pogotowie ratunkowe, gazowe, energetyczne 
oraz straż pożarna. Okazało się, że zawiadomienie o podłożeniu 
bomby było fałszywe. Policja ustaliła, że kobieta dzwoniła z budki 
telefonicznej na skrzyżowaniu ulic 'Chojnowskiej i Bankowej. Nie 
wiadomo jeszcze, kto jest sprawcą kosztownego "żartu".

(pj)

Policyjna akcja
W ubiegły piątek funkcjonariusze Wydziału Ruchu Drogowego Komen­

dy Miejskiej Policji przeprowadzili działania pod kryptonimem “Trzeźwość”. 
Efekty tej akcji to 114 skontrolowanych pojazdów i 81 ujawnionych wykro­
czeń. Złapano 12 nietrzeźwych kierowców, zatrzymano 7 pojazdów niespraw­
nych technicznie, 50 kierowców ukarano mandatami na ok. 6 tys. zł, zatrzy­
mano 7 praw jazdy i 8 dowodów rejestracyjnych, sporządzono 15 wniosków 
o ukaranie do kolegium, czterech kierowców umieszczono w izbie wytrzeź­
wień.

W ten sam dzień policjanci z II Komisariatu Policji w Legnicy wspólnie 
z oddziałami prewencji przeprowadzili akcję “Grot”. Miała ona na celu po­
prawę bezpieczeństwa publicznego. Wylegitymowano 16 osób, sporządzo­
no 1 wniosek do kolegium, jedną osobę umieszczono w izbie wytrzeźwień, 
sprawdzono 35 zagrożonych miejsc, 15 miejsc gromadzenia się przestęp­
ców, skontrolowano 11 obiektów oraz znaleziono sprawcę jednego wykro­
czenia.

w

Zmiany w sadzie
Na stanowisku prezesa i wi­

ceprezesa Sądu Rejonowego w 
Legnicy nastąpiła zmiana. Decy­
zją minister sprawiedliwości 
Hanny Suchockiej na stanowisko 
prezesa 1 września br. powoła­
ny został Jarosław Halikowski. 
Ma 31 lat. Od czterech lat orze­
ka w Wydziale V Gospodarczym 
Sądu Rejonowego w Legnicy. 
Jego poprzednik złożył rezygna­
cję z tego stanowiska.

Wiceprezesem Sądu Rejono­
wego został Witold Wojtyło. Ma 
30 lat. Przez cztery lata orzekał 
w Wydziale Karnym tego sądu. 
Poprzednia wiceprezes Elżbieta 
Piotrowska zwolniła to stanowi­
sko w związku z nominacją, któ­
rą otrzymała do Sądu Okręgo­
wego w Legnicy.

(jam) 

do samochodu. Zaczepił do ta­
jemniczego pojemnika linkę. 
Schował się do klatki schodowej 
i delikatnie pociągnął za prze­
wód. Owalny przedmiot stop­
niowo wysuwał się spod auta. 
Zapanowało milczenie. Akcji 
przyglądało się z daleka spore 
grono gapiów.

Po krótkich oględzinach za­
decydowano, że znalezisko trze­
ba przenieść i zdetonować w po­
bliskim śmietniku. Do cylinder- 
ka zbliżył się kolejny pirotechnik 
w ochronnym kombinezonie.

Wysięgnikiem ze szczypca­
mi pirotechnik przeniósł cylinder 
do śmietnika. Po chwili podłączo­
no do niego linkę z zapalnikiem 
i rozległ się huk.

- Z wstępnych ustaleń wy­
nika, że był to szybkowar z 
wodą i karbidem. W hermetycz­
nym pojemniku miało dojść do 
detonacji. Nie wykluczamy, że w 
jej wyniku mógł zostać uszko­
dzony pojemnik na paliwo. Tego 
nie trzeba komentować - mówią 
strażacy.

Jak się okazuje, nie była to 
pierwsza próba zastraszenia by­
łego złotoryjskiego biznesmena.

- Nie tak dawno kilku podej­
rzanych ludzi kombinowało coś 
przy rurze doprowadzającej gaz 
do budynku - mówią lokatorzy.

Nie ukrywają, że są zanie­
pokojeni. Ostatnio nieznani 
sprawcy przecięli opony w na­
leżącym do rodziny citroenie. W 
okolicy budynku widziano sa­
mochody z jeleniogórskimi reje­
stracjami i osoby mówiące po 
rosyjsku. - Czy to najemnicy? - 
pytają.

Na to pytanie powinna 
wkrótce odpowiedzieć policja. 
Wiele wskazuje na to, że bom­
bowe wydarzenia są porachun­
kami na tle finansowym.

<gm>

Sąsiad-nożownik
Mieszkaniec Gawron w gmi­

nie Rudna nożem załatwił pora­
chunki sąsiedzkie. W poniedzia­
łek nad ranem kilkakrotnie ugo­
dził w ramiona, klatkę piersiową 
i brzuch swojego 30-letniego są­
siada. Ciężko ranny mężczyzna 
trafił na intensywną terapię do 
lubińskiego szpitala, a 50-letni 
sprawca do policyjnej izby za­
trzymań.

(emka)

Na gorącym 
uczynku

W niedzielę po północy po­
licyjny patrol zatrzymał w ści- 
nawskim sklepie przy ulicy Ko­
ściuszki nocnego „klienta". Miał 
on przygotowany do wyniesie­
nia towar (alkohol, papierosy, 
używki, słodycze) o wartości 
około 5 tys. zł.

Włamywacz, którym okazał 
się 41-letni mieszkaniec Ścinawy 
Edward S., dostał się do sklepu 
po wyłamaniu kraty w oknie i 
wybiciu szyby. W kwietniu wa­
runkowo opuścił zakład karny w 
Wołowie, teraz prawdopodobnie 
powróci tam na dłużej.

(emka)

Wódka za darmo
W ubiegły czwartek o godz. 

16 do sklepu spożywczego przy 
ul. Kwiatowej w Legnicy weszło 
dwóch mężczyzn. Zażądali od 
sprzedawczyni wódki. Jeden z 
nich zaczął wyciągać paragon z 
kasy fiskalnej. W tym samym 
czasie drugi wszedł za ladę i za­
czął kraść wódkę. Kiedy sprze­
dawczyni chciała zamknąć 
sklep, jeden z napastników zła­
pał ją za ręce i groził pobiciem. 
Złodzieje z ośmioma butelkami 
wódki uciekli ze sklepu. Policja 
poszukuje sprawców.

(pj)

Zaginęła kobieta
1 września w godzinach ran­

nych wyszła z domu i dotąd nie 
wróciła Janina Ciesielczyk. Za­
giniona ma 67 lat i mieszka w 
Legnicy. Rysopis: wygląda na 
około 55 lat, otyła, włosy kręco­
ne rude, nosi okulary w brązo­
wej oprawie w ozdobne wzorki. 
Nie wiadomo, jak była ubrana w 
dniu wyjścia z domu. Prawdo­
podobnie miała na sobie złotą 
biżuterię. Osoba ta cierpi na za­
nik pamięci. Jest bardzo religij­
na, możliwe jest więc, że prze­
bywa w okolicach któregoś z le­
gnickich kościołów.

Komenda Miejska Policji z 
góry dziękuje za udzieloną po­
moc. Informacje w tej sprawie 
można zgłaszać pod numerami 
876-1520, 876-1522 lub 997.

W

Rozboje w biały dzień
W ubiegły poniedziałek w Legnicy miały miejsca dwa napady rabunko­

we. 0 godz. 14.15 dwóch nieznanych mężczyzn w wieku osiemnasiu-dwu- 

dziestu lat zaciągnęło czternastoletniego legniczanina w podwórko przy ul. 

Moniuszki. Tu pobili go i zażądali pieniędzy. Przeszukali teczkę ofiary. Gdy 

nic nie znaleźli, uciekli z miejsca zdarzenia. Poszkodowany ma pękniętą 

kość przedramienia.

Tego samego dnia po godz. 15 dwóch chłopców w wieku 15-16 lat oraz 

dziewczyna w wieku 13 lat sterroryzowali idącego ulicą Ogrodową piętna­

stolatka. Grożąc mu pobiciem zażądali 50 groszy. Gdy okazało się, że ich 

ofiara ma przy sobie 50 zł, zabrali mu całą kwotę i uciekli. Policja zatrzy­

mała już jednego ze sprawców przestępstwa - legniczankę. Osadzono ją w 

Policyjnej Izbie Dziecka. Policja ustala, kim byli pozostali sprawcy.

w
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Pożegnanie armii
Wczoraj, 15 września, 

minęło sześć lat od wyjaz­
du z Legnicy ostatniego 
żołnierza Armii Federacji 
Rosyjskiej. Jej liczne od­
działy - jako Armii Ra­
dzieckiej - stacjonowały w 
Legnicy oraz w wielu in­
nych miejscowościach zie­
mi legnickiej (i niemal ca­
łej Polski) przez ponad 48 
lat, silnie odciskając pięt­
no na życiu regionu i jego 
mieszkańców.

Sześć lat wydaj e się 
niedługo, ale wiele fak­
tów, którymi żyliśmy nie­
dawno, uleciało już z na­
szej pamięci. Poniżej za­
mieszczamy pierwszą 
część wspomnień AN­
DRZEJA GLAPIŃSKIE- 
GO, który jest prezesem 
zarządu Legnickiej Spe­
cjalnej Strety Ekonomicz­
nej SA. Przed kilkoma 
laty, jako wojewoda le­
gnicki, brał udział naj­
pierw w negocjacjach, a 
później w przejmowaniu 
opuszczanego przez Ro­
sjan majątku.

Nominację na wojewodę leg­
nickiego otrzymałem w po­
łowie 1991 roku, ale już wcze­

śniej problemy związane ze sta­
cjonowaniem wojsk radzieckich 
w województwie legnickim zaj­
mowały moją uwagę. Bliżej ze­
tknąłem się z nimi w 1989 roku, 
w czasie kampanii poprzedzają­

myślal o tym, że stosunkowo 
szybko uda się Rosjan z Polski 
wyprowadzić.

Początek zmiany ustroju w 
Polsce pogorszył stosunki pol­
sko-radzieckie, a zaostrzyły się 
one jeszcze bardziej latem 1989 
roku, gdy pilot radzieckiego 
myśliwca spowodował zderze­
nie z polskim szybowcem nad 
lotniskiem w Lubinie. Zginął 
wówczas pilot szybowca. Złoży­
łem w tej sprawie interpelację w 
Sejmie, drugą złożył poseł Adam 
Grabowiecki. Od tego momentu 
stosunki polsko-radzieckie się 
zaogniły. Nieco później KPN, 
pod hasłem „Sowieci do domu", 
zorganizowała w Legnicy nagło­
śnioną w mediach głodówkę 
protestacyjną.

To, co się u nas działo, dobrze 
znano w „centrali". Wywierali­
śmy na rząd bezustanne naciski 
w celu podjęcia działań zmierza­
jących do wyjazdu Rosjan. Jed­
nak w tym czasie rząd nie wie­
rzył w taką możliwość. Rozmo­
wy, owszem, prowadzono, ale 
dotyczyły one redukcji wojsk ra­
dzieckich i opuszczenia niektó­
rych garnizonów. Dopiero gdy 
Rosjanie zaczęli się wycofywać 
z Czechosłowacji i Węgier, w 
Warszawie zaczęto wierzyć w to, 
że i Polskę mogą opuścić w da­
jącym się przewidzieć terminie. 
Polskie naciski na Rosjan się 
zwiększyły, gdy zjednoczone 
Niemcy podpisały z Rosją układ 
o wycofaniu z Niemiec wojsk.

Jesienią 1990 roku ze Świd­
nicy do Legnicy przeniesiono 
sztab Północnej Grupy Wojsk

Z lewej gen. Wiktor Dubynin, z prawej wojewoda Andrzej Glapinski

cej wybory do Sejmu. Jako kan­
dydat NSZZ „Solidarność" 
uczestniczyłem w wielu spotka­
niach z wyborcami. Ludzie py­
tali o mój stosunek do stacjono­
wania Rosjan w Polsce i zgłaszali 
liczne pomysły na rozwiązanie 
tego problemu. Ze wszystkich 
spotkań wypływał podstawowy 
wniosek: Rosjanie powinni wy­
jechać jak najszybciej, bo tak dłu­
go, jak długo będą stacjonować 
w Polsce, nie będziemy w pełni 
niepodległym państwem.- W 
tamtym czasie - w pierwszej po­
łowie 1989 roku - jeszcze nikt nie 

Armii Radzieckiej. Dowodził nią 
już gen. Wiktor Dubynin. Krót­
ko po przeprowadzce rozpoczą­
łem z nim pierwsze rozmowy. 
Gen. Dubynin przyjął pisemne 
zaproszenie i przyjechał do 
mnie, do Urzędu Wojewódzkie­
go. Towarzyszyła mu dziesięcio­
osobowa świta, zbyt liczna, aby- 
śmy mogli rozmawiać w moim 
gabinecie.

Tego dnia rozmawialiśmy o 
możliwości wycofania wojsk ra­
dzieckich z Polski, a szczególnie 
o przejmowaniu mienia zwalnia­
nego przez Rosjan. Rozmowy z 

Dubyninem (gorzej było, gdy 
dowódca nie uczestniczył w roz­
mowach), z udziałem jego 
współpracowników, były kon­
kretne i rzeczowe. Jeśli Dubynin 
coś zaakceptował, starał się, żeby 
to było realizowane terminowo. 
Na przykład, jeśli z przyjętego 
wspólnie harmonogramu wyni­
kało, że konkretnego dnia o wy­
znaczonej godzinie mamy się 
spotkać w sprawie przekazania 
konkretnego obiektu, to termin 
był dotrzymywany. Jeśli w ja­
kimś przypadku były opóźnie­
nia, to natychmiast telefonicznie 
interweniowałem u Dubynina.

Generał, jeśli wykazaliśmy, 
że porozumienie nie jest realizo­
wane, najpierw słuchał wszyst­
kich uważnie, a później ustawiał 
podwładnych do pionu. Nawet 
nie musiał na nich krzyczeć. 
Wystarczyło, że zmroził ich 
wzrokiem. Najczęściej ustawiał 
swojego głównego legnickiego 
kwatermistrza, pułkownika Wa- 
raksina.

Choć współpraca układała 
się nam dobrze, problemów nie 
brakowało. Stałym źródłem kon­
fliktów była dewastacja przeka­
zywanych nam budynków. Ro­
sjanie często celowo demolowa­
li mieszkania i inne obiekty. To, 
oprócz niedotrzymywania przez 
Rosjan terminów, było najwięk­
szym problemem. Kłopoty były 
też z wyceną przekazywanego 
nam majątku. Rosjanie często 
kwestionowali oczywiste, 
stwierdzone przez nas fakty. 
Sprawy wyceny były wtedy 
istotne, bowiem protokoły in­
wentaryzacyjne były podstawą 
do zbilansowania wzajemnych 
rozliczeń finansowych. Później 
prezydent Wałęsa zgodził się na 
podpisanie umowy, w której 
„wyzerowano" wzajemne rosz­
czenia. Problemy były także ze 
szkodami ekologicznymi, szcze­
gólnie w terenie.

Osobną sprawą, która pojawi­
ła się na przełomie lat 1991/92, 
gdy rządy negocjowały terminy 
wycofania wojsk, były lotniska, 
szczególnie w Legnicy i w Krzy­
wej. Chodziło nam o ich jak naj­
szybsze przejęcie. Dążyliśmy do 
tego z dwóch powodów. Po 
pierwsze, lotniska były bazą 
tranzytową dla radzieckich prze­
mytników. Otrzymywałem wie­
le sygnałów od policji, UOP, 
Urzędu Celnego, mieszkańców 
Legnicy, a nawet Rosjan polskie­
go pochodzenia, z którymi ja i 
mój pełnomocnik Antoni Gołąb 
mieliśmy stałe kontakty. Korzy­
stając z lotnisk, Rosjanie przemy­
cali z Polski głównie kradzione 
w Niemczech samochody, a tak­
że spirytus i papierosy. W dru­
gą stronę szły zabytkowe ikony, 
metale strategiczne i materiały 
promieniotwórcze.

Drugim powodem starań o 
przejęcie lotnisk była nasza chęć 
ich jak najszybszego wykorzy­
stania do celów cywilnych. W 
Legnicy miało być lotnisko pa­
sażerskie, a w Krzywej towaro­
we. W tym celu z samorządem 
Legnicy zawiązaliśmy spółkę 
Porty Lotnicze Legnica, która 
istnieje do dziś pod zmienioną

rocznica

15 września 1993 r., dworzec PKP w Legnicy: gen. Władimir Bre- 
zgun, ostatni szef sztabu Północnej Grupy Wojsk Federacji Rosyj­
skiej, żegna się z Legnicą

nazwą Strefa Aktywności Go­
spodarczej.

Sytuacja obu lotnisk była 
przedmiotem obrad Wojewódz­
kiego Komitetu Obrony, na któ­
re zapraszaliśmy przedstawicie­
li policji, UOP i Urzędu Skarbo­
wego, a w razie potrzeby także 
innych instytucji, np. Zakładu 
Energetycznego i Prokuratury. 
W pierwszym półroczu 1992 
roku problem naszych lotnisk 
stał się problemem ogólnokrajo­
wym. Na jednej z narad w War­
szawie, w której uczestniczyli 
wszyscy wojewodowie, oma­
wiano problem wzrostu prze­
stępczości. W województwie le­
gnickim jej wzrost był znaczny 
i w dużym stopniu spowodowa­
ny stacjonowaniem wojsk ra­
dzieckich. W trakcie wspomnia­
nej narady minister Wojciech 
Włodarczyk - szef Urzędu Rady 
Ministrów, zaproponował 
utworzenie we wszystkich wo­
jewództwach specjalnych ze­
społów do spraw przestrzega­
nia prawa i porządku publicz­
nego. My taki zespół powołali­
śmy przed apelem ministra 
Włodarczyka, o czym minister - 
chwaląc nas - powiedział na 

konferencji prasowej po nara­
dzie.

Na legnickim lotnisku byłem 
tylko raz, przy okazji przylotu 
do Legnicy premiera Jana 
Krzysztofa Bieleckiego, jesienią 
1992 roku. W Krzywej także by­
łem tylko raz, gdy na tym lotni­
sku wylądował samolot z mini­
strem Andrzejem Zawiślakiem. 
Przy tej okazji wspólnie odwie­
dziliśmy gen. Dubynina, ale nie 
jako przedstawiciele rządu. Za­
wiślak był wówczas prezesem, a 
ja członkiem prezydium Stowa­
rzyszenia Polska - Wschód utwo­
rzonego z TPPR. Dubynin przy­
jął nas hucznie.

Ghoć na lotniskach byłem 
tylko po jednym razie, i to na do­
datek z oficjalną wizytą, to do­
kładnie wiedziałem, co się na 
nich dzieje, dzięki informacjom 
od służb specjalnych oraz moich 
współpracowników przeprowa­
dzających inwentaryzację. Przy 
tej okazji lotniska były dokład­
nie filmowane ukrytą kamerą.

PS Ciąg dalszy spisanych przez 
Włodzimierza Kolskiego wspomnień 
Andrzeja Glapińskiego zamieścimy w 
najbliższym numerze „Konkretów".

Zdewastowany budynek na lotnisku w Krzywej
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Zachodnie reklamy 
mieszają się z tradycją

Fot. ARTUR KURASZ

Bartek, Artur i Micha) Fot. bartek czubak
w towarzystwie mnichów tybetańskich

Przez Azję do Goa
W Turcji przeżyli trzęsienie ziemi. Do Iranu dotarli krótko po zamieszkach studenckich. 

W Pakistanie się przekonali, że pomnik można wystawić nawet bombie atomowej.
Gdy wrócili do kraju, wzruszyli się na widok tabliczki z napisem Ścinawa...

Trzej lubinianie - Bartek Czubak, 
Artur Kurasz i Michał Sobotko - 
są studentami wrocławskich uczelni. 

Bartek studiuje stosunki międzyna­
rodowe na Uniwersytecie Wrocław­
skim, Artur uczy się w Szkole Ban­
kowej, Michał na Akademii Ekono­
micznej. Wyprawę do Indii planowa­
li przez półtora roku. Pieniądze zdo­
byli, pracując kilka miesięcy za gra­
nicą.

W rękach Allacha
Podróż ze Stambułu do Tehera­

nu to 38 godzin jazdy autobusem. 
Doliczyć do tego trzeba siedem go­
dzin, które zabrała odprawa na gra­
nicy turecko-irańskiej. Każdy bagaż 
był dokładnie sprawdzony. Do „pań­
stwa ajatollahów" nie może przedo­
stać się nic, co mogłoby zburzyć jego 
podwaliny. Pojęcie kontrabandy jest 
bardzo szerokie i od urzędników 
celnych i policji zależy, czy ktoś zo­
stanie uznany za wywrotowca, czy 
za przyjaciela islamu.

Teheran. Niedawno w mieście 
doszło do ostrego starcia wojsk rzą­
dowych ze studentami domagający­
mi się większych swobód obywatel­
skich. Potem budynki obwieszono 
flagami i zorganizowano narodową 
manifestację, sterowaną przez isla- 
mistów. Miała ona pokazać światu, 
że w kraju szybko zapanował spo­
kój. Na każdym słupie wisialy agi­
tujące plakaty z podobizną zmarłe­
go ajatollaha Homeiniego i napi­
sem: „Ajatollah czuwa!" Siedziby 
mediów, budki telefoniczne obsta­
wiło wojsko.

- A my w tej gorącej atmosferze 
po prostu podziwialiśmy irańskie 
kobiety - opowiada Bartek. - W dłu­
gich sukniach, z twarzami ukrytymi 
za czadorem przemykały cicho z 
chodnika na chodnik. Już po spojrze­
niach, które rzucały na białych przy­
byszy, widać było, że zdają sobie 
sprawę z wrażenia, jakie na nas wy­
wierają. Bywało, że patrzyły prosto 
w oczy, a wtedy po plecach przecho­
dziły nam ciarki. Wyczuwaliśmy bi- 
jący od nich powab i egzotykę, jed­
nak zdawaliśmy sobie sprawę, że 
zbyt długie przyglądanie się irań­
skim dziewczętom niesie ze sobą 
niebezpieczeństwo. Kobiety z Persji 
są tylko dla Persów - taki jest uzna­
ny prawem zwyczaj. Mieliśmy w 
pamięci niedawną historię pewnego 
Niemca, który zakochał się w Iranęe 
i został skazany na śmierć. Wyrok 
zamieniono potem do dożywotnie 
więzienie.

Pociągiem śmierci
Miasto Zahedan to już niemal pu­

stynia. Położone ok. 80 km od grani­
cy z Pakistanem, otoczone jest góra­
mi. Ludzki wzrok, nieprzerwanie na­
rażony na silne słońce, szybko mę­
czy się monotonnym krajobrazem, 
niemal zupełnie pozbawionym ziele­
ni. Jeszcze gorzej wypada Taftan, pa­
kistańskie nadgraniczne miasteczko 
- gruzowisko, brud i gorący wiatr.

- To już zupełnie urny świat - świat 
Allacha, islamskich fundamentali­
stów wspierających międzynarodo­
wy terroryzm. To świat bomby ato­
mowej, której wystawia się pomni­

ki, autobusów z napisami „The 
world is on the hands of islam" (ang. 
- świat jest w rękach islamu). Z takie­
go świata chce się jak najszybciej 
uciec - dzieli się wrażeniami Bartek.

W miejscowości Quetta wsiedli 
do pociągu, który miał być ekspre­
sem. Jeszcze nie wiedzieli, że miej­
scowi nazywają ten pociąg „train of 
death" (ang. - pociąg śmierci). Roz­
palone słońcem ściany wagonów 
nagrzewały wewnątrz powietrze. 
Nawet w częstych na trasie tunelach 
nie było nadziei na choćby niewiel­
ki przewiew. Pocieszeniem był fakt, 
że nie trzeba było korzystać z brud­
nej i zrujnowanej ubikacji, bo więk­
szość płynów parowało z organi­
zmu przez skórę.

W przedziale, w którym siedzie­
li, jechały również dwie rodziny - 
Hindusów i Pakistańczyków. W któ­
rymś momencie mężczyźni się po­
kłócili, prawdopodobnie o żonę jed­
nego z nich. Doszło do rękoczynów.

- Nie wiedzieliśmy, jak się za­
chować - czy uciekać, czy spokojnie 
na to patrzeć. W końcu wzięliśmy 
buty w ręce i nogi za pas - opowia­
dają lubinianie.

Na postojach zaczepiali ich 
miejscowi kucharze, proponując 
przekąski. Pamiętając, że żywność 
może być zakażona, Bartek, Artur 
i Michał ograniczali się do herbat­
ników popijanych wodą. Po 33 go­
dzinach mordęgi wysiedli na sta­
cji w Lahore.

Duch lyhetu
Granicę indyjską przekroczyli w 

Attari, skąd wyruszyli do świętego 
miasta Sighów - Amrirtsaru. Tu, u 
wrót świątyni Golden Tempie, po­
deszła do nich mała dziewczynka. - 
Do you feel peace here? (ang. dosł. - 
czy czujesz tutaj pokój?) - zapytała. 
Tak, po tym, co zobaczyli w Iranie i 
Pakistanie, czuli pokój w każdym 
miejscu. Bo dla Hindusa życie jest 
tylko biernym trwaniem, godze­
niem się, kompromisem, a nie - jak 
dla człowieka Zachodu - wieczną 
pogonią. Będąc w tym kraju, trzeba 
do tego przywyknąć, inaczej co­
dzienne sprawy zamieniają się w ge­
hennę. Przykładem może być przej­
ście graniczńe, gdzie na odprawę cze­
kali aż sześć godzin. Ponaglany przez 
nich hinduski urzędnik spokojnie 
powtarzał: - Ten minuts, ten minuts 
(ang. - za 10 minut).

Pojęcie turysty w tybetańskiej 
wiosce Dharmsala nie istnieje. - Tu 
przyjeżdżają tylko ci, którzy chcą 
poczuć ducha Tybetu - mówią bud­
dyjscy mnisi, wyłączni mieszkańcy 
wioski. Wśród nich mieszka Dalajla­
ma, duchowy przywódca, który raz 
w miesiącu spotyka się z ludźmi z 
całego świata. Zainteresowani jego 
naukami zamieszkują w klasztorach, 
uczą się medytacji. W zamian wyko­
nują dla mnichów drobne prace.

- Cały czas padało - opowiada 
Bartek. - Z Dharmsala jechaliśmy au­
tobusem, zastanawiając się, który 
zakręt na wąskiej serpentynie okaże 
się dla nas ostatnim. Nagle się zatrzy­
maliśmy. Kierowca stwierdził, że za­
waliła się podmyta wodą droga i trze­
ba czekać na autobus, który nadje- 
dzie z przeciwnej strony urwiska. On 

natomiast musi zawrócić. Zawracał 
na wąskiej drodze z pasażerami w 
środku. Siedzieliśmy na miejscach z 
tyłu. W pewnym momencie się oka­
zało, że tylne koła znajdują się kilka 
centymetrów od brzegu drogi, a cała 
nasza trójka wisi nad przepaścią. Za­
częliśmy krzyczeć - po polsku, po 
angielsku - nie przebierając w sło­
wach. Reakcja ludzi przeszła nasze 
oczekiwania - obrzuciwszy nas obo­
jętnymi spojrzeniami, zdawali się 
mówić: - O co wam chodzi? Przecież 
nic się nie stało...

W drodze do raju
Delhi przywitało ich tropikalną 

ulewą. Ogrom miasta i panujące w 
nim warunki sanitarne są dla Euro­
pejczyka nie do zniesienia. Nigdzie 
nie ma śmietników, wszelkie nieczy­
stości trafiają na ulicę, gdzie się roz­
kładają. W takich okolicznościach mu­
rek, pod którym załatwia się potrze­
by fizjologiczne, wyposażony w ry­
nienkę odpływową, wydaje się prze­
jawem wysokiej cywilizacji. Tysiące 
rikszarzy próbujących złapać klien­
ta, samochody wyposażone w trzy 
sygnały dźwiękowe o różnej mocy, 
święte krowy, spacerujące środkiem 
ulic - oto Delhi, stolica państwa kon­
trastów.

Kontrasty to pozostałość po Bry­
tyjczykach. Dlatego obok zaklinacza 
węży można zobaczyć reklamę Ko­
daka, obok medytującego sathu (my­
śliciel) plakat Coca-Coli.

Kolejny etap wyprawy - Varana- 
si. Miasto nas Gangesem, do którego 
pielgrzymują corocznie setki tysięcy 
Hindusów. Przyjechać, umyć się w 
świętej rzece i... umrzeć - to ich jedy­
ny cel. Stosy płoną co dnia. Kremacja 
zwłok jest tutaj uświęconym zwycza­
jem, a prochy trafiają do rzeki.

Łyk piwa i do domu
Równina przechodzi powoli w 

teren górzysty. Z okien pociągu na 
trasie Bombaj - Goa widać rozległe 
pola ryżowe i palmy, po których ska- 
czą małpy. I wreszcie cel wyprawy - 
Goa - raj na ziemi.

W tej dawnej kolonii portugal­
skiej obok posągów hinduskich boż­
ków, można spotkać wiele symboli i 
budowli chrześcijańskich. Różnice 
religijne, które nie przeszkadzają w 
pełnej tolerancji, widoczne są na każ­
dym kroku, nawet w autobusach. Po 
jednej stronie zawieszane są plakaty 
przedstawiające Chrystusa, a po dru­
giej boga Vishnu.

- Na Goa spędziliśmy prawie ty­
dzień. Odpoczywaliśmy po trudach 
długiej podróży, przesiadując w 
knajpkach. Towarzyszyła nam Jeamie 
Keeling, Amerykanka, którą poznali­
śmy po drodze. Ponieważ w stanie 
Goa - prawdopodobnie ze względu 
na spory ruch turystyczny - nie obo­
wiązuje zakaz picia alkoholu, mogli­
śmy wreszcie pozwolić sobie na łyk 
piwa. W oceanie się nie kąpaliśmy, bo 
fale i silne przybrzeżne prądy. Jednak 
wrażenie, jakie na nas wywarła ta bez­
graniczna masa wody, na tle jaskra­
wej zieleni palm, zapamiętamy na całe 
życie - mówi Bartek.
____________ Mariusz Lalewicz
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oza prawem

Marketing czy oszustwo?
Mówił, że zajęcie 
jest niemoralne, 

ale legalne. 
Na dowód pokazywał 

postanowienie 
prokuratury w Tarnowie.

I choć czasem 
byli przesłuchiwani, 
wychodzili z policji 

bez problemów, 
aż...

Na papierosch, które miały być 
świetnym interesem - właści­
ciele głogowskich delikatesów 

stracili blisko 1 tys. zł. Jeszcze 
więcej handlowcy z Piotrkowa 
Trybunalskiego, Nysy, Warsza­
wy i Wałbrzycha. Nabrała ich 
wyspecjalizowana grupa działa­
jąca w całej Polsce jawnie i - jak 
dotąd -bezkarnie. Cwaniacy za­
mykali policji usta, pokazując 
postanowienie prokuratora z 
Tarnowa.

Czeski film
W maju ubiegłego roku do 

delikatesów .przy ul. Staszica w 
Głogowie weszła atrakcyjna, 
młoda blondynka.

- Jestem pracownicą biura 
reklam - przedstawiła się i zapro­
ponowała właścicielowi sklepu 
udział w promocji „rewelacyj­
nych antynikotynowych papie­
rosów".

Papierosy te to dwie plasty­
kowe rurki w kolorowym opa­
kowaniu. „Nie dymi, nie truje; 
smakuje jak papieros" - głosi re­
klama wyrobu. Papierosy są 
przyjazne dla otoczenia, bo nie 
trzeba (a właściwie nie można) 
ich palić. Można je za to trzymać 
w ustach i tak wyzwalać się z 
nałogu. Jeden podobny papieros 
kosztuję w aptece 8 zł. Biuro re­
klam proponowało okazyjną 
cenę dwóch sztuk za 12,99 zł, a 
sprzedawcy mogli je kupić blisko 
4 zł taniej. Głogowianie nie za­
interesowali się ofertą promocyj­
ną. Magdalena P. namówiła ich 
jednak do wyłażenia w sklepie 
jednego opakowania papiero­
sów i pozostawiła swój numer 
telefonu, gdyby zmienili zdanie.

Godzinę później do delikate­
sów wszedł młody mężczyzna.

- Do Głogowa przyjechała 
grupa Czechów na szkolenie. 
Organizujemy imprezę w „Pega­
zie". Chciałbym złożyć duże za­
mówienie. Nie będzie proble­
mów? - pytał Tomasz M.

Problemów oczywiście nie 
było. Sprzedawca ustalił z męż­
czyzną listę zakupów i umówił 
się na odebranie towaru kilka

godzin później. Po Tomaszu M. 
do sklepu przyszedł kolejny 
klient. Rozejrzał się po półkach 
i... zainteresował się papierosa­
mi antynikotynowymi.

- Takie tanie? - zdziwił się. - 
W Czechach są dużo droższe, a 
idą jak woda. Ile pan tego ma? 
Jestem tu teraz na szkoleniu, ale 
jadę potem do Czech i mógłbym 
na tym zarobić.

Sprzedawca pluł sobie w bro­
dę, że godzinę wcześniej nie sko­
rzystał z oferty blondynki. Da­
riusz F. pomógł mu jednak roz­
wiązać problem. - Pewnie ma 
pan jakiś telefon do hurtownika 
- przypomniał. Handlowiec za­
telefonował więc do firmy i umó­
wił się na dostawę 100 opako­
wań papierosów. Dariusz F. 
obiecał odebrać towar pod ko­
niec dnia.

Nietrudno się domyślić, że 
Magdalena P. wyjątkowo szyb­
ko dostarczyła papierosy do 
sklepu. Zainkasowała 976 zł i 
odjechała białym polonezem. 
Razem z nią wyjechali z miasta 
Tomasz M. i Dariusz F. Właści­
ciel delikatesów na próżno pako­
wał towary z 'listy zakupów i 
antynikotynowe papierosy. Na 
próżno też wydzwaniał do biu­
ra reklamy. Dopiero policjanci 
wysłuchali go z uwagą.

Geniusz marketingu
Te papierosy antynikotyno­

we to ewidentny pic. Koszt ich 
produkcji wynosi 36 groszy. Po­
dobne papierosy, sprzedawane 
w aptekach, nasączone są spe­
cjalną substancją roślinną, niwe­
lującą głód nikotynowy. Nato­
miast papierosy, które propono­
wała blondynka, były w środku 
puste. Biuro reklam sprzedawa­
ło je w całej Polsce. Nie wiado­
mo, ile osób nabrano. Wiadomo 
jednak, że niektórzy sprzedaw­
cy zamawiali po kilkaset opako­
wań. Wycieczka z Czech rozbu­
dzała wyobraźnię sprzedawców. 
Mózgiem przedsięwzięcia jest 
Krzysztof J. - pięćdziesięcioletni 
inżynier z okolic Jeleniej Góry. 
Pan Krzysztof karany byl za 

przestępstwa skarbowe w Cze­
chach. Zagraniczne doświadcze­
nia spożytkował w Polsce, zakła­
dając dwie firmy. Zatrudniał 
głównie ludzi młodych i wpro­
wadzał ich w szczegóły genial­
nego pomysłu. Mówił, że proce­
der jest niemoralny, ale legalny. 
Na dowód pokazywał postano­
wienie prokuratury w Tarnowie, 
która umorzyła śledztwo w po­
dobnej sprawie. Trzy czterooso­
bowe grupy młodzieńców praco­
wały na majątek Krzysztofa J.

bez moralnego obrzydzenia
Tym bardziej że zajmowali 

bardzo odpowiedzialne stanowi­
ska - akwizytor, młodszy specja­
lista ds. reklamy, a nawet star­
szy specjalista.

W Głogowie rolami podzie­
lono się następująco: Magdalena 
P. - 23-letnia studentka szkoły 
finansów, była akwizytorem, 24- 
letni Tomasz J. młodszym specja­
listą, a 21-letni Dariusz F. specja­
listą starszym. Czasami mło­
dzież wymieniała się rolami, 
doskonalono również marke­
ting.

- Bywało, że specjaliści do 
spraw reklamy zgłaszali się do 
sklepu razem. Aby uwiarygod­
nić transakcję, przychodzili na­
wet po zamówiony towar. Potem 
znikali, młodszy specjalista wy­
chodził po samochód, a starszy 
zatelefonować - zdradziła Mag­
dalena P. na przesłuchaniu.

Pracowników firmy przesłu­
chiwała czasami policja. Na 
wszelki wypadek specjaliści wo­
zili ze sobą postanowienie tar­
nowskiej prokuratury i od­
jeżdżali z policji bez problemów. 
Aby nie narażać się na nieprzy­
jemne telefony sprzedawców, 
firma korzystała z aparatów ko­
mórkowych. A te, jak wiadomo, 
zawsze można wyłączyć.

Oszustwo, ale nie do końca
Krzysztof J. nie jest wynalaz­

cą metody „na wabia". Pewna 
legnicka firmą nabierała han­
dlowców w podobny sposób, 

sprzedając alkotesty. (domowe 
alkomaty). Prokuratura w Tar­
nowie, która badała sprawę le­
gnickiego przedsiębiorstwa, 
doliczyła się 243 poszkodowa­
nych sklepów i kilkudziesięciu 
akwizytorów. Nic nie zrobiono 
sprawcom, bo prokurator nie 
doszukał się w genialnej meto­
dzie oszustwa. Sprawę antyni­
kotynowych papierosów bada­
no wcześniej w Stargardzie 
Szczecińskim. Postępowanie 
dotarło do sądu, ale oskarżo­
nych uniewinniono. Niesłusz­
nie - twierdzi głogowska proku­
ra tura. - Właścicieli delikatesów 
systemowo wprowadzano w 
błąd i korzystano na tym finan­
sowo, czyli było to przestęp­
stwo. Wychodząc z takiego za­
łożenia, prokurator sporządził 
akt oskarżenia przeciwko 
Krzysztofowi J. i jego współpra­
cownikom. W głogowskim są­
dzie jednak znów zapadł wyrok 
uniewinniający. - Sprzedawcy 
za swoje pieniądze otrzymali 
towar. Metoda marketingowa

mieści się w grze rynkowej
Poza tym sprawę już badano 

i nie udowodniono oszustwa - 
tłumaczył sędzia w uzasadnie­
niu.

Prokuratura odwołała się od 
wyroku sądu i sprawa trafiła do 
wyższej instancji. Legnicki sąd 
okręgowy nakazał jeszcze raz 
rozpatrzyć sprawę.

- Nie mieszkamy w Amery­
ce. U nas nie działa system pre­
cedensów i nie możemy kiero­
wać się wyrokami innych sądów 
- mówi sędzia Jerzy Kula. - Nie 
mamy zastrzeżeń do ustaleń gło­
gowskiego składu orzekającego, 
ale różnimy się znacznie w inter­
pretacji faktów. Podzielamy zda­
nie prokuratora.

Jest szansa, że oszuści zosta­
ną ukarani, a genialna metoda 
marketingowa straci moc. Na 
razie jednak głogowski wyrok 
służy pewnie Krzysztofowi J. 
jako kolejna „podkładka" do ko­
lejnych interesów.

Alicja Bogiel

Skóry na polu
Inspektorzy Legnickiej Dele­

gatury Wojewódzkiego Inspekto­
ratu Ochrony Środowiska ujaw­
nili nielegalne wysypisko odpa­
dów garbarskich ha polu w po­
bliżu Chojnowa. Kilka ton ścinek 
skór wyrzucono na polu przy 
drodze z Zamienić do Jaroszów- 
ki. Właściciel gruntów rozrzucił 
odpady po polu i zaorał ziemię.

- Mieliśmy duże kłopoty z 
ustaleniem miejsca składowania 
- mówi kierownik działu inspek­
cji WIOŚ, Jan Piotrowski. Nikt 
nie chciał udzielić bliższych in­
formacji. Skorzystaliśmy z po­
mocy komisariatu policji w Choj­
nowie. Odpady złożono w trud­
no dostępnym miejscu. Ustalili­
śmy, że resztki skór pochodzą z 
zakładu garbarskiego „Kraskór" 
z Chojnowa.

Odpady pogarbarskie, które 
złożono na polu, nie są groźne dla 
środowiska, ale na ich składowa­
nie trzeba mieć pozwolenie. „Kra­
skór" nie ma takiej decyzji.

- Będziemy się o nią dopiero 
starać - mówi właściciel „Kraskó- 
ru" Andrzej Krauzowicz. Podsta­
wą do jej uzyskania ma być eks­
pertyza rolniczego wykorzysta­
nia odpadów pochodzenia zwie­
rzęcego, opracowywana przez 
specjalistów z wrocławskiej Aka­
demii Rolniczej. Moje ostatnie 
działania były podyktowane 
szybkim rozwiązaniem proble­
mu. Zakład mieści się niemalże 
w centrum Chojnowa. Przecho­
wywanie większej ilości odpa­
dów z upływem czasu i wzro­
stem temperatury jest dla miesz­
kańców nie do zniesienia. Rozkła­
dające się resztki skór i mięsa 
wytwarzają przykry zapach.

- Tak się złożyło - wyjaśnia 
właściciel „Kraskóru" - że oset- 
nickie Przedsiębiorstwo Utyliza­
cji Odpadów Zwierzęcych „Pro­
fet" Sp. z o.o., z którym mamy 
podpisaną umowę, odmówiło 
nam przyjęcia odpadów. „Profet" 
boryka się ostatnio z problema­
mi własnej oczyszczalni. Należa­
ło znaleźć jakieś rozwiązanie.

„Profet" przyjmował od 
„Kraskóru" odpady, ale od jakie­
goś czasu nie odbiera. Mecha­
niczno-biologiczna zakładowa 
oczyszczalnia ścieków jest w sta­
nie „przerabiać" wyłącznie ście­
ki organiczne. Nie toleruje me­
tali. W ściekach pojawił się 
chrom, który poczynił duże spu­
stoszenia. Efektem tego było za­
trucie Skory.

Inspektorat Ochrony Środo­
wiska nałożył na „Kraskór" 
mandat.

Fot. RAFAŁ WYCISZKIEWICZ

(san)

„Kraskór” Chojnów
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psycholog radzi
Mójmążpodługich namowach 

zgodził się na leczenie odwykowe. 
Czułam się jak ktoś, kto się obudził 

po koszmarnej nocy. Tanoc trwała 

przynajmniej osiem lat. Było nam 

znowu bardzo dobrze, choć oęzywi- 
ście ciągle się bałam tego dn ia, kie­

dy znów wróci pijany. Ale mijały 
kolejne miesiące i już zaczęłam wie­

rzyć, że to się naprawdę skończyło. 
A wczoraj poczułam od niego alko­

hol. Zaprzeczył, ale zawsze tak ro­

bił, a ja wiem, że znowu pije. Mam 
myśli samobójcze. Nie chcę tego 

przechodzić drugi raz. Co robić?

Znowu pije
Niestety, rzadko się zdarza, 

aby pierwsze leczenie było ostat­
nim. Pracuję w terapii uzależnień 
kilkanaście lat i wiem, że spośród 
setek moich pacjentów, którzy nie 
piją całymi latami, tylko kilku 
przestało pić już po pierwszej te­
rapii. Sytuacja, o której pani pi- 
sze, jest niejako książkowa. Wiem, 
że to niespecjalnie panią pociesza, 
ale zazwyczaj dobrze rokujący pa­
cjent po pierwszym leczeniu ma kil­
ka miesięcy, czasem rok abstynen­
cji. Potem zaczyna czuć się pew­
nie i myśleć: “może nie było ze mną 
tak źle ” albo “wprawdzie jestem al­
koholikiem, ale...".Towarzyszy 
temu zwykle narastające uczucie 
złości i żalu. Kiedy potem przyglą­
damy się okresowi poprzedzające­
mu “zapicie”, okazuje się, że trud­
no było wtedy z alkoholikiem wy­
trzymać. Wszystko go denerwowa­
ło. Wszystkich za coś obwiniał. Nie­
którzy ostrożnie próbują, inni od razu 
zaliczają kilkudniowy ciąg alkoho­
lowy. Najczęściej udaje się poprze­
stać na małej ilości alkoholu. Upew­
nia to alkoholika, że nie było takżle, 
ale tak naprawdę pierwsza kilkud- 
niówka jest już tylko kwestią czasu. 
Mam nadzieję, że w ośrodku, gdzie 
pani mążsię leczył, przechodził tzw. 
Trening Zapobiegania Nawrotom 
Picia. Przygotowywano go więc do 
takiej sytuacji. Teraz ważne jest, jak 
szybko zdecyduje wrócić do tera­
pii. Dobrze, kiedy zrobi to najszyb­
ciej.

Pisze pani: “Jestem zdecydo­
wana nie wrócić do tego, co było”. 
Niech pani się tego trzyma, jasno 
powie o tym mężowi i wyraźnie 
mówi mu, że on znowu pije. Zachę­
cam panią do ponownego kontaktu 
z ośrodkiem, gdzie mąż przechodził 
leczenie. W Legnickiem jest co naj­
mniej kilka miejsc, gdzie można uzy­
skać profesjonalną pomoc. Proszę 
nie tracić otuchy. Zwykle dopiero 
drugie leczenie jest decydujące. 
Niedawno podczas szkolenia z in­
nej dziedziny psychologii byłem na 
spotkaniu z grupą AA w Wielkiej Bry­
tanii. Spotkałem tam alkoholików z 
kilkunastoletnim stażem w trzeź­
wieniu, najstarszy nie pił od ponad 
20 lat, ale żadnemu z nich nie wy­
starczyło pierwsze leczenie. Choro­
ba alkoholowa na całym świecie 
jest taka sama.

Piotr Barczak

„Co łaska” a.
W związku z opublikowaniem 

na łamach Waszego Tygodnika (nr 
1409 z 2.09 br.) nieprawdziwej w 
treści, a w intencji autora (71) iro­
nizującej w tonie informacji o Pa­
rafii Prawosławnej w Buczynie, pro­
simy o wydrukowanie następujące­
go oświadczenia:

Publikacje w przycerkiewnej 
gablocie informacyjnej stanowią za­
mkniętą wewnątrzparafialną formę 
przekazu bieżących spraw z życia 
parafii i cerkwi, przyjętą i akcepto­
waną przez ogół wiernych.

Czarne listy i przymusowe po­
datki są obcymi w życiu cerkwi for­
mami i nigdy nie stanowiły i nie 
stanowią sposobu na rozwiązywa­

nie finansowych problemów para­
fii- . . .

Od początku swego istnienia 
Cerkiew prawosławna w Buczynie 
utrzymuje się w oparciu o dobro­
wolną ofiarność rzeczową i finan­
sową nielicznej społeczności łem­
kowskiej, chroniącej wiarę jako swo­
ją największą wartość oraz w opar­
ciu o finansowe wsparcie lokalnych 
władz.

Zawarte w notatce sformuło­
wania odebrane zostały przez wier­
nych parafii Buczyna jako nadinter­
pretacja godząca w nasze dobre 
imię.

RADA PARAFIALNA PARAFII 
PRAWOSŁAWNEJ WBUCZYN1E

„Konkurs po chojnowsku” en.
Proszę o sprostowanie informacji, jakie ukazały się w artykule 

"Konkurs po chojnowsku" ("Konkrety" nr 36 z 9.09 br.) w części 
dotyczącej powołania na dyrektora Miejskiego Zespołu Szkół Pana 
Włodzimierza Zatorskiego.

Nieprawdą jest, że "w maju tego roku komisja złożona z człon­
ków wyłonionych przez Kuratorium Oświaty i Zarządu Miasta po­
wołała na dyrektora Włodzimierza Zatorskiego, nauczyciela wycho­
wania fizycznego w tutejszej szkole".

Majowy konkurs nie przyniósł rozstrzygnięcia. W tej sytuacji 
organ prowadzący skorzystał z zapisu prawnego, który pozwalał 
na powierzenie stanowiska dyrektora ustalonemu przez siebie kan­
dydatowi pod warunkiem zasięgnięcia opinii rady szkoły, rady pe­
dagogicznej oraz akceptacji kuratora oświaty. Kandydatem Zarzą­
du Miasta (a nie komisji konkursowej) był pan Włodzimierz Zator­
ski, który nie uzyskał akceptacji kuratora oświaty.

MAREK KAZIMIEROWICZ 
dyrektor delegatury

Wstrzymał, nie unieważnił

Do prezesa Krzemińskiego
Mając na uwadze podjętą 

dnia 28 kwietnia 1999 r. przez 
Zarząd KGHM Polska Miedź 
S.A. Uchwałę Nr 119/III/99 w 
sprawie restrukturyzacji 
AquaKonrad S.A. i planowany­
mi zwolnieniami pracowników 
związanych z częścią kopalnia­
ną spółki, zwracam się z prośbą 
do Panna Prezesa, a także do ca­
łego Zarządu kierowanej przez 
Pana spółki o zorganizowanie w 
możliwie jak najszybszym termi­
nie spotkania w siedzibie Zarzą­
du KGHM Polska Miedź S.A. 
Jego celem będzie zawarcie i pod­
pisanie porozumienia gwarantu­
jącego zabezpieczenie miejsc pra­
cy pracownikom AquaKonrad 
S.A., zagrożonych utratą pracy. 
Proces restrukturyzacji związa­
ny z planem zatopienia kopalni 
spowoduje utratę około 200 
miejsc pracy.

Działania naszego związku 
mają na celu zatrudnienie tych 
ludzi w zakładach KGHM, np. 
ZG "Rudna", ZG "Lubin" czy 
też ZG "Polkowice-Sieroszowi- 
ce".

Spośród 200-osobowej gru­
py pracowników zagrożonych 
utratą pracy nie ma pracowni­
ków młodych, lecz są to pracow­
nicy z minimum 15-letnim sta­
żem w górnictwie. Jest też spora 
grupa pracowników, którym do 
osiągnięcia uprawnień emerytal­
nych brakuje dwa, trzy lub czte­
ry lata pracy.

Wszyscy z racji długoletniej 
pracy w górnictwie posiadają 
olbrzymie doświadczenie żawo- 
dowe z określonymi największy­
mi zawodowymi kwalifikacjami, 
np. elektrycy, pompiarze, me­
chanicy, sygnaliści, górnicy, oso­
by dozoru.

W mojej ocenie, a także w 
ocenie całej naszej organizacji 
związkowej, byłoby niewybaczal­
nym błędem pozbywanie się tak 
doskonałych i sprawdzonych już 
fachowców. Ich doświadczenie 
zawodowe można z powodze­
niem wykorzystać w zakładach 
zagłębia miedziowego.

Mając na uwadze powyższe 
fakty, zwracam się do Pana Pre­
zesa z prośbą o zorganizowanie 
w najbliższym czasie spotkania, 
w którym uczestniczyłby Pan Pre­
zes, a także dyrektorzy kopalń 
wymienionych na wstępie.

Z uwagi na wagę zagadnie­
nia proponujemy, aby w spotka­
niu wzięli także udział przewod­
niczący NSZZ "Solidarność" Sek­
cji Krajowej Górnictwa Rud Mie­
dzi Pan Józef Czyczerski, a także 
przewodniczący NSZZ "Solidar­
ność" reprezentujący kopalnie 
"Lubin" i "Polkowice-Sieroszo- 
wice".

W spotkaniu tym reprezen­
tować nas również będą prze­
wodniczący NSZZ "Solidarność" 
Zarządu Regionu Zagłębia Mie­
dziowego Pan Tadeusz Tumile- 
wicz, Senator Rzeczpospolitej 
Polskiej Akcji Wyborczej "Solidar­
ność" Pani Dorota Czudowska 
oraz Posłowie na Sejm Rzeczpo­
spolitej Polskiej Akcji Wyborczej 
"Solidarność" Pan Tadeusz Mać- 
kała i Pan Jacek Swakoń, a także 
Prezes Przedsiębiorstwa Eksplo­
atacji Wód AquaKonrad S.A. w, 
Iwinach Pan Marek Grabowski.

EDWARD MICHALCZYK 
przewodniczący Komisji 

Międzyzakładowej NSZZ 
"Solidarność" Przedsiębiorstwo 

Eksploatacji Wód "AquaKon- 
rad" S.A. w Iwinach/Oddział 

w Lubinie

Do tekstu "Kto tu rządzi?", 
zamieszczonego w 36. numerze 
"Konkretów", wkradła się nie­
ścisłość. Renata Paleń, rzecznik 
prasowy KGHM Polskiej Miedzi 
S.A., nie powiedziała, jak poda­
liśmy, że "...sąd unieważnił uchwa­
ły Rady Nadzorczej, w których 
określono liczbę członków RN, po­
woływano na nową kadencję osoby 
z wyboru załogi oraz cały skład 
Rady Nadzorczej". Poinformowa­
ła natomiast, że Sąd Apelacyjny 
we Wrocławiu wstrzymał wy­
konanie uchwał Walnego Zgro­
madzenia Akcjonariuszy w po­

wyższych sprawach. Oznacza 
to, że zaskarżone przez posła 
Zbrzyznego uchwały ponownie 
trafią do rozpatrzenia przez Sąd 
Gospodarczy w Świdnicy i do­
piero tutaj zapadnie ostateczne 
rozstrzygnięcie.

Ponadto w Radzie Nadzor­
czej KGHM jest oczywiście 
trzech przedstawicieli załogi, a 
nie jak podaliśmy dwóch.

Renatę Paleń, Józefa Czy- 
czerskiego (trzeciego członka 
RN) oraz Czytelników przepra­
szam za nieścisłości.

MARIUSZ LALEWICZ

Bezpłatne badanie słuchu
W sobotę (18 września) w Szpitalu Wojewódzkim w Legnicy przy 

ul. Iwaszkiewicza 5 oraz w firmie „Aurident” przy ul. Skarbowej 2 (Hotel 
Cuprum, wejście od strony parkingu) każdy chętny będzie mógł bezpłatne 
przebadać słuch.

Lekarz specjalista będzie przyjmował w obu miejscach od godz. 9 
do 15. Skierowanie od lekarza pierwszego kontaktu nie jest wymagane.

(nik)

okruszki z warszawskiego stołu

Lech Wałęsa lubi, gdy nikt nie rządzi
Na przyjęciu 19 sierpnia, wydanym przez ambasadora węgier­

skiego w Polsce Ivana Baba i jego małżonkę Agnes, która ma trochę 
trudniejsze nazwisko - Kóróspataki Baba - z okazji 999-lecia powsta­
nia państwa węgierskiego, spotykam pana Włodzimierza Marcinia­
ka, prezesa Związku Kombatantów - Uczestników Powstania Po­
znańskiego Czerwca. Przypomnę, że powstanie poznańskie w czerw­
cu 1956 r. przeciwko władzy komunistycznej zostało wprawdzie 
stłumione-, ale ostatecznie doprowadziło do pewnego uniezależnie­
nia się Polski od ZSRR.

Pan Marciniak został skazany na kilka lat więzienia za udział w 
tym powstaniu, ale zwolniono go wraz ze 100 innymi więźniami w 
czasie powstania węgierskiego przeciwko ZSRR w październiku 1956 
r., bo wówczas i w Polsce panowała inna atmosfera. Pierwszą czyn­
nością wszystkich 101 więźniów po zwolnieniu było oddanie krwi 
dla powstańców węgierskich. Za to pan Marciniak został odznaczo­
ny Krzyżem Prezydenckim Węgier i jest co rok zapraszany wraz z 
żoną na przyjęcie z okazji Węgierskiego Święta Narodowego.

Napisałem, że nazwisko pani ambasadorowej jest trudne, ale co 
powiedzieć o nazwisku wielkiej fińskiej śpiewaczki - Miriam Laulu- Zygmunt Broniarek

kilpailu? Wypadało, żeby uczestnicy konkursu śpiewaczego, pod jej 
patronatem, w Helsinkach w sierpniu br. nauczyli się tego nazwi­
ska Nauczył się go również młody polski baryton Marcin Bronikow­
ski. I przydało mu się to bardzo, bo zdobył na tym konkursie pierw­
szą nagrodę wśród 70 śpiewaków z całego świata. Między innymi 
za perfekcyjne wykonanie arii z "Cyrulika Sewilskiego" Rossiniego 

• „xWAal?nach recePcyjnYch restauracji "La Boheme" ("Cygane­
ria ) odbył się 18 sierpnia pokaz prasowy wycinków z filmów trój­
wymiarowych nadanych później przez POLSAT. Organizatorka tego 
rhny^Cw ,Ameryka"ka - Alma Kadragic - przedstawiła mnie Le­
chowi Wałęsie, Józefowi Oleksemu i Michaelowi Jacksonowi, któ­
rych zaprosiła, i którzy, o dziwo, przybyli. Z tym że Wałęsą był jego 
sobowtór - pan Eugeniusz Jędrzejczyk, Oleksym - pan HenrykLotto, 
a Jacksonem - panna Emilia Alicja Bączek. 'Tech Wałęsa" z humo­
rem opowiadał, jak to wszedł do Belwederu w okresie przejściowym 
lutowTnv"Trze ° kaipltahzmu beZ Żadnej przePustkL natomiast "sa­
lutowany przez żołnierzy na warcie. - Ale później - mówi - do 
panowie °XWChyn°Wie P°d Warszaw4 Przybyli dwaj smutni

teraz nie u P°wle,dzle11' - Pani mąz ma szczęście, ze
stedLa Na tn w riZą ' 0 jak by było wiadomo, to już by
nikNue radzi Tn yn Z2^°; Że dla pana iest najlepiej, kiedy 
Wałęsa" ’ pOwiedzla}'odrzekł dyplomatycznie "Lech
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Polityka w szkole
Czy zakończy się oświatowa 

wojna między głogowskim 
samorządem gminnym i powia­
towym?

Lewicowe władze miasta 
przywróciły dodatki funkcyjne i 
premie solidarnościowym dy­
rektorom szkół podstawowych. 
Prawicowe władze powiatu nie 
odwdzięczyły się lewicy. Nie 
chcą dyskutować ani przepra­
szać za zmianę na stanowisku 
dyrektora I LO.

Przypomnijmy, że głogow­
skie starostwo nie przedłużyło 
kadencji dyrektorowi I LO, lide­
rowi miejscowej lewicy - Euge­
niuszowi Patykowi. Obowiązki 
szefa szkoły powierzono zwo­
lennikowi prawicy, Zbigniewo­
wi Włodarczakowi. W odwecie 
lewicowe władze miasta obniży­
ły pensje dyrektorom szkół pod­
stawowych zrzeszonych w „So­
lidarności". Aferą zainteresowa­
ły się ogólnopolskie media i dol­
nośląski kurator oświaty, Zbi­
gniew Paśko. Kurator postano­
wił zostać mediatorem w sporze 
samorządów. Zanim doszło do 
rozmów na szczycie, władze 
miasta przywróciły pierwotne 
zarobki pokrzywdzonym dyrek­
torom. Szefom zespołów szkół 
(podstawówek połączonych z 

gimnazjami) przyznano także 
dodatek gminny. Zarząd miasta 
nie odstąpił tylko od decyzji o 
rocznych umowach z szefami 
niektórych placówek oświato­
wych.

- Dyrektorzy zespołów szkół 
zostali powołani na rok, bo 
wprowadzana jest reforma i 
trzeba na bieżąco oceniać jej 
funkcjonowanie - tłumaczył 
rzecznik prezydenta miasta, 
Rafał Sikora. Takie stanowisko 
władz Głogowa zadowoliło 
chyba nauczycielską „Solidar­
ność", bo podpisała porozumie­
nie z zarządem miasta. Wyglą­
dało na to, że władze gminy 
wyciągają do prawicy rękę na 
zgodę. Prezydent miasta, Zbi­
gniew Rybka, przyznał, że prze­
śladowanie solidarnościowych 
dyrektorów było błędem.

Mniej ugodowy jest Euge­
niusz Patyk - były dyrektor I LO 
i przewodniczący rady .miasta. 
Na ostatniej konferencji prasowej 
Eugeniusz Patyk stwierdził, że 
nadal nie widzi możliwości 
współpracy ze starostwem.

- Czy możliwa jest współpra­
ca z ludźmi, do których nie moż­
na mieć zaufania? - pytał. - Poni­
żono mnie - tłumaczył. - Nikt nie 
podziękował mi za 30-letnią pra­

cę. W czasie konkursu specjalnie 
trzymano mnie za drzwiami. 
Gdybym w czerwcu wiedział, że 
starostwo chce mieć „swoich" w 
szkołach, odszedłbym. Daliby mi 
kwiatka i tyle.

Były dyrektor utrzymuje, że 
został ofiarą czystki politycznej. 
Zdradził, że zarząd starostwa 
miał przedłużyć mu dyrektorską 
kadencję w zamian za rezygna­
cję z przewodzenia radzie gmi­
ny. Funkcję przewodniczącego 
chciano powierzyć radnemu z 
prawicy.

Na rewelacje Eugeniusz Pa­
tyka starostwo zareagowało pra­
sowym oświadczeniem.

„Wypowiedzi pana Patyka (...) 
wprowadzają w błąd opinię publicz­
ną. Pan Patyk nie został odwołany. 
Wygasła jego kadencja dyrektorska. 
Usilnie powtarzane przez pana Pa­
tyka i jego partyjnych kolegów ni­
czym nieuzasadnione pretensje, 
przypominają stare czasy. Zamiast 
teraz prowadzić kampanię dezinfor- 
macyjną, wystarczyło wcześniej 
przygotować się merytorycznie do 
konkursu i wygrać go w cuglach"- 
napisali urzędnicy powiatu.

Starosta głogowski, Andrzej 
Koliński, stwierdził, że nie za­
mierza odbierać dyrektorskiego 
fotela Zbigniewowi Włodarcza­
kowi i nie ogłosi w tym roku 
konkursu na nowego szefa ogól­
niaka, mimo że takie rozwiąza­
nie problemu sugerował kurator 
dolnośląski.

- Pan Włodarczak pełni obo­
wiązki dyrektora szkoły, nie zo­
stał powołany na stanowisko - 
tłumaczy urzędowe niuanse sta­
rosta. - Konkurs zostanie zaś 
ogłoszony prawdopodobnie w 
przyszłym roku. A może nawet 
za dwa lata.

Na rozejm się więc nie zano­
si. Nie wiadomo nawet, czy doj­
dzie do kuratorskiej mediacji 
między samorządami. W każ­
dym razie starosta nie widzi już 
takiej potrzeby.

(oba)Fot. WINCENTY KOŁODZIEJSKI

pod patronatem „Konkretów”

Konkurs na jubileusz
Zbliża się dziesiąta rocznica istnienia Młodzieżowego Centrum Kultury “Harcerz”, który w Legnicy był drugą w 

historii pozaszkolną placówką edukacyjną. Z tej okazji nasza redakcja wspólnie z jubilatem organizuje konkurs dla 
dzieci i młodzieży. Wystarczy odgadnąć 16 pięcioliterowych wyrazów. Środkowe litery tych słów utworzą hasło, 
które będzie rozwiązaniem. Wyrazy, z wyjątkiem pytania piątego, zaczynają się na tę samą literę.

1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 11 12 13 14 15 16- •
1. przeszkoda lub nagłe zamknięcie naczynia krwionośnego; 2. cenny kruszec; 3. pęknięcia naskórka w kąciku ust; 
4. klęska, zagłada, nieszczęście; 5. drzazga; 6. mała Zuzanna; 7. uciekinier; 8. ten, kto uciekł; 9. lecznicza roślina 
zielna; 10. zapas, znaczne nagromadzenie czegoś; 11. świeca nagrobkowa; 12. ptak z rodziny łuszczków; 13. kata­
rakta, choroba oczu; 14. zatoka morska; 15. mara, widziadło; 16. marka ciągnika.

Na odpowiedzi czekamy tylko tydzień, do 23 września 1999 roku. Rozwiązania prosimy przesyłać pod adresem: 
MCK „Harcerz", ul. Okrzei 9, 59-220 Legnica, lub dostarczyć osobiście 25 września (piątek) do godz. 15.

Losowanie dziesięciu nagród (piłek, budzików, gier towarzyskich i książek) odbędzie się podczas festynu dzie­
sięciolecia, który zaplanowano na godz. 16 na placu przy ul. Rataja 24 w Legnicy - MCK „Harcerz II .

WSM dla ekologii

Fot. GRZEGORZ SPAŁA

Rozmowa z profesorem doktorem habilitowanym 
ZYGMUNTEM KRALEM,

prorektorem Wyższej Szkoły Menedżerskiej w Legnicy
• 9 października rozpocznie się nowy rok akademicki w Wy­

ższej Szkole Menedżerskiej w Legnicy. Jakie nowości ma w tym 
roku WSM do zaoferowania studentom?

- Istotne nowości są dwie. Pierwsza dotyczy modyfikagi progra­
mu i planu studiów naszej "starej" specjalności - inżynieria zarzą­
dzania produkcją. Modyfikacja ta wynika głównie z potrzeby zmniej­
szenia liczby godzin zajęć dydaktycznych i wprowadzenia nowych 
form nauczania zmierzających do unowocześnienia programu.

o A druga nowość? .
- Jest związana z wprowadzeniem nowej specjalności inżynier­

skiej - inżynieria zarządzania środowiskiem.
• Skąd pomysł uruchomienia tej specjalności?
- Zasadniczą przesłanką uruchomienia od nowego roku akade­

mickiego akurat tej specjalności jest wysoki stopień uprzemysłowie­
nia regionu legnickiego, stosunkowo duże zanieczyszczenie środo­
wiska i brak specjalistów z zakresu ekologii. Braliśmy także pod 
uwagę normy Unii Europejskiej i potrzebę dostosowania się do nich 
przez Polskę. Potrzebni będą fachowcy do wprowadzania w życie 
europejskiej polityki ekologicznej. Już dzisiaj można powiedzieć, że 
ta nasza nowa specjalność cieszy się sporym powodzeniem. Duża 
liczba kandydatów na studia zdecydowała się właśnie na nią.

• Jaki jest cel kształcenia na inżynierii zarządzania środowi­
skiem?

- Zasadniczym celem jest przygotowanie do kształtowania i re­
alizacji polityki ekologicznej w zakresie ochrony środowiska. Wcho­
dzi w to opracowywanie regionalnych i lokalnych programów eko­
logicznych, planowanie systemów ochrony środowiska, dobór i ra­
cjonalizacja środków technicznych, organizacyjnych, ekonomicznych 
i prawnych służących ograniczaniu zanieczyszczenia środowiska. 
Ochrona środowiska to także ocena standardowych instalacji oczysz­
czania gazów i ścieków, doskonalenie gospodarki paliwami i ener­
gią oraz prowadzenie kontroli zanieczyszczenia środowiska. Oczy­
wiście, absolwent tej specjalności będzie również przygotowany - ze 
względu na wiedzę kierunkową - do czynności kierowniczych na 
wszystkich szczeblach zarządzania.

• Wspomniał pan, że w regionie nie ma zbyt wielu fachow­
ców od ekologii. Kto zatem w Legnicy będzie prowadził zajęcia 
ze studentami?

- Ale nie jest tak, że nie ma ich w ogóle. Na miejscu jest także 
odpowiednie zaplecze laboratoryjne. Zasadniczy trzon specjalistycz­
nej kadry dydaktycznej wywodzi się z instytutu ochrony środowi­
ska Politechniki Wrocławskiej.

• Dziękuję za rozmowę.

WYŻSZA SZKOŁA MENEDŻERSKA 
W LEGNICY

prowadzi rekrutację na:

STUDIA INŻYNIERSKIE (czteroletnie, dzienne i zaoczne) na kierunku

* Zarządzanie i Marketing
w specjalnościach:

- Inżyniera Zarządzania Środowiskiem
- Inżyniera Zarządzania Produkcją

oraz STUDIA PODYPLOMOWE

NAJNIŻSZE CZESNE SPOŚRÓD 
NIEPUBLICZNYCH UCZELNI 
WYŻSZYCH DOLNEGO ŚLĄSKA
Czesne miesięczne:
I semestr - 250 + 30 zł

* Zarządzanie i Marketing z zakresu:
- Marketing i zarządzanie firmą w gospodarce rynkowej
- Organizacja i zarządzanie służbą zdrowia w warunkach reformy
- Zarządzanie i finanse w oświacie w warunkach reformy w szkolnictwie
* Ubezpieczenia z zakresu:
- Reforma systemu ubezpieczeń społecznych.

Rynek ubezpieczeń i marketing ubezpieczeniowy
* Marketing personalny
INFORMACJE I ZAPISY:

53-220 Legnica, ul. W. Reymonta 21 
tel. (076) 852-32-87 - sekretariat WSM 

(076) 852-51-18 dziekanat
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Dożynki z trumno
Podgłogowscy rolnicy na 

dożynki, zamiast wieńca, przy­
nieśli... trumnę. - Właściwie nie 
było dożynek - mówią gospoda­
rze - imprezę zorganizowano na 
jednym z miejskich blokowisk, 
a zamiast zabawy, zapropono­
wano nam kiermasz i loterię fan­
tową.

Zamiast tradycyjnych do­
żynek, głogowskie starostwo 
zorganizowało na os. Piastów 
Śląskich w Głogowie "powiato­
we święto dziękczynienia". Za­
proszono rolników’ na mszę i 
kiermasz pod kościołem. Szkoła 
rolnicza sprzedawała rośliny 
ozdobne i ciasto, ugotowano 
grochówkę. Atrakcją święta 
miała być loteria fantow'a. Sta­
rosta ufundował główną nagro­
dę - rower górski. Dochód z 
kiermaszu i loterii przeznaczo­
no na budowę osiedlowego ko­
ścioła parafialnego.

Gospodarze z podgłogow- 
skich wsi poczuli się urażeni do­
żynkowymi propozycjami sta­
rosty. Niewielu z nich przyszło 
na mszę do kościoła pw. Miło­
sierdzia Bożego. Organizacje rol­
nicze nie brały udziału w ko­
ścielnej uroczystości. Członko­
wie "Samoobrony" czekali na 
starostę przed kościołem.

- Nie mieliśmy staroście nic 
dobrego do powiedzenia. Nie 
chcieliśmy profanować mszy, 
więc na nią nie poszliśmy - tłu­
maczą członkowie związku. - 
Nasz dar też nie byłby tam na 
miejscu.

Rolnicy przynieśli urzędni­
kom powiatu... czarną trumnę. 
"Wszystkim godne życie" - gło­
sił napis na wieku. W środku 
była kosa i snopek siana.

- To jest podziękowanie 
za "pomoc" w rozwiązywa­
niu naszych problemów i za 
450 policjantów, których na 
nas nasłano - mówi! szef gło­
gowskiej "Samoobrony", Cze­
sław Litwin. Jego przemó­
wienie zagłuszała ludowa or­
kiestra. Starosta przyjął 
"dar". Problemy są i trzeba je 
rozwiązywać razem - powie­
dział Andrzej Koliński rolni­
kom. Stojący najbliżej usły­
szeli też, że "jak kto pracuje, 
tak ma". A przewodniczący 
rady powiatu, Andrzej Krze­
mień, wyjaśniał gospoda­
rzom, że "nie wystarczy tyl­
ko wyprodukować, trzeba 
jeszcze umieć sprzedać".

Komendant głogowskiej 
policji, Eugeniusz Łukijań- 
czuk, zapytał jednego ze 
związkowców, czy w trum­
nie nie ma czasami bomby. 
Nie było, ale dziś gospodarze 
żartują, że powinni byli tam 
włożyć tykający budzik.

- Przyjąłem dar "Samo­
obrony" z godnością - mówi 
o czarnej trumnie starosta, 
Andrzej Koliński. - Jestem 
otwarty na merytoryczne roz­
mowy z rolnikami. A manife­
stację pod kościołem uważam 
za brak kultury. Jeden z 
członków delegacji rolniczej 
był pod wpływem alkoholu.

Dar "Samoobrony" za­
niesiono na plebanię. Rolnicy 
pojechali do domów, chociaż 
zapraszano ich do udziału w 
uroczystościach. - Nie mieli­
śmy co świętować - mówią 
gospodarze.

(oba)

Dni otwarte ■ 25.09.99 od godz.10.00

U nas 130 godz. rocznie
Wzorcowe metody nauczania opracowane przez doświadczonych specjalistów:
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Smutne święto obfitości

Ewa Flak obtańcowuje przewodniczącego rady powiatu 
czaka

Wójt Gminy Sabina Zawis 
kroi dożynkowy chleb 
występować. Przecież wkrótce 
w Radwanicach zostanie otwar­
ty dom kultury i będzie się gdzie 
spotykać.

Pierwszą nagrodę w konkur­
sie na najładniejszy wieniec dożyn­
kowy otrzymała... gmina Pęcław.

Wieniec w centralnym 
punkcie miał wizerunek Matki 
Boskiej z Dzieciątkiem na awer- 

nych ziaren fasoli, bobu i kuku­
rydzy.

Dożynki polkowickie były 
udane, ale rolnikom trudno było 

zapomnieć o 
tym, że wie­
lu nie sprze­
dało zboża.

My 
również nie 
sprzedali- 
śmy jeszcze 
zboża 
mówi zmar­
twiona Irena 
Tryler, staro­
ścina doży­
nek. - Tych 
dożynek 
miało nie 
być, ale prze­
cież - mimo 
wszystko zie­

mia nam obrodziła i trzeba jej po­
dziękować.

Irena Tryler ma duży dom i 
troje dzieci. Ona pracuje w go­
spodarstwie, mąż zajmuje się 
rolą. - Dwa lata temu bardzo 
dużo zainwestowaliśmy: kupili­
śmy ciągniki, nowy kombajn - i 
teraz pracujemy tylko na spłatę 
kredytu i na rachunki. Jest bardzo 
ciężko. Jeszcze w zeszłym roku 
mieliśmy nadzieję, sialiśmy z za­
pałem. Teraz tylko dlatego, żeby 
ziemia nie leżała odłogiem.

- Z mężem protestowaliśmy 
na moście w Głogowie - opowia­
da kobieta. -Mąż należy do „Sa- 

■ moobrony" rolniczej. Jeśli teraz, 
24 września, będzie chciał jechać 
z Lepperem do Warszawy - nie 
będę mu broniła.

Zbigniew Łaszewski, starosta 
dożynek, ma gospodarstwo w 
Lipinie. 110 hektarów, 30 sztuk 
bydła i 120 świń. Uprawia żyto i 
mieszanki, bo ziemię ma słabą. 
Także jest w „Samoobronie".

- Sprzedałem dopiero 20 pro­
cent zboża w skupie w Wierzcho- 
wicach - narzeka. - Reszty nie 
zdążyłem, bo były straszne kolej­
ki. Dawniej dożynki były obfito­
ścią. Teraz to święto jest trochę 
smutne.

Zbigniew Łaszewski i Irena 
Tryler byli starostami doży­

nek powiatu polkowickiego. 
Mają jedne z największych go­
spodarstw 
w rejonie. 
On - dzia­
łacz „Sa­
moobro­
ny" mówi: - 
Sprzeda­
łem tylko 
20 procent 
zboża.
Ona:
Jeszcze w 
zeszłym 
roku mieli­
śmy na­
dzieję, sia­
liśmy z 
chęcią. Te­
raz tylko 
dlatego, żeby ziemia nie leżała 
odłogiem.

W ostatnią niedzielę Radwa­
nice przeżyły oblężenie. Przyje­
chali goście ze wszystkich gmin 
powiatu polkowickiego: Przem­
kowa, Chocianowa, Polkowic, 
Gaworzyc, Grębocic, byli goście 
z głogowskich gmin Jerzmanowa 
i Pęcław. Dożynki odbyły się w 
starym radwanickim parku.

Ludzie opowiadają, że 
przed wojną był to przepiękny 
przypałacowy park. Jeszcze te­
raz widać resztki dawnej świet­
ności, są tu przepiękne, zabytko­
we drzewa, stare platany. Przez 
lata nikt o to nie dbał - teraz w 
ciągu zaledwie kilku miesięcy 
przywrócono to miejsce życiu.

Pierwsze dożynki powiatu 
polkowickiego uświadomiły 
wreszcie ludziom, gdzie miesz­
kają. Do tej pory to, że istnieje 
ten powiat, odczuwali najbar­
dziej urzędnicy. W niedzielę tłok 
był wielki, kolejki po piwo i kieł­
baski, na scenie - występy zespo­
łów. Przyjechał Wojciech Sie­
mion. Było pieczenie dzika, a 
wieczorem zabawa.

W Radwanicach specjalnie 
na tę okazję powstał zespół folk­
lorystyczny, który wystąpił tego 
dnia na scenie.

Ewa Hak, przewodnicząca rady 
gminy. Pomagał nam zespół gó­
rali czadeckich. Nasza grupa 
przetrwa dożynki i chce nadal

- Nasz zespół powstał zale­
dwie dwa miesiące temu - mówi

sie, a orła z koroną na rewersie. 
Wszystko wykonano z farbowa- Dorota Nyk

NA TARGBUD JESIEŃ 99 KULUARY STOISKO 29

■W PREFABET-ŁAGISZA SP.ZO.O. 
BĘDZIN ul.DĄBROWSKA 71
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ZBYT 0 32 267 48 69, 

267 60 31 
267 44 15 

NON STOP 0 602 232 599

OFERUJE: BLOCZKI Z BETONU KOMÓRKOWEGO
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Hawkind ■ 30 lat Kosmicznych Lordów

To już 30 lat! Na począt­
ku września w londyń­
skiej sali Brixton Academy 

trzy wieczory zarezerwo­
wano na rocznicowy kon­
cert grupy Hawkind. Po­
dobno mieli razem wystą­
pić (po wieloletniej prze­
rwie) także ci, którzy gra­
li w tej niezwykłej grupie 
w czasach jej najwięk­
szych sukcesów: saksofonista 
Nik Turner i basista a zarazem 
wokalista - Lemmy Kilminster 
(szef grupy Motorhead).

Na początek opowieść Lem- 
my'ego o tym, jak kiedyś bywa­
ło w grupie Hawkind: - Ja i Dik- 
mik byliśmy już cztery dni na 
dexedrynie, więc byliśmy na nie­
złym tripie. Mieliśmy mieć chał- 
turkę w sali Roundhouse. Wzię­
liśmy parę tabletek mandraxu, 
by się uspokoić. Kiedy zrobiło się 
nudno, wzięliśmy trochę spidu. 
Zaczęło być dziwnie, a tu ktoś 
wchodzi z wielką paką kokainy. 
Przyładowaliśmy trochę. W gar­
derobie cały czas palono trawkę# 
więc byliśmy urąbani. Mamy 
włazić na scenę, ale jesteśmy

sztywni jak deski
Mówię do Dikmika: - Czło­

wieku, nie mogę się poruszać. 
Jak będziemy grać? A Dikmik na 
to: - Coś się wymyśli...

Po latach ten koncert wspo-- 
mina długoletni menadżer Haw­
kind - Doug Smith: - To było coś 
niesamowitego, rewelacja. Ale 
tak z nimi bywało. Nigdy nie 
było wiadomo, co wymyślą...

Tak było w szalonych cza­
sach, w latach 1969-1976, kiedy 
Hawkind odnosił największe 
sukcesy.

Wszystko zaczęło się od na­
rodzin w 1941 r. Dave'a Broc- 
ka. Już w szkole podstawowej 
zaczął brzdąkać na banjo. Kie­
dy miał 15 lat, nauczyciel zara­
ził go pasją do bluesa. Dave 
szybko opanował grę na gita­
rze i zaczął grać akustyczne 
bluesy z repertuaru Big Billa 
Broonzy'ego. Po skończeniu 
szkoły zbierał pomidory, pra­
cował na stacji benzynowej itp. 
Wieczorami odwiedzał popu­
larne kluby rhythmandblueso- 
we w rodzaju Crawdaddy czy 
Eal Pie Island. Tu pierwszy raz 
wystąpił na estradzie i zapalił 
skręta. Około 1967 r. wyruszył 

na zwiedzanie Europy, zarabia­
jąc na życie jako

uliczny muzyk
W pewnym momencie za­

znał pierwszego smaku sławy. 
Było to w Amsterdamie, gdzie 
zdobył uznanie jako lider aku­
stycznego psychodelicznego ze­
społu Doctor Brock Famous 
Cure. Szczęście nie trwało długo 
- wkrótce Dr Brock i jego kapela 
musieli szybko opuścić Holan­
dię. Dave pytany o powód po­
śpiechu, odpowiedział: - Z po­
wodu kłopotów. Jakich? No wie­
cie, z pewnym substancjami che­
micznymi.

Jesienią 1968 r., już z żbną i 
dzieckiem, wrócił do Londynu. 
Nie miał pracy, lecz szczęście go 
nie opuściło. Znajomy uliczny 
grajek - Don Partridge - przypad­
kowo ujrzał nagraną przez siebie 
piosenkę „Rosie" na liście prze­
bojów. Szybko zorganizował tra­
sę „Buskers Tour" (busker - an­
gielskie określenie ulicznego mu­
zyka), na którą zaprosił Brocka. 
Towarzystwo było niezłe, wpa- 
dło trochę grosza, lecz Dave czuł, 
że nadchodzi czas na zmiany. 
Zdążył zaliczyć koncerty Jimiego 
Hendrixa, Pink Floyd, Artur 
Brown's Kingdom Come i innych 
gwiazd awangardy brytyjskiego 
rocka. Po powrocie do domu ku­
pił starą gitarę elektryczną Har- 
mony Stratotone, wieczorami brał 
nieco kwasu (LSD), włączał szpu­
lowy magnetofon i zaczynał im­
prowizować. W zaprzyjaźnio­
nym sklepie muzycznym spotkał 
Johna Harrisona, bezrobotnego 
muzyka mającego za sobą wystę­
py - jako basista - w jazzowej or­
kiestrze Joe'go Lossa. Zaczęli ra­
zem grywać i szukać kolejnych 
muzyków do

planowanego zespołu
Trzecim był perkusista Terry 

Ollis, czwartym - przyszłe su­
mienie zespołu, czyli saksofoni­

sta i flecista Nik Turner. 
Kiedyś grywał jazz, na­
stępnie wędrował po Eu­
ropie, występując w ru­
chomym psychodelicz­
nym show „Rock and Roli 
Circus". W Amsterdamie 
poznał Dave'a Brocka. 
Początkowo miał być tyl­
ko kierowcą furgonetki. 
Wystarczyło jednak, aby 

w czasie próby zaczął wydoby­
wać z saksofonu dziwne dźwię­
ki, by pozostali uznali go za swe­
go. Spełniło się marzenie Nicka
- grać free jazz w rockowej kape­
li. Kolejnym muzykiem został 
Michael Davis, czyli Dikmik. Nik 
Turner poznał go, gdy Dikmik 
sprzedawał psychodeliczne pla­
katy (i psychodeliczne narkoty­
ki) na plaży Margate. I on począt­
kowo miał być tylko kierowcą. 
Kiedy przyniósł na próbę urzą­
dzenie, które zwał audiogenera- 
torem, wydobywając z niego 
osobliwe dźwięki, i on stał się 
pełnoprawnym członkiem ze­
społu. Legenda głosi, że Dikmik 
wykonał ten aparat z fragmen­
tów starego odkurzacza. Ale na­
prawdę był to nieco przez niego 
przerobiony modulator pierście­
niowy (ring modulator). Zespół
- jeszcze bez nazwy - zwrócił na 
siebie uwagę już pierwszym wy­
stępem w Ali Saints Hall w Lon­
dynie. Organizatorem imprezy 
był ich późniejszy menadżer 
Dough Smith. Wspomina on: - 
Byliśmy w tym samym wieku, co 
zespoły, które brały udział w 
naszej imprezie. Było chaotycz­
nie, ale spokojnie. Żadnego alko­
holu, tylko soki owocowe i mu­
zyka. Nagle do środka ładuje się 
grupa odlotowców, objuczona 
wzmacniaczami i instrumenta­
mi. Mówią: - Jesteśmy kapelą. 
Czy możemy zagrać za darmo? 
Zgodziłem się. Weszli na scenę i 
dali czadu! Na sali był John Peel, 
słynny dyskdżokej. Powiedział 
mi: - Douglas, podpisz z nimi 
kontrakt, oni

mogą być wielcy
Pomyślałem, że warto spró­

bować, i tak się zaczęło. Począt­
kowo grali na imprezach lon­
dyńskiego środowiska kontesta- 
torskiego za darmo. Ich występ 
to była wielka psychodeliczna 
improwizacja,. Free chaos musie, 
elektroniczna awangarda plus 

psychodeliczny rock. Nie mieli 
jeszcze nazwy. Czasem określa­
li się jako Group X. Centrum ich 
aktywności była licznie zamiesz­
kała przez hipisów, artystów i 
odlotowców - londyńska dziel­
nica Ladbroke Grove. Szybko 
zwrócili na siebie uwagę innych 
lokalnych wykonawców jak 
Pink Fairies. Bywało, że razem 
występowali. Jedna z ważnych 
postaci tego środowiska, Mick 
Farren, były lider kultowej kapeli 
The Deviants, wtedy „podziem­
ny" dziennikarz angielskiego 
odpowiednika „Rolling Stone", 
czyli „International Times", 
obecnie popularny autor sf. 
(„Szalona Apokalipsa"), szybko 
zwrócił na nich uwagę i dawał 
dobre recenzje ich występów. 
Nazwę Hawkind wymyślił Nik 
Turner.

Brytyjski oddział United Ar- 
tists chętnie podpisywał kon­
trakty z „podziemnymi" zespo­
łami. Przy okazji podpisywania 
umowy z grupą Cochise, Dough 
Smith namówił UA na kontrakt 
z Hawkind. Zespół dostał zgodę 
na nagranie. Mieli na to jeden 
dzień. Na szczęście producentem 
został doświadczony muzyk 
Dick Taylor, gitarzysta The Pret- 
ty Things. Dave Brock powie­
dział: - Dick ustawił nam sprzęt 
i powiedział, żebyśmy zagrali to, 
co zwykle gramy na koncertach. 
Powtórzyliśmy to trzy razy i

płyta była gotowa
Znajdował się na niej znako­

mity akustyczny utwór „Hurry 
On Sundown", a także „Mirror 
Of Illusion" oraz grany na kon­
certach 30-minutowy „Sunshine 
Special". Na potrzeby płyty zo­
stał on podzielony na pięć części 
o osobnych tytułach. O LP Haw­
kind dobrze pisano we wszyst­
kich liczących się pismach.

Wydawało się, że przyszłość 
rysuje się pozytywnie, gdy za­
częły się personalne zawirowa­
nia. Odszedł John Harrison, ba­
sista i amator golfa, któremu nie 
odpowiadało nieustanne ćpanie 
kolegów. Zastąpi! go Dave An­
derson, uprzednio basista słyn­
nej niemieckiej grupy Amon 
Duul, także na krótko . Dołączy­
li jednak muzycy i wokaliści bar­
dziej dla kariery grupy istotni - 
wokalista i poeta Robert Calvert, 
basista i wokalista łan Lemmy 
Kilminster i perkusista Simon 
King. Był też eksmuzyk znako­
mitej, choć niedocenionej grupy 
High Tide. Do tego zespół zyskał 
patrona - popularnego autora 
powieści fantasy i sf. Michaela 
Moorcocka. Był on znaną osobą 
w kręgach muzycznych. Kolejną 
ważną postacią był grafik Barney 
Bubbles, projektant najważniej­
szych okładek płyt zespołu, oraz 
„Liquid Len" (Jonathan Sme- 
aton), odpowiedzialny za opra­
wę ich koncertów. 1 wreszcie jed­
na z większych atrakcji koncer­
tów Hawkind - Stacia! Ta wspa­
niale zbudowana panienka 
pierwszy raz pojawiła się na 
koncercie zespołu w Exter. Zapy­
tała, czy może tańczyć na scenie. 
Powiedzieliśmy, że nie ma spra­
wy. A ona wyszła i rozebrała się 
do naga. Od tego momentu Sta­
cia stała się atrakcją koncertów.

Mieczysław Pytel
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ploty, grzmoty i... odloty
Puchar dla Friends

Główną nagrodę - Puchar 
oraz 1 tys. zł - Przeglądu Mło­
dzieżowych Zespołów Muzycz­
nych o Puchar Prezydenta Mia­
sta Lubina (3 bm.) otrzymała for­
macja Friends z Lubina. Z 15- 
godzinnej sesji nagraniowej, 
ufundowanej przez „Gazetę Ro­
botniczą", będzie mogła skorzy­
stać grupa TiGades (także z Lu­
bina). Dodatkowymi nagrodami 
w postaci płyt kompaktowych i 
walkmanów wyróżniono muzy­
ków kapel biorących udział w 
przeglądzie. Oprócz wymienio­
nych wyżej zespołów w konkur­
sie zagrały także: Naga, Sisior- 
si, Sachem i Project (wszystkie 
z Lubina).

Tak było dwa lata temu
W najbliższą niedzielę 

(19.09, godz. 18, Scena Kame­
ralna w teatrze) odbędzie się 
pierwszy, powakacyjny Klub Mu­
zyczny „Video-Scena” (w ramach
4. Europejskich Spotkań Pisarzy 
„Fort Legnica ‘99”). Na projek­
cji przygotowanej przez Teatr im. 
Heleny Modrzejewskiej oraz Le­
gnickie Centrum Kultury zostanie 
przypomniany koncert sprzed 
dwóch lat (19.09.97), który miał 
miejsce w hali przy ul. Jagiel­
lońskiej na „Forcie Legnica ’97”. 
1 czwórki zaproszonych wówczas 
wykonawców na telebimie poja­
wią się: Pidżama Porno, Świe­
tliki, Homo Twist.

Positive myśli o „trójce”
Mimo zapowiedzi firmy 

QQRYQ z Warszawy jeszcze nie 
ukazała się płyta kompaktowa 
formacji Positive Vibration. Na 
CD mają się znaleźć dwie pierw­
sze taśmy jaworzan („Higer ta- 
ste”, „Against Maya”), wydane 
wcześniej przez “kukurykow- 
ców”. Zespół myśli już o nowym 
wydawnictwie. Na razie sporo 
nowych utworów „ogrywają” na 
koncertach. W ostatnich tygo­
dniach Positive wystąpił na Przy­
stanku Woodstock (dwa razy), w 
Jaworze (Dni Jawora), w Biela­
wie (Reggae Festiwal), we Wro­
cławiu.

Fugazi we Wrocławiu
21 września we Wrocławiu 

(w dawnym klubie „Kazamaty”) 
na jedynym koncercie w Polsce 
wystąpi legendarna grupa z Wa­
szyngtonu - Fugazi. Założona w 
1985 roku przez lana MacKaye’a, 
lidera innej równie legendarnej 
formacji Minor Threat. Fugazi - 
najważniejszy wykonawca nieza­
leżnej wytwórni Dischord - wy­
puścił kilka klasycznych emo- 
core’owych płyt jak „Repeater”, 
„13 songs”, „Margin walker”. 
Grupa gościła już w naszym kra­
ju w 1990 roku (m.in. w Zgorze­
le cu) oraz w 1992. W stolicy Dol­
nego Śląska zagrają z warszaw­
ską ekipą Starzy Singers.

Prezes&wice



UuHura
Galeria w przychodni

Zdjęcia DARIUSZ KRYŃSKI

W chojnowskiej przychodni rejonowej otwarto galerię. Ściany 
poczekalni zdobi teraz blisko sto. fotografii chojnowianina Dariu­
sza Matysa. Najważniejsze jest dobre samopoczucie naszych pacjen­
tów - mówi kierownik placówki Dariusz Kryński - Chcieliśmy w ten 
sposób ożywić naszą przychodnię, ale przede wszystkim odwrócić 
uwagę pacjenta od choroby. Na' pewno przyjemniej będzie podczas 
oczekiwania na wizytę u lekarza spojrzeć ńa piękno przyrody. Taka 
tematyka przeważa bowiem na zdjęciach.

(san)

Glina i ogień
Jedną z największych atrakcji 

tegorocznych Dni,Lubina był ple­
ner ceramiczny „Świeżo wypalo­
ne", zorganizowany przez OK 
„Wzgórze Zamkowe". Miesz­
kańcy mogli nie tylko zobaczyć, 
jak powstają wyroby z gliny, ale 
także spróbować sił w artystycz­
nym rzemiośle.

Przy ośrodku, pod kierun­
kiem lubinianina Bartka Sroki, 
studenta ceramiki na wrocław­
skiej ASP, z cegły szamotowej 
zbudowano węgierskie piece ce­

ramiczne. Uroczyście rozpalił je 
wiceprezydent Mariusz Duży.

Obok płonących przez dwa dni 
i jedną noc pieców powstała pra­
cownia ceramiczna z garncarskim 
kołem i sporym zapasem gliny. 
Lubinianie lepili różne cudeńka 
pod okiem miejscowych artystek 
- Barbary Zboruckiej z Fundacji 
im. Brata Alberta i Elżbiety Kochan 
z Młodzieżowego Domu Kultury, 
przy wsparciu Elżbiety Komamic- 
kiej z Warszawy.

(emka)

0 Laur Kwitnącej Wiśni
Z całej Polski nadeszły prace na II Ogólnopol­

ski Konkurs Haiku o Laur Kwitnącej Wiśni. Warsz­
taty literackie, połączone z ogłoszeniem wyników, 
odbędą się 8-9 października w Miejskim Domu 
Kultury w Chojnowie.

Ogólnopolski konkurs poezji japońskiej organi­
zowany jest w Chojnowie drugi raz. Tym razem 
przyciągnął rekordową liczbę uczestników. 117 osób 
nadesłało utwory haiku napisane w języku polskim. 
Ogłoszenie wyników i wręczenie nagród nastąpi 
podczas II Ogólnopolskich Warsztatów Literackich 
Haiku. Jednym z wykładowców będzie Bogusław 
Bednarek z Uniwersytetu Wrocławskiego, znany z 
programu telewizyjnego „Labirynty kultury". Or­
ganizatorzy planują wydanie pokonkursowego to­
miku wierszy. Jury rozpoczęło pracę nad wyłonie­
niem laureatów. W skład' komisji wchodzą m.in. 
poeta i tłumacz Piotr Wiktor Lorkowski z Gdańska,

poeta Mirosław Jerzy Gontarski z Wrocławia oraz 
Tadeusz Sznerch, polonista z Legnicy.

Region legnicki jest jednym z najbardziej liczą­
cych się ośrodków twórczych haiku w Polsce.

Wojewódzki Dom Kultury w Legnicy wydał w 
1986 r. pierwszą antologię polskiego haiku. W Pio­
trowicach koło Chojnowa odbyły się wówczas 
ogólnopolskie warsztaty literackie pod hasłem 
„Zen w sztuce haiku". Grupa kilku poetów z tere­
nu legnickiego wypracowała nowe formy poetyc­
kie tworzące program PILEUS, który zaintereso­
wał naukowców z Uniwersytetu Warszawskiego.

HAIKU to rodzaj miniaturyzacji myśli. Ga­
tunek jąpońskiej poezji lirycznej powstał w XVII 
w. Wiersz składa się z trzywersówych niery- 
mowanych strof, z których ostatnia stanowi 
podsumowanie.

(san)

Łemkowskie wieści Zloty jubileusz
10 lipca w sali Gminnego 

Ośrodka Kultury w Gromadce 
50. rocznicę ślubu obchodzili 
państwo Maria i Piotr Hojniako- 
wie z Patoki. Na uroczystość 
przybyło ponad 100 gości - licz­
na rodzina, przyjaciele i znajomi 
jubilatów. Nie zabrakło księży.

Hojniaków w Gromadce i 
okolicach znają niemal wszyscy. 
Pan Piotr przez ponad 40 lat był 
gajowym w miejscowym nadle­
śnictwie. Do dzisiaj prowadzi cer­
kiewny chór w Modłej. Ci, którzy 
bliżej interesują się łemkowską 
kulturą, wiedzą, że w 1948 r. zało­
żył pierwszą na Dolnym Śląsku 
łemkowską kapelę. Przez wiele lat 
przygrywał grupie śpiewaczej kola 
gospodyń w Gromadce. W latach 
80. prowadził znaną z licznych au­
dycji radiowych kapelę Dumka. 
Przygodę ze skrzypcami zakoń­
czył niespełna dwa lata temu w 
Łemkowskim Zespole Pieśni i Tań­
ca Kyczera z Legnicy.

Pani Maria słynie wśród przy­
jaciół i znajomych z pięknych 
haftów. Arcydzieła jej rąk - wy­
szywane obrusy, ręczniki i ser­
wety - można było podziwiać 
między innymi na ubiegłorocz­
nej wystawie w Centrum Kultu­
ry Łemkowskiej w Legnicy.

Mieszkańcy wiosek, z któ­
rych pochodzili nowożeńcy: No­
wej Wsi - Piotr i Szczawnika - 
Maria, przybyli na Ziemie Za­

chodnie, podobnie jak wszyscy 
Łemkowie, w 1947 r. Rodzina 
Piotra trafiła do Patoki koło Mo­
dłej, Marii - do Jaroszówki. Po­
znali się na weselu, na którym 
Piotr grał ze swoją kapelą. Po­
brali się 24 października 1949 r. w 
Chojnowie..Uroczystości wesel­
ne, jak przystało na prawdziwe 
łemkowskie wesele, rozpoczęły 
się w domu panny młodej, a za­
kończyły nazajutrz w domu pana 
młodego. Jako ciekawostkę nale­
ży dodać, że zbiegły się z zaślubi­
nami siostry Piotra - Olgi.

Hojniakowie wychowali 
czworo dzieci - trzech synów i 
córkę. Najstarszy z nich - Lewko 

- przyleciał na uroczystość ze Sta­
nów Zjednoczonych. Najmłod­
szy - ksiądz Julian - odprawił ju­
bileuszowe nabożeństwo. Do­
czekali się trojga wnucząt i jed­
nej prawnuczki.

Najbardziej cenią rodzinę., 
Chętnie organizują rodzinne 
spotkania przy grillu. Uwielbia­
ją podróżować. Niedawno byli 
na pielgrzymce w Rzymie. Co 
roku odwiedzają rodzinne stro-, 
ny w, okolicach Krynicy. Lubią 
śpiewu wspominać stare czasy.

Przyłączamy się do jubile­
uszowych życzeń i składamy tra­
dycyjne „mnohaja i błahaja lita".

 Jerzy Starzyński

Samochody DAEWOO ~

na raty
najtaniej!

od 336;°
miesięcznie *

* bez zaświadczeń o dochodach
* można wykorzystać swój stary samochód

Tylko dzisiaj Twoje pieniądze mają

Legnica, real, ul. Fabryczna 3, 

(076) 854-10-05

blachy
dachówkowe

blachy trapezowe
folie dachowe zbrojone

IEJI
CENTROSTAL
WROCŁAW SA

....... LEGNICA i
ul. Jaworzyńska 256 

tęl.076 850-60-42 fax 850-60-28

GŁOGÓW
ul. Wierzbowa 1 
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DZIEŃ OTWARTY w WSZ-POU

Jeżeli interesują Cię studia licencjackie, magisterskie lub MBA

nie przegap okazji, 
zajęcia na studiach licencjackich możesz zacząć już od 

2 listopada 1999. 
Na naszej uczelni studiują studenci z całej Polski, 

pozwala na to nasz system kształcenia

open & active learning.
WYŻSZA SZKOŁA ZARZĄDZANIA 
THE POLISH OPEN UNIYERSITY

59-220 Legnica, ul. Łukasińskiego 25
tel. (0-76) 85122 82,852 25 88, fax (0-76) 852 29 00 

e-mail: informacja.legnica@wsz-pou.edu.pl 

www.wsz-pou.edu.pl
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chrzciny legnickiego teatru

Iskrzenie po krytyce
Zasadzeniem modrzewia w pobliżu 

teatru zakończyły się czterodniowe 
chrzciny legnickiej sceny, która od piąt­
ku nosi imię Heleny Modrzejewskiej - 
największej polskiej aktorki. Na impre­
zę przyleciała ze 
Stanów Zjedno­
czonych Halka 
Chronić, pra­
wnuczka artystki i 
córka słynnego in­
żyniera mostowe­
go. Towarzyszyły 
jej córka i bratani­
ca. Wszystkie pa­
nie po raz pierw­
szy gościły w kra­
ju przodków. Żad­
na z nich nie mówi 
po polsku, ale - jak 
twierdzi dyrektor 
teatru Jacek Głomb 
- z komunikacją 
nie było żadnych 
problemów. O 
tym, że w Polsce 
jest jeszcze jeden 
teatr, który nosi 
imię Modrzejew­
skiej - jej pra­
wnuczka dowie­
działa się dopiero 
w Legnicy...

Teatr im. Hele­
ny Modrzejew­
skiej w Legnicy do 
sierpnia nosił nazwę Centrum Sztuki- 
Teatr Dramatyczny. Teraz przed wej­
ściem od strony ratusza wisi nowy 
szyld. Chrzciny rozpoczęły się w piątek 
od odsłonięcia oryginalnej gabloty, 
wmurowanej w schodach głównego 
wejścia do teatru. Pod hartowanym 

szkłem, na granatowej tkaninie, ułożo­
no zdjęcie aktorki, czerwoną różę oraz 
list, jaki mogłaby napisać Helena Mo­
drzejewska do polskich fanów. Chrzest­
nym teatru został prezydent Legnicy, 

Ryszard Kurek. 
Amerykańskich 
gości chlebem i 
solą witała sena­
tor AWS Dorota 
Czudowska. A 
wszystkiemu przy­
grywała Kolejowa 
Orkiestra Dęta pod 
dyrekcją Mariana 
Skowrona.

Uroczystości 
towarzyszyła pro­
jekcja filmu doku­
mentalnego Stefa­
na Szlachtycza 
"Modjeska Ca- 
nion", nakręcone­
go w amerykań­
skiej Arizionie, 
gdzie mieszkała 
gwiazda i gdzie do 
dziś istnieje jej mu­
zeum. Tego same­
go wieczoru odby­
ły się wernisaże 
wystaw fotografii 
aktorskiej wro­
cławskiego foto­
grafika Tomasza 
Augustyna oraz 

fotografii "Nasze pracownie" - prezentu­
jącej teatralne warsztaty.

Gwiazdą wieczoru był Olgierd Łuka­
szewicz, który na dużej scenie wystąpił 
z monodramem Stanisława Wyspiań­
skiego „A kaz tyz ta Polska, a kaz ta?". 
Podczas spektaklu doszło do awantury.

Chrzestni teatru: prezydent Ryszard Kurek 
i prawnuczka patronki Halka Chronić

Na amerykańskich gości czekali senator Dorota Czudowska ząęcia Grzegorz spala 
i dyrektor teatru Jacek Głomb

Starszy mężczyzna zdenerwował się i 
przerwał aktorowi występ, krzycząc, że 
nie w ten sposób powinno się interpre­
tować mistrza Wyspiańskiego. Artysta 
nie zwrócił uwagi na ży­
wiołową krytykę i nie­
wzruszony mówił dalej. 
Po występie podszedł 
jednak do widza i bra­
tersko go uściskał.

Natomiast w sobotni 
wieczór w koszarach 
pruskich grenadierów 
przy Nowym Świecie 
wystąpił Teatr Montow­
nia z Warszawy i Orkie­
stra „Kormorany" z 
Wrocławia. Była to „Hi­
storia o raju utraconym, 
czyli... będzie lepiej". Po 
widowisku doszło do 
wypadku. Podczas spek­
taklu Teatru Ognia i Pa­
pieru z Łodzi-Pabianic, 
prezentowanego przez 
Grzegorza Kwiecińskie­
go - niektórym widzom 

zapaliły się włosy i ubrania. „Odlot 2" 
miał być prezentacją płonących konstruk­
cji. Jedna z nich zawaliła się jednak i ru­
nęła na widownię. Na szczęście obeszło 

się bez poparzeń.
W niedzielę, w tych 

samych koszarach, le­
gniccy aktorzy dali galo­
we przedstawienie „Ko­
riolana" Williama Szek­
spira. Spektakl ten nie­
dawno wygrał Konkurs 
na Najlepszą Insceniza­
cję Dzieł Dramatycznych 
Szekspira w Polsce, w se­
zonie artystycznym 
1998/1999. W poniedzia­
łek z kolei odbyła się se­
sja naukowa nt. „Teatru 
w architektonicznej i 
społecznej przestrzeni 
Legnicy". Współorgani­
zatorem było Towarzy­
stwo Przyjaciół Nauk z 
Legnicy.

Joanna Michalak
Grzegorz Kwieciński przy pracy

tel. 835-59-54

RADIO GŁOGÓW 
NA 107,3 FM 
SPRAWDŹ NAS!

emisja - 833 107,3

VOLKŚWAGEN BANK POLSKA
9wu,.wi-uii' w

KREDYT 
jak po sznurku

516,92 PLN - rata miesięczna

Nowy Seat Toledo
„GAMA” S.C. '
67-200 GŁOGÓW, aleja Kazimierza Wielkiego 6

tel. (076) 8 33 56 11
59-300 LUBIN, ul. Kilińskiego 5

tel. (076) 841 55 83

Zapraszamy do salonu
na promocję samochodów osobowych

cena samochodu: 59.990,00
wkład własny: 39.990,00
okres kredytu: 60 miesięcy
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histoną
kalendarz legnicki

! wrzesień

■ Mek V
17 września 1547 r. zmarł książę 

legnicki Fryderyk II, jeden z najwybit­
niejszych władców piastowskich na 
Śląsku.

Uradził się w1480 r. Był synem 
Fryderyka I oraz Ludmiły - córki króla 
Czech Jerzego z Podiebradu - i zię­
ciem Kazimierza Jagiellończyka. W. 
młodości spędził kilka lat na dworze 
w Peszcie, gdzie zaprzyjaźnił się z 
przyszłym królem Polski Zygmuntem 
I Starym. W1515 r. poślubił jego 
siostrę Elżbietę. Po koronacji Zyg­
munta był częstym gościem na Wa­
welu.

Po powrocie z Pesztu przyjechał 
do Legnicy. W1499 r. objął wraz z 
bratem Jerzym rządy nad księstwem, 
a od 1505 r. samodzielnie nad Legni­
cą. Po śmierci brata w 1521 r. został 
jedynym władcą księstwa legnicko- 
brzeskfego.

Osiągnięć Fryderyka nie sposób 
przecenić. Uwolnił księstwo od band 
rozbójników, co (wrazzutworzonąw 
1503 r. mennicą) przyczyniło się do 
jego rozwoju ekonomicznego. “Bez­
boleśnie” wprowadził w nim refor­
mację. W1523 r. założył w Złotoryi 
pierwszewksięstwiefsławne później) 
gimnazjum, a w 1526 r. w Legnicy 
pierwszy na Śląsku uniwersytet. Znacz­

nie powiększył swoje ziemie: w 1524 
r. kupił księstwo wołowskie, aw1542 
r. księstwo ziembidoe.

Był także dyplomatą, jednym z 
ważnych negocjatorów traktatu poko­
jowego między PołskąaZakonem Krzy­
żackim. W1525 r. złożył - jako świa­
dek - podpis pod traktatem pokojo­
wym i 10 kwietnia wziął udział w 
hołdzie pruskim. Uroczystość ta, na 
rynku w Krakowie, rozpoczęła się od 
złożonej na klęczkach prośby skiero­
wane j przez Fryderyka do króla o przy- 
wrócenie dotychczasowego Wielkiego 
Mistrza Albrechta do łask i nadanie 
mu księstwa w Prusach.

W1537 r. Fryderyk II zawarł 
układ o wzajemnym dziedziczeniu z 
elektorem brandenburskim Joachi­
mem II. Układ ten ponad dwa wieku 
później stał się prawnym pretekstem 
do przyłączenia Legnicy do korony 
praskiej.

Książę zmarł wnocyz17na18 
września 1547 r. w Legnicy i został 
pochowany w kościele św. Jana.

Burmistrzowie 
i prezydenci

Profesor Akademii Rycerskiej Johann Karl Gotthelf Werdermann 
- sekretarz pierwszego legnickiego samorządu

W listopadzie 1808 roku w 
Królestwie Pruskim wpro­
wadzono reformę administracyj­

ną i nową ordynację miejską. Od­
tąd zarządy miast nie były wy­
znaczane przez administrację 
państwową, tylko wybierane 
przez ogól obywateli stanowią­
cych gminę miejską.

Określenie „ogół" nie ozna­
cza w tym przypadku wszyst­
kich mieszkańców miasta. Prawo 
wyborcze mieli jedynie właścicie­
le nieruchomości oraz osoby ma­
jętne, o dochodach powyżej 150 
talarów.

Pruskie miasta podzielono na 
kategorie, w zależności od licz­
by mieszkańców, a od nadanej 
kategorii zależała liczebność 
rady miejskiej. Legnica została 
zaliczona do drugiej grupy (mia­
sta od 3,5 do 10 tys. mieszkań­
ców) i jej rada składała się w tym 
czasie z 60 radnych oraz z 20 za­
stępców radnych.

Na przełomie wieków liczbę 
radnych zmniejszono do 45, nie 
było już zastępców.

Głównym zadaniem radnych 
było uchwalenie podatków ko­
munalnych, a następnie ich roz­
dział. Dochody - obok podatków 

- miasto czerpało także z należą­
cych do niego przedsiębiorstw. 
Władzę administracyjną stanowił 
magistrat, na którego czele stał 
burmistrz (w większych od ów­
czesnej Legnicy miastach nosił 
tytuł nadburmistrza). W średnich 
miastach miał do pomocy ko­
mornika, syndyka oraz od 7 do 
12 rajców.

Magistraty były wybierane 
przez zgromadzenie radnych, 
przy czym burmistrz - aż na 
dwunastoletnią kadencję. Legnic­
ki magistrat urzędował, a rada 
miejska obradowała w starym 
ratuszu, w Rynku.

. Pierwsze posiedzenie samo­
rządu zwołano na 23 marca 1809 
roku. Tego dnia wybrano prze­
wodniczącego oraz sekretarza 
rady. Burmistrza wybrano 1 
maja 1809 roku. Został nim He­
inrich Wilhelm Streit, który miał 
dwóch kontrkandydatów.

Heinrich Wilhelm Streit
(1809)

Heinrich Wilhelm Streit do 
czasu wyborów był dyrektorem 
magistratu. Streit pełnił urząd

tylko 20 dni. 18 maja otrzymał 
propozycję objęcia stanowiska 
prezydenta policji we Wrocła­
wiu. Przyjął bardziej zaszczyt­
ną i lepiej płatną posadę i zrezy­
gnował z posady burmistrza 
Legnicy.

Friedrich Gotttried Podorff 
(1809-1815)

Samorząd na burmistrza 
wybrał pochodzącego z Bran­

denburgii Friedricha Gottlieba 
Podorffa, który mieszkał w Le­
gnicy od 1791 roku. Władzę nad 
miastem objął 21 lipca 1809 roku 
i sprawował ją do przedwczesnej 
śmierci (w wieku 45 lat) 18 paź­
dziernika 1815 roku.

Rządy Pordorffa przypadały 
na okres wojen napoleońskich. 
13 maja 1813 roku burmistrz, na 
wieść o zbliżających się do mia­
sta wojskach francuskich z Na­
poleonem na czele, nakazał ewa­
kuację wszystkich urzędników.

SPOŁECZNA SZKOŁA PODSTAWOWA 
w Złotoryi, ul. Wojska Polskiego 18 

oferuje:

 Naukę od klasy “O” do klasy VI
 Małą liczbę uczniów w zespołach klasowych 
(dol2 osób)

 Zajęcia od godz. 8 do 15
 Wysoki poziom edukacji
 Indywidualny tok nauczania
 Pracę na lekcji w kilku poziomach
 Prowadzenie zajęć dla uczniów z trudnościami 

w nauce (dysleksja, dysortografia, dyskalkulia, 
dysgrafia)

 Zwiększoną liczbę godzin na poszczególne 
przedmioty (j. polski, matematyka, historia, 
biologia, geografia)

 Zajęcia dodatkowe: ~ ’
nauka języków obcych 0. niemiecki, 
j. angielski, j. francuski, j. włoski - do wyboru) 

«• kaligrafia
«■ rachunek pamięciowy 

techniki czytania
«■ gimnastyka korekcyjna
®- tenis, narty

basen (nauka pływania)
 Wyjazdy do „Zielonej Szkoły"
 Możliwość kontynuowania nauki
w Dwujęzycznym Gimnazjum Społecznym 

Zatrudniamy młodych wykwalifikowanych nauczycieli.

DWUJĘZYCZNE GIMNAZJUM SPOŁECZNE 
w Złotoryi, ul. Wojska Polskiego 18 

oferuje:

 Naukę od klasy I do III  Wysoki poziom edukacji;
 Małe zespoły klasowe (12 osób)  Nowoczesne metody nauczania języków obcych;
 Zajęcia od godz. 8 do 15  Zajęcia z informatyki;
 Zwiększoną liczbę godzin na poszczególne  Prowadzenie zajęć dla uczniów z problemami 
przedmioty (j. polski, matematyka, historia, w nauce (dysleksja, dysortografia,
biologia i inne) dyskalkulia);

W gimnazjum zostaną utworzone:
ii Klasa dwujęzyczna z rozszerzonym programem nauczania j. niemieckiego (6 godz tygodniowo 

oraz jednym przedmiotem w tym języku - geografią). Dodatkowo do wyboru inny język obcy - 2 godz
ii Klasa ogólna z możliwością nauki dwóch języków obcych (j. niemiecki, j. angielski, j francuski 

j. włoski - do wyboru). ’
UWAGA! Wszyscy uczniowie zapisani do szkół we wrześniu, otrzymają specjalne zniżki w płatnościach, nawet 50 orne SzczenńinA 
preferencje dla uczniów klas I, IV, V Społecznej Szkoły Podstawowej, tel.87-83-393. ' s

Wszelkich dodatkowych informacji udziela dyrektor szkoły - tel. 878-36-09.

Wyjechały także władze rejencji 
(przeniesiono je do Legnicy z 
Głogowa właśnie z powodu woj­
ny), uciekło wielu zamożnych 
obywateli.

Kadłubowy samorząd (w 
mieście zostało tylko 21 radnych), 
zwołany na żądanie Francuzów 
przez sekretarza rady profesora 
Karla Werdermanna, 28 maja 
wybrał nowego burmistrza, któ­
rym został radca Materne. Urząd 
złożył 31 sierpnia, po ucieczce 
Francuzów.

Po powrocie legalnych władz 
kolaboranci, z radcą Materne na 
czele, zostali aresztowani i na 
krótki czas osadzeni w więzieniu. 
Z kilkunastoosobowego grona 
kolaborantów zrehabilitowano

jednynie profesora 
Werdermanna
który w imieniu mieszkańców 
witał Napoleona u bram miasta. 
Sędziowie wzięli pod uwagę jego 
zasługi dla Legnicy.

W okresie rządów Podorffa, 
w 1810 roku, rząd pruski dokonał 
sekularyzacji dóbr Kościoła kato­
lickiego. Skorzystał na tym samo­
rząd, bo wiele kościelnych dotąd 
obiektów stało się własnością mia­
sta. Także w tym czasie, w 1811 
roku, przekształcono w gimna­
zjum państwowe Akademię Ry- 
cerską oraz zezwolono na osad­
nictwo żydowskie w Legnicy.
_________ Włodzimierz Kalski
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Syberyjska opowieść tu
„Wojna zburzyła nasze siel­

skie, spokojne życie. Zwłaszcza po 
wkroczeniu bolszewików siedzieli­
śmy jak na zoulkanie" - napisał w 
swoich wspomnieniach Włady­
sław Augustyński z Kwiatko- 
wic. Dla Polaków z Kresów 
Wschodnich wojna, tak na­
prawdę, zaczęła się 17 września 
1939 roku, po zajęciu przez Ar­
mię Czerwoną wschodnich ru­
bieży Polski. Oznaczała repre­
sje, zsyłki i obozy niewolniczej 
pracy.

Pan Władysław swoje wspo­
mnienia spisał w ubiegłym roku 
na 64 stronach maszynopisu, 
szczegółowo relacjonując sześć 
lat katorgi. Jak mówi, pisał - ku 
przestrodze. Chciałby je wydać, 
ale jak na razie trudno o sponso­
rów. Publikujemy skróconą wer­
sję pierwszej części „Syberyjskiej 
opowieści".

Łomotanie do drzwi
Tej nocy, z 9 na 10 lutego 1940 

_ roku, byliśmy wszyscy razem. 
Nawet nasza najstarsza siostra 
Elżbieta, która wraz z mężem 
mieszkała w sąsiedniej wsi. 
Przybyła zaniepokojona wieścia­
mi o wywózkach. Było nas zatem 
trzynaście osób, a właściwie 
czternaście, ponieważ Elżbieta 
była w siódmym miesiącu ciąży.

W środku nocy obudziło nas 
gwałtowne łomotanie do drzwi 
i krzyki. Uzbrojeni ukraińscy 
milicjanci dali nam pół godziny 
na opuszczenie domu. Matka za­
częła lamentować, najmłodsze 
rodzeństwo płakało. Milicjanci 
widząc, co się dzieje, sami zaczęli 
wynosić pierzyny na sanie, ra­
zem z.małymi dziećmi, a starsze 
powyganiali na dwór, tak jak sta­
ły. Tak straciliśmy nasz rodzin- 
ny dom w Wierzblanach koło 
Buska.

Zawieziono nas na stację w 
Krasnem i załadowano do wago­
nu towarowego razem z pięcio­
ma innymi rodzinami. W zary­
glowanym wagonie tłoczyliśmy 
się w 50 osób. Najgorszy był brak 
ubikacji. Wyrąbaliśmy więc w 
podłodze wagonu dziurę, która 
później została nawet osłonięta 
prześcieradłem. Dopiero po 
dwóch dniach jazdy na jednej ze 
stacji podano nam chleb i gorącą 
wodę. Wstawiono żelazny pie­
cyk, podrzucono trochę opału i 
desek na prycze. Odtąd już 
chleb, gorącą wodę i zupę z ka­
szy jęczmiennej dostawaliśmy 
codziennie.

NadSysołą
Po dwóch miesiącach dotar­

liśmy do miasta Muraszyn, gdzie 
w lodowatej i zapluskwionej cer­
kwi przez tydzień czekaliśmy na 
dalszy etap podróży. Kilka osób 
zmarło. Któregoś dnia pod cer­
kiew zajechały samochody cięża­
rowe kryte plandekami. Wiezio­

historia

no nas na północ, przez coraz 
dziksze okolice, przez ogromne, 
zasypane śniegiem lasy. Do Syk- 
ty wkaru, stolicy republiki Korni, 
przy ujściu rzeki Sysoły do rzeki 
Wyczegdy, przybyliśmy nocą. 
Ujrzeliśmy oświetlone tartaki, 
składy desek i port na rzece. Ulo­
kowano nas dwa kilometry da­
lej, w dużym osiedlu Nowy Po- 
siołek. Jak się później okazało, po 
okolicy rozrzuconych było dużo 
podobnych osiedli, w których 
pracowali i mieszkali zesłańcy.

Kto nie rabotajet...
W naszym posiołku było 

osiemnaście dużych baraków, 
niektóre miały po trzy piętra. 
Moją rodzinę i jeszcze cztery 
inne umieszczono w baraku nr 
13. Była to duża izba o wymia­
rach 15 metrów na 9, przedzie­
lona na pięć części. Zastaliśmy 
gołe ściany, nawet pieca nie było.

Czwartego dnia wezwano 
nas na plac, apelowy. Usłyszeli­
śmy, co nam wolno, a czego nie. 
„Kto nie rabotajet, ten nie kusza- 
jet" - to była żelazna zasada. Do 
pracy zmuszani byli wszyscy w 
wieku od 14 do 60 lat. Dziennie 
należało się im 500-800 gramów 
chleba, w zależności od rodzaju 
zajęcia, pozostałym tylko 300. 
Praktycznie więc wszyscy mu- 
sieli pracować, żeby nie umrzeć 
z głodu. Dorośli przez 10 do 12 
godzin, a dzieci i młodzież po 8 
godzin. Przydziały chleba trze­
ba było, oczywiście, wykupić. 
Ale zarobki były tak nędzne i 
nieregularnie wypłacane, że nie 
starczały nawet na minimalne 
racje żywności.

Byliśmy liczną rodziną, aż 
sześcioro - spośród dziesięcior­
ga dzieci - nie miało jeszcze dwu­
nastu lat. Było nam bardzo cięż­
ko. To, że nie pomarliśmy z gło­
du, możemy zawdzięczać naszej 
matce. Mimo że miała tyle dro­
biazgu, otrzymała nakaz nosze­
nia wody do stołówki przez czte­
ry godziny dziennie. Taszczyła 
ją wiadrami z odległego o pół 
kilometra źródła. Najmłodsze 
rodzeństwo dzielnie jej pomaga­
ło. Dzięki temu kucharki podsu- 

_vyąły_dzięciom_tąlęrzzupy,ąęząr_ 
sem, gdy nikt z kierownictwa nie 
widział, nawet kromkę chleba.

Wbrew zakazowi, matka szła 
na wieś i wymieniała ubrania na 
żywność. Zamykali ją kilka razy 
za oddalanie się z miejsca za­
mieszkania, ale ona robiła swo­
je. Latem było łatwiej, w lasach 
rosło dużo grzybów i jagód, nie 
brakowało też pokrzywy, która 
była źródłem witamin.

Brzozowy krzyż
Ojciec najpierw dostał pracę 

w budownictwie, a potem przy 
spławianiu drewna. Najstarszy 
brat, 21-letni Stanisław, układał 
na tartacznym placu kloce w tzw. 

sztabie o wysokości 10 metrów i 
długości 300.17 maja 1941 roku 
taki sztabel się przewrócił. Brat 
zginął przywalony klocami. To 
było drugie nieszczęście, które 
moją rodzinę spotkało na Sybe­
rii. Pierwsze dotyczyło Elżbiety. 
Już na miejscu urodziła synka. 
Był bardzo słabiutki i zmarł po 
dwóch miesiącach. Przed śmier­
cią został ochrzczony przez na­
szą mamę. Szwagier Józef Tro­
jan zbił skrzynkę z desek i po­
chowaliśmy dziecko w lesie pod 
sosną, stawiając na grobie krzyż 
z brzozy.

Tyfus, czerwonka i malaria 
dziesiątkowały ludzi. Wymiera­
ły całe rodziny, gdyż brakowało 
lekarstw. Tyfus dopadł także 
moje trzy najmłodsze siostry. 
Czesława, Teresa i Aleksandra 
leżały w izolatkach, czekając na 
śmierć. Czteroletnia Tereska 
zmarła. Matka wzięła dwa ubra­
nia po bracie Stanisławie i poszła 
z błaganiem do lekarza. Znala­
zły się lekarstwa i.dwie siostry 
przeżyły. Ale o tym wszystkim 
dowiedziałem się znacznie póź­
niej, ponieważ odseparowano 
mnie od rodziny, wcielając w 
1941 roku, po wybuchu wojny z 
Niemcami, do tzw. trud-armii.

Wypalając węgiel
Naszą grupę, około 60 mło­

dych mężczyzn, przewieziono 
do miejscowości Nuwcim, 100 
km od Syktywkaru, w pobliżu 
ciepłego jeziora, które nigdy nie 
zamarzało. Znajdowała się tam 
'huta żelaza opalana węglem 
drzewnym. Zakład rozbudowy­
wano przystosowując do pro­
dukcji wojennej. Już na pierw­
szym apelu dowiedzieliśmy się, 
że podlegamy rygorom wojsko­
wym, a za wszelki sprzeciw gro­
zi sąd wojskowy.

Po zbiciu tratew popłynęli­
śmy rzeką pod prąd w głąb lasu. 
Na polanie wskazanej przez na­
czelnika rozbiliśmy obóz. Po­
dzielono nas na trzy brygady. 
Jedna wypalała węgiel dla huty, 
druga, do której ja należałem, 
zajęła się budowaniem baraku 
mieszkalnego z pomieszczeniem 
na magazyn, a trzecia budowała 
drogę od naszej polanki do 
Nuwcimia. Polegało to na tym, 
że ścięte drzewa układało się jed­
no przy drugim, a gałęzie kładło 
na wierzch. W ciągu roku po­
wstało 10 km takiej drogi.

Wkrótce zostałem brygadzi­
stą, bo znałem język ukraiński. 
Szybko też nauczyłem się poro­
zumiewać z miejscowymi ludź­
mi i miałem dar orientacji w te­
renie, co okazało się niezwykle 
przydatne. Las był ogromny, jak 
go Pan Bóg stworzył, bez dróg i 
przesięków. Brygady wypalając 
węgiel drzewny zapuszczały się 
po kilkadziesiąt kilometrów. 
Zdarzało się, że robotnicy błądzi­
li nie mogąc znaleźć drogi po-
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wrotnej, wielu poginęło szukając 
jej na własną rękę. Mnie za każ­
dym razem bez trudu udawało 
się powrócić do bazy.

Brygadzista miał wolną rękę 
i sam dobierał sobie ludzi, przyj­
mowano nawet zbiegów z ła­
grów i zsyłek, którzy chcieli jak 
najgłębiej ukryć się w lasach. Jak 
pamiętam, to przy wypalaniu 
nikt o dokumenty nie pytał.

Pewnego dnia, a było to 27 
listopada 1942 roku, dostałem od 
mojego dowódcy polecenie, aby 
siedem powołanych do wojska 
dziewcząt odwieźć z Nuwcimia 
do Syktywkaru. Ten stukilome- 
trowy odcinek musiałem poko­
nać w ciągu 12 godzin. Konia 
miałem dobrego, niedużego 
wzrostu, ale za to silnego i wy­
trzymałego. Sześć dziewcząt 
było już na saniach, zajechałem 
pod dom siódmej i tu zdarzył się 
niespodziewany wypadek.

W objęciach niedźwiedzia
W mieszkaniu tej dziewczy­

ny wychowywał się niedźwiedź, 
był już prawie dorosły. Przy po­
żegnaniu z rodzicami zaczął się 
płacz i lamentowanie, to zanie­
pokoiło zwierzę. Gdy dziewczy­
na podeszła do niego, żeby i z 
nim się pożegnać, rzuciło się na 
nią i zaczęło gryźć. Widząc, co 
się dzieje, złapałem krzesło i z 
całej siły uderzyłem niedźwie­
dzia w łeb. Chwilowo go przy­
ćmiłem, ktoś inny złapał dziew­
czynę za nogi i wyciągnął na ze­
wnątrz. Musiałem zawieźć ją do 
lekarza, ponieważ było mocno 
poturbowana, a potem już bez 
niej ruszyliśmy w dalszą drogę.

Musiałem zatrzymać się przy 
rzece, żeby napoić konia. Nagle 
otoczyło nas kilku mężczyzn. 
Powiedzieli, że koń przy moich 
saniach jest ukradziony z miej­
scowego kołchozu. Zarekwiro­
wali go i w zamian dali starego, 
który nie chciał ciągnąć. A czas 
uciekał. Do wojenkomendy 
spóźniłem się dwie godziny. 

Opowiedziałem o zajściach, któ­
re spotkały mnie po drodze, ale 
nie uwierzyli. Komendant krzy­
czał, że jem ruski chleb, że na 
froncie codziennie giną tysiące 
ludzi, a ja zająłem się jedną 
dziewczyną i przez to opóźniłem 
wyjazd zbiorczy, że to sabotaż, 
że każę mnie rozstrzelać.

W komnacie śmierci
Zamknęli mnie w małym po­

mieszczeniu, nie dali jeść ani pić 
i przez dwa dni prowadzili śledz­
two. Kilka razy na dobę. Bili mnie 
po żołądku, .po żebrach, po gło­
wie. Chcieli, abym powiedział, 
kto kazał mi- się spóźnić. Strzelali 
do mnie kilka razy tak, że pociski 
gwizdały koło uszu. Po dwóch 
dniach wsadzono mnie nagiego 
do karceru, razem z kilkunasto­
ma innymi nieszczęśnikami. Było 
to pomieszczenie bez okien, świa­
tła i wentylacji. Później dowie­
działem się, że nazywają je kom­
natą śmierci. Było tak ciasno, że 
jeden drugiego podpierał, nie 
było mowy o zmianie pozycji cia­
ła. Kto nie wytrzymał i osunął się, 
zostawał zadeptany. Ludzie za­
łatwiali się na stojąco. Nie pomo­
gły krzyki, wołania, płacz. Dusi­
liśmy się. Ja modliłem się, szyku­
jąc się na śmierć.

Jednak drzwi się otworzyły. 
Dwóch spośród nas zostało za­
deptanych, a dwóch innych led­
wo żyło. Mnie i ośmiu pozosta­
łych zaprowadzili do łaźni, ubra­
li, dali jeść i pić, a potem na pie­
chotę ruszyliśmy do łagru 
Wierchnyj-Ciow. Miesiąc później 
pod eskortą dwóch strażników 
byłem prowadzony do Nuwci­
mia na moją sprawę sądową o 
sabotaż. Cały czas myślałem o 
ucieczce. Znałem okoliczne lasy. 
Byłem pewny, jeśli mi się uda, to 
przeżyję. Dotrę do brygady, któ­
ra w głębi lasu wypala węgiel, 
tam będę bezpieczny.

Oprać. Maria Kuncaitis 
(ciąg dalszy w następnym numerze 
„Konkretów")
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Polonez już od 1 9.900 zł.

Jeśli masz duży bagaż...
Polonez Truck rabat do 4000 zł*

Cena niższa o 1000 zł.
Bezpłatny pakiet ubezpieczeniowy AC/OC/NW 
10% zniżki na kolejny rok przy bezwypadkowej jeździe.

DAEWOO

LG POLMOZBYT
Legnica, ul. Ścinawska 5 

salon tel. (0-76) 866-02-37, 

informacja bezpłatna (0-76) 954

* Rok produkcji 19?8



EMERYTALNE

FUNDUSZE ZUS 
informuje
Oddział ZUS w Legnicy 

informuje, że podstawę do 
wypłaty zasiłków pielęgna­
cyjnych przysługujących 
dzieciom mogą stanowić za­
świadczenie lekarskie wysta­
wione zarówno przez leka­
rzy publicznych zakładów 
opieki zdrowotnej, jak i leka­
rzy ubezpieczenia zdrowot­
nego, z którymi kasy chorych 
podpisały umowy na udzie­
lanie świadczeń zdrowot­
nych.

Arka zaprasza
Arka lnvesco OFE 

zatrudni 

przedstawicieli funduszu 
Proponujemy atrakcyjne zarobki 

i bezpłatne szkolenie.

Zapraszamy do biura w Legnicy 
ul. S. Okrzei 20 

tel. (076) 862-90-83, 862-92-33.

NiepełnosprawniMinisterstwo Finansów sta­
ra się o zmianę ustawy o reha­
bilitacji zawodowej i społecznej 
oraz o zatrudnianiu osób nie­
pełnosprawnych. W Polsce od 
kilkunastu tygodni trwa dys­
kusja nad planowanymi zmia­
nami.

Proponowanym zmianom 
sprzeciwiają się pracodawcy 
reprezentujący zakłady pracy 
chronionej. Dzisiejsze przepi­
sy preferują tych, którzy za­
trudniają odpowiednią liczbę 
niepełnosprawnych. Otrzy­
mują one ulgi i dotacje z Pań­
stwowego Funduszu Osób 
Niepełnosprawnych 
(PFRON). Wprawdzie nowa

ustawa pozostawia zakłady 
pracy chronionej, ale stracą 
one przywileje. Projekty zmie­
rzają w takim kierunku, by 
wszyscy pracodawcy mogli 
korzystać z pieniędzy PFRON. 
Projekt wprowadza aż sześć 
kategorii zakładów pracy. W 
zależności od liczby zatrudnio­
nych osób niepełnosprawnych 
i stopnia ich upośledzenia, 
zmieniają się stawki ulg i dota­
cji. Pracodawcy twierdzą, że 
nowych wymogów nie będą w 
stanie spełnić. A skoro ich nie 

spełnią, to nie będą zatrudniać 
osób niepełnosprawnych.

- Na niedawnej konferencji 
w Gdańsku wszyscy jej uczest­
nicy zapowiedzieli, że zwolnią 
pracowników niepełnospraw­
nych, jeśli ustawa wejdzie w 
proponowanym kształcie - mó­
wiła Janina Liedtke-Jaremba, 
przewodnicząca Krajowej Fe­
deracji Zakładów Pracy Chro­
nionej na sympozjum, które od­
było się w Polanicy Zdroju. - 
Sama postąpię tak samo - za­
powiedziała.

na bruk
- Jeszcze tak źle nie było - 

wzdychał szef Federacji Praco- 
dwców Polski Południowo-Za­
chodniej, Józef Spyra ze Złoto­
ryi.

- Nie jestem lojalny i nie 
zgadzam się z projektami Mi­
nisterstwa Finansów kierowa­
nego przez mojego partyjnego 
przełożonego - zapewniał 
uczestników konferencji poseł 
Jan Lityński z Unii Wolności.

O tym, że jest tak istotnie, 
świadczy liczba uczestników 
polanickiego sympozjum - bli­

sko 130 pracodawców i wielu 
parlamentarzystów i dostojni­
ków wojewódzkich.

Zmian, co zrozumiałe, boją 
się także niepełnosprawni. Nie 
można się im dziwić, skoro 
pracodawcy bez owijania w ba­
wełnę przekonują, że jak im się 
nie będzie opłacało, to niepeł­
nosprawnych nie będą zatrud­
niać.

- Najgorsze jest to, że rzą­
dowe propozycje miały już trzy 
wersje, a każda była inna - na­
rzekała Janina Liedtke-Jarem­
ba. - Przez środowisko został 
opracowany osobny projekt i 
nikt się nim nie interesuje.

Grzegorz Szczepaniak

a poaiYiion
Jeżeli nie wybrałeś jeszcze funduszu lub wahasz się, czy przystąpić do II filaru ubezpieczeń, zachęcamy, abyś wybrał Otwarty Fundusz 
Emerytalny „Pocztylion”. Jest on zarządzany przez Pocztowo-Bankowe Powszechne Towarzystwo Emerytalne. Jego akcjonariuszami jest 
francuska grupa kapitałowa PARIBAS reprezentowana przez Bank PARIBAS i Towarzystwo Ubezpieczeniowe CARDIF oraz państwowe 

przedsiębiorstwo użyteczności publicznej POCZTA POLSKA.

BANK PARIBAS to wiodący międzynarodowy bank inwestycyjny, który zarządza aktywami w wysokości 78 miliardów dolarów. Zalicza się do 
trzydziestu czołowych instytucji na świecie. 0 jego sile i fachowości niech świadczy fakt, że BANK PARIBAS w I kwartale 1999 r. osiągnął zysk 
w wysokości 565 milionów euro. Dla porównania, jest to 2/3 rocznego zysku całego sektora bankowego w Polsce.

TOWARZYSTWO UBEZPIECZENIOWE CARDIF zostało założone we Francji i specjalizuje się w indywidualnych i grupowych ubezpieczeniach 
na życie oraz programach emerytalnych. Wśród klientów cieszy się olbrzymią popularnością i zaufaniem, czego dowodem może być całkowi­
ta wielkość zarejestrowanych składek. W samym tylko 1998 r. ich wartość przekroczyła 3,3 miliarda dolarów. Dziś reprezentuje 15 % 
francuskiego rynku ubezpieczeń grupowych i należy do ścisłego grona liderów funduszy emerytalnych.

POCZTA POLSKA od ponad 440 lat jest obecna w życiu Polski i Polaków. Jest jedną z największych firm pod względem zatrudnienia, 
wielkości osiąganych obrotów oraz gęstości sieci placówek pocztowych. Poczta Polska była w zeszłym roku jedną z nielicznych na świecie 
tego typu instytucji państwowych, która nie przyniosła strat. Poprzez stutysięczną kadrę i ponad 7700 urzędów pocztowych na terenie 

całego kraju -
MY JESTEŚMY NAJBLIŻEJ PAŃSTWA

OFE „Pocztylion” korzysta z sieci usługowej Poczty Polskiej, co w sposób znaczący obniża koszty działalności.

Dlatego też pobierane przez nas opłaty należą do najniższych i najkorzystnejszych:

8.9 % przez pierwsze dwa lata
7,5 % po dwóch lata
2.9 % po 16 latach

Celem inwestycyjnym Otwartego Funduszu Emerytalnego „Pocztylion” jest takie lokowanie powierzonych nam środków finansowych, aby:

> maksymalizować stopień bezpieczeństwa lokowanych aktywów
> zapewnić możliwie najwyższą realną stopę zwrotu
> dać możliwość długoterminowego, stabilnego inwestowania.

Wierzymy, że Otwarty Fundusz Emerytalny „Pocztylion" spełni Państwa oczekiwania i pozwoli spokojnie patrzeć 
w bezpieczną przyszłość. Liczymy na Państwa zaufanie.

INFORMACJE WE WSZYSTKICH URZĘDACH POCZTOWYCH.
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AMYESCAP PLC.*

KONFERENCJA 
EPISKOPATU POLSKI*

ARKA - INVESCO
Otwarty Fundusz Emerytalny

bezpłatna infolinia 0 800 222 444 www.arka-invesco.pl

ARKA-INVESCO PTE S.A. Biuro Regionalne 
59-200 Legnica, ul. Stefana Okrzei 20, tel. (076) 862 90 8'3, 862 92 33

* założyciele ARKA-INVESCO Powszechnego Towarzystwa Emerytalnego S.A.

http://www.arka-invesco.pl
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Wniedzielę, 5 września, w Osetnicy 
odbyły się dożynki gminne zorganizo­
wane przez Urząd Gminy w Chojnowie 
i samorząd Osetnicy. Tradycyjne obcho­
dy święta plonów rozpoczęły się mszą 
świętą w osetnickim kościele pw. Świę­
tej Anny.

Po nabożeństwie była uroczysta ce­
remonia dożynkowa z udziałem władz 
gminy, gości i przedstawicieli wsi. Po 
odegraniu przez Dętą Orkiestrę Strażac­
ką hymnu państwowego gości przyby­
łych na uroczystość - wśród nich poseł 
Bronisławę Kowalską i wiceprezesa 
Dolnośląskiej Izby Rolniczej Leszka 
Grelę - powitał gospodarz dożynek - 
wójt gminy Chojnów, Adam Grabo- 
wiecki. Na jego ręce starostowie doży­
nek Beata Półchłopek i Robert Płachta 
złożyli bochen chleba. Po przedstawie­
niu obrzędu dożynkowego przez ze­
społy folklorystyczne Diabełki z Zespo­
łu Szkół Rolniczych w Chojnowie, Ka­
linki z Rokitek i Słowiki ze Starego 
Łomu wójt podziękował rolnikom za 
trud, cierpliwość i zrozumienie trudnej 
sytuacji związanej ze skupem zbóż. Po­
ruszony został również problem plano­
wej budowy spalarni odpadów komu­
nalnych i przemysłowych w Osetnicy. 
Wójt wyraził nadzieję, że procedura 
cofnięcia decyzji o lokalizacji spalarni 
zakończy się powodzeniem, dziś wia­
domo, już że wojewoda dolnośląski 
wstrzymał pozwolenie na budowę. Po­
tem wójt podziękował za zaangażowa­
nie w zbiór plonów i życzył wszystkim

Dożynki w gminie 
Chojnów

W konkursie na piosenkę biesiadną zwyciężył zespół z Budziwojowa

Adam Grabowiecki, wójt gminy Chojnów, 
na Targach Chleba w Jaworze

Występ zespołu Diabołki z Zasadniczej 
Szkoły Rolniczej w Chojnowie
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Fbbśw się w Jawom
Gmina Chojnów zaprezentowała się na III Międzynarodowych Targach Chleba w 

Jaworze. Urząd Gminy przygotował stoisko, na którym wystawiliśmy pieczywo z pie­
karni Borkowski-Styrkowiec z gminy Chojnów. Uczestnicy targów mieli możliwość 
spróbowania, jak smakuje nasz chleu, który podawaliśmy z masłem i miodem. Za­
kosztowali go również premier Jerzy Buzek, premier Czech Miłosz Zeman i wojewoda 
dolnośląski Witold Krochmal. Wójt Adam Grabowiecki odebrał od premiera gratula­
cje za atrakcyjny sposób prezentacji.

Przed naszym stoiskiem było tłoczno, zwłaszcza że fundowaliśmy uczestnikom 
piwo z chojnowskiego Browaru „Stanley". Piwo tak smakowało, że w beczce szybko 
pokazało się dno. Błyskawicznie rozeszły się też foldery reklamowe i miesięcznik sa­
morządowy „Wiadomości Gminy Chojnów". Panie z zespołów folklorystycznych ze 
Starego Łomu i Rokitek wypadły tak dobrze, że program drugi Telewizji Polskiej na­
grał z nimi specjalną audycję. Znakomicie zaprezentowała się również Orkiestra Dęta 
OSP gminy Chojnów, która grała na ulicach Ja----- ~
grał z nimi specjalną audycję. Zna
OSP gminy Chojnów, która grała na ulicach Jawora.

Gminę na jaworskich targach prezentował wójt Adam Grabowiecki i znany aktor 
Wojciech Siemion. Wójt w oficjalnym przemówieniu zapromował gminę tak doskona­
le, że otrzymaliśmy wyróżnienie od starosty powiatu jaworskiego, a od organizato­
rów imprezy trzecią nagrodę za prezentację stoiska. Dyplom odebrali reprezentanci 
gminy - rybak, który promował stawy rybne w Goliszowie, gdzie można złowić nawet 
Kilkukilogramową rybę i dżokej ze stadniny koni w Jaroszowce.

Na targach zachęcaliśmy do inwestowania w naszej gminie, zwłaszcza w strefach 
ekonomicznych, w których są dogodne warunki do prowadzenia działalności gospo­
darczej Wójt Adam Grabowiecki zapraszał wszystkich do odwiedzania naszych atrak­
cyjnych miejscowości wypoczynkowych. Turyści, wędkarze, biznesmen., amatorzy do­
brej kuchni na pewno nie będą rozczarowani.

Już niebawem ten budynek przy ul. 
M. Reja 8 w Chojnowie przestanie być 
siedzibą Urzędu Gminy. Atrakcyjny wy­
gląd i dobre położenie zapewne wyko­
rzystają zainteresowani kupnem tej 
nieruchomości.

można już składać.

pomyślności. Część oficjalna dożynek 
zakończyła się prezentacją wieńców 
oraz wręczeniem medali i dyplomów 
najlepszym rolnikom gminy.

Na dożynkach wystąpiły chojnow­
skie zespoły folklorystyczne. Wzbudzi­
ło to zainteresowanie zwłaszcza wśród 
dzieci. Niektóre z nich po raz pierwszy 
zobaczyły i Usłyszały piękne ludowe 
tańce i pieśni.

Na boisku zorganizowano finał Tur­
nieju Piłki Nożnej o Puchar Wójta Gmi­
ny Chojnów. Zdobyła go drużyna Czar­
ni z Rokitek. Potem był konkurs piosen­
ki biesiadnej, który stanie się chyba sta­
łym punktem dożynek w gminie Choj­
nów. Nagrodę zdobyła reprezentacja z 
Budziwojowa za zabawną interpretację 
znanej piosenki "Pije Kuba do Jakuba". 
Amatorzy muzyki mogli również po­
słuchać zespołu disco polo i koncertu 
Młodzieżowego Trio Instrumentalnego.

Na dożynkach wręczono nagrody 
za udział w konkursie na "Najpiękniej­
szy Ogród Przydomowy '99''. Zwycię­
żył ogródek państwa Janiny i Henryka 
Balińskich z Rokitek. Rywalizacja o na­
grodę pozytywnie wpłynęła na wygląd 
wiejskich gospodarstw nie tylko na czas 
konkursu.

Obchody tegorocznych dożynek w 
gminie Chojnów zakończyły się trady­
cyjnie zabawą ludową, która dzięki 
sprzyjającej pogodzie była pod gołym 
niebem.

Mieszkańcy gminy Chojnów po raz 
kolejny udowodnili, że potrafią tworzyć 
jedność podczas ważnych dla nich wy­
darzeń. ___________________________

Monika Maciejewska

Wręczenie nagrody w konkursie na pre­
zentację stoiska

Orkiestra strażacka koncertowała na 
jaworskim Rynku



Zdjęcia WINCENTY KOŁODZIEJSKI

Jaworzanie w oczekiwaniu na przyjazd premierów Polski i Czech

Zdjęcia WINCENTY KOŁODZIEJSKI

Mistrz świata w piekarnictwie podczas ulicznej prezentacji

Największy bochen chleba prezentom

Prezenterka telewizyjna Zofia Czernicka wspomina na scenie współpra­
cę z dziennikarką „Słowa Polskiego” Wandą Jamróz (z prawej)

prasowych. Jak przyznają organi­
zatorzy, dopisało wszystko - od 
pogody po gości.

Targi rozpoczęło piątkowe na­
bożeństwo ekumeniczne w Koście­
le Pokoju. Kazania wygłosili biskup 
diecezjalny Kościoła ewangelickie­
go we Wrocławiu, ks. Ryszard Bo­
gusz i biskup pomocniczy diecezji 
legnickiej, ks. Stefan Regmunt. 
Wcześniej, w kościele św. Marcina, 
odbyło się triduum przed świętem 
wdzięczności za tegoroczne zbiory. 
Na uroczyste otwarcie Europejskich 
Dni Chleba, zorganizowanych w 
ramach targów, przybyli m.in. wo­
jewoda dolnośląski Witold Kroch­
mal i marszałek sejmiku dolnoślą­
skiego, Jan Waszkiewicz.

Atrakcją pierwszego dnia była 
wizyta premierów Polski Jerzego 
Buzka i Republiki Czeskiej, Milo- 

"Honorowe Bułki Targowe" 
- to główne nagrody III Między­
narodowych Targów Chleba, któ­
re w niedzielę zakończyły się w 
Jaworze. Trzyosobowa komisja 
konkursowa, po obejrzeniu stoisk 
34 wystawców, za najlepszą for­
mę ekspozycji uznała prezentację 
Studia ceramiki "Julia" Jana Pa­
piernika. Z kolei za najlepsze sto­
isko piekarsko-cukiernicze nagro­
dzono firmę "Martex" Stanisława 
Furtaka z Jawora. Wśród nowych 
produktów, po raz pierwszy po­
kazywanych na targach, najwięk­
sze uznanie zdobyła oferta przed­
siębiorstwa Evan z Wrocławia.

Tegoroczne targi obejrzało 
kilkadziesiąt tysięcy osób. Impre­
zie towarzyszyło kilka ekip tele­
wizyjnych, kilkanaście stacji ra­
diowych i dziesiątki dziennikarzy 

sza Zemana. Dostojni goście wrę­
czyli Stanisławowi Furtakowi z Ja­
wora nagrodę Piekarza Roku. W 
tym samym dniu w Muzeum Regio­
nalnym Ziemi Jaworskiej odbył się 
wernisaż wystawy "Ziemia pachną­
ca chlebem". Kiedy goście zwiedzali 
namiot targowy, na scenie prezen­
towały się gminy: Chlewiska, Choj­
nów, Węgrów i Wyszków. W prze­
rwach występowały zespoły mu­
zyczne i kabarety. Całość prowadzi­
li: aktor Wojciech Siemion, prezen­
terka telewizyjna Zofia Czernicka i 
aktorka Irena Kareł.

W sobotę najważniejsze były 
Wybory Miss Ziemi Jaworskiej. 
Wygrała je Doriana Grabarek z Ja­
wora, która została też Miss Chle­
ba i Miss Foto. W tym dniu na sce­
nie prezentowały się gminy: Ostro­
łęka, Kudowa Zdrój, Tarnów Opol­

ski, Kunice, Paszowice, Nowogro­
dziec, Świdnica i Strzegom. Wystę­
powały też zespoły z Euroregionu 
Nysa, Białorusi oraz Łemkowski 
Zespół Pieśni i Tańca "Kyczera".

- W przyszłym roku będzie 
jeszcze więcej atrakcji - zapowiada 
Jacek Krajewski, prezes Stowarzy­
szenia Międzynarodowe Targi 
Chleba. - Wtedy znajdzie się miej­
sce nie tylko na prezentację wyro­
bów piekarniczo-cukiemiczych, ale 
też na obrzęd, przyśpiewkę i taniec. 
Nie będzie to impreza wyłącznie 
wystawowa, ale i handlowa. Nie 
tylko dla oczu, ale i biznesu. Orga­
nizatorzy nie ukrywają, że wizyta 
premierów podniosła rangę impre­
zy. Teraz do Jawora słane są zapro­
szenia z całej Polski. Miasto po raz 
kolejny zaistniało w kraju i udo­
wodniło, że stać je na wiele.

Zwiedzającym najbard® 
podobało się stoisko liteWR 
gdzie rozdawano przepy5^ 
pieczywo. Gościom smako'1 
chleb cebulowy, którego zabr3 
najszybciej. Były też bochenh 
smaku czosnkowym, z. 
kiem kminku, słonecznik*1 ’, 
Wśród ciast najbardziej sn’S 
wał keks. Wszystko nioż"a < 
podziwiać i degustowaćW 
cie pokazów cukierniczy1-^ 
wykonaniu mistrzów świat3,

Jaworskie targi nazwany 
świętem szaszłyka i piwa-" 
sprzedawcy kiełbasek i cl'111^ 
wego napoju, w przeciwie^j. , . , 1 sili
do wystawców, sporo zaro 
trakcie imprezy. Organizator’^ 
nie dziwiło, wszak nie sa ■ 
chlebem człowiek żyje...

 Joanna



Dożynki w Jaworze, czyli smutno mi, Boże
- Nie ma się z czego cieszyć, 

ani co świętować - mówili rolni­
cy, którzy brali udział w niedziel­
nych dolnośląskich dożynkach w 
Jaworze. - Za kwintal rzepaku 
mieli nam płacić od 90 zł, tymcza­
sem sprzedajemy za 45 zł. Młodzi 
ludzie nie chcą pracować na wsi, 
bo nie widzą perspektyw. Gdyby- 
śmy teraz byli w wieku naszych 
dzieci i ojcowie przekazywaliby 
nam ziemię, też powiedzieliby­
śmy nie. To ciężka, ryzykowna i - 
jak się okazuje - nikomu niepo­
trzebna praca - skarżyli się chło­
pi, którzy do Jawora przyjechali 
tylko ze względu na tradycję.

Organizatorzy dożynek bali 
się najazdu zbuntowanych rolni­
ków. Krążyły pogłoski, że wybie­
rał się na nie Andrzej Lepper. Je­
den z uczestniczących we mszy 
księży stwierdził, że biskupowi le­
gnickiemu Tadeuszowi Rybakowi 
udało się przekonać rolników, by 
nie próbowali zakłócać święta, któ­
re miało przecież diecezjalny cha­
rakter - To człowiek zawinił, a nie 
Bóg - miał napisać w zaproszeniach 
ordynariusz Diecezji Legnickiej. 
Prośba poskutkowała, bo obeszło 
się bez ekscesów. Ale radości z do­
żynkowego święta również nie 
było widać.

- Z wiary chłopi czerpali siłę do 
wypełniania swego posłannictwa 
w pracy i w rodzinie. Chłopi w 
ogromnej większości mają uformo­
wane przez wiarę sumienia - mó­
wił biskup Tadeusz Rybak, który 
przy okazji skrytykował media za 
to, że coraz częściej religijnym zwy­
czajom rolników przypisują pogań­
ski rodowód.

W uroczystości, która odbyła 
się na jaworskim stadionie, uczest­
niczyło kilka tysięcy osób - przed­
stawicieli gmin z województwa 
dolnośląskiego. Rolnicy przywieźli 
ze sobą wieńce dożynkowe o róż­
nych motywach. W barwnym ko­

rowodzie konkurowały ze sobą 
zaprzęgi konne wykonane z siana 
i słomiane wiatraki. Nad, każdym 
wieńcem pracowano nawet kilka 
dni.

Wśród gości dożynek, których 
starostą był właściciel gospodar­
stwa z Wądroża Wielkiego Woj­
ciech Kosecki, byli wojewoda dol­
nośląski Witold Krochmal, marsza­
łek sejmiku dolnośląskiego Jan 
Waszkiewicz, przedstawiciele sa­
morządów i parlamentarzyści: se­
nator AWS Dorota Czudowska, 
poseł AWS Jacek Swakoń" (funda­
tor wyróżnienia dla Edwarda Smo­
lińskiego z Głogowa) oraz posłan­

ka SLD Bronisława Kowalska. 
Nie przyjechali goście z Warsza­
wy. Do ostatniej chwili czekano 
na marszałka sejmu Macieja Pła- 
żyńskiego, ministra rolnictwa Ar­
tura Balzasa i prezesa Państwo­
wej Agencji Rolnej Skarbu Pań­
stwa - Adama Tańskiego.

Marszałek sejmiku, który ho­
norowo otrzymał bochen chleba, 
obiecał, że podzieli go, sprawie­
dliwie i postara się, by nie zabra­
kło go żadnemu mieszkańcowi 
Dolnego Śląska.

Joanna Michalak

Marszałek sejmiku dolnośląskiego, Jan Waszkiewicz, obiecał, że bochen podzieli sprawiedliwieW tym roku dożynki nie cieszyły"rolników jak dawniej
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pod naszym patronatem

Mistrz 
niepokonany
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Jeszcze do niedawna Kunice 
słynęły przede wszystkim z szant, 
ściągających nie tylko najlepszych 
w kraju wykonawców, ale też rze­
sze publiczności. Teraz żeglarskiej 
imprezie rośnie poważna konku­
rencja. Gminny Ośrodek Kultury i 
Sportu już po raz drugi zorgani­
zował regionalne zawody w siło­
waniu na rękę. Impreza nie ma 
jeszcze rangi ogólnopolskiej, ale 
już gromadzi czołówkę siłaczy 
naszego regionu.

W tym roku do rywalizacji w 
kategorii open zgłosiło się dwuna­
stu silnych mężczyzn z zagłębia 
miedziowego. Zwycięzca, Tybe- 
riusz Kowalczyk, nie dał szans ry­
walom, wygrywając wszystkie 
walki. Młody legniczanin ma na 
koncie srebrny medal mistrzostw 
kraju w tej dyscyplinie sportu. W 
rywalizacji o najwyższe trofeum 
podopieczny słynnego trenera ka­
dry narodowej trójboistów siło? 
wych, Brunona Gershmana, poko­
nał prochowiczanina Roberta 
Lindę. Trzecie miejsce zajął Mar­
cin Pawlik z Lisowic, a czwarte 
Jerzy Granas z Jaśkowie Legnic­
kich. Najmocniejszy w rękach 
wygrał nie tylko puchar, ale też 
nagrodę finansową - 500 złotych.

Przy specjalistycznym stole 
do siłowania, umieszczonym na 
podwyższeniu przygotowanym 
nad jeziorem w ośrodku LOK-u, 
rywalizowało również dwóch 
zawodników w kategorii mło­
dzieży do lat 15. W jedynym po­

Tyberiusz Kowalczyk 
z Legnickiego Klubu Sportów Siłowych OSiR 

wygrał II regionalne Zawody w Siłowaniu na Rękę 
w Kunicach. Legniczanin pokonał w walce 
o najwyższe trofeum i nagrodę pieniężną 

Roberta Lindę, 
niezrzeszonego siłacza z Prochowic.

l „KONKRETY’
- twój'.tygodnik

jedynku w tej grupie Grzegorz 
Stelmach pokona! Artura Tono- 
jana. Choć organizatorzy zapra­
szali do rywalizacji panie, chęt­
nych nie było. Szkoda, męska część 
publiczności czekała na tę część 
imprezy z niecierpliwością. Nie­
małe emoge wzbudził za to wśród 
uczestników udział 76-letniego le- 
gniczanina, Stanisława Dyrkacza. 
Żołnierz spod Monte Cassino nie 
ustępował młodszym pola bez 
walki. Na rękę zmierzyło się też 
dwóch radnych gminy Kunice: 
Władysław Mielniczuk i Zbigniew 
Fedoruś. Jak przystało na dżentel­
menów, po walce panowie zgodzi­
li się na remis.

- W tym roku pojawiło się 
bardzo dużo zawodników, nie 
tylko amatorów, ale też ćwiczą­
cych w siłowniach regularnie. 
Przyjazd wicemistrza Polski nie­
których odstraszy). Bali się pod­
jąć walki, mówiąc, że wynik jest 
i tak przesądzony. Z drugiej stro­
ny taki uczestnik zawodów z 
pewnością podnosi rangę naszej 
imprezy i każdemu powinno za­
leżeć, na konfrontacji. Poza tym 
impreza była udana i mamy za­
miar organizować ją w przyszło­
ści raz, dwa razy do roku - pod­
sumował zawody Jacek Stacewicz, 
szef GOKiS-u Kunice.

Zawody sponsorowali: Urząd 
Gminy Kunice, Cukiernia Magda 
z Legnicy, Kawiamia-Restauracja 
"U Rybaka" w Kunicach.

. (KuBa)
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Nationale-Nederlanden 
Powszechne Towarzystwo Emerytalne 

Nationale-Nederlanden Polska S.A. (PTE) 
• co się kryle pod tą nazwą?

Przy sprzedaży Funduszu 
Emerytalnego Nationale-Ne­
derlanden wiele razy będziemy 

proszeni przez klientów o poda­
nie większej liczby informacji 
świadczących o stabilności i sile 
naszego Towarzystwa. Oto kil­
ka faktów, którymi warto ich za­
interesować:

• PTE Nationale-Nederlan­
den jest spółką prawa handlowe­
go, która - aby mogła zostać za­
rejestrowana - musiała otrzymać 
licencję w zakresie zarządzania 
Otwartym Funduszem Emery­
talnym w Polsce. UNFE, decydu­
jąc się przyznać Towarzystwu 
licencję, potwierdziło, że spełnia 
ono ostre wymogi w zakresie 
bezpieczeństwa zarządzania 
środkami finansowymi i prze­
strzegania interesów klientów.

• Nasze PTE ma dwóch za­
łożycieli: ING Group oraz Bank 
Śląski, przy czym ING Group 
wniosło 80 % kapitału akcyjne­
go, Bank Śląski 20 %. Kapitały 
własne spółki będą wynosiły 150 
min PLN.

• ING Group zarządza środ­
kami powierzonymi przez klien­
tów w wysokości 258 mld USD 
(są to aktywa funduszy emery­
talnych, ubezpieczeniowych i 
inwestycyjnych). Pod względem 
wielkości kapitału jest 6. instytu­
cją finansową w Europie. Chce 
zapewnić swoim klientom kom­
pleksowe usługi finansowe, a 

przede wszystkim komfort i bez­
pieczeństwo. Prowadzi ona dzia­
łalność w 60 krajach świata i za­
trudnia 81 tysięcy pracowników.

• Drugim współwłaścicielem 
PTE Nationale-Nederlanden jest 
Bank Śląski, który jest jednym z 
największych banków w Polsce. 
Jego większościowym udziałow­
cem jest ING Group (54 %). Ob­
sługuje on około 470 tysięcy ra­
chunków oszczędnościowo-roz- 
liczeniowych. Ma 6,7 tys. pra­
cowników. Jego udział w rynku 
usług detalicznych jest bliski 7 %. 
Bank Śląski będzie również dys­
trybutorem Funduszu dla PTE 
Nationale-Nederlanden.

• Bankiem Depozytariuszem 
został Bank Rozwoju Eksportu 
(BRE), również jeden z najwięk­
szych i najprężniej rozwijających 
się banków na rynku polskim.

• ING Group ma bardzo bo­
gate tradycje w zakresie ubezpie­
czeń na życie sięgające 150 lat i 
doświadczenie w sprzedaży 
Funduszy Emerytalnych w kra­
jach, gdzie w ostatnim czasie 
była przeprowadzona reforma 
ubezpieczeń społecznych. (Na­
tionale-Nederlanden na Wę­
grzech ma około 27 % udziału w 
rynku ubezpieczeń emerytal­
nych, 10 % w Meksyku).

• Naszym ogromnym atu­
tem jest jednak przede wszyst­
kim marka Towarzystwa Ubez­
pieczeń na Życie Nationale-Ne­

derlanden Polska S.A., na którą 
pracowaliśmy przez cztery lata, 
osiągając 6,2 % udziału w rynku 
ubezpieczeń na życie i 15 % 
udziału w dynamice pozyskiwa­
nia nowych klientów w bieżą­
cym roku.

Mamy ogromny potencjał, 
doświadczenie, wiedzę, umiejęt­
ności handlowców i to wszyst­
ko, czego inni nam zazdrosz­
czą...

Deklaracja i go dalej...?
W odróżnieniu od klientów 

ubezpieczeniowych klienci Fun­
duszu Emerytalnego nie muszą 
przeznaczać swoich własnych, 
zaoszczędzonych pieniędzy na 
składki do Funduszu. Nie nara­
ża więc ich to na dodatkowe wy­
datki i nie zmusza do wzmożo­
nych oszczędności. Podejmując 
decyzję o przystąpieniu do Fun­
duszu, w istocie podejmujemy 
jedno ryzyko związane z wybo­
rem lepszego lub gorszego fun­
duszu. Nie ma więc żadnego in­
nego ryzyka, które występuje w 
przypadku polis ubezpieczenio­
wych. Decyzja o akcesie do tego 
lub innego funduszu nie może 
być oparta na analizie historycz­
nych i bieżących danych zarzą­
dzania aktywami, czyli porówny­
waniu przychodów z lokowania 
składek przez różne Towarzy­
stwa. Dlaczego? Bo wszystkie 

fundusze dopiero startują. W tej 
sytuacji zaufanie klientów może­
my budować wskazując na do­
świadczenie, tradycję, profesjona­
lizm oraz siłę finansową Nationa­
le-Nederlanden.

Tele-N-ka zadziwia
Zgodnie z obietnicą od 1 lip- 

ca 1999 r. jako pierwsi uruchomi­
liśmy telefoniczny system obsłu­
gi klienta Tele-N-ka. Pod bezpłat­
nym numerem 0-800-300-400 lub 
płatnym (0-22) 522-71-24 udo­
stępnione zostały naszym klien­
tom nowe usługi telefoniczne.

• Po pierwsze, klient może 
sprawdzić bieżący stan rachun­
ku w Funduszu.

• ponadto - otrzymać drogą 
faksową zestawienie operacji na 

■ rachunku za okres ostatnich sze­
ściu miesięcy oraz informację 
dotyczącą bieżącego stanu ra­
chunku.

o Tele-N-ka umożliwia rów­
nież zamówienie formularza 
zmian danych osobowych, 
zmian osób uposażonych oraz 
stosunków majątkowych.

• Można także telefonicznie 
zmienić lub zablokować swój 
kod identyfikacyjny PIN.

Tele-N-ka zapewnia użyt­
kownikom poufność i bezpie­
czeństwo udostępnianych infor­
macji według sprawdzonych 
standardów bankowych. Gwa­

rantowane są one kodem identy­
fikacyjnym PIN, znanym tylko 
właścicielowi konta, wprowadza­
nym łącznie z numefem rachun­
ku. Serwis dostępny jest 24 godzi­
ny na dobę 7 dni w tygodniu.

Jednak dla mieszkańców Le­
gnicy i okolic najszybszy i bar­
dzo profesjonalny serwis jest 
dostępny w biurze Nationale- 
Nederlanden Polska S.A. przy 
ul. Rataja 14/1 w godz. 8.30 - 20, 
oraz w trakcie trwania I Turnie­
ju Trójek Koszykarskich organi­
zowanego przez Nationale-Ne­
derlanden pod patronatem 
„Konkretów" 25 września br. na 
legnickim Rynku. Zgłoszenia 
drużyn do turnieju, do 23 bm., 
przyjmuje Jacek Płaskoń (tel. 
0602-102-783). Serdecznie zapra­
szamy.

(promocja)

Dyżur agenta!
i Agenci legnickiego od­

działu PTE Nationale-Ne-! 
derlanden codziennie od 
godz. 14 do 16 pełnią dy­
żur pod numerem telefo­
nu 862-46-55. Zadzwoń,

i dowiesz się wszystkiego, 
co powinieneś wiedzieć o 
funduszach emerytalnych.

KUPON - ZAMÓWIENIEhttp://reformaemerytalna.mpips.gov.pl

Jak dobrze wybrać fundusz emerytalny? Po prostu zadzwoń

(O 22) 541 99 OO
obiektywna informacja o systemie emerytalnym

Wiek:

Adres:

Kod pocztowy:

Zamów bezpłatną broszurę

Rządowe Centrum Informacji

Twoja emerytura z Twoich składek

Podpis....................................................................................................................

Dane osobowe będą wykorzystane jednorazowo tylko w celu 
przekazania materiałów informacyjnych, po czym zostaną 
natychmiast zniszczone.

Pełnomocnik Rządu di Reformy Zabezpieczenia Społecznego,

ul. Nowogrodzka 1/3/5,00-513 Warszawa
_ . , , rn 991 541 99 OO lub wysyłając kupon pod adresem:Zamów bezpłatną broszurę: informacyjną pod numerem tel. (0-22J5 993, 00_950 Warszawa ,

Biuro Pełnomocnika Rządu ds. Reformy Zabezpieczenia Społecznego, s p

Imię i nazwisko:

I seria: grupy wiekowe

1. Nowy system emerytalny w Polsce. Podstawowe 
informacje + publikacja dotycząca Twojej grupy wiekowej _n

2. Co reforma oznacza dla obecnych emerytów? _n
II seria: najważniejsze pytania

1. Co to jest fundusz emerytalny? jj
2. Jak wybrać fundusz emerytalny? _Q
3. Kapitał początkowy. Co nam się należy za składki 

sprzed reformy?

4. Nowa rola ZUS-u _n
III seria: inne informacje

1. Informacje dla rencistów ...n
2. Informacje dla osób, którym stary system dawał 

szczególne uprawnienia
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Bokserski poker
Gołota, Różalski i Kulej nie 

przyjadą na otwarcie głogow­
skiej szkoły bokserskiej. Rozpo­
częcie "roku szkolnego" odwle­
cze się o miesiąc. Klub ma kło­
poty.

Głogowski klub bokserski 
planował rozpoczęcie działalno­
ści wrześniową wielką galą bok­
su. Planowano przyjazd Andrze­
ja Gołoty, który jest honorowym 
patronem klubu. Miały być po­
kazowe walki. Tymczasem klub 
nadal nie ma siedziby. Głogow­
ska cukrownia wycofała się z 
deklaracji o udostępnieniu kina 
„Cukrownik". Uzyskanie inne­
go budynku nie jest łatwe.

- Toczą się rozmowy na te­
mat wydzierżawienia innej sie­
dziby. Nie zdradzę jakiej, bo 
mógłbym sobie zaszkodzić - 
mówi członek zarządu klubu. - 
Mam nadzieję, że rozmowy za­
kończą się dla nas pomyślnie. 
Jeżeli nie, ujawnię, kto przeszka­
dza nam w rozwinięciu działal­
ności i dlaczego to robi?

Komu może przeszkadzać 
klub bokserski? Plotki mówią o 
personalnych nieporozumie­
niach między członkami zarzą­
du klubu (zasiada w nim m.in. 
były prezydent miasta, Jacek 
Zieliński) i niektórymi miejski­
mi decydentami. Zarząd klubu 
nie chce tego potwierdzić.

Od uzyskania siedziby w 
znacznej mierze zależy rozwój 
GKB. Zygi Różalski obiecał

wspomóc szkolę, ale uzależniał 
to od własnego wkładu klubu. 
Toczą się rozmowy z ważnymi 
sponsorami, między innymi z 
Wrocławia. Brak lokalu unie­
możliwia przejście do konkret­
nych rozmów'. Przede wszyst­
kim traci na tym młodzież - 
opóźniono rozpoczęcie trenin­
gów’ o miesiąc. Galę bokserską 
klub przełoży prawdopodobnie 
do przyszłego roku. Niedługo 
rozpoczną się negocjacje na ten 
temat z zawodnikami Gwardii 
Wrocław i Olimpii Poznań. Kie­
dy do Głogowa przyjadą Gołota 
i Różalski - nie wiadomo. Może 
na andrzejki, kiedy GKB planuje 
zorganizować imprezę dla biz­
nesmenów i zaprosić bokserskie 
gwiazdy.

Mimo problemów zajęcia dla 
młodzieży rozpoczną się na po­
czątku przyszłego miesiąca - na 
razie na sali sportowej głogow­
skiej szkoły średniej. Prowadzić 
je będzie Jan Bandrowski, zna­
ny głogowski trener Ii-ligowy. 
Klub myśli również o zatrudnie­
niu byłego mistrza Europy, Aze- 
ra Emina Gusejnowa. Zależeć to 
będzie od liczby uczniów. Na 
razie zgłosiło się ponad 20 adep­
tów boksu, jutro odbędzie się 
spotkanie z kolejnymi chętny­
mi. Zainteresowanych klub za­
prasza do siedziby (Głogów, ul. 
Poczdamska 1) na godz. 17. Za­
jęcia w szkole są bezpłatne.

(oba)

Krótko
•W I Mistrzostwach Zagłębia Mie­

dziowego Oldboyów w Tenisie Ziemnym 
w Legnicy, w kategorii 30-45 lat zwy­
ciężył Jan Janiszak z Legnicy, przed 
Markiem Czeszejko z Ustki i Marianem 
Dudką z Legnicy. W kategorii powyżej 
45 lat pierwsze miejsce zajął Krzysztof 
Pacanek, drugie Marek Aniszewski, a 
trzecie Edward Jaworsłd-wszyscyzLe- 
gnicy.

•Stowarzyszenie LTM wygrało tur­
niej piłki nożnej “Wieczorową porą” roz­
grywany o Puchar Prezydenta Miasta Lu­
bina.

• 18 bm. w parku miejskim w Le­
gnicy OSi R organizuje Siatkarski Prze­
kładaniec z Ziemniakami. Turniej w 
trzech kategoriach: szkół, zakładów i 
otwartej (bez możliwości udziału czyn­
nych zawodników), rozgrywany będzie 

na dwudziestu trawiastych boiskach. 
Oprócz sportowej rywalizacji, organiza­
torzy zapowiadają atrakcje kulinarne, 
m.in. degustację potrawzziemniaków. 
Początek zawodów o godz. 10. Jeśli bę­
dzie zła pogoda , zawody zostaną prze­
niesione do hali przy ul. Lotniczej.

•W Regionalnych Zawodach Węd­
karskich Zrzeszenia Ogniwo zwyciężył Ka- 
zimieizGołaśzMPWiKLubin(3040pkt.), 
przed Jackiem Wardziakiem z MPK Le­
gnica (2940).

• Mistrzostwa Legnicy w Ringo za­
kończyły się zwycięstwem zespołu go­
spodarzy występujących w składzie: Ga­
briela Jóźwik, Katarzyna Golińska, Da­
niel i Sebastian Mikutaniec.

• Nowy rekord Lubina w rzucie be­
retem z antenką ustanowił Piotr Błasz- 
kiewicz(15,91 m.). Poprzedni najlepszy 
wynik (15,66) należał do Jacka Szczy­
gielskiego.

(b)

Dziennikarze do rakiet!
Już tylko dwa dni dzielą nas od Mistrzostw Dziennikarzy Dolnego 

Śląska w Tenisie Ziemnym. Czternastu reprezentantów dziewięciu re­
dakcji stanie do rywalizacji na kortach w Kunicach w najbliższą sobotę 
(18.09 br.) o godz. 9. W stawce uczestników imprezy znajdzie się odważ­
na pani: Renata Paleń (rzecznik prasowy KGHM Polskiej Miedzi S.A.). 
Nasza urocza tenisistka ma spore szanse na zajęcie dobrej lokaty. Nie­
którzy panowie będą trzymać tenisową rakietę ponoć pierwszy raz w 

ożyciu. Najpoważniejszymi kandydatami do zwycięstwa są jednak mimo 
wszystko mężczyźni: Zygmunt Mułek („Gazeta Wyborcza"), Dariusz 
Sekuła (,,Przegląd Sportowy") i Piotr Adamiec („Słowo Polskie").

Mistrzostwa sponsorują: Hurtownia JAMA z Legnicy, Firma Han­
dlowa „Skrzypczak", firma „M&S" Michała Grali, salon „Moda Club" 
z Legnicy, sklep AGD i RTV „Mewa", Bank Przemysłowo-Handlowy, 
Sklep Sportowo-Turystyczny „Alpinus" z Legnicy, Piekarnia „BP" 
Korneliusza Okonia z Legnicy, Lukas Bank Świętokrzyski S.A.

<b)

'• 59-220 Legnica
ul. Janowska 39 

tel./fax (076) 850-18-85

byliśmy na meczu Polska: Anglia

Stąd do wiecznościSłynna wojenna powieść Jame­
sa Jonesa „Stąd do wieczno­
ści" do złudzenia przypomina 

polsko-angielskie potyczki piłka­
rzy. O ile sportowo mamy szan­
sę na wyeliminowanie Angli­
ków, o tyle organizacyjnie dzieli 
nas jeszcze... przepaść.

Przed meczem Janusz Wój­
cik, selekcjoner biało-czerwo­
nych, nazwał spotkanie meczem 
stulecia polskiej piłki. Niemal na­
tychmiast ripostował Jan Toma­
szewski, naśmiewając się na ła­
mach prasy z naszych kadrowi- 
czów. Za Wójcikiem poszli piłka­
rze i teraz trwa ożywiona dys­
kusja, czy mecz na Łazienkow­
skiej zasługuje na takie miano.

Z pewnością mecz sprzed 
dwudziestu lat otworzył nam 
drogę do wielkich sukcesów. Kto 
wie może ostatnie spotkanie w 
Warszawie też da nam taką 
możliwość. Natomiast Toma­
szewski mógłby wreszcie prze­
stać szukać dziury w całym i... 
zająć się czymś innym.

Ważniejszym problemem 
jest brak w Polsce stadionu o eu­
ropejskim standardzie. Już od 
jakiegoś czasu mówi się o tym w 
naszym kraju, ale - jak to Polacy 
- na dyskusjach poprzestajemy. 
Problem oczywiście jest bardziej 
skomplikowany, a moja ocena 
może zbyt uproszczona. Jednak

po tym, co widziałem na Łazien­
kowskiej, trudno o optymizm.

Ulubiony obiekt naszych pił­
karzy nie jest przygotowany na 
takie mecze, a wyglądem przy­
pomina raczej podrzędny obiekt 
ligowy niż narodowy. Zanim ki­
bic dostał się do bram wejścio­
wych na Legię, musiał przejść 
przez specjalną blokadę. Służby 
porządkowe sprawdzały, czy 
fani nie wnoszą ciężkich przed­
miotów. To rozumiem. Jednak 
gdy dwa tysiące ludzi przeciska 
się przez jedno wąskie przejścia, 
przypomina to bardziej wciska­
nie arbuza do dziurki od klucza. 
Następną przeszkodą było już 
bezpośrednie wejście na sta­
dion. Zaledwie cztery przejścia 
dla piętnastu tysięcy widzów, a 
im bliżej wejścia, tym większy 
tłok. Krzyki kłócących się ludzi 
oraz płacz popychanych dzieci 
można było usłyszeć przy każ­
dym wejściu. Po następnej go­
dzinie oczekiwania i przepy­
chankach z innymi kibicami za­
służona nagroda, czyli widok 
murawy przy Łazienkowskiej.

Inna sprawa to zachowanie 
kibiców. Prasa centralna jakby nie 
zauważała, że to Polacy rozpo­
częli burdy rzucając świece dym­
ne na sektor zajmowany przez 
wyspiarzy. Brytyjczycy nie po­
zostawali dłużni i rzucali w Pola­
ków monetami i tak naprawdę 
to dało początek całej sprawie, 
którą szybko zażegnały służby 
porządkowe.

Tymczasem na pierwszym 
meczu obu drużyn na Wembley 
zasiadło 80 tysięcy widzów, ale 
jakichkolwiek kolejek czy prze­
pychanek nie było. Nie było też 
problemów z dojazdem na sta­
dion i wyjazd z tego obiektu. Po 
prostu profesjonalna organizacja 
widowiska sportowego. Szkoda, 
bo w dopingu swojej drużyny 
nasi kibice w niczym nie ustępo­
wali tym z Londynu.

Jeśli ten mecz oznacza po­
wrót do tradycji polskiego fut­
bolu, to problemem stadionu i 
organizacji powinniśmy się zająć 
jak najszybciej i obyśmy nie cze- 
kali stąd do wieczności._______

Piotr Adamiec

Firma „W-F” Biuro Obrotu Nieruchomościami
w Lubinie przy ul. Odrodzenia 19

działając na zlecenie Zakładu Energetycznego Legnica S.A. w Legnicy 

ogłasza drugi przetarg ustny nieograniczony

na sprzedaż działek przeznaczonych pod zabudowę 
położonych w obrębie 2 miasta Ścinawy 

przy ul. Królowej Jadwigi

Ww. działki uzbrojone są w sieć energetyczną, wodociągową i kanalizację. Przedmiotem sprzedaży jest prawo 

wieczystego użytkowania gruntu.

Warunkiem wzięcia udziału w przetargu jest wpłacenie wadium najpóźniej 23 września 1999 roku w kasie Firmy 

„W-F” Biura Obrotu Nieruchomościami w Lubinie przy ul. Odrodzenia 19.

Lp Numer 
działki

Pow. działki 
w m kw.

Numer Księgi 
Wieczystej

Przeznaczenie 
w miejscowym planie 

zagospodarowania 
przestrzennego

Cena 
wywoławcza 

w zł

Wadium 
w zł

1. 369/10 1.154 33.831
Teren bazy rejonu 
energetycznego

11.540 1.154

2. 369/11 1.206 33.831
Teren bazy rejonu 

energetycznego
12.060 1.206

3. 369/13 1.308 33.831 Teren sportu i rekreacji 13.080 1.308 _

. 4. 369/12 213 33.831
droga dojazdowa 

do działek 
nr 369/11 1369/13

udział 1/2 we 
współwłasności 

1.750

175

Wpłacone wadium podlega:
- zaliczeniu na poczet nabycia nieruchomości przez uczestnika, który wygra przetarg

- zwrotowi osobom, które przetargu nie wygrają, niezwłocznie po zakończeniu przetargu

- przepadkowi, jeżeli osoba wygrywająca przetarg uchyliła się od zawarcia umowy notarialnej'

Przetarg odbędzie się w siedzibie Firmy.„W-F” Biuro Obrotu Nieruchomościami w Lubinie przy ul. Odrodzenia 19 

w dniu 24 września 1999 r. o godz. 11.

Osoba, która wygra przetarg, zobowiązana jest do zapłaty ceny sprzedaży nieruchomości najpóźniej w dniu 

zawarcia aktu notarialnego. Nabywca ponosi koszty opłaty notarialnej i sądowej. 0 miejscu i terminie zawarcia umowy 

sprzedaży nabywca zostanie powiadomiony najpóźniej w ciągu 14 dni od daty rozstrzygnięcia przetargu

W przetargu mogą brać udział osoby fizyczne i prawne, jeżeli wpłacą wadium w terminie oznaczonym w niniej­

szym ogłoszeniu - cudzoziemcy mogą nabyć nieruchomości po spełnieniu wymogów określonych w ustawie z 24 

marca 1920 r. o nabywaniu nieruchomości przez cudzoziemców (Dz. U. nr 24, poz. 202 z późniejszymi zmianami).

Bliższych informacji o przetargu i o nieruchomościach łącznie z wizją w terenie udziela Firma W-F” Biuro Obrotu 

Nieruchomościami w Lubinie przy ul. Odrodzenia 19, tel./fax (076) 844-48-22 lub (076) 846-65-55.

5024*
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Co. Ltd.

Przedsiębiorstwo Handlowo-Produkcyjne

oerCŁJS'.
GORĄCA PROMOCJA SPRZEDAŻ!!*

FIAT SEICEKTO
dla osoby, która u! okresie
Od 1 stycznia 1999R. do

31 grudnia 1999R. dokona przy użyciu karty stałego klienta 
najwyższych Wartościowo zakupów.

Dwuosobowa Wycieczka do U/łoch
dla zdobywcy drugiego miejsca.

28 atrakcyjnych nagród dla kolejnych osób!

• regulamin .GORĄCEJ PROMOCJI SPRZEDAŻY* dostępny w placówkach handlowych PHP .MERCUS’ Co. Ltd.

będzie dużo rodochy,
gdy wygrasz FIATA lub WŁOCHY

aann
Aulocentrum Vlctorla 

Lubin

Wielki konkurs 
dla Klientów sieci: w 

mer s

Radiomagnetofon 
Grundig 630 RR 
c. det. 429,90 żł.
Przy zakupie radiomagnetofonu 

Grundig 630 RR - płyta CD gratis!!!

TV Philips 28” PT 4523 
c. det.
KSK
- kineskop BlackLine D

- pamięć na 70 programów

- ąutostore

- regulacja ostrości

-ustawienia Smart

- blokada rodzicielska

Wieża Philips FW 850C
c. det.
KSK
Uktad cyfrowego sterowania dźwiękiem (DSC), 

analizator spectrum i technika G-S zapewniająca 

maksimum doznań muzycznych

- moc muzyczna 2x260W

- zmieniacz na 3 płyty CD

- incredible surround

- technologia G - Sound

- 2 głośniki przednie i 1 centralny / 2 surround

Lubiń

Kanapa rozkładana 
VENUS - 3 - osobowa 
c. det.
KSK
pow. spania 200x150

Fotel rozkładany 
DOBRANOCKA 80 
c. det.
KSK

NIM International System: Rapid - opcja F 

c. det.
KSK
kolor-buk, wiąz

■ mer 3 0,1,161 -
FACHOWE 

DORADZTWO SPR

LUKAS

SYSTEM
ZEDAŻY R.AJAL JEJ

RANSPORT

Legnica: Gwiezdna 4, Śląska • Lubin: Leszczynowa 27 • Głogów: Łużycka 1 • Polkowice: Legnicka 1
Legnica: Gwiezdna 4, Śląska, Al. Rzeczypospolitej 116 • Lubin: Wyszyńskiego, Leszczynowa 27, Kościuszki 15 • Głogow: Sybiraków 4. Łużycka 1 • Polkowice: Legnicka 1. Młyńska 3

Lubin: Skłodowskiej-Curie 174 • Głogów: Mickiewicza 48a
Al. Rzeczypospolitej 116



ilka nożna
W ubiegłym sezonie piłki 

nożnej pięcioosobowej 
Cambras Legnica wywalczył wi­

cemistrzostwo kraju. Brązowy 
medal zdobyło polkowickie Cu- 
prum, a Impel Głogów awanso­
wał do I ligi. Wydawać by się 
mogło, że byłe województwo 
legnickie zaczyna odnosić suk­
cesy i zagrażać pozycji Górne­
go Śląska, który do tej pory nie 
miał sobie równych. Niestety, 
rok później okazało się, że ma­
rzenie o potędze zagłębia mie­
dziowego w halówce będą trud­
ne do zrealizowania.

Co dalej z wicemistrzem?
Rok temu w Legnicy wybu­

chła euforia. Cambras został 
wicemistrzem kraju, a do zło­
tego medalu zabrakło kilku 
minut. Przypuszczano, że to 
początek nowego rozdziału w 
legnickiej halówce. Teraz jed­
nak wydaje się, że czeka nas 
zawód.

- Na razie sponsorem druży­
ny pozostaje Fundacja Cambras, 
jednak francuscy właściciele do 
końca roku cofnęli dotacje. Le­
gnicka filia firmy zapewniła 
nam pieniądze na start, ale co 
będzie dalej - nie wiadomo - 
mówi Andrzej Burba, kierownik 
zespołu.

Nieoficjalnie się mówi, że le- 
gniczanie szukają innego spon­
sora, a że nie jest to zadanie pro­
ste pokazały wcześniejsze wy­
stępy innych drużyn z Legnicy 
w lidze ogólnopolskiej.

Jednak finanse to nie jedyne 
zmartwienie.

- Początek rozgrywek halo­
wych koliduje z rozgrywkami 
na trawie, a trzon naszego ze­
społu występuje właśnie w 
tych rozgrywkach - odpowia­
da Burba.

Koniec snów o potędze?
kamy jedynie na pierwszy gwiz- 
deL. Fakt, żedebiutujemy w 

Dzisiejszy Cambras to zupeł­
nie inna drużyna niż ta, która 
przed rokiem wywalczyła srebr­
ny medal. Przede wszystkim 
odeszła dwójka reprezentantów 
kraju - Andrzej Antoś i Krzysz­
tof Kuchciak. W ich miejsce zo­
stał ściągnięty gracz Opalu Gnie­
zno - Robert Zamiar. Zmienił 
się także szkoleniowiec, a no­
wym trenerem został znany z le­
gnickich boisk Grzegorz Kocha­
nek.

- Na razie walczymy o jak 
największą liczbę punktów. Gdy 
do drużyny powrócą piłkarze 
Iskry Kochlice, powinno być o 
wiele lepiej - stwierdza Burba.

Z ogromnym entuzjazmem 
w legnickim środowisku spo­
tkało się wypożyczenie z Zagłę­
bia Lubin młodego Kameruń- 
czyka. Gdy trener pierwszoligo­
wego klubu pozbywa się piłka­
rza w bardzo trudnej sytuacji ka­
drowej drużyny, to oznacza tyl­
ko jedno - zawodnik nie jest 
przygotowany do gry.

- O powtórzenie wyniku 
sprzed roku będzie niezmiernie 
trudno. Staramy się grać o jak 
najwyższe lokaty, ale w tym se­
zonie naszym celem jest zacho­
wanie statusu pierwszoligowca - 
powiedział Burba.

Złe miłego początki?
Cuprum już od kilku sezo­

nów należy do ligowej czołów­
ki. Drużyna z Polkowic dwu­
krotnie wywalczyła mistrzo­
stwo Polski, a w ostatnim roku 
zajęła trzecie miejsce w kraju. 
Jeszcze przed dwoma laty polko- 

wiczanie myśleli o występach w 
europejskiej lidze mistrzów, 
czyli o udziale w grach o miano 
najlepszego klubu Europy. Nie­
stety, przed tym sezonem poja­
wiły się problemy.

- W lidze na pewno wystar­
tujemy. Mamy pieniądze na kil­
ka spotkań ligowych, ale jeśli 
Urząd Miasta nie dofinansuje 
nas, to nie wiem, czy zakończy­
my bieżące rozgrywki - mówił 
kilka dni przed inauguracją Ze­
non Mikołajczak, trener Cu­
prum.

Sportowo drużyna z Polko­
wic doznała jednego ważnego 
osłabienia. Reprezentant kraju 
Arkadiusz Grądowski odszedł 
do P.A. Novy Gliwice. Na szczę­
ście dla kibiców było to jedyne 
istotne osłabienie przed nowym 
sezonem. Inni kadrowicze, jak 
Ciastko czy Bryłka, pozostali na 
kolejny sezon w zespole Cu­
prum.

- „Grądek" zmienił barwy 
klubowe, ale trzon drużyny zo­
stał. W miejsce Grądowskiego 
wszedł do składu utalentowany 
zawodnik, który w niedługim 
czasie powinien być jednym z 
najlepszych strzelców naszego 
zespołu - powiedział Mikołaj­
czak.

To nie jedyny młody gracz, 
którego będzie można zobaczyć 
w Cuprum. Szkoleniowiec tej 
drużyny od dwóch lat próbuje 
odmłodzić skład, ale tym razem 
tych zmian ma być najwięcej.

- Wprowadzam do drużyny 
młodzież z Polkowic i okolic. 
Oczywiście niektórym ciężko 
jeszcze się przebić do podstawo­

wej piątki, ale kilku z nich zoba­
czymy -- skomentował trener.

Podobnie jak w latach po­
przednich Cuprum będzie wal­
czyło o miejsce na ligowym po­
dium. Nie będzie to jednak pro­
ste.

- Największym faworytem 
jest oczywiście P.A. Nova Gliwi­
ce. Jednak w tym roku liga jest 
wyjątkowo wyrównana i każdy 
punkt będzie przychodził cięż­
ko. Naszym celem jest medal - 
powiedział Mikołajczak.

Narodziny potęgi?
Jedynym zespołem w regio­

nie, który obył się bez proble­
mów, jest Impel Głogów. Benia- 
minek pierwszej ligi ma za sobą 
hojnego sponsora, który - jak do 
tej pory - pieniędzy nie żałował. 
Finansowy komfort okazał się 
bardzo ważny. Działacze spo­
kojnie mogli budować drużynę. 
Kluczowym posunięciem preze­
sów było zatrudnienie w roli 
szkoleniowca Wiesława Wojny. 
Znany z boisk trawiastych i do­
świadczony trener szybko po­
układał sobie drużynę i po 
wzmocnieniach z Cuprum Im­
pel szybko wspinał się na ligo­
we szczyty. W ubiegłym sezo­
nie po zaciętych i emocjonują­
cych spotkaniach po raz pierw­
szy w historii głogowskiej piłki 
awansował do najwyższej kra­
jowej klasy rozgrywkowej.

- Jesteśmy gotowi do startu 
w pierwszej lidze - mówi Grze­
gorz Guz, kierownik drużyny. - 
Mamy ładną halę, nie mamy 
problemów finansowych, cze­

pierwszej lidze, nie powinien 
mieć znaczenia, choć uważam, że 
niczego nie należy być pewnym.

Mimo to w Głogowie stawia­
ją sobie wysokie cele. Najważ­
niejszym jest utrzymanie pierw­
szoligowego statusu, ale za ku­
lisami mówi się też o walce o 
wyższe lokaty.

- Nie spaść do drugiej ligi to 
nasz nadrzędny cel. Jeżeli cho­
dzi o wyższe pozycje, to nie ro­
bimy górnej granicy. Gramy o 
jak największą liczbę punktów, 
a co z tego wyniknie, zobaczy­
my - komentuje Guz.

Choć Impelowi dużo braku­
je do sukcesów i tradycji sąsia­
dów z Polkowic czy Legnicy w 
halowej odmianie piłki nożnej, 
to w tym sezonie beniaminek z 
Głogowa może wygrać oba spo­
tkania derbowe.

W pierwszej ligowej kolejce 
potwierdziły się nasze obawy. 
Zespoły z Legnicy i Polkowic 
wróciły ze spotkań wyjazdo­
wych bez punktów. Cambras 
uległ w Gliwicach Jango 3:6, a 
Cuprum w Katowicach Telspor- 
towi 2:4. Dobrze natomiast za­
czął Impel Głogów, który przed 
własną publicznością pokonał 
Mistread Jaworzno 5:3, chociaż 
do przerwy przegrywał 0:2.

Już w następnej kolejce doj­
dzie do szlagierowego pojedyn­
ku pomiędzy Cambrasem i Cu­
prum. Mecz bardzo ważny nie 
tylko ze względu na derbowy 
charakter pojedynku, ale także 
z powodu sytuacji w tabeli. Dla 
przegranych będzie to już dru­
ga porażka w lidze. Początek 
spotkania o godz. 18 w hali przy 
ulicy Lotniczej.

Piotr Adamiec

Miedź coraz niżej
Rozczarowanie przeżyli kibi­

ce Miedzi. Legniczanie doznali dru- 
giej porażki i tracą do lidera osiem 
punktów. Odmienne nastroje pa­
nują w Głogowie. Chrobry wygrał 
już czwarte spotkanie. Wygrana z 
osłabioną Lechią nie jest niespo­
dzianką, lecz każde punkty zdoby­
te na wyjazdach mają znaczenie. 
Polkowicki Górnik rozgromił re­
zerwy Amid i wreszde usatysfak­
cjonował kibiców.
Wyniki naszych zespołów:

Górnik Polkowice - Amica 
II Wronki 5:1 (3:1)

1:0 - Bugaj (20.), 2:0 - Malaw­
ski (27.), 2:1 - Halaburda (37.), 3:1
- Bugaj (41.), 4:1 - Bugaj (74.), 5:1
- Salamoński (86.).

Doskonały mecz Bugaja. 
Wygrana Górnika mogła być 
wyższa, bo Salamoński nie wy­
korzystał rzutu karnego.

Lechia Zielona Góra - Chro­
bry Głogów 1:2 (1:0)

1:0 - Cal (28.), Tri-- Goliasz- 
(70.), 1:2 - Maciorowski (89.)

Zwycięstwo Chrobrego 
dość szczęśliwe. Przegrywając 
do przerwy, głogowianie nie 
zrezygnowali z walki i dzięki 
skutecznym kontrom wywal­
czyli cenne punkty i awans w 
tabeli.

Miedź Legnica - Pogoń 
Świebodzin 0:3 (0:1)

Goście wygrali w Legnicy po 
golach zdobytych z szybkich 
kontr. Legniczanie po raz kolej­
ny zawiedli w grze ofensywnej, 
wykazując nieudolność w koń­
czeniu akcji pod bramką prze­
ciwnika. Miedź strzeliła naj­
mniej goli (3) ze wszystkich ze­
społów Ill-ligowych. Wszystko 
wskazuje, że marzenia o budo­

wie silnego zespołu i powrocie 
do II ligi trzeba odłożyć w Le­
gnicy na przyszłość.

Inne wyniki: Progres Jele-
nia Góra - Obra Kościan 1:2,
Górnik Wałbrzych - GKP Go-
rzów 3:1, Polonia Słubice -Po-
merania Police 0:0, Kotwica
Kołobrzeg - Promień Żary 1:2,
Warta Poznań - Flota Swinouj-
ście 2:3.
1. Flota 16 19-8 5-1-0
2. Górnik W. 15 _. 13-7 5-0-1
3. GÓRNIK P. 13 15-8 4-1-1
4. CHROBRY 13 10-8 4-1-1
5. Lubuszanin 11 13-9 3-2-1
6. Obra 10 9-8 3-1-2
7. Promień 9 6-7 3-0-3
8. Pogoń Św. 8 12-8 2-2-2
9. Kotwica 8 8-4 2-2-2
10. Pomerania 8 8-8 2-2-2
ll.GKP_____ 8 _8=9_ 2-2-2 _
12. MIEDŹ 8 3-6 2-2-2
13. Polonia 6 5-6 1-3-2
14. Amica II 6 9-14 2-0-4
15. Lechia 4 4-8 1-1-4
16. Warta 3 8-15 1-0-5
17. Progres 3 5-17 1-0-5
18. Pogoń O. 2 4-9 0-2-4

Kolejne spotkania w sobo­
tę, 18 września. Najtrudniejsze 
zadanie czeka Miedź, która na 
wyjeździe spotka się z lide­
rem Flotą Świnoujście. Także 
na boisku rywala wystąpi 
Górnik, a spotka się w Poli­
cach z Pomeranią. Chrobry 
zagra przed własną publiczno­
ścią, podejmując beniaminka z 
Drezdenka.

(nim)

Konkurs Zagłębia Lubin i tygodnika „Konkrety”

Pięćsetna po raz pierwszy

imię i nazwisko Strzelca

Nadawca...

N A 9.R ody niespodzianki

KUPON nr 10 500 gol

ślij pod adresem: „Konkrety", pL 
Katedralny 2,59-220 Legnica.

Czekają atrakcyjne nagrody. 
Może na Ciebie?

Sprzęt RTV o wartości 2000 
zł ufundowany przez piekarnię 
Korneliusza Okonia oraz na­
grody niespodzianki od: Auto­
mobilklubu Eurolex, Zagłębia 
Lubin-oraz-ty-godnika-,,-Kon­
krety" .

Miedziowa jedenastka w 
ostatniej kolejce wygrała z ostat­
nim w tabeli Groclinem 1:0. Zwy­
cięskiego gola strzelił Rafał Maj­
ka. Do 500. celnego trafienia dla 
Zagłębia w ekstraklasie pozosta­
ło tylko 7 bramek. Zabaw się ra­
zem z nami i wy typuj Strzelca ju­
bileuszowego trafienia.

Wytnij kupon.-Wpisz imię i na­
zwisko przewidywanego Strzelca 
500. bramki oraz swoje dane. Wy-

PIEKARNIA \ 
KORNELIUSZA OKONIA

Pierwszy gol Majki
, i 5°JSrywhi piłkarskiej ekstraklasy przekroczyły półmetek. Na- 

d°mZe sP,1®V)e Slę Zagłębie Lubin, które po 8 kolejkach, z dorob- 
wtX ,;</• zalmuie pozycję. Lubinianie krakowskiej 
Wlsle ustępują tylko trzema punktami.
lioi S?°t^a,nAin, Zagłl?bie podejmowało najsłabszy zespół
hgi - Grochn Grodzisk Wlkp.,Rtóry nie zdobył jeszcze punktu. Lubi­
nianie wygrali 1:0 , a gola zdobył Rafał Majka, dla ktorego było to 
pierwsze celne trafienie na boiskach ekstrak asy. Zagłębie wystąpiło 
w składzie: Mioduszewski - Szczypkowski, Żhraw CecoWrzery- 
Grz^botskia N ‘ Krzyżanowski, Majka (81. Adamski),
Grzybowski - Nuckowski (68. Manuszewski), Jasiński.
wSKzednfrie) k° e)Ce Zaslęble sP°tka si? na wyjeździe z Pogonią

(nim)
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wczoraj z 
kretów”.

Bez wiary w zwycięstwo
Przez prawie dwa tygodnie 

Głogów był stolicą męskiego 
szczypiorniaka, a wszystko za 
sprawą eliminacyjnego meczu 
ME z Niemcami. Kadra Zygfry­
da Kuchty nie tylko rozegrała w 
Głogowie ważne spotkanie, ale 
była tam na zgrupowaniu aż do 
spotkania rewanżowego w Rie- 
sie. W trakcie przygotowań ro­
zegrano w Głogowie towarzyski 
mecz reprezentacji Polski i 
Czech, wygrany przez naszych 
zawodników 27:24.

Biało-czerwoni okazali się 
najlepsi w I grupie eliminacyjnej 
ME, wyprzedzając Włochy, Izra­
el i Luksemburg. Potem los przy­
dzielił nam reprezentację Nie­
miec, silnego przeciwnika, któ­
ry w MS zajął piąte miejsce, na­
tomiast w III ME w 1998 r. dru­
żyna Niemiec wywalczyła brą­
zowy medal.

Niestety, już pierwszy mecz 
rozegrany w Głogowie przy 
udziale prawie 1,5 tysiąca żywio­
łowo dopingujących kibiców, 
rozwiał nasze nadzieje na awans 
do puli finałowej ME. Wygrana 
zespołu niemieckiego 26:16 
(13:7) jeszcze przed meczem re­
wanżowym przesądziła o tym, 
kto zagra w Chorwacji. Nasz ze­
spół sprawiał wrażenie, jakby bał 
się zawodników z najsilniejszej 
ligi świata. Niemcy po pięciu 
minutach prowadzili 5:1, grając 
szczelnie w obronie i oddając tyl­
ko przygotowaine rzuty na bram­
kę, każdorazowo zamieniane na 
gole. Kierowane przez legnicza- 
nina Jacka Będzikowskiego ata­
ki polskiego zespołu były sche­
matyczne, brakowało szybkiego 
rozegrania i pomysłu na zmyle­
nie czujnej obrony rywala. Trzy 
pierwsze-gole dla rywali-padły 
po szybkich kontrach, wyprowa­
dzanych po nieudanych zagra­
niach na „koło", z uporem po­
wtarzanych przez polskich 

szczypiomistów. Nasza drużyna 
sprawiała wrażenie nierozumie- 
jących się indywidualistów, któ­
rym brakuje zgrania. W pierw­
szej siódemce grało czterech za­
wodników (Będzikowski, No­
wakowski, Przybecki, Szczucki) 
występujących w lidze niemiec­
kiej. Przybyli oni na zgrupowa­
nie trzy dni przed meczem i oka­
zało się, że jest to zbyt mało cza­
su na wspólne przygotowania 
przed tak trudnym meczem.

Ten mecz pokazał, jak wiele 
nasza męska piłka ręczna straci­
ła z dawnej świetności, z czasów 
kiedy na parkiecie występował 
obecny trener Zygfryd Kuchta. 
Dotyczy to zarówno reprezenta­
cji, jak i drużyn klubowych. Dru­
żyna narodowa nie uczestniczy 
w najważniejszych imprezach, a 
zespoły klubowe szybko odpa­
dają z rywalizacji w europejskich 
pucharach.

Po meczu powiedzieli:
Heiner Brand, trener repre­

zentacji Niemiec: - Mieliśmy re­
spekt przed drużyną Polski i moi za­
wodnicy podeszli bardzo poważnie 
do tego spotkania. Początek meczu 
okazał się dla nas bardzo łatwy i 
szybko wywalczyliśmy sporą prze­
wagę. Pozwoliło to do końcowego 
gwizdka grać spokojnie i odnieść 
wysokie zwycięstwo.

Zygfryd Kuchta, trener 
reprezentacji Polski: - Spo­
dziewałem się, że będzie ciężko, 
ale nie sądziłem, że moi zawod­
nicy zagrają tak nieporadnie. 
Wyszli na parkiet ze zbyt dużym 
respektem dla rywala, co często 
wiąże ręce. Drużyna Niemiec 
dysponuje najlepszą grą obronną 
na świecie, my natomiast w obro- 
nie zagraliśmy.tragicznie. Niem­
cy dobitnie pokazali nam, gdzie 
jest nasze miejsce w rywalizacji 
z najlepszymi.

(nim)

Inauguracyjna wygrana Zagłębia
Od zwycięstwa rozpoczęły piłkarki ręczne Zagłębia Lubin rozgryw­

ki ligowe sezonu 1999/2000. Lubinianki pokonały na wyjeździć 20:18 
(8:9) AZS AWF Gdańsk. Bohaterką meczu była bramkarka Zagłębia Ali­
cja Główczak, pozyskana przed sezonem z Jarosławia, która obroniła 
wszystkie pięć rzutów karnych, które wykonywały przeciwniczki. Zagłę­
bie: Główczak, Gala - Wojtala 6, Kot 6, Pociecha 4, Stańczak 2, Sieka­
niec 1, Sztefan 1, Duchnowa 0, Pobiedzińska 0.

Pierwszy mecz przed własną publicznością lubinianki rozegrały 
Wynik podamy w następnym wydaniu „Kon-

(nim)

IV liga
Grupa pierwsza: Nysa Zetkama 
Kłodzko - Polonia Środa Śl. 1:2. Po­
lonia w tabeli jest piętnasta.
Grupa druga: Konfeks Legnica - 
Lech Sulechów 3:5, Prochowiczan- 
ka - Rawia Rawicz 1:1, Zagłębie II 
Lubiń - Kuźnia Jawor 1:2, Sparta 
Przedmoście - Chojnowianka 2:4, 
Sparta Miejska Górka - Iskra Kochli- 
ce 0:3. W tabeli Kuźnia jest piąta (13 
pkt.), Prochowiczanka ósma (11 
pkt.), Chojnowianka dziewiąta (10 
pkt.), Konfeks dziesiąty (10 pkt.), 
Sparta jedenasta (10 pkt.), Zagłębie 
II trzynaste (9 pkt.), Iskra czternasta 
(9 pkt.)

Klasa "0"
Grupa jeleniogórska: Łużyce Lubań 
- Pogoń Świerzawa 2:1, BKS Bolesła­
wiec - Olimpia Kowary 0:2, Chojnik 
Jelenia Góra - Orzeł Wojcieszów 1:3. 
W tabeli Orzeł jest szósty (13 pkt.), 
BKS dziewiąty (10 pkt.), Pogoń dzie­
siąta (10 pkt.).
Grupa wrocławska: Strzelinianka - 
Odra Malczyce 9:0. Odra jest na szes­
nastym miejscu (0 pkt.)

Grupa legnicka:
Droglowice - Wiadrów 2:1, Warta 
Bolesławiecka - Górnik II Polkowice 
0:1, Wilkowianka - Odra Ścinawa 2:1, 
Ruszowice - Zamęt 3:1, Koskowice - 
Raciborowice 1:1, Miłoradzice - 
Chrobry II1:3, Paszowice - Rudna 0:1

Klasa "A" - grupa pierwsza

1. Ruszowice 13 15-5
2. Odra 12 10-7
3. Paszowice 11 10-6
4. Wiadrów 10 14-11
5. Górnik Z. 10 11-11
6. Górnik II 9 12-8
7. Chrobry II 9 12-12
8. Miłoradzice 9 14-15
9. Rudna 9 11-13
10. Wilkowianka 8 10-12
11. Koskowice 7 14-15
12. Raciborowice 6 9-11
13. Zamęt 6 14-22
14. Droglowice 6 13-17
15. Stal 5 9-11
16. Warta Boi. 4 6-6

Pielgrzymka - Męcinka 7:1, Twardo- 
cice - Miłkowice 0:2, Bieniowiczan­
ka - Szczedrzykowice 2:2, Mściwo­
jów - Kunice 2:3, Rzeszotary - Cicha 
Woda 0:5, Wojcieszyn - Okmiany 5:0, 
Cukrownik - Udanin 2:0
1. Cicha Woda 12 16-5
2. Orkan 10 14-4
3. Pielgrzymka 10 12-3
4. Cukrownik 9 11-4
5. Kunice 9 14-10
6. Mściwojów 6 18-7
7. Rzeszotary 6 7-13
8. Wojcieszyn 6 11-6
9. Miłkowice 5 3-7
10. Bieniowiczanka 4 8-11
11. Okmiany 3 7-18
12. Męcinka 1 3-12
13. Twardocice 0 5-18
14. Udanin 0 2-12

Klasa "A" - grupa druga
Studzionki - Jerzmanowa 9:3, Księ- 
ginice - Amico 2:1, Serby - Grodziec 
4:4, Kotla - Chobienia 1:1, Rokitki - 
Kawice 1:0, Szklary - Iskra II Kochli- 
ce 0:0, Sobin - Radwanice 2:1
1. Studzionki 9 18-7
2. Sobin 9 8-7
3. Księginice 9 7-8
4. Chobienia 7 17-6
5. Serby 7 15-12
6. Grodziec 7 11-12
7. Kawice 6 16-6
8. Radwanice 6 10-7
9. Rokitki 6 5-3
10. Szklary 4 7-8
11. Iskra II 4 4-5
12. Jerzmanowa 3 6-23

Parada tabel
13. Amico
14. Kotla

0 3-11
0 3-16

Klasa "B" - grupa pierwsza
Piotrowice - Jędrzychówek 1:3, 
Wierzbowa - Potoczek 3:0, Zamęt II 
- Nowa Wieś Lub. 2:3, Ostaszów - 
Koźlice 3:5, Buczyna - Gaworzyce 
0:3, Kłobuczyn - Jaczów 1:5
1. Nowa Wieś 12 14-7
2. Jaczów 9 10-3
3. Ostaszów 7 13-11
4. Koźlice 7 12-10
5. Gaworzyce 7 12-8
6. Potoczek 6 12-8
7. Buczyna 6 6-6
8. Zamęt II 6 7-8
9. Wierzbowa 4 13-16
10. Piotrowice 3 7-10
11. Jędrzychówek 3 6-16
12. Kłobuczyn 0 5-16

Klasa "B" - grupa druga
Górzyn - Komorniki 2:1, Moskorzyn 
- Łagoszowia 3:1, Żelazny Most - 
Leszkowice 2:1, Kębłów - Wilków 
5:3, Szymocin - Czerna 3:1, Sobczy- 
ce - Grębocice 3:7
1. Leszkowice 10 14-4
2. Kębłów 9 8-6
3. Żelazny Most 8 10-5
4. Komorniki 7 19-3
5. Czerna 7 17-6
6. Grębocice 7 13-7
7. Szymocin 7 11-9
8. Górzyn 6 12-19
9. Moskorzyn 6 21-20
10. Sobczyce 5 10-11
11. Łagoszowia 0 3-24
12. Wilków 0 3-32

Klasa "B" - grupa trzecia
Mierzowice - Kwiatkowice 2:1, Go- 
lanka - Dziewień 2:2, Krzeczyn - Kło­
potów 2:0, Miłogostowice - Siedlce 
1:3, Obora - Bieniowiczanka II 6:1,
Niemstów - Tymowa 1:2
1. Obora 12 16-4
2. Miłogostowice 9 5-3.
3. Kłopotów 7 8-6
4. kwiatkowice 7 7-6
5. Krzeczyn 7 6-3
6. Siedlce 6 7-4
7. Mierzowice 6 5-5
8. Dziewień 4 5-7
9. Tymowa 4 4-6
10. Golanka 4 4-7
11. Bieniowiczanka II 0 4-13
12. Niemstów 0 2-12

Klasa "B" - grupa czwarta
Niedźwiedzice - Iwiny 1:6, Chocia- 
nowiec - Tomaszów Boi. 2:1, Zagrod­
no - Osetnica 3:0, Olszanica - Jadwi- 
sin 2:3, Biała - Radziechów 3:2, Bi­
skupin - Michów 3:4
1. Zagrodno 12 13-4
2. Biała 10 15-5
3. Iwiny 10 14-4
4. Chocianowiec 10 10-6
5. Biskupin 6 14-15
6. Olszanica 6 8-9
7. Osetnica 6 7-11
8. Michów 4 7-9
9. Jadwisin 4 7-10
10. Tomaszów 3 8-10
11. Radziechów 0 3-10
12. Niedźwiedzice 0 38-22

Klasa "B" - grupa piąta
Piotrowice - Kościelec 0:0, Czaple - 
Krotoszyce 1:2, Poddany - Lubiato- 
wianka 0:2, Jerzmanice - Probosz­
czów 5:2, Rokitnica - Prusice 2:1, 
Brennik - Nowy Kościół 2:1
1. Piotrowice 10 7-1
2. Kościelec 8 10-1
3. Nowy Kościół 7 9-6
4. Brennik 7 4-3
5. Czaple 6 ' 12-5
6. Jerzmanice 6 39-7
7. Krotoszyce 6 8-7
8. Lubiatowianka 6 5-15
9. Rokitnica 5 3-3
10. Proboszczów 4 6-11
11. Podolany 3 5-8
12. Prusice 0 3-13

Klasa "B" - grupa szósta
Kosiska -Targoszyn 0:2, Pogwizdów 
- Snowidza 2:1, Różana - Gościsław 
2:7, Jarosław - Granowice 3:4, Miko- 
łajowice - Lusina 2:0, Kłębanowice - 
Komorniki 3:1
1. Gościsław 12 ' 17-5
2. Granowice 12 15-3
3. Mikołajowice 10 13-5
4. Lusina 7 14-7
5. Kosiska 7 12-7
6. Kłębanowice 6 36-11
7. Różana 4 9-19’
8. Snowidza 3 5-8
9. Pogwizdów 3 5-10
10. Targoszyn 3 3-8
Tl. Komorniki l 8-13
12. Jarosław 1 8-19

<pp

Unia z Pucharem Unii

Fot. GRZEGORZ SPAŁA

I Turniej Piłki Nożnej o Puchar Unii Wolności rozegrano w nie­
dzielę w Legnicy. Gospodarze imprezy okazali się mało gościnni, 
zajmując dwa pierwsze miejsca. W finale legniccy unici pokonali 
partyjnych kolegów z Lubina 3:2. Mecz sędziował i unijne spory roz­
strzygał Wojciech Obremski z... AWS-u. Spotkanie o trzecie miejsce 
pomiędzy Policją i Urzędnikami zakończyło się bezbramkowym re­
misem. Obydwie drużyny nie chciały rozstrzygać spotkania w kar­
nych, więc przyznano im trzecie miejsce ex aequo. W zawodach 
wystartowało siedem drużyn. Bardzo dobrze zaprezentowała się 
ekipa "Konkretów".

(W
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Skarb kibica żeńskiej koszykówki (cz. 1) Śląsk znów w Legnicy!

Rusza I liga
Rulimpex Och! Bolesławiec i 

Orzeł Polkowice reprezento­
wać będą nasz region w tego­

rocznych rozgrywkach I ligi żeń­
skiej koszykówki. Pierwsze me­
cze koszykarki obydwu drużyn 
rozegrają w weekend. Polkowi- 
czanki w sobotę zmierzą się na 
wyjeździe z Kamą Brzeg. Nato­
miast Rulimpex Och! w niedzie­
lę o godz. 17 podejmie w hali 
przy ul. Głogowskiej w Legnicy, 
TKŚ Łączność Olsztyn.

Po tegorocznej reorganizacji 
rozgrywek żeńskiej koszykówki 
w I lidze znalazł się Orzeł Polko­
wice. Nasz kolejny pierwszoligo­
wiec, Rulimpex Och! Bolesła­
wiec, został utworzony m.in. z 
zawodniczek dotychczasowego 
drugoligowego Lwa Legnica. Po­
śpiech, jaki towarzyszył powo­
łaniu nowego klubu, wywołał 
plotki. Prezes bolesławieckiej 
drużyny, Ryszard Ruliński, za­
pewnia jednak, że w niedzielę 
jego zespól wyjdzie na parkiet. 
Mecz zostanie rozegrany w Le­
gnicy, ponieważ hala w Bole­
sławcu nie jest przygotowana do 
rozgrywek. W poniedziałek pre­
zes Ruliński oraz Ludwik Malec, 
znany legnicki szkoleniowiec, 
spotkali się z prezydentem Le­
gnicy Ryszardem Kurkiem. Spo­
tkanie miało charakter poufny, 
ale jest szansa, że w Legnicy na­
dal będzie funkcjonować drugo- 
ligowa drużyna żeńskiej koszy­
kówki. Pod szyldem Lwa Legni­
ca mogłoby występować "zaple­
cze" bolesławieckiego pierwszo­
ligowca.

Dziś przedstawiamy Pań­
stwu informacje o Orle Polkowi­
ce i terminarz rozgrywek na­
szych drużyn. Za tydzień szcze­
góły dotyczące Rulimpexu Och!, 
nad którym "Konkrety" objęły 
patronat medialny.

Orzeł Polkowice
Dla Orla będzie to kolejny 

sezon walki. Celem, jaki przed 
drużyną i trenerami -Wojcie­
chem Spisackim i Ryszardem 
Koziołkiem - stawia nowy pre­
zes klubu Krzysztof Korsak, jest 
awans do pierwszej ósemki roz­
grywek i walka w play offach.

Orlice do sezonu przygoto­
wywały się bardzo solidnie. Ze­
spól, prowadzony przez trenera 
Spisackiego, wystąpił w trzech 
turniejach z udziałem drużyn 
drugo- i pierwszoligowych, a tak­
że z ekstraklasy. Dziewczęta z 
Polkowic rozegrały kilkanaście 
spotkań. Przegrały jedynie z ŁKS- 

em Łódź, Kolor Cup Rybnik 
(obydwie drużyny z ekstraklasy) 
i z Kamą Brzeg (I liga).

- Kama to najtrudniejszy ry­
wal rozgrywek. Wygrać z zespo­
łem naszpikowanym zawod­
niczkami występującymi do nie­
dawna w najwyższej klasie roz­
grywkowej będzie bardzo trud­
no. Nasze dziewczęta były na 
dwóch obozach w Szklarskiej 
Porębie i Obornikach Śląskich. W 
sparingach spisywały się bardzo 
dobrze. Niestety, trzy dziewczy­
ny doznały kontuzji. Mam na­
dzieję, że szczęście nam dopisze 
i więcej urazów nie będzie. Li­
czę na dobry występ dziewcząt 
w lidze - mówi prezes Orla.

Wiadomo, że władze polko- 
wickiego klubu nie będą musia- 
!y martwić się o ligowy byt. 
Krzysztof Korsak jest pewien, że 
w tym sezonie będzie dyspono­
wał większą kwotą niż przed ro­
kiem. Warto-przypomnieć, że na 
koszty uczestnictwa w poprzed­
nich rozgrywkach główny spon­
sor klubu - Urząd Miasta Polko­
wice, wyłożył ok. 130 tys. zł. Tra­
dycją staje się problem z kadrą. 
Zanosi się na to, że w sezonie 
1999/2000, a przynajmniej na 
jego początku, trener Spisacki 
będzie miał do dyspozycji jedy­
nie dziewięć zawodniczek. Do 
rozgrywek polkowiczanki przy­
stąpią w składzie: Elena Fedo- 
riak, Kornelia Klimkowska, 
Agnieszka Chrzczanowicz, Ju­
styna Kłosińska, Aleksandra 
Urban, Urszula Smolarek, Mag­
dalena Kozdroń, uzupełnionym 
o dwie nowe zawodniczki: Bar­
barę Legutko (pozyskaną z Ko­
loru Cup Rybnik) i Alicję 
Możdżanowską (wychowankę). 
Z dalszej gry w zespole zrezygno­
wały Agnieszka Jenczak i Jo­
lanta Moskaluk..

- Do tej drużyny dojdą na 
pewno jeszcze dwie nasze wy­
chowanki. Prawdopodobnie 
będą to Roksana Kamińska i 
Iwona Kędzierska. Cały czas 
prowadzimy rozmowy w spra­
wie pozyskania Ani Morisson z 
Ostrovii Ostrów. Czekamy na 
potwierdzenie z PZK, że jest to 
zawodniczka wolna - wyjaśnia 
Korsak.

Terminarz rozgrywek Ru- 
limpexu i Orła:

I RUNDA
18.09.99 - KS Kama Brzeg - 

ORZEŁ
19.09.99 - RULIMPEX - TKS 

Łączność Olsztyn (hala w Legni­
cy przy ul. Głogowskiej, początek 
o godz. 17)

25.09.99 - GTK Gdynia - RU- 
LIMPEX, ORZEŁ - SMS PZK 
Warszawa

2.10.99 - RULIMPEX - KS 
AZS-AWF Kraków, STK Perfopol 
Starachowice - ORZEŁ

9.10.99 - TS Olimpia Poznań
- RULIMPEX, ORZEŁ - KS Włók­
niarz Białystok

16.10.99 - RULIMPEX - AZS 
Uniwersytet Wrocławski, KS Ko­
rona Kraków - ORZEŁ

20.10.99 - RULIMPEX - KS 
Kama Brzeg, ORZEŁ - Quey- 
Sport Poznań

23.10.99 - SMS PZKosz War­
szawa - RULIMPEX, RTS Wi­
dzew Łódź - ORZEŁ

30.10.99 RULIMPEX - STK 
Perfopol Starachowice, AZS Uni­
wersytet Wrocławski - ORZEŁ

5.11.99 - KS Włókniarz Biały­
stok - RULIMPEX, ORZEŁ - TKS 
Łączność Olsztyn

13.11.99 - RULIMPEX - KS 
Korona Kraków, GTK Gdynia - 
ORZEŁ

17.11.99 - Quey-Sport Poznań
- RUŁIMPEX, ORZEŁ - KS AZS- 
AWF Kraków

20.11.99 - RULIMPEX - RTS 
Widzew Łódź, TS Olimpia Po­
znań - ORZEŁ

27.11.99 - ORZEŁ - RULIM- 
PEX

II RUNDA
4.12.99 - TKS Łączność Olsz­

tyn - RULIMPEX, ORZEŁ - KS 
Kama Brzeg

11.12.99 - RULIMPEX - GTK 
Gdynia, SMS PZKosz Warszawa 
-ORZEŁ

18.12.99 - KS AZS-AWF Kra­
ków - RULIMPEX, ORZEŁ - STK 
Perfopol Starachowice

8.01.2000- RULIMPEX - TS 
Olimpia Poznań, KS Włókniarz 
Białystok - ORZEŁ

15.01.2000 - AZS Uniwersy­
tet., Wrocławski - RULIMPEX, 
ORZEŁ - KS Korona Kraków'

19.01.2000 - KS Kama Brzeg
- RULIMPEX, Quey-Sport Po­
znań - ORZEŁ

22.01.2000 - RULIMPEX - 
SMS PZKosz Warszawa, ORZEŁ
- RTS Widzew Łódź

29.01.2000 - STK Perfopol Sta­
rachowice - RULIMPEX, ORZEŁ
- AZS Uniwersytet Wrocławski

12.02.2000 - RULIMPEX - KS 
Włókniarz Białystok, TKS Łącz­
ność Olsztyn - ORZEŁ

19.02.2000 - KS Korona Kra­
ków - RULIMPEX, ORZEŁ - GTK 
Gdynia

23.02.2000 - RULIMPEX - 
Quey-Sport Poznań, KS AZS- 
AWF Kraków - ORZEŁ

26.02.2000 - RTS Widzew 
Łódź - RULIMPEX, ORZEŁ - TS 
Olimpia Poznań

4.03.2000 - RULIMPEX - 
ORZEŁ

PLAY OFF
(I runda - o miejsca 1.-8. - 

do dwóch zwycięstw) 11.03.2000, 
18-19.03.2000; (II runda - o miej­
sca 1.-4. grają zwycięzcy pierw­
szej rundy - do dwóch wygra­
nych) 25.03.2000,1-2.04.2000; (III 
runda - o miejsca 1.-2./grają 
zwycięzcy drugiej rundy - do 
dwóch wygranych) 8.04.2000,15- 
16.04.2000; (cd. III rundy - o 
miejsca 3.-4. grają pokonani w 
drugiej rundzie - mecz i rewanż) 
8.04.2000, 15.04.2000,_________

Bolesław Kubik

Fot. GRZEGORZ SPAŁA

iMistrzowie Polski Śląsk Ze- 
Wl pter Wrocław po raz dru­
gi wystąpili przed legnicka pu­
blicznością. Tym razem jednak 
już o ligowe punkty, a rywalem 
był zespół PKK Warta Szczecin.

- Zrobiliśmy kolejny krok w 
promocji koszykówki w Legni­
cy. Najpierw był trening, póź­
niej spotkanie w Pucharze Ligi, 
a teraz o punkty w pierwszej li­
dze koszykówki - powiedział 
Andrzej Gąska, dyrektor OSiR- 
u.

Rywal nie był jednak zbyt 
wymagający. Przed sezonem 
drużyna ze Szczecina miała 
problemy ze sponsorem i do no­
wych rozgrywek przystąpiła ju­
niorami. Dla najlepszego zespo­
łu w kraju mecz z pomorską 
młodzieżą był tylko sparingiem.

- To nie był mecz ligowy, ale 
trening. Niestety, musimy też r 
grać z takimi drużynami - po- i 
wiedział Muli Katzurin, szkole­
niowiec Śląska.

- Chcemy powtórzyć wynik 
sprzed dwóch lat i awansować 
do ćwierćfinału tych zawodów, 
co w efekcie - przy dobrym 
układzie - powinno nam dać 
prawo startu w Eurolidze - 
mówił Grzegorz Schetyna, pre­
zes klubu.

Dla legniczan najważniej­
sze jest jednak, że zawodnicy i 
władze zespołu wrocławskiego 
zgodziły się na grę w naszym 
mieście.

- Organizacyjnie jesteśmy 
przygotowani do spotkań na 
tym poziomie. Tym razem uwa­
żam, że szwankowała jeszcze 
trochę reklama, ale publiczność 
mamy wspaniałą i mimo to 
sprzedaliśmy prawie tysiąc bile­
tów - stwierdził Gąska.

To bardzo ważne, bo już od 
tego roku miała wystartować w 

pełni zawodowa Polska Liga 
Koszykówki, ale po wnioskach 
drużyn drugoligowych ten plan 
został przeniesiony na przyszły 
rok. Mimo to PŁK już teraz rzą­
dzi ligą i jeśli jej obserwatorom 
spodoba się atmosfera i legnicki 
obiekt, to przed legnickimi kibi­
cami otwiera się szansa na na­
stępne pojedynki w Legnicy.

Kontrkandydatem jest 
Brzeg Dolny, ale jak powiedział 
dyrektor legnickiego OSiR-u, 
wcześniej na tamtym obiekcie 
muszą zostać zamontowane 
nowe kosze, a jak do tej pory nie 
zostały w tym kierunku poczy­
nione żadne kroki. Legnica zo­
stała więc głównym pretenden­
tem do przyjmowania wrocław- 
skiego zespołu.________ -______

Piotr Adamiec

59-220 Legnica ■ 
ul. Matejki 1a/1 ; 

tel.(076)862 38 53 i

AUTOMOBILKLUB
/A *4

* *

Jeżeli:
© ogłosiłeś się już 

we wszystkich 
możliwych czasopismach,

« wydałeś fortunę ■
na reklamę
w radio, prasie i telewizji,

a efekty tych działań 
nie spełniły Twoich oczekiwań, 
to mamy dla Ciebie wyjątkowo 
atrakcyjną propozycję:
zamieszczenie wpisu 
w Katalogu

PARTNER eOOO

16 września 1999 KSŃKHET’ '

Telewizja "Darni” Radom 
oddział Legnica 
proponuje swoje usługi

- w programie lokalnym, w programach sponsorowanych
- w teletekścle,
- w autobusach miejskich, 

REALIZUJEMY TAKŻE:
- Almy reklamowe, marketingowe, Instruktaiowe, Itp.
- vldeodokumontacje zjazdów, konferencji, zebrań, szkoleń, Itp.

TV Darni Radom 

u 
fex(07«) 88-211-81,



• Jak trafiłeś z Miedzi do 
szkoły piłkarskiej w Szamotu­
łach?

- Miałem wyjątkowe szczę­
ście, bo wcześniej nawet nie sły­
szałem o tej szkole. W kadrze 
OZPN się nie łapałem, bo mono­
pol na obronę miał Szymański. 
Jesienią 1995 roku zadzwonił do 
mnie trener Zbigniew Kajdan i 
powiedział, że mają kontuzjowa­
nych bramkarzy, a jadą na mecz 
kadry okręgu do Szamotuł. Mecz 
jak mecz, bez rewelacji z mojej 
strony. Byliśmy tłem dla rywali, 
przegraliśmy 0:4. Tuż przed Bo­
żym Narodzeniem w naszym 
mieszkaniu na Piekarach zjawił 
się pan Jarzębski i zapytał mnie, 
czy nie chciałbym uczyć się w 
szamotulskiej szkole. Rodzice, a 
zwłaszcza mama, byli trochę 
przeciwni, bo bali się wypusz­
czać z domu jedynaka, ale osta­
tecznie pojechałem.

• Jak wspominasz okres po­
bytu w szamotulskiej szkole?

- Rewelacja. Było to normal­
ne liceum, ze sprawdzianami, 
dwójkami. Wyjątek: wagary nie 
wchodziły w grę i kładziono 
większy nacisk na naukę języka 
obcego. Po południu mieliśmy 
trzygodzinne treningi piłkarskie. 
Miałem ogromne szczęście, gdyż 
w szkole był zatrudniony spe­
cjalny szkoleniowiec dla bram­
karzy - Andrzej Dawidziuk, gra­
jący przed laty w warszawskiej 
Legii.

• Kto jest twoim bramkar- 
skim idolem?

- Nie miałem nikogo takiego.
• Jak trafiłeś do Belgii?
- Chyba zapracowałem na to 

wyróżnienie przez występy w 
reprezentacji. Byłem regularnie 
powoływany do kadry do lat 17 
i 18. Na takie mecze zjeżdżają się 
menedżerowie z Europy zachod­
niej. W Under 18 graliśmy w eli­
minacjach do mistrzostw Euro­
py i w bardzo ważnym meczu 
przeciwko Rosji trafił mi się kiep­
ski występ i po porażce 0:2 od- 
padliśmy z eliminacji.

Najpierw zaproszono mnie 
na dwutygodniowy pobyt do 
Loceren. Trenowałem, przecho­
dziłem badania lekarskie i pił­
karskie testy, zagrałem w meczu 
sparingowym Loceren - Arsenał 
Londyn. Belgijski klub chyba nie

był zainteresowany moimi wy­
stępami, ale natychmiast zgłosi­
li się działacze klubu Royal 
Excelsior i zaproponowali rocz­
ny kontrakt. Kiedy zaczynałem 
pierwsze treningi, grałem u boku 
takich gwiazd jak bracia Mbo i 
Emil Lokonda Mpenza, grający 
na mistrzostwach świata we 
Francji.

• Czy podpisałeś zawodo­
wy kontrakt?

- Przed rokiem, kiedy byłem 
na rocznym wypożyczeniu, 
podpisałem półzawodowy kon­
trakt. Otrzymałem od klubu 
mieszkanie i stypendium, które 
pozwala dostatnie żyć, bez sza­
leństw. Mieszkam z kolegą z 
zespołu - 21-letnim napastni­
kiem z Francji. Teraz podpisa­
łem kolejny kontrakt, także 
roczny, i chociaż jest on korzyst­
niejszy, to'także jest to kontrakt 
półzawodowy. Nie narzekam, 
bo pobyt w Belgii jest dla mnie 
przede wszystkim nauką profe­
sjonalnej gry.

• Twój roczny pobyt to gra 
w lidze rezerw i bliski występ 
w I lidze. Czy to prawda?

- Z tym występem to istot­
nie była wielka szansa. Grali­
śmy mecz z RC Genk i w 50. 
minucie nasz bramkarz faulo­
wa! poza polem karnym napast­
nika rywali wychodzącego na 
pozycję sam na sam. Nasz tre­
ner, czując, co może się dziać, 
kazał mi się rozgrzewać. Ale tra­
filiśmy na litościwego arbitra i 
zamiast czerwonej, pokazał tyl­
ko żółtą kartkę. W minionym 
sezonie cztery razy siedziałem 
na ławce rezerwowych w me­
czach I ligi. Grałem regularnie 
w lidze rezerw. Tam jest I liga 
rezerw i grają mecze dzień po 
pierwszych zespołach. Grają w 
nich piłkarze po kontuzjach, 
wykartkowani w pierwszym 
składzie, piłkarscy stażyści lub 
zawodnicy przebywający na 
dłuższych testach. W jednym z 
takim meczów spotkałem w bar­
wach Standardu Liege Walde­
mara Jaskulskiego. Polacy mają 
dobre notowania w Belgii. W 
ekstraklasie grają bracia Zewła- 
kowie, bracia Kubikowie, wspo­
mniany Jaskulski.

• Jakie masz notowania u 
trenera Hugo Broosa?

Z Miedzi do Belgii

Z KRZYSZTOFEM TYMĄ, legniczaninem reprezentu­
jącym barwy I-I igowego klubu belgijskiego Royal 

Excelsior Mouscron oraz zawodnikiem kadry Polski 
juniorów, rozmawia Jakub Nowak

- Numerem jeden w klubie 
jest słynny Franek Vanderdrie- 
sche, kupiony z Waregem, broni 
rzeczywiście znakomicie. Inna 
sprawa, że mamy mocną obronę 
z takimi piłkarzami jak Chorwa­
ci Tonci Martic i Zoran Ban, są 
też reprezentanci Belgii - Gordan 
Vidovic, Fręderic Pierre i Ste­
fan Tange i młodzieżowiec 
Van Dooeren. Jest także repre­
zentant Maroka. U trenera Bro­
osa nikt nie gra za nazwisko. Na 
miejsce w składzie trzeba, sobie 
zasłużyć lub raczej wypracować 
na treningach i sparingach. Nasz 
klub jest na fali. Działacze i tre­
ner twierdzą, że zatrzymali mnie 
dlatego, iż planują, żebym w se­
zonie 2000/2001 grał już w wyj­
ściowym składzie. A my po raz 
drugi z rzędu wywalczyliśmy 

miejsce premiowane startem w 
europejskich pucharach i jest to 
ogromny powód do radości.

• Czy w Belgii trenuje się 
inaczej niż w Polsce?

- W Polsce kładzie się nacisk 
na treningi techniczne, a w Bel­
gii na technikę kładzie się nacisk 
w wieku 15-16 lat. Później nie 
ma już czasu na uczenie się tech­
niki. Na treningach pierwszej 
drużyny ogromną uwagę zwra­
ca się na przygotowanie fizycz­
ne. W lidze gra się na pełnych 
obrotach przez 90 minut i pił­
karz nie może sobie pozwolić na 
chwilę przestoju. Można prze­
grać, bo to tylko sport, ale na 
murawie trzeba zostawić pot i 
krew.

• Czy interesujesz się tym, 
co dzieje się w Miedzi?

- Kiedy dzwonię do rodzi­
ców, moje pierwsze pytanie 
brzmi: „Jak tam w lidze wiedzie 
się Miedzi". Bardzo przeżyłem 
spadek klubu z II ligi. Cieszę się, 
że Sebastian Szymański coraz 
częściej staje między słupkami. 
W tym wieku trzeba grać jak naj­
więcej. Jak nie w tym, to wierzę, 
że za rok Miedzianka zagra po­
nownie w II lidze. Wierzę, że 
powiedzie się także innym kole­
gom, z którymi przed laty star­
towałem.

• Co dalej z reprezentacją 
Polski?

- Przegraliśmy eliminacje 
ME i drużyna właściwie się roz- 
padła. Część chłopaków trafiła 
do reprezentacji olimpijskiej 
Pawła Janasa. Ja też miałbym na 
to szanse, ale występy w Belgii 
uniemożliwiły mi to. Trener Ja­
nas powołuje tych, których 
może obserwować w lidze pol­
skiej.

• Czy kibice Miedzi mogą 
liczyć na twoje występy w bar­
wach legnickiej drużyny?

- To chyba niemożliwe. W 
1996 roku zostałem definitywnie 
wykupiony przez MSP Szamo­
tuły. Belgowie zapłacili działa­
czom z Szamotuł sporą kwotę, a 
nie sądzę, aby Miedź była w sta­
nie mnie odkupić.

• Czy to prawda, że chciała 
cię kupić krakowska Wisła?

- Wiem to nieoficjalnie, że 
Adam Nawałka z Wisły szuka 
w Europie najbardziej utalen­
towanych zawodników do eki­
py pana Smudy i Włodzimierz 
Lubański polecił właśnie... 
mnie. Wisła podobno rozma­
wiała z Szamotułami, ale wi­
docznie byłem "nie do wyrwa­
nia". Nie rozpaczam z tego 
powodu, bo na Zachodzie 
mam większe możliwości doj­
ścia na piłkarski szczyt. Na ra­
zie wiem, że czeka mnie jesz­
cze dużo pracy. Ale tego się nie 
obawiam.

• Dziękuję za rozmowę.

KORTY TENISOWE, BAR 

SAUNA, BILARD

KUNICE, UL. W. WITOSA 1A

V 85-75-508

Wiara i optymizm

Fot. WINCENTY KOŁODZIEJSKI

Ze ZBIGNIEWEM 
KAJDANEM, 

trenerem kadry 
okręgu juniorów 
oraz asystentem 

trenera reprezen­
tacji narodowej 

do lat 18, 
rozmawia 

Piotr Adamiec
• Od jakiegoś czasu wielu 

specjalistów uważa, że młodzi 
polscy piłkarze w niczym nie 
ustępują tym z Zachodu?

- Ja uważam, że nawet jeste­
śmy lepsi od wielu uznanych 
krajów Europy. W Polsce na­
prawdę jest zdolna młodzież.

• Dlaczego więc polska pił­
ka nie może się odnaleźć i nie 
gra na miarę grup juniorskich. 

- Wszystko rozbija się o bażę. 
W krajach Europy zachodniej 
każdy najmniejszy klub ma za­
dbaną murawę. Na wielu na­
szych boiskach powinny rosnąć 
kartofle. Dlatego gdy zawodnik 
osiąga wiek szesnastu czy sie­
demnastu lat, zaczyna ustępo­
wać rówieśnikom techniką. Nie­
dawno byłem na konferencji fir­
my Nike w Barcelonie, gdzie za-
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prezentowano sprzęt dla naj­
młodszych. Buty piłkarskie są 
tak skonstruowane, żeby chroni­
ły młode kości i ścięgna. W Pol­
sce nie stać klubów na takie za­
kupy i młodzież doznaje róż­
nych kontuzji i urazów. Mam 
nadzieję, że taka sytuacja zmie­
ni się wraz ze wzrostem gospo­
darczym kraju.

• Niedawno reprezentacja 
Polski prowadzona przez Mi­
chała Globisza pokonała w spo­
tkaniu eliminacyjnym Holan­
dię. Po meczu szkoleniowiec 
pomarańczowych zupełnie się 
tym nie przejął, mówiąc, że jego 
zadaniem nie jest wygrywanie, 
ale doprowadzenie dwóch, 
trzech piłkarzy do pierwszej re­
prezentacji. Tymczasem Glo- 
bisz na tak udane dla nas Mi­
strzostwa Europy zabrał, jak 
mówił, nie najzdolniejszych, 
ale największych.

- Niestety, w Polsce nie ma 
odpowiedniego systemu. W Ho­
landii wszystko podporządko­
wane jest pierwszej reprezenta­
cji, nawet najmłodsza grupa. Je­
dynym celem każdego trenera 
jest przygotowanie i doprowa­
dzenie zawodnika do gry w na­
rodowym zespole seniorów. W 
Polsce ciągle trenerów najmłod­
szych grup rozlicza się za wynik. 

o Czy część winy za stan 
naszego piłkarstwa nie ponoszą 
ludzie ze środowiska piłkar­
skiego, trenerzy i działacze?

- Wszyscy będący w sporcie 
jesteśmy za to winni, trenerzy 
także. Jednak w porównaniu do 
innych krajów, u nas trener junio­
rów jest również kierownikiem i 
opiekunem, a co za tym idzie - nie 
może skoncentrować się jedynie 
na pracy z młodzieżą.

• Problemem jest także 
mentalność naszych zawodni­
ków, którzy po wyjeździe za 
granicę i otrzymaniu odpowied­
niego kontraktu grają o wiele 
gorzej . Przecież takie podejście 
rodzi się w młodym wieku?

- Na szczęście to się powoli 
zmienia. Młodzi chłopcy ogląda­
ją spotkania najlepszych lig eu­
ropejskich w telewizji oraz sami 
wyjeżdżają za zachodnią grani­
cę i zaczynają rozumieć, że tylko 
od nich zależy ich kariera.

• Jak naszą młodzieżową 
piłkę oceniają w innych krajach?

- Jesteśmy dobrze oceniani, o 
czym świadczą choćby liczne 
propozycje sparingów.

• To jest nasz problem, ale 
inne kraje wysoko rozwinięte 
też borykają się z kłopotami.

- Najlepszym tego przykła­
dem są Niemcy. Mimo że posia­

dają znakomitą bazę, w ich klu­
bach zmniejsza się liczba trenu­
jącej młodzieży.

• Kolejnym problemem są 
wyjazdy młodych Polaków do 
klubów zachodnioeuropejskich. 
Czy to dobrze, że młodzi chłop­
cy wyjeżdżają do klubów za­
chodnich i tak szybko opuszcza­
ją znajomych i rodzinę?

- W większości przypadków 
źle tó wpływa na młodych pił­
karzy. Brak kontaktu ze znajo­
mymi i rodziną, bariera języko­
wa to wszystko nie sprzyja spo­
kojnej pracy i doskonaleniu 
umiejętności. Uważam, że mio­
dy człowiek powinien ukończyć 
przynajmniej szkolę średnią.

• Jak w porównaniu z ca­
łym krajem prezentuje się nasz 
region?

- Niech odpowiedzią będzie 
sformułowanie, że się z nami li­
czą. Mamy w różnych katego­
riach wiekowych utalentowa­
nych piłkarzy.

• Czy to oznacza, że sukce­
sy polskiej piłki przyjdą wraz 
ze wzrostem gospodarczym 
kraju?

- Wierzę, że wyniki piłkarzy 
przyjdą wcześniej, chociaż nie 
zrobimy tego w ciągu roku czy 
dwóch.

• Dziękuję za rozmowę.
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Zarząd Spółdzielni 
Handlowo-Produkcyjnej 

w Złotoryi, ul. Basztowa 12 
tel./fax (076) 87-83-146

Zakład produkcji chemii 

budowlanej 
w Legnickiej Specjalnej Strefie 

Ekonomicznej 

poszukuje kandydata 
na stanowisko

ogłasza przetarg ofertowy na

sprzedaż budynku 
magazynowego

brygadzisty
Wymagania:
- wykształcenie min. średnie techniczne
- doświadczenie z zakresu elektrotechniki 
lub automatyki przemysłowej
- umiejętność obsługi komputera
- wskazana znajomość języka niemieckie-

- Legnica -

4614k

OGRODNICTWO

✓ul. Jaworzyńska 114
siedem pomieszczeń biurowych (114 m kw.)
Z oddzielnym wejściem do obiektu (I piętro)

✓al. Rzeczypospolitej 116, LOTNISKO
- część budynku biurowego - 352 m kw.

(I piętro), w tym: pomieszczenie gabinetowe 
z zapleczem socjalnym (42,7 m kw.)

- adaptacja do potrzeb
- atrakcyjne położenie w pobliżu dużych 

jednostek handlowych, parking, 
teren strzeżony,
komunikacja

Planowanie, wykonywanie 
ogrodów, kostek kształt­

nych, różnego typu 
ogrodzeń, jeziorek. 
Pielęgnacja terenów 

zielonych, 
tel. 0601-73-88-72.

- Głogów -

✓ul. A. Mickiewicza 48a
budynek na działalność produkcyjno- 
-handlową lub pomieszczenia biurowe: 
dwie kondygnacje (220 m kw.) 
Adaptacja do potrzeb

położonego w Złotoryi przy ul. F. Chopina 3 
o pow. użytkowej 408,2 m kw.

i kubaturze 1.763 m sześć.

Oferty należy składać w sekretariacie spółdzielni 

do 24.09.1999 r.

Wszelkich informacji udziela Dział Administracji.
5018k

ogłoszeń 
w Legnicy 

tel.
£56-51 -2f|

Wszelkich informacji udziela Biuro Zarządu: 
tel. (076) 845-18-67, 847-11-01 wew. 150, fax 847-11-40

go oraz branży budowlanej
-wiek do 40 lat

Oferty pracy kierować 

pod adresem:

UZIN POLSKA 

produkty Budowlane 

sp. z o. o.
ul. Kardynała B. Kominka 9 

59-220 Legnica

KOMINKI "MICHEL”
- z piaskowców, granitów, marmuru, kafli
- wkłady grzewcze
- piece kominkowe
- "kozy” na drewno i węgiel
- centralne ogrzewanie z kominka

LEGNICA, UL. NOWODWORSKA 17 
tel./fax 850-61-71
WROCŁAW, UL. HALLERA 155
tel./fax (071) 339-28-89

KASY FISKALNE

AUTORYZOWANY DYSTRYBUTOR I SERWIS: 
ADAXLAND-ALEX 

LEGNICA, ul. Wrocławska 183 
tel. (076) 856-29-73 

e-mail: biuro(g)adax.leqnica.pl

WCZASY DLA DWÓCH OSOB
# przy zakupie każdej kasy fiskalnej
# przy zakupie sprzętu komputerowego powyżej 3000 zł
/£ADAX ELZAB^
KOMPUTERY .................

Przedsiębiorstwo Handlowo-Produkcyjne 
"Mercus"Sp. z o.o.

w Polkowicach, ul. Kopalniana 11
oferuje do wynajęcia: 

powierzchnie użytkowe wyposażone 
w media, stanowiące odrębne obiekty. 

Istnieje możliwość wynajęcia 
poszczególnych pomieszczeń, 

piętra lub całego obiektu.

Biuro

A
S

KOMPUTERY KASY FISKALNE SERWIS OPROGRAMOWANIE PROMOCJE!

P.U.H. „ALMAR” 
Biuro Handlowe

OKNA PCV
Najtaniej 

Solidna jakość
WINK
HAUS aluplast
Złotoryja, ul. Legnicka 37 
tel./fax (076) 878-33-42 

0603-930-544

SZCZEGÓŁY PROMOCJI W SALONIE 
/EADĄ&/ -ALEX

■A _____

adaxland-alex

OGŁOSZENIE
Syndyk Masy Upadłości 

Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Robót Inżynieryjno-Drogowych 
w Legnicy

ogłasza przetarg na 
sprzedaż następujących działek wraz z zabudowaniami: 

454/4, 454/5, 459/8, 459/10, 459/4, 459/7, 459/9 położonych 

w Legnicy przy ul. Szczytnickiej 50.

Zainteresowanych prosimy o składanie ofert do syndyka, 
ti Przedsiębiorstwo Inwestycji i Konsultingu "Faktor” Sp z o.o.

w Legnicy przy ul. Okrzei 12, w terminie do 30.09.1999 r.

Wszelkie informacje można uzyskać pod nr. tel. 85-12-189.

Towarzystwo Wiedzy Powszechnej 
53-609 Wrocław, ul. Wagonowa 1 

Dolnośląska Szkoła Wyższa Edukacji we Wrocławiu 

uruchamia w październiku 1999 roku 

studia podyplomowe 
z zakresu szacowania 

nieruchomości
Zajęcia odbywać się będą we Wrocławiu lub Często­

chowie.
Studia trwają dwa semestry, przeznaczone są dla ab­

solwentów wyższych uczelni, którzy po ich ukończeniu, 
odbyciu praktyki i zdaniu egzaminu państwowego uzy­
skują tytuł rzeczoznawcy majątkowego.

Szczegółowych informacji udzielamy pod nume­
rem telefonu: (071) 373-57-97, (071) 373-57-75.

AIG JIMPlSCD
LIFE

Będące polską częścią jednej z najpotężniejszych 
na świecie korporacji ubezpieczeniowo - finansowych 
American International Group (AIG)

Dyrektor najlepszej Agencji Amplico Life 
na Dolnym Śląsku w latach 1997 i 1998 

poszukuje kandydatów na:

AGENTÓW UBEZPIECZENIOWYCH 
I KIEROWNIKÓW ZESPOŁÓW

WARUNKI: preferujemy osoby w wieku 25-45 lat, 
mogące (niekoniecznie od razu) pracować wyłącznie 

dla Amplico Life, umiejące pracować z ludźmi oraz 

w warunkach stresu, odpowiedzialne i operatywne; 

doświadczenie w sprzedaży mile widziane.

OFERUJEMY: atrakcyjną pracę, wysokie zarobki 

(gwarantowane przez pierwsze 12 miesięcy 

wynagrodzenie 2.500 zl miesięcznie + prowizje!), 
możliwość szybkiego awansu, profesjonalne szkolenia 

oraz pomoc w osiągnięciu sukcesu.

Zainteresowane osoby zapraszamy na spotkanie 
informacyjno-rekrutacyjne, które odbędzie się:

• w Legnicy, w Agencji Amplico Life, ul. N.M.R 18, 
w dniach: 16.09.1999 r. o godz. 17.00,

17.09.1999 r. o godz. 12.00, 
18.09.1999 r. o godz. 11.00.

Jeśli nie możesz przyjść, przyślij list motywacyjny 

z CV na adres:

Dyrektor Agencji Amplico Life, 
50-079 Wrocław, ul. Ruska 2

adax.leqnica.pl
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PRZETARG

Korzystna cenowo i wygodna 
forma zabezpieczenia

- WADIUM
- DOBREGO WYKONANIA ZOBOWIĄZANIA

- USUNIĘCIA WAD I USTEREK

Gwarancja ubezpieczeniowa
Szczegółowe informacje 

______ - tel./fax (076) 854-84-44, 854-27-69

UBEZPIECZENIA KOMUNIKACYJNE
w korzystnej formie PAKIETU UBEZPIECZENIOWEGO

(składka roczna za OC + AC + NW = 3,5 proc.
- 6 proc, wartości pojazdu) 

dla aut NOWYCH, ROCZNYCH i DWULETNICH 
oraz kupowanych w KOMISIE

oferuje: Biuro Ubezpieczeń w Legnicy 
ul. Gwiezdna 35 E/1 (pawilon) 

tel Jfax (076) 854-84-44,854-27-69

Zarząd Dróg Powiatowych w Legnicy 
informuje,

że w Biuletynie Zamówień Publicznych nr 100 
z dnia 30.04.1999 r. poz. 36980 zamieszczono

ogłoszenie o przetargu 
nieograniczonym

na zimowe utrzymanie 
dróg powiatowych
Zainteresowanych z naszego terenu 

zapraszamy do siedziby ZDP 
w Legnicy, ul. Grunwaldzka 22, 

tel. 86-221-06, gdzie udzielone zostaną 
wszelkie niezbędne informacje.

Termin składania ofert 
upływa 18.10.1999 r. o godz. 10.

ożesz tak ocieplić
swój dom. i 

Lecz co na to sąsiadzi

Dostawca nowoczesnych 
systemów izolacyjnych

59-220 LEGNICA, UL. BYDGOSKA 30,

tel./fax (0-76)86208 36

u- SPIS 2000
r> Państwo staraniem Wydawnictwa Druk-Ar S.C. przy współpracy z ln- 
Drodzy. f w końcu roku 1999 informator o życiu gospodarczym, spo- 

trodrukiem , ukaze sę regionu głogowskiego i Polkowic.
tocznym i kul'ura'n^ ^c-.ą pragniemy donieść, że honorowy patronat nad czę- 

z największą saty W P 9 Głogowa Pan Edward Borkowski, nad częścią 
ścią miejską przejął w F’ m Sfarostwa powiatu Pan Andrzej Koliński, a nad
powiatową związaną y owic ( oko|icy. prężnie działająca Młodzieżowa Rada
trzecią częścią dotyJL p Krzysztof Kaczanowski.
Miejska, a ściślejjej b zamieszczania na stronach tego informatora infonma- 

Zachęcamy Państ^° za^zie punkcie handlowym itp. Stanowi to okazję 
cji handlowej o swoje firmie zaktadzie, mieszkań.
dOSlam%dastawor^yawfńś zawierać będzie: nazwę firmy, adres godziny działalno- 
x O tvm czvm chcecie klienta zainteresować. Taki podstawowy
wpis kosztował będzie 20 żł (ta niewielka kwota pokryje koszt składu komputerowe- 
go, matryc drukarskimi Pafetw0 inforfnacię na;

1/8 strony kosztować to będzie 50 zł + VAT,
1/4 strony 100 zł + VAT,
1/2 strony 150 zł + VAT,

cała strona 200 zł + VAT.
Zamówienie reklamy w pełnych kolorach 100 % ceny modułu.

ZAPRASZAMY
Druk • Ar S.C.

67-200 Głogów, ul. Mechaniczna 30 
tel. (076) 834-19-88 

e-mail: drukar@bbs.chip.pl

OGŁOSZENIE
-Syndyk Masy Upadłości 
Przedsiębiorstwa Usług

Technicznych PGR 
w Zagrodnie

podaje do wiadomości, 
że ma

do sprzedaży zamieszkałe 
dwa mieszkania 
w Złotoryi przy 
ul. Bolesława

Krzywoustego 24, 
położone na działce 133/2 

o łącznej 
pow. 135,15 m kw.

Oferty należy składać w sie­
dzibie syndyka, tj. Przedsiębior­
stwo Inwestycji i Konsultingu 
“Faktor” Sp. z o.o., Legnica, ul. 
Okrzei 12, w terminie do 
30.09.1999 r.

Wszelkie informacje można 
uzyskać pod nr. tel. 85-12-189.

SAVIA S.A. w Bielsku-Białej 
oddział w Wałbrzychu 

oferuje do wynajęcia 

powierzchnie magazynowe 
i biurowe

w Legnicy przy ul. E. Plater 25/27
Magazyny i biura są w bardzo dobrym stanie technicz­

nym, wyposażone we wszystkie media, dozorowane cało­
dobowo. Koszt wynajmu 1 m kw. magazynu 6,50 zł + VAT, 
1 m kw. biura 10 zł + VAT.

Wszelkich informacji udziela SAVIA S.A. 
Wałbrzych, dział administracji,

tel. (074) 43-14-64, fax (074) 43-22-63.

Ubezpiecz teraz swoje auto w zakresie AUTOCASCO 
na warunkach promocyjnych!!!

Szanowny Kierowco!!!
Jesteś dżentelmenem szos! Jeździsz bezpiecznie! 

Posiadasz zniżkę w ubezpieczeniu OC komunikacyjnym!
Anie masz jeszcze autocasco?!

W dniach od 20 lipca do 30 września 1999 r. dla klientów posiadających zniżki za 
bezwypadkową jazdę w ubezpieczeniu OC posiadaczy pojazdów mechanicznych O/O PZU SA 

we Wrocławiu proponuje atrakcyjne zniżki w ubezpieczeniu AC wg następujących zasad:
a) przy 60% zniżki w OC komunik. - zniżka w AC wynosi 30%
b) przy 50% zniżki w OC komunik. - zniżka w AC wynosi 25%
c) przy 40% zniżki w OC komunik. - zniżka w AC wynosi 20%
d) przy 30% zniżki w OC komunik. - zniżka w AC wynosi 15%
e) przy 20% zniżki w OC komunik. - zniżka w AC wynosi 10%

Promocja dotyczy również klientów posiadających ubezpieczenie OC komunikacyjne 
w innych firmach - obniżka w AC jest wtedy mniejsza o 5%.

Promocja dotyczy terenów województw: dolnośląskiego i byłego zielonogórskiego

mailto:drukar@bbs.chip.pl
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p.p.h.u.IH^T' !w/ ' ■» s.c.

• Farby elewacyjne i wewnętrzne CAPAROL, dostępne w 15 tys. 
kolorów - barwione w profesjonalnym mieszalniku CAPAMIX

• Systemy ocieplenia ścian zewnętrznych
• Szlachetne tynki strukturalne, kamienne i renowacyjne
• Tapety natryskowe i szklane, niekonwencjonalne rozwiązania 

wykończenia wnętrz
ul. Lubińska 3, 59-220 Legnica, tel./fax (076) 862-55-10, 0604 094-954 

Zapraszamy w godz. 8-16

AUTO - KOMIS
‘'--.a s"

SKUP - SPRZEDAŻ - RATY

LOMBARD

PHU „JAL” S.C.
Legnica, ul. Pątnowska 48

zakupi dźwig 
o udźwigu 
16-18 ton

z aktualną książką dozoru

Pożyczki pod zastaw 
samochodów * przyczep * RTV * itp. i 

MINIMUM FORMALNOŚCI 
NAJNIŻSZE OPROCENTOWANIE

^-^twrOŻYCZALNIA PRZYCZEP 1

- FAKTURY VAT-

59-220 Legnica, ul. Kręta 1, tel. (076) 854-24-75 es

tel. (076) 854-89-68 
lub 0601-78-70-82

5014K

Komornik Sądowy Rewiru Hi 

przy Sądzie Rejonowym w Legnicy 

zawiadamia, 
że od 1 3 września 1999 r.

nastąpiła zmiana 

siedziby kancelarii 

komornika
Obecny adres:
Legnica, pl. Słowiański 1, IV piętro 
(budynek byłego Urzędu Wojewódzkiego 

w Legnicy)

.... .T . , MECHANIKA POJAZDOWA,
ROZLICZENIA BEZGOTÓWKOWE Z FIRMAMI UBEZPIECZENIOWYMI 

o KLIMATYZACJE SAMOCHODOWE - NAPRAWA, MONTAŻ, NAPEŁNIANIE 
° NAPRAWA UKŁADÓW WYDECHOWYCH

° 8L0KADY SKRZYŃ BIEGÓW - TYTAN DIPOL
° WYMIANA OLEJÓW I FILTRÓW

o OPONY - WYMIANA, WYWAŻANIE NA SPRZĘCIE F-MY HOFMANN
. -CZĘŚCI DO AUT ZACHODNICH,

OLEJE, OPONY POMOC DROGOWA
° WYPOŻYCZALNIA SAMOCHODÓW

° POMOC DROGOWA

59-300 LUBIN, UL. SPORTOWA 45, TEL. (076) 842-88-50

POLSKI ZWIĄZEK MOTOROWY

OŚRODEK SZKOLENIA 
KIEROWCÓW 
kat. A, B, C, D, E, T
Szkolenie osób niepełnosprawnych 
LEGNICA, ul. A. Mickiewicza 10 
tel./fax (076) 86-217-95 
tel. (076) 86-214-78
OŚRODEK SZKOLENIA 
KIEROWCÓW 
kat. A, B, C, D, E, T
Szkolenie osób niepełnosprawnych 
LUBIN, ul. Składowa 1 
tel./fax (076) 844-43-04 
tel. (076) 844-22-78
STACJA KONTROLI POJAZDÓW 

kat. A, B, T
LUBIN, ul. Składowa 1 
tel./fax (076) 844-43-04 
tel. (076) 844-22-78

Najbliższy kurs rozpoczynamy 
20.09.99 r. o godz. 16.

Dolnośląski Zakład Doskonalenia 

Zawodowego w Głogowie 

ul. Jedności Robotniczej 39 

tel./fax (076) 833-55-10 

organizuje kursy:
- PALACZ C.O.

- OBSŁUGA KOMPUTERA
- RACHUNKOWOŚĆ 

SKOMPUTERYZOWANA
- SPAWANIE ELEKTRYCZNE 

I GAZOWE

CITROEN
POLUBISZ KAŻDĄ DROGĘ

WE WRZEŚNIU DO KAŻDEGO AUTA MIŁY PREZENT

od 38,280*

od 33,606*

od 93,426*

od 55.557*

ODBIÓR
OD
RĘKI

MODEL
2000

od 52.278* ~ '

> nowy samochód za stary
> leasing, raty, gotówka
> jazdy próbne wybranymi modelami
> do ŚG29 PLN upustu dla pracowników KG HM

lumpy

c AUTORYZOWANY DYSTRYBUTOR 
59-220 Legnica, ul. Ogrodowa 1 (przy al. Rzeczypospolitej) 
tel. (076) 85-42-286, 85-42-287, fax (076) 85-42-289

PHV ..SPOR" Sp. zo.o.

SKŁAD OPAŁU
oferuje:
węgiel kęsy 
węgiel kostka 
węgiel orzech 
węgiel groszek 
koks
miał węglowy

TRANSPORT

Bp®

i® wata® ccNV
• DOSTAWY NIA TELEFON!

LEGNICA, ul. ZŁOTORYJSKA 178-184 (teren ZM LEGMET), tel. (076) 85-11-366
__________4998k

DAEWOO PIERWSZA KLASA W KAŻDEJ KLASIE 
INTERESUJĄCA OFERTA SAMOCHODÓW DLA FIRM

NOWOŚĆ! DAEWOO NA RATY
Czy to możliwe?

I wpłata to część twojego nowego samochodu!
Bez prowizji bankowej, żadnych dodatkowych kosztów i zbęd­
nych formalności.
I wpłata to tylko 3 % wartości samochodu (wliczona w poczet 
rat). Podejmij szybką decyzję, jedyne, co musisz mieć, to do­
wód tożsamości. Oferta ważna tylko 3 dni. Promocja obejmuje 
- Tico, Matiza, Poloneza, Lanosa oraz najnowszą Nubirę 2000. 
Dla pierwszych 20 osób, którym uda się dodzwonić do naszych 
salonów sprzedaży, specjalny prezent i weekend dla 2 osób w 
najlepszych hotelach w Polsce.
Jeśli zdecydujesz się na nową Nubirę 2000, łączna wartość 
promocji nawet do 4.000 zł.

ABSOLUTNEJ 
SATYSFAKCJI

GWARANCJA

Nie zwlekaj, zadzwoń, 
zarezerwuj umowę 

promocyjną.

Legnica, DH Megasam, ul. Najśw. Marii Panny, tel. (076) 862-90-81 
Lubin, Real, ul. Jana Pawła 11, tel. (076) 846-85-17

■



„AZART-SAT" BOLESŁAWIEC
czwartek, 16 hm.

8.30 Awans, 9.46 WZNOSZĘ 
POMNIK, 10.15- Opowieści Ło­
wieckie (ode. 24), 11.00 Świat da­
lekich podróży (ode. 27), 11.30 
Magiczna Italia (ode. 1), 12.00 Ma- 
radona - piłkarski geniusz czy 
oszust?, 13.00 Egipt - klucz do cy­
wilizacji (cz. 2), 13.42 Zamki i pa­
łace (koszalińskie i słupskie) (ode. 
10), 14.00 Na tropie (ode. 6), 14.08 
Krecik (ode. 14), 14.15 Popeye Że­
glarz (ode. 13), 14.30 Z jak zdrowie 
(ode. 5), 14.46 Pieski, które kocha­
my (ode. 2), 15.00 Życiowe dyle­
maty (ode. 18), 16.00 Życie zwie­
rząt (ode. 30), 16.30 Zabijamy to, 
co kochamy (ode. 6), 17.20 Wiado­
mości, 17.40 Program publicy­
styczny, 18.00 Niewidzialny czło­
wiek (ode. 14), 18.30 Kariera Niko­
dema Dyzmy (ode. 6), 19.30 Na tro­
pie (ode. 7), 19.39 Krecik (ode. 16), 
19.48 Popeye Żeglarz (ode. 14), 
20.10 Wiadomości - powtórzenie,
20.30 Polskie drogi (ode. 5), 21.45 
TAINSZA - BIAŁA PLAMA, 22.15 
Wiadomości - powtórzenie, 22.40 
Program publicystyczny - powtó­
rzenie

piątek, 17 bm.
8.30 Polskie drogi (ode. 5), 9.45 

TAINSZA - BIAŁA PLAMA, 10.15 
"Gen. Kazimierz Sosnkowski, 11.00 
Maradona - piłkarski geniusz czy 
oszust?, 12.00 Życie zwierząt (ode. 
30), 12.30 Zabijarńy to, co kochamy 
(ode. 6), 13.00 Życiowe dylematy 
(ode. 18), 14.00 Na tropie (ode. 7), 
14.09 Krecik (ode. 16), 14.18 Popeye 
Żeglarz (ode. 14), 14.30 Niewidzial­
ny człowiek (ode. 14), 15.00 Z naj­
lepszymi życzeniami - program 
muz., 16.00 Świat dalekich podró­
ży (ode. 28), 16.30 Czy wiesz... (ode. 
7), 17.20 Wiadomości, 17.40 Pro­
gram publicystyczny, 18.00 Podró­
że ze sztuką (ode. 21), 18.30 Waty­
kan. Zabytki i historia (cz. 3), 19.1.3 
Kurban Bajram, 19.30 Na tropie 
(ode. 8), 19.39 Krecik (ode. 17), 19.47 
Popeye Żeglarz (ode. 15), 20.10 
Wiadomości - powtórzenie, 20.20 
Na przełaj przez PRL - Wiesław Kot 
zaprasza na film, 20.25 Pingwin,
22.15 Wiadomości - powtórzenie,
22.40 Program publicystyczny - po­
wtórzenie

sobota, 18 bm.
8.20 Na przełaj przez PRL - 

Wiesław Kot zaprasza na film, 8.25 
Pingwin, 10.15 Muzyka Ameryki 
(odc.28), 11.00 Lisek Przechera,
12.30 Tranzytem przez Polskę, 
13.00 Kariera Nikodema Dyzmy 
(ode. 6), 14.00 Na tropie (ode. 8), 
14.09 Krecik (ode. 17), 14.17 Po­
peye Żeglarz (ode. 15), 14.30 Pod­
róże ze sztuką (ode. 21), 15.00 Wa­
tykan. Zabytki i historia (cz. 3), 
15.43 Kurban Bajram, 16.00 Pod­
różnicy - program krajoznawczy - 
(ode. 8), 16.30 Z jak zdrowie (ode. 
6), 16.45 Pieski, które kochamy 
(ode. 3), 17.20 Wiadomości, 17.40 
Program publicystyczny, 18.00 
Kuchnia smakosza (ode. 11), 18.30 
Pozwólmy im przeżyć (ode. 2),
19.30 Na tropie (ode. 9), 19.38 Kre­
cik (ode. 18), 19.44 Popeye Żeglarz 
(ode. 16), 20.10 Wiadomości - po­
wtórzenie, 20.30 W szponach IRA,
22.15 Wiadomości - powtórzenie,
22.40 Program publicystyczny - 
powtórzenie

niedziela, 19 bm.
8.30 Lisek Przechera, 10.15 Je­

zus, królestwo bez granic (ode. 3), 
11.00 Na przełaj przez PRL - Wie­
sław Kot zaprasza na film, 11.05 

Pingwin, 12.40 Z PUNKTU WI­
DZENIA NOCNEGO PORTIERA, 
13.00 Z najlepszymi życzeniami - 
program muz., 14.00 Kuchnia 
smakosza (ode. 11), 14.30 Podróż­
nicy - program krajoznawczy (ode, 
8), 15.00 Pozwólmy im przeżyć 
(ode. 2), 16.00 Gawędy starego żoł­
nierza, 17.20 Wiadomości, 17.40 
Program publicystyczny, 18.00 
Na peryferiach życia (ode. 19 i 20),
18.30 Bonanza (ode. 1), 19.30 Na 
tropie (ode. 10), 19.39 Krecik (ode. 
19), 19.48 Popeye Żeglarz (ode. 
17), 20.10 Wiadomości - powtórze­
nie, 20.20 Carmen, 22.15 Wiado­
mości - powtórzenie, 22.40 Pro­
gram publicystyczny - powtórze­
nie

poniedziałek, 20 bm.

8.20 Carmen, 10.15 Opowieści 
łowieckie (ode. 25), 11.00 Świat 
dalekich podróży (ode. 28), 11.30 
Czy wiesz... (ode. 7), 12.00 Gawę­
dy starego żołnierza, 13.00 Po­
zwólmy im przeżyć (ode. 2), 
14.00 Na tropie (ode. 10), 14.09 
Krecik (ode. 19), 14.18 Popeye 
Żeglarz (ode. 17), 14.30 Na pe­
ryferiach życia (ode. 19 i 20), 
15.00 Bonanza (ode. 1), 16.00 
Życie zwierząt (ode. 31), 16.30 
Magazyn wędkarski (ode. 11), 
16.45 Doping, 17.20 Wiadomo­
ści, 17.40 Program publicy­
styczny, 18.00 Jak pomóc pol­
skiej biedzie (ode. 3), 18.14 Są- 
siedzi (ode. 13), 18.30 Kariera 
Nikodema Dyzmy (ode. 7), 19.33 
Na tropie (ode. 11), 19.42 Kre­
cik (ode. 20), 19.48 Popeye Że­
glarz (ode. 18), 20.10 Wiadomo­
ści - powtórzenie, 20.30 Ring z... 
(cz. 22), 21.25 Charlie Chaplin - 
Nowe zajęcie, 21.45 PRZED 
RAJDEM, 22.15 Wiadomości - 
powtórzenie, 22.40 Program pu­
blicystyczny - powtórzenie

wtorek, 21 bm.

8.30 Ring z... (cz. 22), 9.25 Char­
lie Chaplin - Nowe zajęcie, 9.45 
PRZED RAJDEM, 10.15 Przynęta 
(ode. 13), 11.00 Gawędy starego 
żołnierza, 12.00 Życie zwierząt 
(ode. 31), 12.30 Magazyn wędkar­
ski (ode. 11), 12.45 Doping, 13.00 
Bonanza (ode. 1), 14.00 Na tropie 
(ode. 11), 14.09 Krecik (ode. 20),
14.15 Popeye Żeglarz (ode. 18),
14.30 Jak pomóc polskiej biedzie 
(ode. 3), 14.44 Sąsiedzi (ode. 13), 
15.00 Kariera Nikodema Dyzmy 
(ode. 7), 16.03 Świat dalekich pod­
róży (ode. 29), 16.30 Magiczna Ita­
lia (ode. 2), 17.20 Wiadomości,
17.40 Program publicystyczny, 
18.00 Medycyna tradycyjna w 
Afryce (ode. 2), 18.30 Mistrzostwa 
świata w piłce nożnej - USA 1994 
(cz. 1), 19.30 Na tropie (ode. 12), 
19.38 Krecik (ode. 21), 19.44 Popeye 
Żeglarz (ode. 19), 20.10 Wiadomo­
ści - powtórzenie, 20.30 Polskie 
drogi (ode. 6), 22.15 Wiadomości - 
powtórzenie, 22.40 Program publi­
cystyczny - powtórzenie

środa, 22 bm.
8.30 Polskie drogi (ode. 6), 10.15 

Sherlock Holmes i doktor Watson 
(ode. 21), 11.00 Z najlepszymi życze­
niami - program muz., 12.00 Świat 
dalekich podróży (ode. 29), 12.30 
Magiczna Italia (ode. 2), 13.00 Karie­
ra Nikodema Dyzmy (ode. 7), 14.03 
Na tropie (ode. 12), 14.11 Krecik (ode. 
21), 14.17 Popeye Żeglarz (ode. 19),
14.30 Medycyna tradycyjna w Afry­
ce (ode. 2), 15.00 Mistrzostwa świata 
w piłce nożnej - USA 1994 (cz. 1), 16.00 
Supergwiazdy sportu - koszykówka, 
16.45 BIEG, 17.20 Wiadomości, 17.40 
Program publicystyczny, 18.00 Z jak 
zdrowie (ode. 6), 18.15 Pieski, które 
kochamy (ode 3), 18.30 Bonanza (ode. 
2), 19.30 Na tropie (ode. 13), 19.39 Kre­
cik (ode. 22), 19.45 Popeye Żeglarz 
(ode. 20), 20.10 Wiadomości - powtó­
rzenie, 20.30 Ostatni dzień lata, 21.33 
W cieniu żwirowiska, 22.15 Wiado­
mości - powtórzenie, 22.40 Program 
publicystyczny - powtórzenie

Przeszkody 
w Jaroszówce

W sobotę (11 bm.) w Jaroszówce odbyły się Strefowe Zawody Konne 
w Skokach przez Przeszkody.

Klasa L z oceną stylu jeźdźca (juniorzy):
I - Magdalena Gruszka, Hippo Klub Wrocław, na koniu Garden
II - Nastazja Mokrzycka, KJ Nowy Dwór, na koniu Wyskok
lll-V ex aequo - Katarzyna Gołygowska, KJ Pikador Wrocław, na koniu 
Cynthia, oraz Izabela Siemieńczuk, JKS Jaroszówka, na koniu Taname- 

ra

Klasa P szwajcarska
I - Agnieszka Piłat, JKS Jaroszowka, na koniu Duńczyk
II - Tomasz Kotyński, JKS Jaroszówka, na koniu Dry Camp
III - Krzysztof Mazur, JKS Jaroszówka, na koniu November 

Klasa N zwykła
I - Piotr Krysmann, JKS Arab, na koniu Jarosz
II - Agnieszka Piłat, JKS Jaroszówka, na koniu Duńczyk

Klasa L z oceną stylu jeźdźca (seniorzy)
I miejsce - Krzysztof Mazur, JKS Jaroszówka, na koniu November
II miejsce - Paweł Śniegucki, JKS Jaroszówka, na koniu Jokasta
III miejsce - Paweł Śniegucki, JKS Jaroszówka, na koniu Jokasta 
Sobotnie zawody były ostatnią w tym roku sportową imprezą jeździecką 
stadniny koni w Jaroszówce. Sezon zakończy się pogonią za lisem pod­
czas Hubertusa. Święto myśliwych i jeźdźców odbywa się tradycyjnie w 

pierwszą sobotę listopada.
(san)

WYŻSZA SZKOŁA ZAWODOWA 4^ 
W LEGNICY <NOT>

NACZELNA ORGANIZACJA TECHNICZNA 
W LEGNICY

zapraszają do uczestnictwa 
w

STUDIUM PODYPLOMOWYM
- SZACOWANIE NIERUCHOMOŚCI

Program studium obejmuje 240 godz.
i został zatwierdzony przez Prezesa Urzędu 

Mieszkalnictwa i Rozwoju Miast w Warszawie. 
Zajęcia rozpoczynają się 23 października 1999 r.

Zgłoszenia prosimy składać 
do 15 października 1999 r.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela 
NOT w Legnicy, ul, Złotoryjska 87, 

tel. (076) 862-14-22, fax (076) 86-273-82.4

Przedsiębiorstwo Przemysłu Drzewnego 
w Legnicy, ul. Kilińskiego 2 

tel. (076) 852-45-47, fax 86-260-62

ogłasza przetarg pisemny nieograniczony na: 

sprzedaż następujących środków trwałych:

1. przyczepa dłużycowa typu KLECZA - 500 zł
2. samochód ŻUK typu A 161, rok prod. 1993 - 5.500 zł + VAT
3. samochód Fiat 125 p. - 450 zł
4. wózek widłowy GPW 2009 - 4.300 zł
5. samochód NYSA 522, rok prod. 1991 - 1.400 zł
6. wiertarko-frezarka WFA-100 - 12.000 zł
7. myjnia UMP-95 - 1.500 zł
8. przecinarka automatyczna, palnikowa do blach - 2.500 zł

Oferty z ceną należy składać pod adresem: PPD w Legnicy, 
ul. Kilińskiego 2, do 25.09.1999 r. Ww. środki można oglądać w 
dni robocze w godz. 12-14.

Otwarcie ofert nastąpi 27 września 1999 r. o godz. 10 w sie­
dzibie PPD. Do oferty należy dołączyć potwierdzenie wpłaty wa­
dium w wys. 10 proc, oferowanej ceny. Wadium wygrywającego 
przetarg zostanie zaliczone na poczet ceny nabycia.

Przetarg może być unieważniony w całości lub 
w części bez podania przyczyny. X2K

"MUZYCZNE RADIO” PREZENTUJE:
“HIT W HIT"
20 NAJWIĘKSZYCH HITÓW DNIA
TOMEK DUDKIEWICZ
PONIEDZIAŁEK - PIĄTEK. GODZ: 18.00 - 20.00

"DANCE MIX CHART”
MACIEJ WOWK
PIĄTEK - GODZ: 20.30 - 2.00
NIEDZIELA - GODZ: 18.10 - 21.00

“EUROPEJSKIE LISTY
PRZEBOJÓW “

DAREK MALĄG
SOBOTA - GODZ: 18.10

“M.O.L."
MINI OLD LISTA
AREK WŁODARSKI
CZWARTEK - GODZ: 22.30

“OD SCOOTERA
DO BACHA“

PONIEDZIAŁEK - ŚRODA
GODZ: 21.30 - 23.30

“TAJEMNICE Z WORKA
LICZY RZEPY"

MAREK CHROMICZ
NIEDZIELA - GODZ: 8.30

“MINUTA Z DISCOVERY
CHANEL"

PONIEDZIAŁEK - PIĄTEK, GODZ: 13.20 
SOBOTA - GODZ: 12.15 - 16.15, CO GODZINĘ

„Konkrety” w Internecie 

www.konkrety.legnica.pl
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Gwiazdy mówią

Konkretny McDonalcTs kupon nr i© ‘Dyżur dziennikarza 
w każdy czwartek od 11 do 12 j Restauracja McDonald's, ul. Wrocławska22/26, Legnica, Zapraszamy, od godz. 8 do 22

• BARAN (21.03-20.04)
Czas na rozwiązanie problemów uczuciowych. 
Sporo się ich nawarstwiło, teraz pojawią się jesz­
cze plotki. Postaw na szczerość. Partner stanie po 
Twojej stronie tylko wtedy, gdy o wszystkim do­
wie się od Ciebie. W pracy spokojnie zaanalizuj 
pozycję zawodową. Nie miotaj się. Finanse dobre.

O BYK (21.04-20.05)
Przejawiać teraz będziesz sporo konsekwencji i 
uporu. Uwierzysz we własne siły i spróbujesz się­
gnąć po zwycięstwo. Za Twoje sukcesy zapłacą 
inni. Postaraj się więc o dobre notowania w firmie. 
Sporo emocji dostarczy życie osobiste. Pod koniec 
tygodnia więcej czasu poświęć rodzinie.

• BLIŹNIĘTA (21.05-21.06)
Czas nieoczekiwanych zmian. Nic nie ułoży się 
tak, jak myślałeś. Niekoniecznie będą to zmiany 
negatywne. Możesz np. dostać dobrą propozycję 
pracy lub zmiany stanowiska. Uważaj na finanse, 
ostatnio przesadziłeś z wydatkami. W uczuciach 
bądź ostrożny. Nie angażuj się w związki z Lwem.

• RAK (22.06-22.07)
Musisz uporządkować zawodowe i finansowe 
sprawy. Nie jest źle, ale nawarstwiające się zale­
głości mogą doprowadzić do kryzysu. W połowie 
tygodnia przejrzyj rachunki, chyba o czymś zapo­
mniałeś. Sprawy rodzinne wymagać będą tolerancji 
i dyplomacji. Jeżeli zdobędziesz się na wspaniało­
myślność, problemy się zakończą.

• LEW (23.07-22.08)
Nie podejmuj teraz ważnych decyzji zawodowych. 
Nie masz do tego głowy, zaprzątają Cię sprawy 
osobiste. Zechcesz powspominać, oderwać się od 
obowiązków. Najlepiej umów się z przyjaciółmi, 
spędź miły wieczór w rodzinnym gronie. W miło­
ści wiele emocji. Na początku tygodnia dostaniesz 
niedwuznaczną propozycję. Jeżeli jesteś samotny, 
skorzystaj.

• PANNA (23.08-22.09)
W sprawach zawodowych warto poradzić się 
życzliwych osób, a najlepiej zrzucić część obo­
wiązków na innych. Nie brakuje Ci świetnych 
pomysłów i determinacji, ale za dużo wziąłeś na 
swoje barki. W życiu rodzinnym będziesz grać 
pierwsze skrzypce. Pod koniec tygodnia rozmo­
wa ze Strzelcem.

• WAGA (23.09-22.10)
Mierzysz wysoko i patrzysz daleko. Najważniej­
sza powinna być rodzina i dobre relacje z przyja­
ciółmi. To nastroi Cię optymistycznie i pomoże 
przetrwać chwilowe trudności. Zaakceptuj zmia­
ny, które zachodzą w Twoim otoczeniu. Prawdo­
podobnie ich sprawcą jest Byk. Zanim zaoponu­
jesz, przemyśl sytuację.

• SKORPION (23.10-22.11)
Wojowniczy nastrój, nerwy? To najprawdopodob­
niej efekt przepracowania. Wszystko chcesz zro­
bić sam, nie wierzysz w umiejętności współpra­
cowników. Daj szansę swoim nerwom i zwolnij. 
Nie podejmuj też finansowych decyzji, w pośpie­
chu możesz czegoś nife dopilnować. Z psychicz­
nego dołka pomoże Ci się wydostać rodzina. Do­
ceń to.

• STRZELEC (23.11-21.12)
Szczęśliwy tydzień i... bardzo konkretny. Przynie­
sie rozwiązanie wielu problemów, załatwienie za­
ległych spraw urzędowych. Będziesz tryskać ener­
gią i pomysłami. Nie wszystkie realizuj, zostaw 
kilka na gorsze czasy. Również w życiu osobistym 
dobry okres - pełna harmonia w stałych związ­
kach, dla samotnych gwiazdy szykują ciekawe 
znajomości.

• KOZIOROŻEC (22.12-20.01)
Trudny tydzień. Sytuacja zmusi Cię do podejmo­
wania ważnych decyzji zawodowych i rodzin­
nych. Z opresji wyjdziesz obronną ręka, jeżeli za­
chowasz spokój i nie zniechęcisz się drobnymi 
trudnościami. Wpadniesz w konfliktowy nastrój i 
musisz go przezwyciężyć. Warto zadbać o popar­
cie, szczególnie wśród najbliższych. Racja to jesz­
cze nie wszystko.

• WODNIK (21.0-19.02)
Będzie tak spokojnie, że aż nudno. W pracy mało 
obowiązków - czyli to, o czym pozornie marzyłeś. 
Pozornie, bo w rzeczywistości potrzebujesz teraz 
nowych wyzwań. Możesz rozejrzeć się za dodat­
kowym zajęciem lub małym interesem. Sielanka w 
życiu osobistym też wywoła tęsknotę za gorącymi 

( emocjami. Okazja do szaleństw pojawi się już pod 
koniec tygodnia. Nie przegap okazji.

• RYBY (20.02-20.03)
Upór i przekonanie o własnej nieomylności towa­
rzyszyć Ci będą przez cały tydzień. Wywołać to 
może sporo konfliktów, współpracownicy będą 
mieli Cię dość. Warto zastanowić się, czy niepo­
wodzenia nie wynikają czasami z Twoich wad. Z 
większości problemów są łatwe wyjścia. Zaryzy­
kuj i daj porządzić sobą partnerowi - spodoba Ci 
się, a wasze relacje sporo zyskają.

września 1999 konkret*
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WOŁÓW, ul. Witosa 11 
tel. (071) 389-26-12 
fax (071) 389-13-09

OFERUJE:

STROPY „TERIVA” 
(KERAMZYTOWE- 
-BETONOWE)
PŁYTY
KORYTKOWE
NADPROŻA 
PUSTAKI, BLOCZKI

DU

1 PVC I ALU
ul.Macieja Kataja 26 
teI.(O76)852-41 -98 
tel/fax.(O76)852-41-9O

PRZEDSIĘBIORSTWO----------------^LTCl ® MoIorpol
LUBLIN - ŻUK - Polonez TRUCK 

Pełny asortyment części zamiennych 
AKCESORIA, KOSMETYKI 

CHEMIA
59-300 LUBIN, UL.TRAUGUTTA2 

tel. 844-45-50
czynne poniedzlatek-plątek od 8 do 16

NOWO OTWARTY PUNKT: 
59-220 LEGNICA

ul. ZIEMOWITA 1, tel. 854-08-45 
czynna ponledzlałok-plątek od 9 do 16

Z TRANSPORTEM 
NA BUDOWĘ

Wyroby posiadają 
znak bezpieczeństwa „B”

Betoniarnia 
„TERBUD”

Zapraszamy:

Legnica, ul. Słubicka 7, tel. (0 76) 862 37 5I 
http://www.teb.pl
7Auńw oczni atmv lurnnunrno

TEB

Towarzystwo Edukacji Bankowej SA w Poznaniu 
ogłasza nabór na tryb dzienny, zaoczny I wieczorowy

roczne policealne

STUDIUM
FINANSÓW
Bankowość • Księgowość • Podatki
Zarządzanie i Marketing • Zarządzanie kadrami

dwuletnia policealna 

SZKOŁA 
BANKOWOŚCI 
I FINANSÓW 
Bankowość • Finanse i Rachunkowość

womocja 
od 1 do 30 
września 
Chodź po PERGO za

O r i g i n a I 

Uli PERGO 
SZWEDZKIE PODŁOGI

■ Pergo to podłogi o wysokiej wytrzymałości i wszechstronnym 
zastosowaniu, doskonałe do domów, biur, pomieszczeń 
użyteczności publicznej, restauracji, hoteli. Wyjątkowa 

Y trwałość i odporność Pergo tkwi głównie w Jej konstrukcji, 
która nie poddaje się codziennej eksploatacji. Jako Jedyni 
posiadamy ogólnopolską sieć serwisową. Kompletny system 

LtŁ podłogowy (listwy, materiały montażowe, kleje itp.) 
jtW. zapewnia łatwe, precyzyjne I trwałe położenie podłogi.

BELPOU
Legnica, ul. Gliwicka 6 >
tel./fax (076) 85-60-30

REKLAMYEil

SUPEROKAZJA!!!

OKNA PCV
produkcji OKFENS Czeladź 

Wysoka jakość, najlepsza cena 
oraz specjalna promocja na energooszczędne okna drewniane 

typuOKSTAR1,6iOKSTARU
oferpje Legnica

ul. Poznańska 29G 
tel./fax (076) 852-21-97

Chojnów 
ul. Lubińska 1 

tel. (076) 818-69-30

Szansa dla osób, które 
poszukują dodatkowej 
dobrze płatnej pracy

Firma FMM 
ogłasza 

nabór 
pracowików

Otwieramy przedstawicielstwo 

w Legnicy

30 nowych 
miejsc pracy

Propozycja dla osób przedsiębior­
czych, ze stałą pracą, pragnących 
podwyższyć swój standard życiowy.
Wymagania:

- samochód
- telefon
- duża kultura osobista
Informacje pod numerem telefo­
nu: 0604-078-926 w godz. 9-15

2S7-3g

Firma handlowa

zatrudni
pracowników fizycznych

i umysłowych
-osoby z przyznanym statusem 

niepełnosprawności
Oferty tylko pisemne pod adresem: 

Legnica, ul. Gliwicka 4 
(życiorys, 1 zdjęcie, świadectwa, 

inne istotne dokumenty).
 ■

KASY FISKALNE
WAGI

ARTYKUŁY BIUROWE
OPAKOWANIA JEDNORAZOWE

59-220 Legnica
ul. Wrocławska 263 4

tel. (076) 854-27-40, fax 854-88-74 S

OGŁOSZENIE O LICYTACJI 
NIERUCHOMOŚCI

Komornik Sądowy Rewiru III 
przy Sądzie Rejonowym 
w Legnicy ogłasza, że: 

21 października 1999 roku o godz. 10.30 

w budynku Sądu Rejonowego,
59-220 Legnica przy ul. Andersa 12, sala nr 12 

odbędzie się

druga licytacja 
nieruchomości należącej 

do dłużników:
JANA MŁYNARCZYKA 
HALINY MŁYNARCZYK 

położonej w Kwiatkowicach, 
gmina Prochowice, stanowiącej: 

działkę rolną bez zabudowań nr 261/2 

o pow. 1 ha 16 a
dla której Wydział Ksiąg Wieczystych 

Sądu Rejonowego w Legnicy prowadzi 
księgę wieczystą nr KW 41170.

Suma oszacowania wynosi 3.464 zł, zaś cena wywoła­
nia jest równa 2/3 sumy oszacowania i wynosi 2.309,34 zł.

Licytant przystępujący do przetargu zobowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości 1/10 sumy oszacowania, tj.
346,40 zł w gotówce lub książeczce oszczędnościowej.

Nieruchomość można oglądać w dniach:
- 7.10.1999 r. w godz. 13-14
- 14.10.1999 r. w godz. 16-17. x
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~ drobne _
Nieruchomości

■ Projekty domów, (076) 849-3667
C47M-K

■ Sprzedam działkę budowlaną 20 a. z budj-nkjemgospo- 

d.1 reżym 150 m kw., w Składa wicach. tri. (076) 847-65- 
39 wieczorem

O*968-K

■ Sprzeda m dom wolno stojący w Lubinie, d uży ogród, 
844-17-38

05003K
B Sprzedam dom poniemiecki w Miłkowicach po remon­

cie, położony na działce 12-arowej, tri 85-65-560
258546

■ Sprzedam dom. 250 m kw., w Kwadracie, 0601 -7*9548
257«»G

■ Sprzedam garaż własnościowy, księga wieczysta, świa­

tło, Legnica, uL Szkolna, cena 15 tys.. do uzgodnienia, tri 
85-61-249

257806

B Sprzedam działkę budowlaną w Kunicach, uzbrojona, 

5500 m kw, (rozpoczęta budowa domu), tri 850-21-34 
258226

B JAWOR, nowy dom za rozsądną cenę, hala z parkingiem 

w centrum miasta. B.OaN. SUKCES, tri. 870-70-82 
258386

■ Sprzedam dom,330 mkw, os. Sienkiewicza. Możliwa 

zamiana na mieszkanie z dopłatą, tri. 85060-95
253786

B Sprzedam działkę budowlaną nad Jeziorem Kunickim, 

ustronne miejsce; wiadomość - Kunice, Plażowa 8, tcL 
857-52-72

259016

B Sprzedam działkę budowlaną, 650 m kw, os. Sienkiewi­

cza, tel. 8663-285 po 17
259296

B Sprzedam domek jednorodzinny. Możliwość zamiany 

na mieszkanie, tri 85066-58 po 15
25964 6

B Sprzedam rozpoczętą budowę w Legnickim Polu, tri 

8560-585
259666

• SPRZEDAM DZIAŁKĘ BUDOWLANĄ KAW1CE, 

SZLAK CYSTERSÓW, pcw. 25 ha, tri (076) 85-84-517
259736

B Do sprzedania budynek magazynowy 3x250 m kw. + 

piwnica, działka o pow. 787 m kw„ ul. Kartuska 3 of., 
cena 145.000, tri OćOI-70-22-47

259966
■ ZARZĄDZANIE WSPÓLNOTAMI MIESZKANIOWY-

MI, 856-03-98
2600843

■ NADZÓR BUDOWLANY, PROJEKTY INDYWIDUAL­

NE I TYPOWE. KSIĄŻKi OBIEKTÓW, 856-03-98
260096

■ Sprzedam dom do wykończenia, os. Sienkiewicza, tri 

(076)8622-399
260116

■ Sprzedam działkę budowlaną, pełne uzbrojenie w Ku­

nicach, 125 ara, tel. 86-26767

■ Sprzedam działki budowlane  w Kunicach, tri 8575-359 

po 17
2602743

■ DO SPRZEDANIA MIESZKANIA, DOMY, DZIAŁKI 

ORAZ OBIEKTY MIESZKALNO-USŁUGOWE, 
„OMNIS", tri 856-02-58

2603543

Usługi
■ CZYSZCZENIE DYWANÓW, 86-26263

040C2-K
■ ŻALUZJE PIONOWE, POZIOME, ROLETY MATERIA­

ŁOWE, ANTYWLAMAN1OWE, MARKIZY, SZYLDY, 
RATY,86-261-23

04003-K
■ ŻALUZJE PIONOWE-promocja. POZIOME, ROLETY 

ANTYWLAMANIOWE, ROLETY TEKSTYLNE, MAR­
KIZY, PRODUCENT, 870-5348

04004-K
■ ŻALUZJE, ROLETY, ROLOSY, 85-46-272

04000-K
■ ŻALUZJE PIONOWE POZIOME, ROLETY, MARKIZY, 

870-33-52
04010-K

■ ŻALUZJĘ ROLETY, MARKIZY, MOSKmERY, 870-23- 

04
04011-K

■ ŻALUZJE ROLETY, MARKIZY, MONTAŻ, NAPRA WY, 

0604460-139
04012-K

■ ŻALUZJE POZIOME, PIONOWE CENY HURTOWE 

DLA WSZYSTKICH - PROMOCJA, tel. 862-20-78, tri 
0602661-033, ul. Chojnowska 81

04040-K
■ VIDEOFILMOWAN1E, STUDIO O-KEY, SUKNIE 

ŚLUBNE, szycie, wypożyczanie, zaproszenia, dodatki 

ślubne, dekoracje: aut, sal, kościołów, 844-38-38. V1DE- 
O FILMÓW ANIE KOMPUTEROP1SANIE, 844-43-96

04730-K

B Glazura, regips, tynki, gładzie, malowanie, panele, sto-
- larstwo,ocieplanie;  hydraulika, ogólnobudowlane,0601- 

450-852,862-78-51 po 19
04833-K

B . „PUC"-czyszczenie dywanów,auloczyszocnieżalu- - 

zji, KARCHER, 842-59-41,84249-42
04S65-K

■ Cyklinowanie, 856-10-37
04912-K

■ ŻALUZJE PIONOWE, POZIOME, ROLETY ZE­

WNĘTRZNE WEWNĘTRZNE, PRODUCENT HURT- 
DETAL, MONTAŻ, CZYSZCZENIE, NAPRAWY, 
RATY, FIRMA „DEKOREM", ul Niklowa 2. tri 854-19- 
76, fax 856-30-57,0603-27-7560

04935-K
■ ŻALUZJE TANIO! LUBIN, 842-7367,0602-172-973

04557-K
■ Remonty mieszkań, tel. 847-23-02,0604-098-156

04958-K
■ ŻALUZJE PIONOWE POZIOME NAPRA WY, CZYSZ­

CZENIE ŻALUZJI PIONOWYCH, ROLETY MATERIA­

ŁOWE 855-26-42,0601-83-584)7 -
04977-K

■ Dckarstwo, blacharstwo, tanio, 870-64-59
04978-K

■ VIDEOFILMOWANIE, profesjonalne, tanio,856-11-04
05007-K

■ Układanie glazury, terakoty, praktyka na Zachodzie, 

wysoka jakość usług, solidność, 818-87-704
05016-K

■ Cyklinowanie, 862-40-27

■ Hydraulika, cx)., 85247-27

05026-K

05027-K

■ Usługi księgowe, 849-3667 06032-K

■ CZYSZCZENIE DYWANÓW, WYKŁADZIN, KOM­

PLETÓW WYPOCZYNKOWYCH, TAP1CEREK SA­
MOCHODOWYCH. KARCHER. LEGNICA, 854-53-30, 

0601-77-80-76
23121-6

■ V1DEOHLMOWAN1E 854-71-99
232916

■ YIDEOHLMOW ANIE 856-12-14
232926

■ V1DEOHLMOW ANIE 854-73-91
23400-0

■ DEZYNSEKCJĄ DERATYZACJĄ 855-39-31
234876

BI V1DEOFILMOW ANIE PROFESJONALNY MONTAŻ 

CZOŁÓWKI, UDŹWIĘKOWIENIE 852-2063
249906

■ DEZYNSEKCJĄ DERATYZACJA, GAZOWANIE ZBCF 

ŻA, 862-01-31
25101-6

BI NAPRAWA TELEWIZORÓW, teL 866-31-72
252026

■ NAPRAWĄ PRZESTRAJANIETELE-V1DEO,854-50- 

80
252556

Bi VIDEOF1LMOW ANIE, 870-21-83
253976

BI JUNKERSY, PIECE c o., KUCHENKI, HYDRAULICZ­

NE GWARANCJA, 850-1342,0602-175667
254776

■ CY^UNOW/\N1ĘUKUXDAN1E,VAT, 8540-367,0601- 

7664-28
254886

BI TRANSPORTMużcwywrotkLdhiżj-ce,Lęgnia,85-233- 

41
2551843

B V1DEOHLMOW ANIE MONTAŻ,85-50-300,0603-118- 

247
2555243

BI TRANSPORTCIĘŻAROWY, PRZEPROWADZKI, 877- 

33-41
255606

■ CYKLINOWANIE UKŁADANIE, 85-06-152.0602626-

370
255946

BI Układanie, cyklinowanie, wyciszanie drzwi, 0601-7463-

2593743

BI Glazura, terakota, solidnie, 86-270-85
259476

BI Glazura, hydrauliczne, elektryczne, panele, gładzie szpa­

chlowe. malowanie, solidnie, 85-1-39-26
2505743

■ ŻALUŻJE PIONOWE POZIOME,870-53-35
2595843

■ TRANSPORT osobowy, bus, kraj, zagranica, 0601-53-53- 

94
2505943

■ Wkłady korni nowe wg zamówienia, wszelkie roboty ślu­

sarskie, tel. 86-210-26
259676

BI Transport towarowy, 1.600 kg, kraj; zagranica, (076) 86- 

204-4X 0603-79-66-93
2507543

BI CYKLINOWANIEUKŁADANIE854-72-28,0603-314- 

45-1
2508243

B RENOWACJA MEBLI ANTYCZNYCH, LEGNICA,

ANDERSA 30a, tri 86-290-70
25985-G

BI Remonty, 0602-298690
2599243

■ Wypieki na chrzty, wesela i inne okazje, 0602-298690
25993-6

BI CZYSZCZENIE DYWANÓW, TAPICEREK, POSA­

DZEK (AKRYLOW ANIE), KARCHER, MYCIE OKIEN, 
856-33-75,0601-362-440

2600543
BI Firma wykonuje sztukatorstwo, tynki, płyty gipsowe, 

glazurę, malowanie, tapetowanie, 852-35-70,0601-84- 
79-74

280106
■ Audyty energetyczne, kompleksowa obsługa inwestycji 

termodcmizacyjnych, tri 0601-799-290,15-18(076)850- 
63-08

26012-G
El REMONTY WYKOŃCZENIOWE DOMÓW, MIESZ­

KAŃ, KRÓTKIE TERMINY, 866-13-27,0602-756444 
2601343

B NAPRAWAJUNKERSÓW, Legnica, 862-25-57
260156

BI Orkiestra,8565603
25636-G

BI CZYSZCZENIE DYWANÓW I TAPICEREK, KARCHER 

(VAT), Legnica, 85-53-543,0603655-255
256566

■ CZYSZCZENIE DYWANÓW, WYKŁADZIN, TAPI- 

CERKI MEBLOWEJ I SAMOCHODOWEJ, tri 85447- 
53,0603-312646

. 2570943
■ REGIPSY, PANELE, SZPACHLOWANIE, MALOWA­

NIE, TAPETOWANIE, 85-619-67
257206

■ VIDEOFlLMOWANlE,86-614-38«
257216

BI Uszczelnianie, naprawa okien, 10 lat gwarancji, rachun­

ki VAT, żaluzje poziome, pionowe, naprawa żaluzji, 854- 
12-37

257226
■ USZCZELNIANIE, NAPRAWA, WYMIANA OKIEN, 

DRZWI, BRAM, tel. (076) 8563634
2573143

■ Wkłady kominowe, sprzedaż, montaż,ocieplanie,  tri 86- 

294-41,85-751-05 po 17
257366

® CYKLINOWANIE, 86-261-15,0601-807-968
2574643

BI ŚLUB.DEKOROWANIEKOŚCIOŁÓW KWIATAMI, tri 

0603-927-156,8524-223 po 18
2576343

■ NADZÓR BUDOWLANY, tri 0602-770-759
257816

BI Żaluzje, rolety, rolosy, produkcja, montaż, tri 850-23-40 
257906

B „AMANDA"-WYPOŻYCZALNIA NOWYCHSUKIEN 

ŚLUBNYCH krajowych i zagranicznych oraz KOMIS, 

modne fasony i atrakcyjne ceny, Legnica, Księżycowa 
9/8, tel. 8547-212

2579443

B KOMPUTEROP1SAN1E, SKANOWANIE, CV, 8624)3- 

64.
257976

■ Układanie glazury, 854-30-32

258016
B Cyklinowanie, układanie, 850-21-72

258076
B LODÓWKI, CHŁODNICTWO PRZEMYSŁOWE, 854- 

63-86 ________
256156

B ANTENY, RTV, SATELITARNE, WIZJA TV, CYFRA 

PLUS, ZBIORCZE INSTALACJE ANTENOWE w do­
mach jedno-, wielorodzinnych. Sprzedaż, montaż, ser­
wis, TOMSAT, 8542-997,0601 -5666-29

258246
B Malowanie, szpachlowanie, regipsy, panele, tri 871-06- 

79,8714)542,060-1-97-85-74
25028-G

B INSTALACJE GAZOWE, HYDRAULIKA, 85-50-1-39, 

0603-332-352
258446

B WYPOŻYCZALNIA SAMOCHODÓW, tri 0601-34-67-

74, (075) 75-33-223 w godz. 9-17
________ 258456
B HYDRAULIKA, c.o., wkłady kominowe, PIECE GAZO­

WE, OLEJOWE „ V A1LLANT', 850-63-92,0601-310-166 
258526

B GLAZURA., HYDRA ULIKA, lOLBRUK, 85467-10 

258596
B ZAKLA DANIE OGRODÓW, trawników, skalniaków, 

oczek wodnydi, wrzosowisk, projekty, na wad nianie, kon­
serwacja zieleni, tri 0601-31-3346 lub 87163-83 po 20 

25&00-G
B Malowanie,szpachlowanie, tapetowanie, regipsy,pa­

nele, 86-26263
2592G6

B EWELINA-WYPOŻYCZALNIA NOWYCH SUKIEN 

ŚLUBNYCH, modne fasony, bogate wzornictwo, Legni­

ca, ul. Gwiezdna 35,1 piętro, pawilon 25 (wejście od 

Górniczej), tri 8542-996,0602-556-197
259276

■ Murarstwo, tynkarstwo, regipsy, glazura, 86-26060 po 18 
259306

B Dachy. Kryde blachą, dachówką, papą, remonty ogólne, 

VAT, tri 8544)341,0604-566761
259326

B TAPICERSTWO mebli, drzwi z transportem, wszelkie 

naprawy u klienta, 8524-311,8661-214 po 20
259336

B lNSTALACJEco.,woda,kanalizac}a,gaz,86-209-ll lub 

855-36-32 po godz. 18
259366

B CYKLINOWANIE,PANELE,86-27686,0601672-180 
260196

B TAPETOWANIE, SZPACHLOWANIE. MALOWANIE,

PANELE, CYKLINOWANIE, 86-261-15,0601607-968 
260246

S GLAZURA,SZPACHLOWANIE REGIPSY,MALOWA­

NIE, 856-36-24,0603-500-361

88 Układanie glazury, tri 0604-9145-56, fax (076) 8548- 

241
260376

H STOLARSKIE MONTAŻ ZAMKÓW, 85-24423,0604- 

136-392
260396

Sprzedaż
B AKUMULATORY, Legnica, tel. 8660762

234586
B Prochowice, HALA (sprzedaż, zamiana), trasa Lcgnica- 

Wrodaw, 0,5 ha, uzbrojona, (076) 8554)5-74,060368-19- 
49

257396
B PIEC „VAILLANT* gazowy od 900 zł, (076) 85063-92 

lub 0604-340-166
258536

■ KOTŁY OLEJOWE gazowe, od ZOOOzł, 0604-340-166 

258546
B Odstąpię działkę zagospodarowaną,  altanka murowa­

na, tel. 854-32-37 po 18
259986

B OKAZJ A 25-30 proc, taniej! Nowe części do audi, vw, 

mercedesa, forda, opla. Lęgnia, uL Rzeczpospolitej 26, 
sklep motoryzacyjny, tri 0603-515-614

260066
B Owczarki francuskie Briard, stróżu j}ct>obronne, tri 852- 

33-81
260336

Lokale
" Sprzedam mieszkanie, Marynarska, 116 mkw., po kapi­

talnym remoncie, komfortowe, 3 pokoje, tri 85241-22 
po 20; 0601-74-12-21

04730-K
B WYNAJMĘ150,170,200,400, można łączyć, produkcja, 

usługi, handel, media, ok. 3 zl/1 m kw., Lęgnia, Piekary, 
tel.858-04-21

04844-K

“ Lckarzposzukujedowynajęciadomulubmleszkaniaw  

obrębie Lubina lub Legnicy. Koniecznie z przestrzenią 
zabaw dla dzieci, tri 0602-53-2944

04923-K
B Do wynajęcia lokal użytkowy, 26 m kw., w Lubinie na 

biuro, usługi, punkt przyjęć, 840-86-32
04935-K

■ Poszukuję lokalu do wynajęcia w centrum Legnicy, (076) 

856-19-35,0602478-962
05008-K

■ Sprzedam mieszkanie ateropokojowe, os. Kopernika, 
854-71-74

05010-K
■ Kupię sklep lubpawilon handlowy, tel. 86-263-08

' 05028-K
B Sprzedam M4,62 m kw., VI piętro, Piekary, tel. 86648- 

48
255126

■ TANIO, wynajmujemy sale (wszelkie uroczystość), tri 
8542-$0

257106

" Sprzedam mieszkanie własnościowe o pow. 65 mkw., 
parter, (095)758-20-13

257876

" Sprzedam mieszkania w centrum Złotoryi,31,38,4X 45, 
X. 75 mkw., tel. 8783-163

257966
■ Sprzedam mieszkanie własnościowe 63,4 m kw., 11 p., 

os. Piekary, lei. 866-3341
25894 6

B DO WYNAJĘCIA 180 m kw., STYLOWEJ PO­

WIERZCHNI BIUROWEJ NA PARTERZE przy uL Ko­

ściuszki, 2 linie telefoniczne, alarm, tel. 856-37-38 wie­

czorem
258966

■ Sprzedam mieszkanie własnościowe w Złotoryi, pow.

27 m kw., I piętro, nowe budownictwo, cena 30.000, 
ć.o., telewizja kablowa, tel. 8785-718

259046

B Dochodowy sklep motoryzacyjny, sprzedam, odstą­
pię pomieszczenie 23 m kw.- na każdą działalność, Le­
gnica, tel. 866-30-54 

° 259136

B Sprzedam mieszkanie czteropokojowc, 107 m kw., po 
remoncie, Legnica, cena 140 tys., tel. 86-27841,0602- 

6’-8M2

■ ZŁOTORYJA, sprzedam mieszkanie 64 m kw., III p.,
kuchnia z jadalnią, 3 pokoje, łazienka WC, telefon, kon­

takt, 85642-31 wieczorem 259226

B Sprzedammieszkanic25mkw.jp., garaż, Rogów koło 

Prochowic, tel. 85-84-981
259246

B Do wynajęcia mieszkanie, trzy pokoje, IV p., Koperni­

ka, tel. 85-43-890
259256

■ Sprzedam garaż własnościowy przy uL Kilińskiego, tri 

8542-996,8663-285  po 17
259286

■ PILNIE sprzedam garaż, ul. Sejmowa, tel. 0601 -78-73- 

49
259636

B Sprzedam M4 w Legnicy,67mkw.,IVpiętro,Piekary 

A, obok SP12 wymaga trochę remontu, 73.000 zł, tri 

(076) 85646-77 po 20
259706

■ Sprzedam mieszkanie, 116 mkw, stare budownictwo, 

ogrzewanie gazowe, trzy pokoje, łazienka, WC, kuch­
nia, taras, tel. 86-271-61 wieczorem

259786

B Do wynajęcia pomieszczenia biurowe oraz obiekt prze- 

myslowo-magazynowy w Legnicy, (076) 856-02-23

■ Sprzedali mieszkanie, dwupokojowe,46,7mkw.,par­

ter, Legnica, Piekary, teL (076) 86-209-03 po 19
259816

B Sprzedam pawilon z nadbudową mieszkalną, pow. 70 

+130 m kw, (mieszkalnej*), tel. 854-08-75
259876

B Do wynajęcia pomieszczenia biuro, Legnica, Reymon­

ta, tel.852-34-72
25991 6

B Do wynajęcia mieszkanie dwupokojowe, 36,6 m kw.. 

Marsa, cena 250 + opłaty, tel. 0601-70-2247
259976

B Garaż własnościowy przy ul. Kazimierza Wielkiego, 

(076)854-74-04
259996

™ Kupię mieszkanie do 33 m kw. w Legnicy, tel. 8543- 

*146
26001 6

■ Do wynajęcia mieszkanie, 53 m kw., I piętro, os. Pieka­

ry C, tel. 852-22-76
260036

■ Sprzedam dom wolnostojący w Legnicy, tel.8563-786
260046

B Odstąpię pomieszczenie 24 m kw., na biura i inne dzia­

łalność, atrakcyjne, tel. (076) 866-30-54
260076

B Sprzedam mieszkanie 87 m kw., czteropokojowe, par­

ter + garaż, Legnica, Reymonta, teL 852-34-72
260166

B Do wynajęda pokój (dla 2 dziewczyn uczących się), 

teL 852-51-87
260296

B Sprzedam dwupokojowe mieszkanie wykończone, 

niezamieszkałe, legnica, tel. 852-33-81
260326

B Do wynajęcia trzypokojowe mieszkanie z wyposaże­
niem + telefon, kontakt, 8561 -898

260366
B Kupię kawalerkę w Legnicy do 30 tys. zł, tel. 855-31-94 

260386

Motoryzacyjne
Sprzedam kombajn do buraków typu NEPTUN Z413, 
rok prod. 1995, cena 14.000, (076) 850-6149,7-16

05009-K

NAPRAWA rozruszników, alternatorów, Legnica, tri 
86^07-82

234596

Sprzedam Seata Toledo, 1993 r., czerwony, 183 tys. 
km, silnik bardzo dobry, alarm + immobiliser, stalowy 
szyberdach.dodatk. zimowe opony na felgach, 18.500 
zł, tel. (076) 854-8444,856-46-77 wieczorem

259716

Praca
B SKŁADANIE DŁUGOPISÓW, 0601406-785

049S6-K

■ Zatrudnię młodego lekarza zainteresowanego pracą 
w medycynie alternatywnej, chętnie w trakće łub bez 
specjalizacji do pracy w prywatnym gabinecie, tel. 
0602-53-2944

04959-K
B Montaż kominków, 0603-646407

O4996-K
■ Kominki, układy, drzwiczki z szybą żaroodporną, ak­

cesoria, 0603-646407
04997-K

B Mężczyzna, lat 26, wykształcenie średnie, biegła zna- 

--------jonią^ jgyka anRjelsłdego, dyspozycyjność, własny sa- 
mochód, poszukuje pracy, 86-285-11

05022-K

Kwiaciarka z kilkuletnim doświadczeniem poszukuje 
pracy, wiek 31 lat, dyspozycyjność, tel. 8525490

05023-K

Zlecę pokryće dachu dachówką, zakładkową (350 m 
kw.), tel. 85-645-54 w godz. 8-9,19-21

05025-k

KAPITAŁ FIN ANSE-UBEZP1ECZENIA (Multiagen- 
cja Pośrednictwa Ubezpieczeniowego) zatrudni agen­
tów ubezpieczeniowych oraz osoby, które chcą praco­
wać w tym zawodzie. Organizujemy szkolenia licen­
cyjne, pracujemy w II i III filarze, (076) 854-0537

25867 6
N1GHTCLUB zatrudni panie. Kalisz, 0602-766-7791 

259486
Zespól muzyczny poszukuje wokalistek, bardzodobre 
zarobki, współpraca stała, tel. 85-63-396

259656
Zatrudnię mgr. farmacji na kierownika apteki, praca 
8.30-14.30 (bez sobót, niedziel), 2500 netto, tel. 0604- 
081-538 po 21

259686
Zatrudnię technika farmacji, tel. 0604-081-538 po 21 

259696
Zespół Szkół w Miłkowicach zatrudni nauczyciela ję­

zyka niemieckiego i angielskiego. Oferujemy mieszka­

nie, tel. 8871428

259846

B Poszu kuję ku cha rza-kelnera. Kawiarnia CAFE RIC- 
;— -GO.Łegnica.Pomorska 72------ —=——--------- -------

28014-G
■ Utrudnię fryzjerkę damsko-męską lub męską, Lu­

bin, Fredry 16, tel. 842-57-15
260266

Kupno
B piec kaflowy, kominek stjry kupię, kom. 0602-79- 

09-88,0604-11-01-67
255136

■ Barak budowlany /budkę/ barakowóz/ wóz Drzy­

mały lub coś podobnego do składowania zabawek z 
budowy, tel. (076) 854-8444

259726
■ ANTYKWARIAT KUPI ANTYKI, Legnica, ZAM­

KOWA 6, tel. 86-278-99
259766

■ SKUP, SPRZEDAŻ MEBLI ANTYCZNYCH, LE­

GNICA, ANDERSA 30, tel. 86-23940
259866

Różne
B ANGIELSKI - WSZYSTKIE POZIOMY, 842-46-99 

04918-K

■ HURTOWNIA ODZIEŻY UŻYWANEJ OFERUJE 

SORT. GÓRCZYNA k. SZLICHTYNGOWEJ, (065) 

549-22-27
05012-K

B „SZENBERG" - kantor, lombard, skup-sprzedaż 
złota, Legnica, pl. Zamkowy 5, tel. (076) 86-220-92 

235826
B Dyplomowana księgowa, świadectwo Ministerstwa 

Finansów, poprowadzi księgi podatkowe, biegły nie­
miecki, tel. 850-21-80,0601-784-104. Rachunki 

253526
■ OTWARTY FUNDUSZ EMERYTALNY „POLSAT" 

zaprasza, tel. (076) 8563-834
257326

■ ANTYKI, RENOWACJA, SKUP-SPRZEDAŻ, Lęgni- 

ca, tel. 854-3245,0601-777-103
257716

B ANTENY, 8542-997,0601-56-86-29 
258256

■ TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY języka angielskiego, 850- 

62-12
258336

B Biuro Rachunkowe tanio poprowadzi księgi rachun­
kowe (możliwość księgowania u klienta) oraz przy­
chodów i rozchodów, rozliczenia ZUS, tel. (071) 
389-47-90(8-15)

258776
B Księgowa ze świadectwem kwalifikacji MF nr 

13064/99 poprowadzi księgi rachunkowe i podat­
kowe, tel. 862-04-57 w godz. 8-12 i 19-21

_259l2-6
B WRÓŻKA, 0604-697-634 " 

260026

B TŁUMACZENIA, język niemiecki: samochodowe, 
techniczne, prawne, celne, tel./fax 854-74-51, 
0603-844-901

260176
■ OTWARTY FUNDUSZ EMERYTALNY „POLSAT" 

zaprasza, tel. (076) 8570-329,8501-041;  8563-834
260186

Nauka
■ AUTORYZOWANE KURSY KOMPUTEROWE, 

WINDOWS 95/98/NT, arkusze EXCEL, Edytor 
WORD, płatnik ZUS, LINUX, organizuje Regional­
ne Centrum Szkoleniowe EDUSOFT, raty, zaświad­
czenia kwalifikacji zawodowych, rachunki, faktu­
ry VAT. Informacje pod numeręm (076) 85244-02

04625-K
■ Matomatyka, 0601-95-63-90

04856-K
B POLSKI, 85246-39,0601479-582

04964-K
B EMPiK Szkoła Języków Obcych-angielski, niemiec­

ki, francuski, włoski, hiszpański. Zapisy w godz. 11- 
19, Rynek 33, tel. 85-65-134

_ ' 05033-K
B ANGIELSKI, TŁUMACZENI A, 85-50-300

. 25551 6
B Ośrodek Kształcenia Informatycznego „CEZAR" - 

licencjonowana placówka oświatowa prowadzi 
kurs podstawowy obsługi komputera, Windows, 
Word,-Excel oraz specjalistyczncrRatyFradiunki, - 
faktury, zaświadczenia kwalifikacji zawodowych. 
Informacje i zapisy 86-252-88 (8-15), 85-507-00 (9- 
17)

25637-G

B Język angielski wszystkie poziomy zaawansowania, 

tel. 86-63485
25847-G

■ Język polski, fachowo, tel. 8546-766
258576

B Język polski - przygotowanie do matury oraz egza­

minów wstępnych do szkół średnich, teli 854-55- 
49,0604-16-87-26

___ ' 258656
SZKÓŁKA TENISOWA „TENISFAN", mgr Paweł 
Mikołajczakzprowadzr zapisy-dkrdzieci 6=12 lat;— 
tel. 0603-602-975

_ 258686
■ Chemia, matematyka, fizyka, 86-612-65

259026
■ Yes’t Szkoła Języków Obcych. 5. rok w Legnicy. Przy 

zapisach na rok szkolny 1999/2000 urodzinowe pre­
zenty. Legnica, Hotel Cuprum, pok. 929, tel. 862- 
40-89,862.80-41,10-18

25903-G
B KOREPETYCJE: matematyka, fizyka, 855-09-35 

25960-G
B JĘZYK ANGIELSKI, KOREPETYCJE, 854-54-59 

259896
B ANGIELSKI, NIEMIECKI, 854-16-33

26020-0

Matrymonialne

Biuro Matrymonialne „BOŻENA", Legnica 2. skr. 
poczt. 102.0603-927-156

25764-0

„ANNA" - Niemieckie Biuro Matrymonialne za­

prasza panie pragnące poznać panów z Niemiec. 
Oferty + foto, Legnica, ul. Parkowa 2 of./1

25890-0
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EJ LEKARSKIE
■ SPECJALISTA DERMATO­

LOG JADWIGA FICER, od
. poniedziałku do piątku, godz.

16, Najśw. Marii Panny 14, 
krioterapia, tel. 86-286-04

' 041W-K

■ WIZYTY domowe, specjalista 
chorób dziecięcych CZE­
SŁAW GŁOWSKI, 854-72-91, 
0602-229-673

04001-K

■ Pediatra JOLANTA MAŁO- 
LEPSZA, wizyty domowe, 
862-10-14, 0601-84-81-18

04013-K

■ Wizyty domowe, specjalista 
chorób wewnętrznych DA­
RIUSZ CHRANIUK, 856-10- 
60, 0602-73-70-78

x O4933-K

■ ĆWICZENIA TYBETAŃSKIE
- GRUPOWE, (076) 841-56- 
14, 0601-73-34-93

04954-K

■ UROLOG - wizyty domowe, 
tel. 0601-535-908

04m-K

■ Dr n. med. WŁADYSŁAW 
ORZEŁ, specjalista chirurgii, 
specjalista chirurgii dziecięcej, 
przyjmuje: Rzeczypospolitej 
19, 15-16. Choroby żołądka, 
dwunastnicy, jelita grubego, 
tel. 85-44-034

24501-G

■ Specjalista chirurg ZBIGNIEW 
MALINOWSKI. Zabiegi, ob­
dukcje, esperal, Wojska Pol­
skiego 1. Poniedziałek, czwar­
tek 17-19, tel. 855-35-44

2S29U-G

■ MARIAN MAJCHROWSKI, 
specjalista chirurg. Obdukcje, 
esperal, urazy, porady. Ponie­
działki, czwartki 16-17, ul. 
Dziennikarska 5A, tel. 862- 
49-90

■ Dr n. med. TOMASZ BOJA- 
ROWSKI, specjalista chirurg 
onkolog. Czwartki 17-19, Le­
gnica, Najśw. Marii Panny 14

25400 -G

■ TERESA DOROCINKOW- 
SKA-PILCH, specjalista chi­
rurg, specjalista chirurg dzie­
cięcy. Porady w zakresie chi­
rurgii dziecięcej i ogólnej, cho­
roby odbytu, nieoperacyjne 
leczenie żylaków odbytu. Le­
gnica, Wojska Polskiego 1, 
wtorki, czwartki 15-17, tel. 85- 
62-585

- ...............--....... ................ - ------- 25419-G

■ Specjalista alergolog JARO­
SŁAW CZESZEJKO-SO- 
CHACKI, codziennie 16- 
17.30, Wierzbowa 8, teł. 854- 
59-88

25533-G

■ RENATA FILIPCZAK specjali­
sta pediatra, wizyty domowe, 
tel. 8550-917, 0602-46-15-54

25582-G

■ Lekarz BEATA MALKIE­
WICZ, specjalista chorób 
oczu, poniedziałki, środy 
15.30-17, soczewki kontak­
towe, tel. 852-52-21, Rynek 
22/1

25430-G

■ Lekarz JERZY MALKIE­
WICZ, chirurg specjalista gi- 
nekolog-położńik, poniedział­
ki, środy, piątki 15.30-17, tel. 
852-52-21, Rynek 22/1

25631-G

■ BIOENERGOTERAPEUTA 
Krzysztof Bekier przyjmuje, 
854-55-15

25432-G

■ DERMATOLOG ANNA 
FRANCZUK, choroby skóry 
(trądzik), leczenie homeopa­
tyczne, kosmetologia (eksfo- 
liacje). Legnica, Chojnowska 
13/2. Poniedziałki 16-17, tel. 
dom. (071) 372-79-40, tel. gab. 
(076) 86-26-883, kom. 0603- 
369-846

■ REUMATOLOG INTERNI­
STA, ELŻBIETA GÓRSKA, 
choroby reumatyczne, we­
wnętrzne, osteoporoza. Le­
gnica, Chojnowska 13/2. 
Wtorki, czwartki 16-17, teł. 
dom. 86-226-99, tel. gab. 86- 
268-83, 0603-594-650

25669-G

■ Gabinet logopedyczny, mgr 
MARIA BARAŃSKA, os. Pie­
kary, ul. Beskidzka 2/4, śro­
dy, piątki 15-18, rejestracja tel. 
85-648-08

25723-G

■ Gabinet Rehabilitacji „JA­
CEK" - ćwiczenia, masaże, 
zajęcia logopedyczne, gimna­
styka korekcyjna, wizyty do-

xmowe, tel. 856-27-49 po 20, 
0601-58-27-70

25743-G

■ CZAJA, specjalistka chorób 
wewnętrznych (osteoporoza, 
tarczyca, nerki, nadciśnienie, 
przewód pokarmowy), USG 
tarczycy, brzucha. Legnica, 
Galaktyczna 6/5, 854-28-35, 
codziennie 14-18

25600-G

■ GABINET OKULISTYCZNY, 
specjalista chorób oczu STA­
NISŁAW WRUBEL, Legnica, 
ul. Młynarska 4/12 (wieżo­
wiec), tel. 86-223-26

25813-G

■ STOMATOLOG MARIUSZ 
NAHAJOWSKI, specjalista 
protetyk, Legnica, Rynek 
22/3, tel. 852-57-43, 0602- 
556-627

25816-G

■ MIECZYSŁAW MALKIE­
WICZ specjalista laryngolog, 
przyjmuje w poniedziałki, 
wtorki, czwartki, piątki w 
godz. 9-10, 15-17, ul. Ko­
ściuszki 44, tel. 86-239-74

25658-G

■ ALERGOLOG PEDIATRA 
MAŁGORZATA FIGIELA- 
RUTKA, testy skórne dla do­
rosłych, dzieci, pokarmowe. 
Wtorki, czwartki, piątki 17- 
18, Najśw. Marii Panny 14, 
tel. 86-294-13

25866-G

■ GRAŻYNA PYRKOSZ, PE­
DIATRA, leczenie homeopa­
tyczne, 0602-4444-63

2587U-G •

■ Zabiegi laserem chirurgicz­
nym, PRZEMYSŁAW 
GOCH, specjalista chirurg, 
usuwanie znamion, broda­
wek, tatuaży itp. Wtorki, 
czwartki 16-17, Najśw. Ma­
rii Panny 14, tel. 854-22-00

25879-G

■ Wizyty domowe, pediatra 
BARBARA KOZAK, tel 
850-17-82

25898 G

■ Gabinet ortopedyczny. ZBI­
GNIEW KAPUSTA, unieru­
chomienia SkotchCast, 
Grunwaldzka 7, tel. 86-263- 
01

25899G

■ DARIUSZ KOROLIK specja­
lista chirurg, endoskopia peł- 
nozakresowa (gastroskopia, 
rektroskopia, kolonoskopia), 
kamica żółciowa - laparo­
skopia, choroby żołądka, je­
lit, chirurgia tarczycy, żyla­
ki. Przyjmuje w soboty 9-15, 
Kościuszki 24/1, rej. co­
dziennie, tel. 862-87-68

25916-G

■ DANUTA GĄTOWSKA, 
specjalista chorób wewnętrz- 
nyćh. Przyjmuje w ponie­
działki, środy 17-18, Legni­
ca, ul. Orła Białego 2, wizy­
ty domowe, tel. 856-10-63, 
0606-108-562

25950 -G

■ LOGOPEDA, 855-09-35
25961 -G

■ DERMATOLOG JOLANTA 
KOWALIK, krioterapia (bro­
dawki), pilingi kwasami 
owocowymi (trądzik); Le­
gnica, Najśw. Marii Panny 
14, poniedziałki 15.30-17, 
czwartki 16-18, rejestracja 
telefoniczna, tel. 86-291-33, 
0601-78-73-49

25962 -G

■ Lekarz dermatolog-wenero- 
log JACEk MORALEWICZ; 
choroby skóry, włosów, pa­
znokci, skuteczne leczenie 
trądzika, usuwanie rozsze­
rzonych naczyń krwiono­
śnych, blizn, przebarwień - 
laser, likwidacja zmarszczek 
- kolagen, odsysanie tłusz­
czu. Legnica, Młynarska 7, 
codziennie, 852-32-11

26022-G

Lepiej słyszę, lepiej żyję
Trwa II Ogólnopolski Tydzień Słuchu. Patronuje mu konsultant 

krajowy audiologii (nauki zajmującej się zaburzeniami słuchu), prof. dr 
hab. Henryk Skarżyński.

- Celem organizacji tego przedsięwzięcia jest uświadomienie ludziom, 
że jest to problem społeczny. Nie jest to sprawa marginalna, gdyż na 
niedosłuchy czasowe bądź trwałe cierpi 10-20 proc, naszego społeczeń­
stwa - mówi Artur Fuławka, otolaryngolog - specjalista audiolog. - W 
tym roku hasłem tygodnia jest „Lepiej słyszę, lepiej żyję". Chcemy do­
trzeć do społeczeństwa. Ludzie przyzwyczaili się już do okularów. Czas, 
aby przyzwyczaili się do aparatu słuchowego.

Niedosłuchy, zdaniem specjalistów, są najgroźniejsze dla najmłod­
szych dzieci i młodzieży.

■ - Osoba dorosła ma pełny zasób bodźców i wrażeń, także słucho­
wych. Jeśli traci słuch, potrafi dać sobie z tym radę - wyjaśnia Artur 
Fuławka. - Inaczej jest z dzieckiem. Jeśli nawet czyta z ust lub nadrabia 
brak słuchu wrażeniami dotykowymi, symulując wrażenia słuchowe, 
wszystko to jest tylko substytutem.

Medycyna na obecnym poziomie potrafi temu zaradzić. Są trzy spo­
soby leczenia: farmakologiczne, operacyjne oraz instalacja aparatów słu­
chowych.

- Dziś potrafimy pomóc osobom prawie głuchym, gdyż dysponuje­
my aparatami słuchowymi, które wszczepia się do ucha wewnętrznego. 
Drażnią one komórki nerwowe, które przewodzą informację do central­
nego układu nerwowego i człowiek słyszy. Ale najważniejsza jest profi­
laktyka - tłumaczy Artur Fuławka. - Technika medyczna posunęła się 
tak daleko, że obecnie słuch można sprawdzić kilkudniowemu noworod­

kowi.
Na zakończenie II Tygodnia Słuchu w Mediach -18 września od 

godz. 9 do 15 w Legnicy, w Szpitalu Wojewódzkim oraz w gabinecie 
firmy Aurident, który znajduje Hotelu Cuprum, specjaliści będą udzie­
lać darmowych porad osobom cierpiącycym na niedosłuch. >
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GABINET STOMATOLOGICZNY
----------------------- OFERUJE-----------------------

pełny zakres usług stomatologicznych 
zapraszamy 

poniadziałek-czwartek w godz. 9-20 
piątek w godz. 9-16

Legnica, ul. Zamkowa 13/17 
tel. 866 06 25, tal, kom. 0604 252318

GABINETY LEKARSKIE:
SPECJALISTA DERMATOLOG

EWA IWAN-CHUCHLA 
krioterapia - usuwanie znamion, brodawek 

zamykanie naczynek (twarz, uda) 
leczenie chorób skóry, włosów, paznokci 
od poniedziałku do piątku - godz. 16 

soboty wolne - 9 ; soboty pracujące -16

SPECJALISTA UROLOG- CHIRURG
MAREK CHUCHLA

od poniedziałku do piątku - godz. 18,
soboty - godz. 12, USG 

Legnica, ul. Rycerska 2 (obok Rynku, 
Przychodnia Energetyków) tel. 85-68-599

CEDLAB
CENTRUM 

DIAGNOSTYKI 
LABORATORYJNEJ

Nowocześnie, solidnie, komputerowo 
wykonujemy
• analizy krwi, moczu i kału
• badania okresowe i profilaktyczne
• badania w kierunku osteoporozy
• badania hormonalne, alergeny, markery nowotworowe
• oznaczanie przeciwciał
Zapraszamy codziennie w godz. 7-17, w soboty 8-12
59-220 Legnica, ul. Kościuszki 18/1, tel. 86-21-984, tel./fax 852-40-86

GABINET INTERNISTYCZNY 
I BADAŃ ULTRASONOGRAFICZNYCH
BARBARA KOBIERZYCKA 

specjalista chorób wewnętrznych

*USG, EKG
* choroby nerek
* wizyty domowe, tel. 0601-74-62-04, 

dom- 854-49-23
poniedziałek, środa, piątek 16-18
Legnica, ul. Najśw. Marii Panny 18

(wejście od Amplico)
25GBB<g

GABINET INTERNISTYCZNO 
-ALERGOLOGICZNY 

ANNA KANIAK 
specjalista 

chorób wewnętrznych 
i alergologii 

wykonuje mwnież
e EKG » USG jamy brzusznej 
i tarczycy ® alergiczne testy skórne 

od poniedziałku do piątku 16-18.30 

ul. Złotoryjska 82, tel. gab. 852-46-65 

tel. dom. 856-26-50

PRYWATNY GABINET
CHIRURGII 

STOMATOLOGICZNEJ

ZYGFRYD KANIAK
specjalista chirurg stomatolog

od poniedziałku do piątku 
w godz. 9-11 i 16-18.30

Legnica, ul. Złotoryjska 82/2 .
tel. gab. 852-46-65, tel. dom. 856-26-50 |

PRAKTYKA LEKARZY 
RODZINNYCH! CHIRURGA 

STOMATOLOGA
przy Szpitalu Wojewódzkim
- budynek A (obok kościoła) 

lekarz rodzinny

MAREK ORLIŃSKI 

przyjmuje 7.30-18.30 
wizyty domowe 13-15 

lekarz rodzinny - pediatra 

dr n. med. ANDRZEJ CZECH 

przyjmuje dzieci, pon.-czw. 14-15
Możliwość zapisania się 

do praktyki lekarzy rodzinnych 
bez ponoszenia opłat 

______ w Kasie Chorych_____
chirurg stonrjatolog 

EWA ORLIŃSKA 

przyjmuje 7.30-17 
usuwanie zębów bezpłatne

- Kasa Chorych

PROMOCYJNE CENY KORON 
I MOSTÓW PORCELANOWYCH

PROMOCJA ZABIEGÓW 
W NARKOZIE 

rej. tel. 862-94-25, 
tel. dom. 850-14-80 s®.

PRYWATNY GABINET 
STOMATOLOGICZNY

Mirosław JASIŃSKI

pełny zakres FgJY
BEZPŁATNYCH ' -
usług stomatologicznych \ MJ3 
w ramach ubezpieczenia M
KASCHORYCH

Przyjmuje: 
poniedziałki, środy w godz. 8-14, 

wtorki, czwartki w godz. 14-20 
piątki w godz. 8-14 lub 14-20

Legnica, ul. Gwiezdna 8,
II piętro (bud. LSM),teL 854-40-81 wew. 252 

tel. kom. 0603-78-78-99 2S974-g

PEŁNY ZAKRES USŁUG 
W RAMACH KASY CHORYCH 

lekarz stomatolog 
KRYSTYNA DOMAGAŁA 

Legnica, Gwiezdna, tel. 854-40-81 wew. 252, 
tel. dom. 854-72-28

• leczenie bezbolesne
• protezy, mosty, korony 
poniedziałek - środa 15-21.30, wtorek - czwartek 7.30-15

piątek 7.30-15 lub 15-21.30

(budynek Legnickiej Spółdzielni Mieszkaniowej)

RATY BEZ ŻYRANTÓW S 

1O % PIERWSZA WPŁATA g

PRYWATNY GABINET 
STOMATOLOGICZNY

Legnica, ul. Młynarska 1/37

Lekarz stomatolog G. Szymczak
od poniedziałku do pliku w godz 12-18 
tel. gap. 862-77-63.0601-78-73-38

• leczenie i odbudowa zj
zębów u dzieci i dorosłych

• protezy X
-tradycyjne, szkieletowe, 

bezklamrowe K
• mosty, korony

-tradycyjne, porcelanowe X

GABINET STOMATOLOGICZNY
Leopold Rehan

Legnica, ul. Grunwaldzka 7

Pełen zakres usług 
stomatologicznych
Umowa z Dolnośląską 

Kasą Chorych
Przyjmuje w poniedziałek, 
wtorek, czwartek, piątek 

w godz. 16-18.30, 
tel. 0602-123-287. _

ALERGO-MED S.C.
wykonuje testy 

na alergię
z surowicy krwi

(alergeny wziewne, pokarmowe, 
zawodowe, leki)

godziny przyjęć: piątek 14-15

“VITA” Spółdzielnia Pracy Lekarzy 
Specjalistów i Stomatologów

ul. Reymonta 7, 
Legnica, pok. nr 18

tel. (074) 84-00-755 po godz. 20
tel. 0602-189-677 2S»Lg

25668-G



Raty

Modernizujemy komputery (konfiguracje na życzenie) 
Oprogramowanie i prasa komputerowa, sieci komputerowe,

866-33-02
ul. Izerska 5

oferuje:

Leasing
KASY, DRUKARKI FISKALNE 

fiskalizacja i programowanie 
kas fiskalnych - gratis lii 

dowozimy na telefon 
materiały eksploatacyjne do kas 
i drukarek fiskalnych, drukarek 
igłowych i atramentowych, itp.

* ZESTAWY KOMPUTEROWE

,NEC

Co 1,6 minuty ma miejsce w Polsce włamanie!
Jak zabezpieczyć własny dom? Zachęcamy do pozn'astI . ?'

zainwestowania w BEZPIECZNE OKNA M&S SZCZEGÓŁY 

S^i OKNA DRZWI PARAPETY BLAtRIBF 
i',-. argon w standardzie, mikrowentylacja w oknach PCV bez dopłaty

MAS Legnica ul.Asnyka 14 tel .8624032^^

DOPŁATA DO K=1,1 19*zt/m 034 (1465 X 1435) 689*z1

Szpital ZOŻ
w Lubinie przy ul. Bema 5

Oddział Wewnętrzny I 
tel.846-14-00 wew. 304

wykonuje

oa
oraz przeprowadza 

leczenie odczulające

Oferujemy w leasingu: samochody ciężarowe (nowe i używane) 
inne środki trwałe
pakiet ubezpieczeń (AC.OC, NW) od 2,7 
przebudowa na ciężarowe od 799 PLN netto

PREFEKT LEASING ul. M. Rataja 21,59-220 Legnica 
tei. (076) 852-47-92, tel./tax 852-47-97

ponadto: TICO, LANOS, NUBIRA, LEGANZA, ESPERO, 
NEXIA, POLONEZ ATU i CARO, POLONEZ TRUCK.

Zapraszamy do salonów:

Lubosz Nowy, ul. Kościańska 7a Leszno, ul. Poznańska 12 
64-00 Kościan (przy wyjeżdzie na Poznań)

tel. (065) 512-19-21, tel. (065)529-38-08,
tel./fax (065) 512-09-09 tel./fax (065) 529 -48-01.

Atrakcyjna oferta
- za dopłata zamiana auta używanego na nowe; 

sprzedaż części zamiennych;
sprzedaż używanych samochodów z gwarancją.

ROLETY MATERIAŁOWE 
ŻALUZJE PIONOWE I POZIOME
Osiemdziesiąt kolorów, produkowane 

z oryginalnych materiałów 

hiszpańskich 

firmy VERTISOL.

Legnica, ul. Chojnowska 81 
tel. 862-20-78,0602-661 -033

Zapraszamy do współpracy 
odbiorców indywidualnych 

i hurtowych.

~ MEXBUD

U LIK/l I' (W
l ZłLULClLLćLLLLCL

Drzwi antywłamaniowe, przeciwpożarowe, 

bramy garażowe bramy przemysłowe

LEGNICA, ul. GWIEZDNA 8, tel./fax 854-62-34

„ERGOBUD”
59-220 Legnica, ul. Bora Komorowskiego 4 
os. Piekary, jedn. B, tel./fax (076) 855-21-30 

tel. kom. 0601-74-62-47

Autoryzowany przedstawiciel 
Światowego Lidera Technik Grzewczych firmy

Buderus
oferuje sprzedaż oraz montaż

o kotłów c.o. żeliwnych
i kondensacyjnych

o grzejników
◦ instalacji c.o., c.w., z.w.
□ serwis

codziennie nowe promocje 
nie możesz tego przegapić!!! Przyjdź już dziś



LEGNICA
KINA

Kino „Ognisko" - „Matrix" 
(USA), 1. 15, 16.09, godz. 15.30, 
18 i 20.30; „Gwiezdne wojny" 
(USA), 1. 12, 17-30.09, godz. 15
17.30 i 20.

Kino „Piast" - „ Asterix, Obe- 
lix kontra Cezar" (fr.), bo., 16.09, 
godz. 16,18 i 20; „Fuks" (poi.), 1. 
15,17-23.09, godz. 16 i.20.30 oraz 
„Matrix" (USA), 1, 15, godz. 18.

Teatr im. H. Modrzejew­
skiej - „Mąż i żona", duża sce­
na, 16.09, godz. 11; „Koriolan" 
koszary; wejs'cie od ul. Nowy 
Świat, 17-19.09, godz. 19; „Ta­
jemniczy świat braęi Grimm", 
duża scena, 22.09, godz. 11.

WYSTAWY
Muzeum Miedzi - Wystawa 

z prywatnej kolekcji rodziny Sta­
rowieyskich, prezentująca przed­
mioty codziennego użytku, pt. 
„Brązowe, niebieskie i złote". De­
pozyt Rodziny Starowieyskich. 
Ponadto wystawa ceramiki Anny 
Strzelczyk oraz ceramiki prósz- 
kowskiej i tułowickiej ze zbiorów 
Muzeum Śląska Opolskiego.

Legnicka Galeria Sztuki - w 
kościele pw. Matki Bożej Królo­
wej Polski przy pl. Wyszyńskie­
go wystawa twórczości osób nie­
pełnosprawnych ph. „Jesteśmy 
dziećmi jednego Ojca", czynna 
do 19.09.

MDK - wystawa minerałów, 
kamieni szlachetnych i ozdob­
nych z kolekcji Jana Koszmide- 
ra, czynna od czwartku w godz. 
16-18 do niedzieli w godz. 10-13.

MCK „Harcerz" - wystawa 
fotograficzna „Przeżyjmy to jesz­
cze raz", prezentująca minione 
10-lecie placówki oraz wystawa 
plastyczna pt. „Dziecko i jego 
świat" (czynna do 20 września).

IMPREZY
LCK - Regionalne Spotkanie 

Orkiestr Dętych, 18.09, od godz. 
11 w legnickim Rynku.

Muzeum Miedzi - Wernisaż 
wystawy-rzeźby i rysunku Ge­
rarda Kocha, 17.09, godz. 17.

PTTK - zaprasza na wyciecz­
ki z przewodnikiem po Legnicy 
i okolicy. Szczegółowe informa­
cje w biurze PTTK w Rynku 27, 
tek 856-51-63 w Legnicy i-w 
punkcie „Kontakt" przy ul. Zło- 
toryjskiej 2, tel. 852-22-43.

MCK „Harcerz" - Konkurs 
plastyczny z okazji 10-lecia pla­
cówki ph. „Moje wspomnienia z 
„Harcerza", 16.09, godz. 16.30; 
Poranek przedszkolaka, 17.09, 
godz. 11; Spotkanie z piosenką 
turystyczną „Na słonecznej łące 
Myślibórz '99", 18.09, godz. 11.

LBP - Ekobiblioteka przy ul. 
Łukasińskiego 30 proponuje spo­
tkania w Klubie Ekologicznym w 
każdy wtorek (21.09) o godz.
16.30 i w Klubie Akwarystów i 
Terrarystów w każdy czwartek 
(16.09) o godz. 16; Sprzątanie 
Świata, 17.09 Ekobliblioteka jest 
koordynatorem, można się zgła­
szać po worki i rękawice, pod nr.

x tel. 86-228-82; Zajęcia w Klubie 
Origami 17.09, w godz. 14-18 w 
filii nr 2 przy ul. Złotoryjskiej; 
„Czy to bajka, czy nie bajka, czyli 
moja wakacyjna historyjka" - 
rozstrzygnięcie konkursu na 
opowiadanie dla dzieci z klas II 
- VI, 21.09, godz. 11 w filii nr 5 
przy ul. Wiełogórskiej. Ponadto, 
trwa konkurs plastyczny dla 
dzieci z klas 0-V, ph. „Kim 
będę?", termin nasyłania prac - 
15 października. ■ ■

APTEKI
całodobowy dyżur - „Arni- 

ca", ul. Jaworzyńska 5, tel. 852- 
24-56 oraz „Greń", ul. Daszyń­
skiego 33, tel. 854-40-54; w dni 
robocze w godz. 8-24 apteka 
„Dworcowa" ul. Kolejowa 3, tel. 
862-33-68; ponadto w każdą sob. 

. iniedz. w godz. 8-19 apteka „Re­
medium", ul. Radosna 48, tel. 
854-72-51. '

RESTAURACJE
„Saigon" - chińsko-wiet- 

namska, ul. F. Skarbka 9, tel. 866- 
08-39; poleca obsługę konferen­
cji, bankietów, wesel. Sprzedaż 
na-wynos. . .

IBin
KINA

Kino „MUZA" - „Asterix, 
Obelix kontra Cezar" (fr.j, bo., 
16.09, godz. 16 i 18 oraz „Fuks" 
(poi.), 1. 15, godz. 20 i „Tango" 
(hiszp.), 1.15, godz. 22; „Gwiezd­
ne wojny - mroczne widmo" 
(USA), 1.12, od 17 do 30.09, godzi­
ny: 17.09 o godz. 16, 18.30 i 21; 
18.09, o godz. 14,16.30,19 i 21.30; 
19.09, o godz. 12,15,18 i 20.30; od 
20 do 23.09, o godz. 16,18.30 i 21.

DKF - „Miejsce na górze" (W. 
Br.), 1.15,21.09, godz. 23.30.

WYSTAWY
CK „MUZA" - wystawa 

„Hiszpański plakat turystycz­
ny", czynna do 18.09 oraz prace 
XXIII Wystawy Plastyki Zagłębia 
Miedziowego, czynna do 30.09.

MBP - wystawa fotograficz­
na ze zbiorów Pawła Wechty pt. 
„Lubińscy goście" w filii nr 3 
przy Ul. Orzeszkowej 24, wysta­
wa czynna do 25.09 oraz wysta­
wa pokonkursowa „Lubin XXI 
wieku" w filii nr 5 przy ul. Bu­
downiczych LGOM.

OK „Wzgórze Zamkowe" - 
wystawa malarstwa Stanisława 
Batrucha, czynna do 17 paździer­
nika w Galerii Zamkowej; po­
konkursowa wystawa „Logo na 
wesoło dla miasta Lubina" w 
Galerii Jadwiga, czynna do 29 
września.

IMPREZY
CK MUZA - W ramach Dni 

Kultury Hiszpańskiej: projekcja 
filmu „Tango" w reż. C. Śaura 
(premiera w kinie „MUZA), 
16.09, godz. 21 praż spektakl Te­
atru Corsario z Valadoid 18.09, 
godz. 17.30 (bezpłatne zaprosze­
nia). Uroczyste otwarcie drugiej 
części „MUZY", 18.09, w progra­
mie: o godz. 13 spektakl 
„Wskrzeszenie", początek w 
Rynku, zakończenie przy CK 
„MUZA", w przerwach spekta­
klu występ zespołu Rivendel 
przed wejściem do CK „MUZA", 
o godz. 15 oficjalne otwarcie (za­
proszenia), o 17 spektakl (o któ­
rym wyżej), o godz. 21 bal ina- 
guracyjny w restauracji (bilety).

OK „Wzgórze Zamkowe" - 
Spotkania w Klubie Bio, 16.09, 
godz. 17, wykład Tadeusza Wy- 
borski nt. Twoja uzdrawiająca 
siła; „Kultura różnych naro­
dów", 18.09, godz. 10, temat 
prelekcji Piotra Gawlika „Przy­
czyny kulturowe i historyczne, 
konfliktu w byłej Jugosławii".

MBP - Lekcja biblioteczna 
„Tuwimowe cuda i dziwy" dla 
6-Iatków, 17.09, godz. 10 w filii 
nr 4 przy ul. Jastrzębiej 6; „Ilu­
strowany katalog nowych lek­
tur" zajęcia plastyczne dla dzie­
ci; 18.09, w godz. 10-12 w filii nr 
3 przy ul. Orzeszkowej 24; Spo­
tkanie z; bibliotekarzami szkol­

KONKRETY 16 września 1999

nymi, 22.09, o godz; 12 w filii 
oddziału dla dzieci przy ul. Od­
rodzenia 24.

APTEKI
dyżury nocne w godz. 20-8; 

16.09, „Pod Różą", ul. Kilińskie­
go 25d, tel. 84-218-66; 17.09, 
„Aloes", ul. Kamiennej 1, tel. 84- 
47-366; 18.09, „Centrum", ul. 
Wyszyńskiego 6, tel. 84-244-25; 
■19.09, „Cefarm", ul. Leszczyno­
wa 1, tel. 842-77-42; 20.09, „Ar- 
nica", ul. Ptasia 57, tel. 84-46-301; 
21.09, „Optima", ul. Mieszka I 
14/16, tel. 84-422-05; 22.09, „Alo- - 
es", ul. Kamienna 1, teł. 84-473- 
66.

GŁOGÓW
KINA

Kino „JUBILAT" - „Asterix, 
Obelix kontra Cezar" (fr.), bo., 
16.09, oraz „Notting Hill" (USA), 
1. 15, godz. 18, ponadto „Matrix" 
(USA), 1.15, godz. 21.15; „Asterix, 
Obelix kontra Cezar", (fr.), bo., 17- 
23.09, godz. 16 (w niedz. też o 
godz. 12) oraz „Matrix" (USA), 1. 
15, godz. 18, ponadto „Notting 
Hill" (USA), 1.15, godz. 20.15.

WYSTAWY
Muzeum Archeologiczne - 

wystawy stałe, m.in. „Narzędzia 
wymiaru sprawiedliwości" , 
„Skarb Głogowa", elementy ar­
chitektury Starego Miasta - espo- 
zycja w wieży zamkowej; „Naj­
cenniejsze odkrycia archeolo­
giczne na Starym Mieście" w 
Głogowie", wystawa czynna do 
17 października; „Pax Europae. 
Pokój westfalski i jego znaczenie 
dla Śląska", wystawa rycin, map, 
starodruków, przedstawiających 
historię wojny 30-letniej, czynna 
do 3 listopada.

IMPREZY
MOK - Spotkanie w Dysku­

syjnym Klubie Filmowym 
„Oskar", 17.09, godz. 19 projek­
cja „Czarny kot, biały kot" reż. 
Emir Kusturica.

Klub MAYDAY - dyskoteki 
w piątki i soboty od godz. 21; 
„Wieczór klubowy", 16.09, od 
godz. 18; „Zakręcone środy" - 
programy muzyczne, 21.09; 
Wernisaż w Galerii Edukacji 
Twórczej wystawy malarstwa i 
małych rzeźb Marioli Mazurkie­
wicz, 17.09.

APTEKI
dyżury całodobowe pełnią: 

do 19.09, „Herbowa", ul. Budow­
lanych 16a, tel. 833-21-52; do 
26.09, „Pod Lwem", ul. Jagielloń­
ska 33, tel. 834-76-10.

POLKOWICE
KINA

Kino „IMPRESJA" - „List w 
butelce", (USA), 1.15,16 i 19.09 o 
godz. 17 i 19.30,17 i 18.09, godz. 
18 i 20.30.

IMPREZY
POKSiR „Impresja" - „Za­

czarowany ołówek" zajęcia tech­
niczne, 16.09, godz. 10 i „Las jak 
malowanie" zajęcia plastyczne o 
godz. 16; „Monopol na wygra­
ną", turniej gier stolikowych, 
17.09, godz. 15; „Jesienna wykle- 
janka" zajęcia plastyczne, 20.09, 
godz. 16; „Kalambury" zabawy 
słowne, 21.09, godz. 10 oraz „Za­
nim włożysz kalosze" imprezy 
sportowe o godz. 16; „Jarzębino­
we korale" zajęcia plastyczne, 
22.09, godz. 10 oraz „Poszukiwa­
cze skarbów" tworzenie gier 

informator
planszowych o godz. 16; „Pajęcz- 
ne nitki" zajęcia praktyczno- 
techniczne, 23.09, godz. 16.

ZŁOTORYJA
KINA

Kino „AURUM" - „Mumia" 
(USA),1.15,16.09, godz. 17 i 19.15; 
„Odlotowe wakacje" (poi.), bo., 
17-19.09, godz. 16 i 18; „List w 
butelce" (USA), 1. 15, 21-22.09, 
godz. 17 oraz „Podróż przedślub­
na" (USA), 1.15, godz. 19.15.

IMPREZY
ZOK - Spotkanie ze Zbignie­

wem Maćkowem, autorem sce­
nariusza i reżyserem filmu „Od­
lotowe wakacje"; „Krzyżówki" - 
inaguraćja zabaw rozwijających 
spostrzegawczość i pamięć, 
18.09, godz. 11.

JAWOR
KINA

Kino „JUBILAT" - „Asterix, 
Obelix kontra Cezar" (fr.), bo., 
17-19.09, godz. 17 oraz „Gloria" 
(USA), 1. 15, godz. 19.

WYSTAWY
Muzeum Regionalne - wy­

stawy stałe „Izba ludowa", 
„Dawne rzemiosło", „Miecze, 

^szable, karabiny", „Galeria Ślą­
skiej Sztuki Sakralnej".

BOLESŁAWIEC
KINA

Kino „FORUM" - „Wirus" 
(USA), 1. 15, do 19.09, godz. 17 i 
21 oraz „ED TV" (USA), 1. 15, 
godz. 19; „Godziny zemsty" 
(USA), 1. 15, do 26.09, godz. 17, 
19 i 21.

IMPREZY
BOK - Klub „PEGAZ" - Klub 

szachowy we wtorki i soboty o 
godz. 17; Spektakl hiszpańskie­
go Teatru Corsario (teatr czarny) 
„Vampyria", 17.09, godz. 19, w 
sali „Forum", spektakl tylko dla 
dorosłych.

Bolesławieckie Towarzy­
stwo Fotograficzne - zaprasza do 
udziału w konkursie w ramach 
XIII Ogólnopolskiego Przeglądu 
Fotografii Młodzieżowej '99. 
Wernisaż 2 października.

ŚRODA SLASKA
Muzeum Regionalne - „Mia­

ry i wagi" ze zbiorów Muzeum 
Ziemi Kujawskiej i Dobrzyńskiej 
we Włocławku; Grafika i rysu­
nek Magdaleny Hubki; Skarb 
średzki - średzkie insygnia ce­
chowe; „Najnowsze odkrycia 
archeologiczne" z terenu Środy 
Śląskiej i oklic; „Warstat, czyli 
dawne narzędzia do obróbki 
drewna.

ANGIELSKI
ENGLISH STUDY HALL

KURSY JĘZYKA ANGIELSKIEGO
• DLA DZIECI I DOROSŁYCH Z WYKORZYSTANIEM TRADYCYJNYCH ORAZ NIEKONWEN­
CJONALNYCH METOD NAUCZANIA • WARSZTATY JĘZYKOWE • KONWERSACJE 
® TECHNIKA AUDIOWIZUALNA • DLA DZIECI NAUKA POPRZEZ WYKORZYSTANIE 
SPECJALNYCH, SPRAWDZONYCH METOD • ORGANIZUJEMY ZAJĘCIA W GRUPACH 
DLA POCZĄTKUJĄCYCH I ZAAWANSOWANYCH •

POCZĄTEK ZAJĘĆ OD 13 WRZEŚNIA

ZAPISY OD 1 SIERPNIA W godz. 14.00-19.00

ZAINTERESOWANYCH PROSIMY O KONTAKT POD ADRESEM:
LEGNICA, UL. W. REYMONTA 18, 1 PIĘTRO, TEL (0-76) 862-40-45, GSM 0-604 317 255

25514-g

OFERTA SPECJALNA

BANKU ZACHODNIEGO SA.

CHCESZ ZDĄŻYĆ
PRZED SEZONEM GRZEWCZYM?

13
_ ' BANK ZACHODNI SA.

ODDZIAŁ W LEGNICY

PROPONUJE:
osobom fizycznym
podmiotom gospodarczym 
kredyt preferencyjny
na budowę i modernizację kotłowni

- gazowych
- elektrycznych
- olejowych
- na słomę

OPROCENTOWANIE KREDYTU 
od 7,44 % W SKALI ROKU 

Zapraszamy do oddziału w Legnicy 
ul. Gwarna 4a

tel. 85-22-644 wew. 128, 218, 219 5



REKLAMYE3

BRAMA GARAŻOWA 
UCHYLNA 

OD 750 ZŁ

SOSNOWE, KLEJONE 
DRZWI ZEWNĘTRZNE 

I WEWNĘTRZNE

BUDUJESZ? 
REMONTUJESZ? 
Legnica, ul. Jaworzyńska 80
tel. bezpośr. 862-85-72, centrala 862-32-86,862-4841
Lubin, ul. Wrocławska 7 tel. 844-2363

llRBEX
jako producent poleca:

OKNA I DRZWI , ,t .
z PCV i aluminium “TpSS"'0

w wymiarach typowych i na zamówienie

CERTYFIKAT ITB NR CZ ITB/-68/1996

SYSTEMY ZABEZPIECZEŃ

iSf 59-220 LEGNICA, UL. SKARBOWA 1

7 > g U ” TELJFAX (076) 862-34-17, 862-34-19

Poczuj się bezpiecznie
°to Ci się należy!

KARCHER

flngra tel. 85 48 001

Legnica, ul. Heweliusza 7

Serwis - Sprzedaż
autoryzowany dealer

OŚRODEK SZKOLENIA KIEROWCÓW 

“INSTRUKTOR”
Legnica, ul. J. Libana 5 

tel. 862-20-50, 856-35-99, 0601-99-38-04
zaprasza na

kursy nauki jazdy
Najbliższe terminy Baty już

21.09.99,7.10.99
Program nauczania wspomagany filmami VIDEO
Biuro ośrodka czynne od poniedziałku 

do piątku w godz. 14-17 23557-g

NACZELNA ORGANIZACJA 
TECHNICZNA 

w Legnicy

ZAPRASZA PAŃSTWA
do wzięcia udziału w kolejnej edycji kursu:

DLA KANDYDATÓW DO RAD NADZORCZYCH 
I ZARZĄDÓW SPÓŁEK

Kurs rozpocznie się 2 października 1999 r. o godz. 9 w Domu 
Technika NOT w Legnicy, ul. Złotoryjska 87.

Program kursu obejmuje 82 godziny zajęć i kończy się 
egzaminem państwowym w dniu 28.11.99 przed komisją 
powołaną przez Ministerstwo Skarbu Państwa.

Zakres merytoryczny kursu dostosowano do aktual­
nych potrzeb firm oraz wymogów Ministra Skarbu Pań­
stwa.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela ODK NOT Legnica 
tel./fax (076) 86-273-82, 852-30-17.

♦ ALUMINIOWO PLASTIKOWE ♦

- KUCHENNYCH
- BIUROWYCH
- SZAF GARDEROBIANYCH
- NIETYPOWYCH NA ZAMÓWIENIE

II 
il

OKNA, DRZWI, 
ALUMINIUM, 
PCV

GARAŻ BLASZANY 
i 2100 ZŁ

SYSTEMY DOCIEPLEŃ 
TYNKI-STYROPIAN 

FS -15 FREZOWANY I ZWYKŁY

DACHÓWKI 
OBRÓBKI 

PROJEKTOWANIE 
DORADZTWO

^fesjonaW 
montai^

Legnica (dojazd Pątnowską) tel. 854 07 44
Zapraszamy od 0.CC do 17M, w soboty od 8.09 do 14.00

TŁOCZONE DRZWI 
WEWNĘTRZNE, FUTRYNY 

SZAFY

OKNA
♦ DREWNIANE ♦
♦ TRADYCYJNE ♦

SERWIS OGUMIENIA 
Legnica, ul. Opolska 17 

tel. 856-39-81 

sprzedaż opon 
wulkanizacja 

UWAGA - promocja opon ciężarowych! 
W sprzedaży opony zimowe 

Czynne codziennie 8-18, soboty 8-16

/ \ tel./fax (076) 854-34-28
/ /A \ 59-220 Legnica

/ . \ al- Rzeczypospolitej 116

Yewba (,otnisko)
Witryny sklepowe, fasady
BEZPŁATNE POMIARY, MONTAŻ, SERWIS, RATY
Drzwi antywłamaniowe

Ponadto ROLOZASŁONY DO OKIEN PCV
Zabudowy balkonów z profili aluminiowych I
Zapraszamy od 8 do 16 od poniedziałku do piątku

Podłogowe 11000 obr - od 24,9 zł/ma I
Podłogowe 25000 obr - 40 zł/m2 |
Ścienne MDF -12,9 zł/m2^^

PANELE 7*T

POKRYCIA DACHOWE
BITUMICZNE 

PŁYTY FALISTE
^Grabskiego 14-22

59-220 LEGNICA 59-3MlSj
tel. (076) 841-23-95, tel./fax (076) 852-54-58 teljfax (076) 841-56-99

SYSTEMY OKIEN I DRZWI PCV

AUTOMOBILKLUB
~ "SPRZEDAŻ * MONTAŻ

DOMINO

ogłosiłeś się już we wszystkich
możliwych czasopismach,
wydałeś fortunę na reklamę w radio,
prasie i telewizji,
a efekty tych działań nie spełniły Twoich oczekiwań, 
to mamy dla Ciebie wyjątkowo
atrakcyjną propozycję:
zamieszczenie wpisu w Katalogu

59-BBO Legnica 
ul. R/ilatttEijik.a tWO 

tel. [076] 862 38 53

* Doradztwo techniczne

* Drzwi antywłamaniowe

* Rolety zewnętrzne
* Najwyższa jakość, rozsądne ceny!

HW Lech Olszanicki
59-220 Legnica, ul. Kilińskiego 2 

(wejście od Złotoryjskiej)

Tel./fax (076) 86-29-535, 0601-97-48-97

OŚRODEK SZKOLENIA
kierowców
Legnica, ul. Kamienna 30

(854-80-98 (dom. 856-49-00 
biuro czynne w godz. 12-17

ZAPRASZA NA KURSY
NAUKI JAZDY

Jazda nowymi Oplami Corsa
NIEOPROCENTOWANE RATY

CENY PROMOCYJNE

PRODUCENT ROLET

ELEKTRONIKA

CERTYFIKAT NA ANTYWŁAMANIOWOŚĆ

59-220 LEGNICA 
ul. Janowska 31 

tel. (076) 86-298-86

PRODUCENT ROLET, MARKIZ;
BRAMY GARAŻOWE

i WJAZDOWE STEROWANE

PRODUCENT MEBLI

Uwaga!!!
Przyjmujemy do wyceny i realizacji indywidualne projekty Klienta



E3 REKLAMY

nieruchomości
Biuro Obrotu Nieruchomościami
licencjonowany pośrednik
59-300 Lubin, ul. Odrodzenia 19, tel. (076) 844-48-22, 846-65-55 
filiff Głogów, tel. 833-56-26, ul. Świętego Mikołaja 2.

Członek Dolnośląskiego Stowarzyszenia Pośredników 
w Obrocie Nieruchomościami

„BART”
sp. Z 0.0.

Giełda Nieruchomości 
59-300 Lubin 

ul. Kopernika 10

Głogowskie Przedsiębiorstwo Inżynieryjno-Budowlane S.A. w Głogowie

sprzeda po atrakcyjnej cenie
Rok założenia 1982

MIESZKANIA I LOKALE UŻYTKOWE
Pierzeja Zachodnia Rynku w Polkowicach

- reprezentacyjny budynek, atrakcyjna lokalizacja
- 7 funkcjonalnych mieszkań o powierzchni od 72,1 m kw. do 86,2 m kw.
- lokale użytkowe o powierzchni handlowo-usługowej od 172,1 m kw. do 336,3 m kw.
- możliwość adaptacji lokali wg indywidualnych potrzeb klientów
- aranżacja mieszkania na życzenie użytkownika

inwestycja zaawansowana na 80 %, zakończenie - grudzień 1999 r.
- wyjątkowo przystępne ceny oraz dogodne warunki płatności
- własność hipoteczna,
- cena obejmuje wartość udziału w gruncie

LICENCJONOWANA 
AGENCJA NIERUCHOMOŚCI 

„COMPLEX”

Informacje: 
GPIB S.A.

67-200 Głogów, ul. Sikorskiego 40, tel. 076 833 40 46, fax_076 833 40 48 
e-mail gpib@gpib.com.pl, Szczegóły w Internecie: www.gpib.com.pl

OSTATNIA SZANSA WYKORZYSTANIA ULGI BUDOWLANEJ! 
max 25.270 zł odliczenia od podatku!

inż. Mieczysław Dymyt
LEGNICA, UL. JAWORZYŃSKA 31/35

TEL./FAX 86-263-65, 86-266-73
RYNEK 27, TEL./FAX 85-12-109, 85-12-119 

e-mail: complex@complex.legnica.pl 
http://www.complex.legnica.pl

640 m kw., 904 m kw., 612 m kw.
Kunice, działki budowlane o pow. od 1.000 m kw. do 1.885 
m kw., cena 25-30 zł/m kw.
Raszówka, działki budowlane o pow. 2.100 m kw., 1.991 
m kw., atrakcyjna lokalizacja
DOMY:
Prochowice, dom wolno stojący o pow. 240 m kw., 5 pokoi, 
salon, kuchnia, łazienka, 2 WC, garaż, działka 26 arów, 
budynek na działalność produkcyjno-usługową, cena 
240 tys.
okolice Legnicy, budynek z przeznaczeniem na pensjo­
nat o pow. 560 m kw., zaplecze gastronomiczne, 15 po­
koi, 5 łazienek, działka przylegająca do lasu Obiekt po­
łożony 300 m od Jeziora i ośrodka wypoczynkowego, 
cena 600 tys.
GRUNTY KOMERCYJNE:
ul. Poznańska, grunt przemysłowy o pow. 4,74 ha, cena 
15 zł/m kw.
okolice ul. Jaworzyńskiej, działki przemysłowe o pow. 
60 arów - 20 zl/m kw.. 87 arów -10 zł/m kw.
OBIEKTY HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE:
okolice ul. Poznańskiej, obiekt magazynowo-produkcyj- 
ny o pow. 1.050 m kw., 3-kondygnacje. cena 250 tys.
os. Piekary, pawilon handlowy wraz z nadbudową miesz­
kalną o pow. calk. 200 m kw„ cena 120 tys.
okolice centrum, pawilon o pow. 160 m kw.. z przezna­
czeniem na gastronomię lub inną branżę, wieloletnia 
dzierżawa, cena do uzgodnienia
okolice ul. Wrocławskiej, pawilon handlowy o pow. 45 m 
kw., cena 35 tys.

MIESZKANIA
os. Piekary A, 60 m kw., cena 80 tys.
os. Piekary C, 50 m kw'., cena 70 tys.
os. Piekary C, 76 m kw., cena 90 tys.
os. Piekary C, 65 m kw., cena 72 tys.
os. Piekary C, 50 m kw., cena 50 tys.
os. Piekary C, 60 m kw„ cena 68 tys.
os. A. Asnyka, 70 m kw., cena 95 tys.
os. Kopernika, 64 m kw., cena 68 tys.
Taminów. 48 m kw., cena 56 tys.
okolice parku, 157 m kw., cena 125 tys.
Legnica, centrum, 35 m kw., cena 45 tys.
Legnica, ul. Drukarska. 62 m kw., cena 50 tys.
M-1- M-4. Krzywa k. Legnicy, cena 350 zl/m kw. 
centrum, 87 m kw., cena 105 tys.
centrum, 59 m kw. + garaż, cena 75 tys.
ul. Poznańska, 63 m kw., cena 75 tys.
Taminów, 64 m kw., cena 60 tys.
DZIAŁKI BUDOWLANE:
os. Piekary, pow. 60 arów, atrakcyjna lokalizacja, cena 80 
tys.
okolice ul. Poznańskiej, pow. 550 m kw., cena 60 tys.
Nowa Wieś Legnicka, działka o pow. 26 arów, cena 40 tys. 
Nowa Wieś Legnicka, działka o pow. 20 arów z budyn­
kiem do kapitalnego remontu lub wyburzenia, cena 45 tys., 
1,5 ha gruntu - cena do uzgodnienia.
Posiadamy w sprzedaży atrakcyjne działki pod zabudo­
wę usługowo-mieszkalną przy ul. Szkolnej, Jordana, Zło- 
toryjskiej
os. Sienkiewicza, działki budowlane o pow. 500 m kw..

LOKAT GENCJfl OBROTU

NIERUCHOMOŚCIAMIrok założenia
1988 59-220 Legnica, ul. Marsa (PAWILON)

tel. (076) 854-44-41, fax 852-47-00, godz. przyjęć 9-17 
mgr Zbigniew Wołyniec, właściciel agencji

80 m kw., do remontu, działka 30 
30 arów działki rolnej, oko­

lice Legnicy, cena 150 tys.
5. Dom w zabudowie szeregowej, 
stan surowy zadaszony, pow. 250 
m kw., 7 pokoi, garaż, działka 3 
ary, os. Piekary, cena 110 tys.
6. Dom wolno stojący, stan surowy 
zamknięty, pow. 200 m kw.. 5 po­
koi, kuchnia, łazienka, działka 24 
ary, garaż, okolice Legnicy, cena 
140 tys. (możliwość zamiany na M- 
^ZIAŁKi BUDOWLANE;

1. Działka budowlana uzbrojona, 
pow. 20 arów + projekt na domek 
parterowy, okolice Legnicy, cena 42 
tys. do negocjacji
2. Działka budowlana, 30 arów, cena 
1.500 zł/ar
3. Działka budowlana uzbrojona, 6,5

PAWILONY:

1. Pomieszczenia biurowe i miesz­
kalne. pow. ok. 200 m kw., os. Ko­
pernika, możliwość wynajmu części 
pomieszczeń w zależności od po­
trzeb, czynsz najmu do uzgodnienia

KOMPLEKSOWA OBSŁUGA PRAWNA TRANSAKCJI, WYCENA NIERUCHOMOŚCI, SPRAWOWANIE 
ZARZĄDU NIERUCHOMOŚCI, KREDYTOWANIE ZAKUPU

1. M-4,' 68 m kw., os. Kopernika I, koi, kuchnia, 2 łazienki I WC, pow.
cena 78 tys. "" - .................
2. M-4, 54 m kw., os. Kopernika I, arów 
cena 75 tys.
3. M-4, 64 m kw., os. Kopernika I, 
cena 73 tys.
4. M-2, 42 m kw., os. Piekary A, 
cena 45 tys.
5. M-5, 75 m kw., os. Piekary B, 
cena 105 tys.
6. M-4, 64 m kw., os. Kopernika I, 
■tSBfti??tys-

1. Dom wolno stojący, pow. 110 m 
kw., 5 pokoi, kuchnia, garaż, 2 bal­
kony, działka 4 ary, c.o., okolice ul. 
Radosnej, cena 160 tys.
2. Dom w zabudowie szeregowej, 
pow. 350 m kw., 6 pokoi, 2 kuch­
nie, 2 łazienki, garaż, działka 3 ary, 
dach dwuspadowy, c.o. gazowe, 
os. Piekary, cena 350 tys.
3. Dom wolno stojący, po kapital­
nym remoncie, pow. 200 m kw., 6 
pokoi, kuchnia, łazienka, c.o. kon­
wektorowe, działka 1,16 ha, sad, 2 
garaże, okolice Chojnowa, cena 100 
tys.
4. Dom wolno stojący, stan surowy 
zamknięty, pow. 230 m kw., 5 po-

2. Hala, pow. 500 m kw., z rampą, 
dobry dojazd, Legnica, wynajem 
4.000 zl + VAT za miesiąc
3. Lokal gastronomiczny do wykoń­
czenia, pow. 150 m kw., okolice 
Legnicy, cena 150 tys., wynajem

. W^:mtesiąo
' 1. Mieszkanie własnościowe, 63 m 

kw.. 3 pokoje, os. Kopernika II. na;
2 pokoje, ok. 45 m kw., na osie­
dlach
2. Mieszkanie kwaterunkowe, 60 m 
kw., 3 pokoje, Legnica, na: więk­
sze, CENTRUM lub osiedla
3. Mieszkanie kwaterunkowe, 77,5 
m kw., 3 pokoje, CENTRUM Legni­
cy, na: mniejsze, 2 pokoje, do 50 m 
kw., z c.o. w Legnicy
4. Mieszkanie spółdzielcze, 34 m 
kw., 1 pokój, os. Piekary A, na: więk­
sze, 2 pokoje, ok. 48 m kw., nie

1. Pokoje w budynku wolno stoją­
cym (dwa piętra), 2 łazienki, kuch­
nia, wynajem 250 zł za miesiąc 
(1 pokój)

Informacje o dalszych 300 
ofertach w siedzibie

BIURA AGENCJI

?°ioo zSVmn™° (W01- k°SMIińskl8>. 2 pokoje, cena

Działki budowlano:
Lubin, ul. Słowiańska, działka usługowa o oow 499 
m kw.. cena 40 tys.
Lubin, ul. M. SklodowskieJ-Curie, działka pod stacls 
benzynową, market v
Raszówka, 2 ha działki budowlanej + 2 ha działki 
rolnej (razem 4 ha), cena 250 tys.-
Osiek, działki budowlane uzbrojone, o pow. ok. 0 10 
ha
Małomice - działka budowlana o pow. 1,06 ha (możli­
wość podziału)
Lubin - działka uslugowo-przemysłowa o pow. 1,70 
ha, cena do uzgodnienia
Legnica - działka uslugowo-przemysłowa o pow. 7,5 
ha, położona przy autostradzie
Chróstnik - działka budowlana o pow. 0,52 ha, cena 
1.200 zł/ar
Gwiżdanów - działka budowlana o pow. 24,11 ara, 
cena 19 tys.
Mleczno - działka o pow. 1,25 ha, w tym 0.20 ha 
działki budowlanej, cena 15 tys.
Chróstnik - działka budowlana o pow. 74 arów, cena 
1.500 zł/ar
Raszówka - działka rolna o pow. 0,10 ha, cena 15 
tys.
Lubin, ul. Sportowa - działka usługowo-mleszkalna o 
pow. 5,53 ara, cena 50 tys.
Inne:
Głogów - kamienica do wynajęcia o pow. ok. 380 m 
kw., III kondygnacje + piwnice
Lubin, ul. Piłsudskiego, do wynajęcia lokal handlowy 
o pow. 113 m kw.
Krzeczyn Wielki, pawilon, budynek produkcyjny, 
warsztat samochodowy, cena do uzgodnienia

Domy:
Chróstnik - dom wolno, stojący o pow. 220 m kw„ hala 
o pow. 450 m kw„ działka o pow. 1,40 ha, cena do 

uzgodnienia , . . ..
Lubin, dom wolno stojący o pow. 240 m kw., działka o 
pow. 432 m kw. • cena 260 tys.
Łążek (gm. Kłodawa przy trasie Poznań - Warszawa) - 
dworek, stan surowy przykryty o pow. całkowitej 1.259 
m kw. - cena do uzgodnienia
Świeradów Zdrój - dom wolno stojący, działka o pow.
11 arów, cena .160 tys.
Pogorzeliska - gospodarstwo rolne, dom o pow. 97 m 
kw., 1,5 ha ziemi
Jędrzychów • gospodarstwo rolne, dom o pow.120 m 
kw.. 6 ha ziemi
Orsk - dom wolno stojący o pow. 200 m kw„ działka o 
pow. 50 arów - cena 150 tys.
Poszukujemy domu do remontu w Raszówce
Zamiana mieszkań:
Lubin, ul. Mickiewicza, 36,60 m kw., 2 pokoje, na więk­
sze 3-pokojowe
Lubin, 61 m kw., 3 pokoje, na podobne w Środzie 
Śląskiej.
Sprzedaż mieszkań:
Legnica, ul. Bieszczadzka, 38 m kw., 2 pokoje, cena 
43 tys.
Nowa Kuźnia, 48 m kw., 2 pokoje, garaż, działka ogro­
dowa ok.10 arów, cena 29 tys.
Lubin, ul. Budziszyńska, 58,20 m kw., 3 pokoje, cena 
65 tys.
Lubin, ul. Orla, 62,70 m kw., 3 pokoje, cena 68 tys.
Lubin, ul. Konopnickiej, 3 pokoje, cena 105 tys.
Lubin, ul. Mickiewicza, 47 m kw., 3 pokoje, cena 47 
tys.
Lubin, ul. Śląska, 39,50 m kw., 1 pokój, cena 42 tys.

Biuro Obrotu Nieruchomościami „SOWA” 
mgr Inż. Jolanta Pietkiewicz

Legnica, ul. Ziotoryjska 87 (bud. NOT) 
tel. 85-12-248, fax 85-06-381 

czynne od poniedziałku do piątku 
w godz. 10 - 17

Oferta specjalna:
1. Okol, parku, 4 pok., pow. 102 

m kw., balkon, I p., garaż w 

cenie mieszkania, cena 95 tys.

MIESZKANIA:
1. Okol. Lotniczej, mieszkanie o pow. 25 m kw., IV p.. cena 29 
tys.
2. Os. Piekary C. 1 pok., kuchnia, łazienka, duży balkon, cena 
42 tys. do negocjacji
3. Centrum, 2 pok.. pow. 37 m kw., I p., bakon, cena 49.500
4. Certrum, 2 pok., pcw. 37 m kw., IV p., cena 42 tys. cfo nego­
cjacji
5. Os. Kopernika, 2 pok., pow. 40 m kw., III p., cena 49 tys. do 
negocjacji
6. Obrzeża Legnicy, 2 pok., pow. 55 m kw., kuchnia, łazienka. 
WC, cena 38 tys.
7. Os. Kopernika, 3 pok, pow. 64 m kw., wysoki parter, balkon, 
duży, oszklony, po remoncie, cena 69 tys. do negocjacji - płne!
8. Taminów, 3 pok.+garderoba, pow. 100 m kw.. I p., miesz­
kanie bezczynszowe po remoncie, cena 125 tys.
9. Okol, centrum, 3 pok., pow. 95 m kw„ III p„ mieszkanie 
bezczynszowe po remoncie, cena 104 tys.
10. Obrzeża Legnicy, 3 pok., pow. 68 m kw., I p., działka pod 
budowę garażu, cena 43 tys.
11. Ul. Ziotoryjska, 3 pok., pow. 53 m kw., parter, cena 58 tys.
12. UL Roosevelta, 3 pok., pow. 81 m kw., III p., stare budow­
nictwo, cena 72 tys.
13. Os. Kcpemika, 4 pok., pow. 64m kw„ III p., niska zaburtowa, 
cena 78 tys.
14. UL św. Wojciecha. 4 pok., pow. 73 m kw, I p„ bakon, cena 
75 tys.
15. Taminów, 5 pok., I p., mieszkanie po remoncie, bezczyn­
szowe, pow. 170 m kw., cena 138 tys. PILNE!
16. Białe Sady, 1/2 domu w zabudowie szeregowej, po remon­
cie kapitalnym, powierzchnia całkowita 140 m kw.. 3 pok. + 
jeden do zrobienia, działka o pow. 2 arów, 150 tys.

Posiadamy oferty zamian mieszkań własnościowych.
PILNIE POSZUKUJEMY DZIAŁKI BUDOWLANEJ LUB 
DOMU DO REMONTU W RASZÓWCE ORAZ DOMU 

NA WSI W KIERUNKU LEGNICA- LUBIN. 
DALSZE 200 OFERT W BIURZE

UWAGA!
OD 4 PAŹDZIERNIKA BIURO ZOSTANIE 

PRZENIESIONE DO LOKALU 
PRZY UL. T. KOŚCIUSZKI 13

DOMUS
BIURO WYCEN I OBROTU 

NIERUCHOMOŚCIAMI
Ewa Głowska

- rzeczoznawca majątkowy 
ul. Najśw. Marii Panny 16 

Legnica 
tel. 86-269-67, 86-294-58 
od poniedziałku do piątku 

w godz. 8-16

Biuro Obrotu Nieruchomościami 
Lubin, ul. Kamienna 4a 

tel.846-78-34

GÓRZYCA (8 kilometrów od Lubina) - 

MIESZKANIA W ZAB. SZEREGOWEJ, 
DOMY W ZAB. BLIŹNIACZEJ

I WOLNO STOJĄCE 
ULGA BUDOWLANA

Legnica, ul. Mazowiecka, 1 pok., 37 m kw., 

VIII p., cena do uzgodnienia

Lubin, os. Polne, 2 pok., 48 m kw., III p„ 
zamienię na 3 pok., na Ustroniu, Polnym 

Lubin, os. Ustronie IV, 2 pok., 49,7 m kw., I 

p., zamienię na 3 pok., na Polnym, Ustroniu 
Lubin, os. Przylesie, 2 pok., 55 m kw., cena 
55 tys.

Lubin, os. Przylesie, 3 pok., 64 m kw., za­
mienię na 2 pok.

Lubin, os. Polne, dom wolno stojący i pawi­

lon na działalność, cena do uzgodnienia 

Lubin, dom do wynajęcia, parter usługowy, 

cena 3.500 zł

Lubin, ul. Asnyka, działka pod budowę ga­

rażu, cena 3 tys.

Działki budowlane, Lubin, Obora, Osiek, 

Chróstnik, Górzyca

Lubin, os. Polne, garaże w pełni wykończo­

ne (własność gruntu, Inst. elektr., brama 

uchylna, teren ogrodzony), cena 16.900 zł

„CENTRUM"
Legrtca, uł. Libana 5, tel. 86-205-10. kom. 0604-957-981

NIERUCHOMOŚCI

OKAZJA!
Krzywa, M-2,30 m kw., 9 tys.

Grunty przy autostradzie - 2 ha, 5 ha, 35 ha 
Działki budowlano na Tamlnowio od 4 do 15 arów.

MIESZKANIA:
M-1, os. Asnyka 25 m kw., IV p„ 28 tys.
M-1, Piekary A, 37 m kw, balkon, 42 i 45 tys.
M-2, Piekary C. 49 m kw., I p. w IV-p., 60 tys.
M-2, Piekary C, 55 m kw., I p. komfortowe, 65 tys.
M-3, Matejki, 49 m kw., III p, nowe bud. 52 tys.
M-3. os. Kopernika, 63 m kw., X p.. balkon, 60 tys.
M-3, Kopernika, 64 m kw., parter i V piętro, po 70 tys.
Taminów x 4, ceny od 15 tys. do 120 tys.
Miłkowice, M-4,95 m kw., I p„ do remontu, 35 tys. 
DOMY-.
Taminów, 250 m kw., 8 arów, komfortowy, 530 tys.
os. Ptasie. 100 m kw.. 11 arów, c.o. gazowe, 240 tys.
os. Amerykańskie, 280 m kw., do wykończenia, 155 tys. 
boczna ul. Poznańskiej, 240 m kw., 5 arów. 180 tys. 
Taminów, poniemiecki +1 ha gruntu, 230 tys.
boczna aL Rzeczypospolitej, 5 arów, po 150 tys.
Legnica, rozpoczęte budowy x 6, od 30 do 110 tys.
Kunce, budowa, 170 m kw., 35 arów, las, 95 tys.
Prochowice, 160 m kw., 8 arów, parterowy, 150 tys.
Prochowice, 240 m kw., rozpoczęta budowa. 100 tys.
Dom na wsi, 300 m kw.. 76 arów, do remontu, 65 tys.
ZAMIENIĘ:
M-3, ul. Zielona, 93 m kw.. kwater., na: M-3, Kopernika 
Mieszkania w Lubinie na Legnicę 
DO WYNAJĘCIA nala 750 m kw.
1.300 m kw., utwardzony, ul. Jaworzyńska
OBIEKT KOMERCYJNY: pawilon handlowy
+część mieszkalna, os. Kopernika, 130 tys.
DZIAŁKI BUDOWLANE: od 1.100 zl/ar
Kunice od 9 arów do 38 arów, 2.000 zl/ar
KUPIĘ: M-1, Kopernika i centrum, zdecydowanie 

Pozostałe oferty w biurze.
Czynno pon.-pt. 10-17

tel. 842 12 19 
tel./fax 844 30 43

- korzystne propozycje 
zamiany mieszkań

- domy, działki, obiekty
inwestycyjne

- dzierżawy, najmy

Możliwy tani kredyt hipoteczny

Zapłata za budowę domu 
rozłożona na co najmniej 6 rat

Terminy realizacji domów 
do uzgodnienia

s/i. x. &.a.

buduje 
wZIEMNICACH

k. LEGNICY
osiedle domów jednorodzinnych 

wolnostojących piętrowych 
i parterowych 

w systemie tradycyjnym.
Pow. użytk. domów od 95 m kw. 

do 205 m kw.

Działki uzbr. o pow. od 10 a do 16 a.

W momencie podpisania umowy 
o budowę domu aktem notarial­

nym przeniesiona zostaje 
własność działki na kupującego

Informacje:

* o.o.
Legnica, ul. Rataja 21 

tel. 852-28-12, 856-03-54 
tel. kom. 0604-062-780

Nasze oferty ogłaszamy w poniedziałek i wtorek w Radiu Plus o godz. 9.40

nieruchomości

mailto:gpib@gpib.com.pl
http://www.gpib.com.pl
mailto:complex@complex.legnica.pl
http://www.complex.legnica.pl


Psie teleparty
Przez 15 minut dyżurny Straży 

Miejskiej w Lubinie, zamiast przyj­
mować zgłoszenia o naruszeniu 
porządku, odbierał telefony od 
dwóch zwaśnionych sąsiadek, któ­
rym poszło o psa.

- To taki milutki i kochany pie­
sek - przekonywała dyżurnego 
właścicielka czworonoga.

- Może malutki, ale warczy, 
szczeka i gryzie - ripostowała po 
chwili sąsiadka.

A może by tak do numeru Stra­
ży Miejskiej dorzucić 0 700...

(200)

OtyginalneCB
Głogowianin zamówił CB-Ra- 

dio w warszawskiej firmie. Za 
przesyłkę zapłacił 650 zł. W środ­
ku był... worek piasku, deska i ga­
zety. »

Nie ma jak stolica.
(66)

Odebrał telefon
Z ulicy Gwiaździstej w Głogo­

wie ktoś ukradł... budkę telefonicz­
ną.

Złodziej ma teraz telefon w 
komórce.

(66)

Fot. RAFAŁ WYCISZKIEWICZ

Katarzyna Hałaburda - chojnowianka

Konkretna dziewczyna

Autorytety
Prezydent Głogowa wystąpi na 

konferencji „Informacja w admini­
stracji publicznej". Poproszono go 
o wygłoszenie referatu na temat 
wydziału publićrelations głogow­
skiego urzędu miejskiego. Specjal­
nym gościem konferencji będzie 
premier Buzek, a inne referaty 
wygłosić mają ministerialni i unijni 
rzecznicy prasowi.

Radzimy zabrać ze sobą karty 
do gry.

. .. (66)

Semityzm i polityka
Czterech posłów SLD przyje­

chało do Głogowa na spotkanie z 
mieszkańcami miasta. Głogowianie 
żalili się na obecny rząd i... Żydów.

W Izraelu to dopiero jest strasz­
nie - cała bankowość w rękach Ży­
dów.

, (66)

Dzień prawdy
Głogowski mecz piłki nożnej - 

dziennikarze kontra działacze Unii 
Wolności - zakończył się zwycię­
stwem polityków. Dziennikarze 
ratowali się najlepszym piłkarzem 
Chrobrego, który publikował kie­
dyś rysunki satyryczne, ale nic to 
nie pomogło.

Po prostu politycy lepiej ko­
pią...

(66)

Wesoły autobus
Komunikacja miejska w Lubi­

nie rozszerza zakres usług. W cza­
sie jazdy pasażerom przygrywa 
na akordeonie młody Cygan. Po 
zakończonym „występie" pobiera 
od pasażerów opłatę "co łaska". .

Może PKS wychodzi z założe­
nia, że skoro nie może być taniej, 
niech będzie weselej?

(205)
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Folklor na indeksie
; Pracownicy katolickiego Radia 

Pluś są lepsi od cenzorów. Podczas 
nagłaśniania występów zespołów 
folklorystycznych skutecznie za­
głuszali teksty sprośnych piosenek.

I jak to się ma do dożynkowe­
go wystąpienia biskupa, który 
skrytykował media za przypisy­
wanie pogańskiego rodowodu 
chłopskim tradycjom?

;' (35)

BOR na drzewo!
Przed wizytą premierów w Ja­

worze Biuro Ochrony Rządu wpa- 
dło do restauracji z pytaniem, czy 
ta knajpa to ten jawor, który mieli 
sprawdzić?

Dobrze, że trafili na rzetelne­
go informatora, bo inaczej oglą­
dalibyśmy „borowików" na jawo­
rowych drzewach!

(35)

Szewski poniedziałek
W poniedziałkowe południe 

wszystkie zabytki Lubina oświe­
tlone były nocną iluminacją. O 
tym, że miasto ma bogaty budżet 
- wiadomo od dawna.

Ale chyba trzeba jeszcze kogoś 
oświecić...

(15)

Targi bez Chleba
Ostatniego dnia Międzynaro­

dowych Targów Chleba w Jawo­
rze zabrakło... chleba.

Na szczęście impreza trwała 
tylko trzy dni.

(35)

Nie wierzcie politykom!
Pięć minut przed legnickim tur­

niejem piłkarskim gospodarz - 
Unia Wolności - zmienił regula­
min zawodów.

• Nic dziwnego, że pierwsze na­
grody przypadły... organizatorom.

(35)

PROMOCJA!
PAPY TERMOZGRZEWALNE 

z atestem 
w cenie

już od 5,50 zł netto/m kw.
^^^^^^Zaprasza
Tn , ****Tfc hurtownia

dOdTech
Legnica, ul. Poznańska 29G 
tel./fax (076) 862-29-13 

lub 852-21-97

Cenzorze, wróć!
„Komuno wróć!" - śpiewał 

młodzieżowy zespół podczas Dni 
Lubina. „Jabola wypiłem; wyrzy­
gałem. Piwo lubię pić..." - wykrzy­
kiwał ze sceny wokalista.

Słuchając tej „artystycznej" 
produkcji chciałoby się zawyć: 
„Cenzorze, wróć!".

(24)

Kasa dla cierpliwych
Ponad godzinę poświęciła na­

sza czytelniczka na odbiór 50 zl 
dywidendy za pakiet 710 pracow­
niczych akcji KGHM zdeponowa­
nych w biurze maklerskim PKO BP.

A gdyby tych akcji miała kilka 
tysięcy? Maklerowi dniówki zabra­
kłoby na obsługę.

(24)

Czarująca rzeczniczka
Majka Grohman z Radia Plus, 

rzecznik prasowy tegorocznych Tar­
gów Chleba w Jaworze, tak się 
spodobała panom z warszawskich 
telewizji, że stołeczne dziennikarki 
miały problemy z wyprowadzeniem 
swych ekip z biura prasowego.

Trudno się dziwić ich fascyna­
cji, bo która kobieta wita dziś męż­
czyzn chlebem?

(35)

Rzut kolbą
W czasie meczu Zagłębia Lu­

bin można się najeść gotowanej 
kukurydzy. Później nie wiadomo, 
co zrobić z kolbami, bo na stadio­
nie nie ma ani jednego kosza na 
śmieci.

Może chodzi o to, by rzucać 
nimi w piłkarzy? ty końcu i tak kiep­
sko grają!

(35)

Opatrzność niebios
Podczas uroczystej mszy dożyn­

kowej posłanka SLD, Bronisława 
Kowalska, przewróciła się w chwili 
podniesienia monstrancji. Plotkuje 
się, że to któryś z parlamentarzy­
stów AWS podstawił jej nogę.

Nam się wydaje, że to mogła 
być zwykła opatrzność.

(35)

Astronomia po jaworsko
Niezły biznes zrobili na upale 

uliczni sprzedawcy, którzy pod­
czas jaworskich Targów Chleba za 
maleńką butelkę wody mineralnej 
żądali 2,5 zł.

By równowaga nie była zwich­
nięta: nikt nie płacił na piekarza, ale 
za to wszyscy - i to słono - na... 
straganiarza!

(35)

Chorzy sponsorzy
Dolnośląskiej Kasie Chorych 

brakuje pieniędzy...
Ale podczas zorganizowanego 

przez nią niedzielnego festynu w 
Legnicy organizatorzy jedli i pili w 
kawiarni „Maska" bez zaglądania 
w cennik... . >

(35)

(Anty)reklama
Na targach EKO nieletnia ho­

stessa rozdawała wizytówki le­
gnickiej restauracji. Na pytanie, dla­
czego obok nazwisk właścicieli 
umieszczono napis „Głód" - mała 
odpowiedziała, że to rodowe na­
zwisko właściciela.

To się nazywa marketing.
(35)

Widmo szeryfa
W poniedziałkowym progra­

mie wrocławskiej TVP Jan Stani­
sławski wystąpił jako rzecznik pra­
sowy dolnośląskiej policji. Z tego, 
co nam wiadomo, pan podinspek­
tor od dawna nie pełni już tej funk­
cji, a ponadto właśnie przebywa na 
obozie kondycyjnym w Kołobrze­
gu-

I jak tu nie mówić, że media kła­
mią?

(35)


